
Pacyna | Zapadł wyrok w sprawie Rada Gminy kontra Maria W.

Radni zostaną przeproszeni
za obraźliwe słowa
W piątek 22 marca Sąd Rejonowy w Sochaczewie ogłosił wyrok w sprawie publicznego zniesławienia 
radnych gminy Pacyna. Sąd uznał, że pozwana Maria W. jest winna obrażenia radnych, gdyż używała  
w stosunku do nich słów: złodzieje, oszuści, tchórze. 

Jednocześnie stwierdził, że 
wina nie jest znaczna, dlatego 
postępowanie warunkowo umo-
rzył na okres 1 roku próby, naka-
zując kobiecie pisemne przepro-
siny rady oraz pokrycie kosztów 
zastępstwa procesowego w wyso-
kości 732 zł.  Wyrok nie jest pra-
womocny. Maria W. zapowiada 
apelację.

Do zdarzenia doszło 28 lute-
go ubiegłego roku, na sesji Rady 
Gminy Pacyna, na której podej-
mowano uchwałę intencyjną do-
tyczącą likwidacji Szkoły Podsta-
wowej w Skrzeszewach. Na sesję 
przybyli również sołtysi oraz ro-
dzice dzieci ze Skrzeszew. Wte-
dy też, po zakończeniu obrad,  
w ogólnym chaosie, jaki zapano-
wał, miały paść słowa: złodzieje, 
tchórze, oszuści. � str. 2
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Fortuna wraca!

Zdobądź sprawność 
 Fortuną! 

Czytaj kolejne porady
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- dziś na str. 26! 

Jak uczyć dzieci
i młodzież
o finansach?

Scena z sali w Sądzie Rejonowym w Sochaczewie. Zeznaje ostatni ze świadków, Zbigniew Kubiak. Na 
pierwszym planie Adam Kotfasiński, pełnomocnik Marii W.
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Bedlno | Skarga na wójta rozpatrzona

Zdaniem rady skarga jest 
bezprzedmiotowa
Podczas sesji Rady 
Gminy Bedlno,  
26 marca, radni 
rozpatrywali skargę 
na działania wójta 
Krzysztofa Kołacha, jaką 
do rady wystosowała 
wojewoda łódzki.

Przypomnijmy, że wójt na 
stronie BIP nie zamieścił swo-
jego oświadczenia majątkowe-
go. Skarga to efekt naszego za-
pytania skierowanego do UW  
o oświadczenie majątkowe, któ-
rego nie było. Podczas sesji rad-
ni najpierw przekwalifikowali 

rodzaj skargi. Nie była ona już 
na wójta, a na nierzetelne pro-
wadzenie strony BIP. Uznano, 
że skarga jest bezprzedmioto-
wa, gdyż oświadczenie majątko-
we już jest na stronie Biuletynu 
Informacji Publicznej. Prawnik 
urzędu wyjaśniała radnym, że 
pismo z UW w formie skargi 
dotarło do Urzędu Gminy Bedl-
no 5 marca 2013 roku, podczas 
gdy oświadczenie już zostało za-
mieszczone na stronie interneto-
wej.

– Przepisy nie precyzują,  
w jakim terminie oświadczenie 
ma być zamieszczone na stronie 
BIP – tłumaczyła na wtorkowej 
sesji prawnik. �  str. 3

Żychlin

Na święta 
z nadzieją 
na pracę

W gminie Żychlin ruszają ro-
boty publiczne i prace społecz-
no-użyteczne. Gminie przyzna-
no 50 etatów w ramach robót 
publicznych i 60 w ramach prac 
społeczno-użytecznych. To do-
brze, ale jednak zdecydowanie 
mniej, niż występował urząd.

– W ramach aktywnych form 
przeciwdziałania bezrobociu zło-
żyliśmy wniosek do Powiatowe-
go Urzędu Pracy w Kutnie na 
130 etatów w ramach robót pu-
blicznych i 60 etatów w ramach 
prac społeczno-użytecznych – in-
formuje Waldemar Bartochow-
ski, sekretarz gminy Żychlin. – 
Dostaliśmy dużo mniej na roboty 
publiczne, tylko 50 osób na cały 
2013 rok. Pierwszych 12 osób za-
trudnionych w ramach robót pu-
blicznych rozpocznie pracę już 
od 2 kwietnia. � str. 4

Gmina Żychlin | Firma podpisuje już umowy z rolnikami 

Zielone światło dla farm wiatrowych
Rada Gminy Żychlin 
przyjęła w środę 27 marca 
studium zagospodarowania 
przestrzennego, w którym 
m.in. wyznaczono tereny pod 
budowę farm wiatrowych. 
Przewiduje się lokalizację 
czterech farm w skupiskach 
po 12-15 wiatraków.

Jak się dowiedzieliśmy, firma 
WUZ Energy Group LTD już 
podpisała kilkadziesiąt wstęp-
nych umów. Terenami wietrzny-
mi, które predysponują do budo-
wania elektrowni wiatrowych, są 
obszary w sołectwach: Grzybów, 
Biała, Śleszyn, Brzeziny. Pod bu-
dowę wiatraków nie zapisano  
w studium terenu przy ulicy Po-
morskiej, na obrzeżach miasta, 
choć pierwotnie taka propozycja 
była rozważana. 

– Wyznaczone w studium te-
reny obejmują skupiska po 12-

15 wiatraków – mówi Krzysz-
tof Anyszka, kierownik Referatu 
Budownictwa, Planowania Prze-
strzennego i Inwestycji w Urzę-
dzie Gminy Żychlin. – Studium 
umożliwia budowę farm wiatro-
wych. W dalszej kolejności bę-
dziemy opracowywać miejscowe 
plany zagospodarowania prze-
strzennego, w których zostaną 
zapisane szczegóły, również do-
tyczące konkretnej lokalizacji 
wiatraków. Mając plan, inwestor 
będzie miał prostą drogę, aby re-

alizować inwestycję. Wtedy nie 
będzie musiał się obawiać prote-
stów mieszkańców. Od razu bę-
dzie mógł składać wniosek o po-
zwolenie na budowę.

Jak pytać ludzi
Opracowanie planów zago-

spodarowania będzie poprzedzo-
ne konsultacjami społecznymi. 
– Jeśli taki plan będzie opraco-
wywany, proszę, aby informować 
sołtysów o przedsięwzięciu, by 
lokalna społeczność miała oka-
zję wypowiedzieć się w tej spra-
wie – mówi Zofia Pilarska, radna 
ze Śleszyna.

Zgodnie z przepisami urząd 
wywiesza informację o wszczę-
ciu postępowania na tablicy,  
w BIP i prasie. W praktyce oka-
zuje się, że takie formy powia-
damiania nie wystarczają, wiele 
osób w ogóle nie wie, że trwają 
konsultacje społeczne i nie wno-
szą swoich wniosków. � str. 5

Opracowanie planów 
zagospodarowania 
będzie poprzedzone 
konsultacjami 
społecznymi. 
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Okolice Łowicza | Wypadek  na drodze do Łodzi

Pijany lekarz dachował Kią
Z ogólnymi potłuczeniami 

ciała trafił do łowickiego szpi-
tala 50-letni mężczyzna, po tym 
jak jego samochód dachował  
i wpadł do przydrożnego rowu.  

Do zdarzenia doszło 22 mar-
ca około godziny 13.50 na trasie 
krajowej nr 14 w Krępie w gmi-
nie Domaniewice. Mężczyzna 
jechał w stronę Łowicza. Tuż za 
wiaduktem kolejowym stracił 
panowanie nad pojazdem, zje-
chał ze swojego pasa ruchu na 
przeciwny, w wyniku czego ude-
rzył w znak drogowy, dachował  
i wpadł do przydrożnego rowu.

50-latek z Łowicza, zna-
ny łowicki lekarz, jechał samo-
chodem Kia Cee’d. W chwili 
zdarzenia był pod wpływem al-
koholu. Miał 0,65 mg/dm³ alko-

holu w wydychanym powietrzu. 
Za jazdę na podwójnym gazie 

grozi mu do 2 lat pozbawienia 
wolności. � am

Pacyna | Zapadł wyrok w sprawie obrażenia radnych

Radni zostaną przeproszeni 
za obraźliwe słowa

dokończenie ze str. 1

Dwunastu radnych: Alojzy 
Ciećwierz, Jan Durmaj, Piotr 
Kołodziejczyk, Stanisław Ko-
łodziejczyk, Barbara Kowal-
ska, Beata Kowalska, Roman 
Lisiecki, Paweł Nowicki, Ma-
ria Obidowska, Maria Olszew-
ska, Ryszard Rudzki i Andrzej 
Świerczyński poczuło się urażo-
nych takimi słowami i wniosło 
pozew z oskarżenia prywatnego 
przeciwko Marii W. 

– Nie mogłam być obojętna 
na obraźliwe słowa jakie padły 
– mówi Maria Obidowska, wi-
ceprzewodnicząca rady. – By-
łam ławnikiem w sądzie, jestem 
przewodniczącą Pacyńskiego 
Stowarzyszenia Wspierania Ini-
cjatyw Społecznych i nikt nie ma 
prawa nazywać mnie złodziejem 
czy oszustem. Musiałam bronić 
swojej godności. Gdyby pani W. 
nas przeprosiła, nie byłoby spra-
wy. Żadna przyjemność chodzić 
do sądu, zwłaszcza że pani Ma-
ria jest moją sąsiadką.

Sprawę rozpatrywał sąd w So-
chaczewie, bowiem siostra jed-
nego z radnych jest sędzią Sądu 
Rejonowego w Gostyninie. Od-
były się trzy posiedzenia: w li-
stopadzie 2012 roku, w styczniu 
i marcu bieżącego roku. Prze-
słuchano 12 radnych oraz oso-
by uczestniczące feralnego dnia  
w obradach sesji. 

Zostaliśmy oszukani
Podczas ostatniego posiedze-

nia przesłuchiwano Elżbietę S.  
i Zbigniewa K.

– Jestem rodzicem – mówi-
ła w sądzie pani Elżbieta. – Na 
spotkaniu w styczniu 2012 roku 
wójt Krzysztof Woźniak obiecy-
wał, że doprowadzi do spotkania 
z radnymi, by jeszcze raz omó-
wić sprawę likwidacji szkoły. Do 
spotkania nie doszło, choć wiele 
razy o nie prosiliśmy. Wszystko 

załatwiono potajemnie. Zostali-
śmy oszukani. Przypadkowo do-
wiedzieliśmy się o sesji i przy-
szliśmy, by usłyszeć, co będzie  
z naszą szkołą. Pan przewodni-
czący był oburzony, jakim pra-
wem przyszliśmy na sesję.

Pani Elżbieta przyznała, że 
na koniec obrad usłyszała sło-
wa tchórze, oszuści, ale nie wie-
działa, kto takie słowa wypowie-
dział. – Czy słowo oszuści jest 
obraźliwe? Przecież zostaliśmy 
oszukani, obiecywanego spotka-
nia nie było. Tego dnia wszyscy 
byli zdenerwowani.

Sąd przesłuchał też Zbignie-
wa K. ze Skrzeszew, który rze-
komo miał też wołać złodzieje, 
oszuści. – Na sesję przyszedłem, 
by bronić szkoły, a znalazłem 
się w sądzie – tłumaczył sędzie-
mu pan Zbigniew. – Podczas se-
sji pan Wodzyński wnosił, by do 
porządku obrad wprowadzić de-
batę na temat likwidacji szko-
ły. Ja nie używałem słów oszu-
ści, złodzieje, tchórze, chyba że  
w stosunku do zwierząt domo-
wych (takie słowa wywołały 
uśmiech u wszystkich zebranych 
w sądzie – przyp. red.). Takie 
słowa często słyszę w telewizji, 
jak politycy się nazywają. Po se-
sji rozmawiałem długo z wój-
tem. Powiedziałem, że piorun 
może strzelić w szkołę...

Radni nie byli żądni 
kary, czekali na słowo 
przepraszam
– W tym przypadku doszło 

do pomówienia radnych – mówił  
w imieniu oskarżycieli Aleksan-
der Horanin, adwokat z Płocka. 
– Słowa tchórze, złodzieje, oszu-
ści w stosunku do przedstawi-
cieli lokalnej władzy mogły ura-
zić. Radni nie są ani tchórzami, 
ani złodziejami, ani oszustami. 
Radni nie mają żadnych skazu-
jących wyroków. Nikt bezkar-
nie nie może nazywać drugiego 

człowieka oszustem czy złodzie-
jem, chyba że rzeczywiście był 
karany. Polityka na szczeblu lo-
kalnym też musi być kulturalna, 
negatywne zachowania trzeba 
piętnować, w przeciwnym razie 
doszłoby do zdziczenia obycza-
jów. Sesje rady mają się odby-
wać w kulturalnej atmosferze.

Zarówno radni, jak i ich ad-
wokat przyznali, że nie są żąd-
ni kary dla pani Marii, nie do-
magają się represji, chcą jedynie 
sprawiedliwości, uznania winy  
i przeprosin od mieszkanki, któ-
ra w dniu sesji nie zapanowała 
nad emocjami. 

– Ze względu na wcześniejszą 
nieposzlakowaną opinię Marii 
W. uznajemy wraz z oskarżycie-
lami, że trzeba dać drugą szan-
sę kobiecie – mówił adwokat. 
– Radni nie są żądni krwi, ocze-
kują na przeprosiny.

Podczas wystąpienia adwokat 
już nie wnosił o nawiązkę 2 tys. 
złotych na rzecz domu dziecka 
w Gostyninie.

– Jeśli nawet takie słowa pa-
dły, to były one wypowiedziane 
pod wpływem impulsu – mówił 
w słowie końcowym pełnomoc-
nik pozwanej Adam Kotfasiński. 
– Każdy polityk musi się liczyć, 
że jego działania będą narażone 
na krytykę, która może być da-
lej posunięta niż w stosunku do 
każdego innego obywatela.

Polityk musi mieć 
grubszą skórę
Sędzia Roman Ochocki  

w ogłoszonym wyroku uznał, że 
Maria W., używając słów zło-
dzieje i oszuści publicznie, znie-
ważyła radnych. Jednocześnie 
uznał, że szkodliwość społecz-
na czynu nie jest znaczna, dla-
tego warunkowo umorzył postę-
powanie na jeden rok. Zasądził 
też zwrot kosztów poniesionych 
przez oskarżycieli w wysokości 
732 zł.

– Każdy polityk, począwszy 
od radnych, musi mieć grub-
szą skórę niż zwykły obywatel 
– argumentował sędzia. – Poli-
tycy muszą się liczyć, że będą 
krytykowani, słusznie czy cza-
sami niesłusznie. To jest nie-
jako wkalkulowane w ryzyko 
wykonywania zawodu polity-
ka. Wprawdzie istnieje wolność 
słowa, ale są granice jej wypo-
wiadania. Brutalizacja języka 
nie może być chroniona. W tym 
przypadku szkodliwość czynu 
jest mała, ale nic nie usprawie-
dliwia używania obraźliwych 
słów. Wolność słowa nie może 
być nieograniczona, by pod 
przykrywką krytyki kogokol-
wiek poniżać.

Ze względu na niekaral-
ność oskarżonej, uwzględnia-
jąc że słowa padły pod wpły-
wem impulsu, a nie na skutek 
zdemoralizowania, sąd zdecy-
dował, by postępowanie warun-
kowo umorzyć. Maria W. ma  
w ciągu miesiąca od uprawo-
mocnienia się wyroku przepro-
sić na piśmie radnych.

Radni z Pacyny nie kryli sa-
tysfakcji z wyroku. – Cały czas 
wnosiliśmy, aby pani Maria nas 
publicznie przeprosiła – mówił 
po ogłoszeniu wyroku Stanisław 
Kołodziejczyk, przewodniczący 
rady. Kwotę 732 zł przeznaczy-
my na dom dziecka w Gostyni-
nie. � dag

– Czy słowo  
oszuści jest  
obraźliwe?  
Przecież zostaliśmy 
oszukani, 
obiecywanego 
spotkania nie było.

Żychlin | Kiedy zakaz zatrzymywania przy ZSP nr 2

W trosce o bezpieczeństwo dzieci
Mirosław Ruciński, członek 

Zarządu Powiatu w Kutnie, któ-
ry odpowiada m.in. za drogi, po-
wiedział nam, że znaki zakazu 
zatrzymywania się koło Zespo-
łu Szkolno-Przedszkolnego nr 2 
przy ul. Żeromskiego w Żychli-
nie staną, jak tylko skończy się 
zima, a grunt rozmarznie. Patrząc 
na aurę, nastąpi to dopiero po 
Świętach Wielkanocnych.

– Pamiętamy o prośbie ży-
chlińskiego środowiska, aby zna-
ki zakazu zatrzymywania ustawić 
w pobliżu szkoły przy ulicy Że-
romskiego – podkreśla Mirosław 
Ruciński. – Staną też znaki ogra-
niczające prędkość koło Przed-
szkola Samorządowego nr 1. 
Wszystko mamy przygotowane, 

ale grunt musi jednak odmarz-
nąć, aby można było ustawić pra-
widłowo słupki pod znaki.

Przypomnijmy, że pomysło-
dawcą wniosku skierowanego 
do starostwa o ustawienie zna-
ków zakazu zatrzymywania 
się w określonych godzinach 
był dyrektor Zespołu Szkolno-
-Przedszkolnego nr 2 w Żychli-
nie Piotr Wysocki. Wszystko  
w trosce o bezpieczeństwo dzie-
ci. Ulica Żeromskiego jest wą-
ska. Rodzice, którzy podwożą 
dzieci do szkoły, skutecznie blo-
kują niewielką zatoczkę, a auto-
bus dowożący dzieci do szkoły 
często musi zatrzymywać się na 
jezdni. Dzieci wędrują pomię-
dzy samochodami.

Wniosek dyrektora szkoły 
został pozytywnie rozpatrzony  
13 grudnia 2012 roku przez Po-
wiatowy Zespół ds. Bezpie-
czeństwa i Organizacji Ruchu 
Drogowego w Kutnie. Zespół 
zdecydował, że w pobliżu szko-
ły zostanie ustawiony znak za-
kazu zatrzymywania się i po-
stoju na całej długości, od ulicy 
Narutowicza do skrzyżowania  
z ulicą Dąbrowskiego. Obowią-
zywać będzie w godzinach od 6 
do 15.30.

Znaki ograniczające prędkość 
pojazdów do 40 km na godzinę 
i zakazujące wyprzedzania sta-
ną też w pobliżu Przedszkola 
Samorządowego numer 1 w Ży-
chlinie.�  dag

Komisariat Policji w Żychlinie do obsługi trzech gmin ma do dyspozycji 
dwa radiowozy oznakowane i jeden nieoznakowany.

Dorota
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Policja | Komendant pyta samorządy

Bedlno chce dać 2 tys. zł
Komendant Komisariatu  
Policji w Żychlinie wystąpił  
do gmin Żychlin, Bedlno  
i Oporów z zapytaniem, czy 
samorządy mogą dołożyć 
się do zakupu nowego 
radiowozu. Optymizmu wśród 
samorządowców nie ma.

– Komenda Główna Policji 
wystąpiła do nas z zapytaniem, 
czy samorządy są gotowe party-
cypować w kosztach zakupu ra-
diowozu – mówi nam Jarosław 
Zieliński, komendant komisa-
riatu w Żychlinie. – Pisma w tej 
sprawie wystosowaliśmy do sa-
morządów.

Jak podkreśla komendant, 
do obsługi mieszkańców trzech 
gmin przydałby się radiowóz te-
renowy, na wyższym zawiesze-
niu, z napędem na cztery koła. 
– Być może uniknęlibyśmy sytu-
acji z wtorku, 26 marca, gdy nasz 
radiowóz na jednej z bocznych 
dróg zakopał się w śniegu – do-
daje komendant

We wtorek radni z gminy Be-
dlno zdecydowali się przekazać 
na zakup radiowozu 2 tys. zł.

– Z Oporowa nie mam in-
formacji, zaś burmistrz Żychli-
na Grzegorz Ambroziak poin-
formował mnie, że teraz nie ma 
pieniędzy w budżecie, może  
w innym terminie.

Sceptycznie do zakupu ra-
diowozu podchodzi też prze-
wodnicząca Rady Miejskiej  
w Żychlinie Elżbieta Tarnowska. 
– Samorząd ma wystarczająco 
dużo własnych potrzeb, na któ-
re i tak brakuje pieniędzy – pod-
kreśla przewodnicząca. – Policja 
ma chyba swoich szefów, mini-
sterstwo, niech kupią policji sa-
mochody.

Zakup nowego radiowozu  
z policyjnym wyposażeniem to 
wydatek ok. 70-100 tys. zł. Wy-
daje się, że nawet kilka tysięcy, 
jakie by ewentualnie przekaza-
ły samorządy, to i tak niewiele  
w stosunku do całkowitego 
kosztu zakupu.�  dag

Żychlin | Bójka na ulicy Waryńskiego

Zatrzymani przez patrol
22 marca po godz. 19.30 do-

szło do bójki na ul. Waryńskiego. 
Na ulicy biło się czterech męż-
czyzn w wieku 30-42 lata. Wszy-
scy to mieszkańcy Żychlina. 

– Patrol dojechał, jak bójka 
się kończyła. Zatrzymano dwóch 
mężczyzn i ustalono następnych 

dwóch – mówi Jarosław Zieliń-
ski, komendant KP w Żychlinie. 

– Wszyscy uczestnicy awantu-
ry byli pod wpływem alkoholu. 
Teraz trwają czynności wyjaśnia-
jące. Kodeks karny przewiduje za 
bójkę do 3 lat pozbawienia wol-
ności.�  dag

Samochód, który uległ wypadkowi ma zniszczony cały przód. Jego 
kierowca miał wiele szczęścia, że wyszedł z niego tylko z niewielkim urazem. 
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NASI DZIENNIKARZE DO WASZEJ DYSPOZYCJI 
OD 8.30 DO 15.30
Telefon redakcyjny 796 455 333 
e-mail: zychlin@lowiczanin.info
Dorota Grąbczewska
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Łowicz | Zagrają gwiazdy rocka i reggae nie tylko z Polski

Takiej imprezy muzycznej jeszcze w Łowiczu nie było
Podczas ostatniego weeken-

du organizatorzy ujawnili nazwę 
kolejnego zespołu, który wystąpi 
na Lemon Festival 2013. Będzie 
to Skindred, czyli czteroosobowa 
ekipa z Wielkiej Brytanii, grają-
ca innowacyjne połączenie heavy 
metalu, punk rocka, reggae, dan-
cehallu i drum’n’bassu. To kolej-
na gwiazda.

Do 22 marca sprzedawano wy-
łącznie karnety uprawniające do 
wejścia na wszystkie koncerty 
Lemon Festival 2013. Promo-

cyjna cena wynosiła 99 zł. Od 
23 marca obowiązują nowe ceny 
wejściówek. Cena karnetu wzro-
sła do 120 zł. Wprowadzono tak-
że sprzedaż biletów na pierwszy 
lub drugi dzień festiwalu, wej-
ściówka na jeden dzień kosztu-
je 75 zł. Obecne ceny biletów 
będą obowiązywać do 31 marca, 
1 kwietnia znowu pójdą w górę. 

– Planujemy podwyżkę, ale 
raczej będzie symboliczna – po-
wiedział nam rzecznik festiwalu 
Łukasz Nowakowski. 

Przypomnijmy, że bilety moż-
na kupować na portalu eBi-
let oraz w sieci sklepów Empik  
w całej Polsce.

Kto kiedy zagra?
Osoby, które chcą pójść na 

koncerty tylko w jednym dniu 
festiwalu, na pewno interesu-
je to, który zespół zagra danego 
dnia. Informacja w tej sprawie 
pojawiła się na stronie festiwa-
lu dopiero w niedzielę 24 mar-
ca. Już wiadomo, że 28 czerw-

ca wystąpią: Mesajah, Chemia, 
Luxtorpeda, Gentleman & The 
Evolution oraz P.OD. 29 czerw-
ca zagrają natomiast Anti Tank 
Nun, Frontside, Poparzeni Kawą 
Trzy, Jelonek, Skindred oraz Bil-
ly Talent. 

– Będzie to największa impre-
za muzyczna tego roku w Łowi-
czu z udziałem międzynarodo-
wych gwiazd – tak o II Lemon 
Festival mówi dyrektor Łowic-
kiego Ośrodka Kultury Maciej 
Malangiewicz. � str. 36

Bedlno | Skarga na wójta rozpatrzona

Zdaniem rady skarga jest bezprzedmiotowa
dokończenie ze str. 1

– Zgodnie z przepisami do  
30 kwietnia 2012 roku wójt zło-
żył oświadczenie majątkowe 
wojewodzie. Jego niezłożenie 
mogłoby skutkować odwoła-
niem wójta ze stanowiska. Po-
nieważ pracownik prowadzący 
stronę internetową był na kil-
kumiesięcznym zwolnieniu le-
karskim, oświadczenie nie było 
zamieszczone. Pismo ze skar-

gą wpłynęło 5 marca do urzędu, 
gdy oświadczenie już na stronie 
BIP widniało.

I wszystko by się zgadzało, 
gdyby nie fakt, że zanim wo-
jewoda wysłała pismo ze skar-
gą pocztą, wcześniej, 28 lute-
go, skarga została przesłana do 
urzędu mailem. Czyli na dzień 
składania skargi, a tym bar-
dziej na dzień naszego zapytania  
o oświadczenie majątkowe  
z 25 lutego, była ona zasadna.

Za prowadzenie strony BIP 
odpowiada wójt. 

Skoro pracownik był chory, 
czy nie ma w urzędzie innej oso-
by, która na czas kilkumiesięcz-
nej nieobecności informatyka 
może go zastąpić? Ciekawe, że 
w tym samym czasie na BIP po-
jawiały się uchwały rady, ogło-
szenia o przetargach itp....

Nie jesteśmy zawistni. Błąd 
został naprawiony, oświadczenie 
za 2011 rok zostało zamieszczo-

ne – sprawa, mamy nadzieję, jest 
zakończona i podobne zaniedba-
nia nie będą się powtarzać. Ale 
po co tworzyć nieprawdziwą hi-
storię? Skoro BIP, zdaniem rady, 
jest tak dobrze prowadzony, 
to czemu nadal nie ma na nim 
oświadczeń wójta za wcześniej-
sze lata, podczas gdy są oświad-
czenia wszystkich innych urzęd-
ników, pracowników jednostek 
podległych i radnych oświadcze-
nia. � dag

Żychlin | Paczki żywnościowe od Caritasu. 

Ubodzy dostali pomoc
420 osób z ok. 200 ubogich ro-

dzin z parafii Żychlin odbierało  
w poniedziałek i we wtorek pacz-
ki żywnościowe na święta przy-
gotowane przez Parafialny Ze-
spół Charytatywny Caritas. 

Każda z osób dostawała aż  
21 kg żywności: 2 kg cukru,  
6 puszek mielonki po 0,4 kg, 8 sło-
iczków dżemu, 3 puszki klopsów 
po 1 kg każda, 3 kg makaronu,  
4 kg ryżu, 3 kg mąki, 2 kg płatków,  
2 litry oleju, 8 dużych paczek 
herbatników, 4 sztuki kocentra-
tu pomidorowego. Przyjeżdżano 
rowerami, wózkami, gdyż tak du-
żych ilości żywności nie sposób 
było udźwignąć.

– Pomoc, którą dostałam na 
święta, sprawi, że będą one oka-
zalsze – przyznaje Jolanta Górna 
z Żychlina. – Mam na utrzyma-
niu jeszcze dwójkę dzieci w wie-
ku 4 lata i 13 lat. Mam też czwór-
kę dorosłych dzieci. Pracuję jako 
szwaczka, ale w domu się nie 
przelewa – przyznaje. Na pewno 
nie sprzedam darów, jak to robią 
niektórzy....

Przy wydawaniu darów spo-
łecznie pracowały panie z ży-

chlińskiego koła Caritas. Po-
magały, choć jedna przyszła ze 
złamaną nogą, druga z chorymi 
nogami okręconymi bandażem. 
Serce kobiet ogromne, ale przy-
kro patrzeć, jak osoby, które do-
stają pomoc w formie żywności, 
są obojętne i nawet nie zapytają, 
czy ich pomoc byłaby potrzeb-
na. A na pewno by się przydała.  
W ciągu 2 dni kobiety musiały 
przenieść 8,5 tony....

Niektórzy i tak nie  
są zadowoleni
We wtorek 26 marca do re-

dakcji Nowego Łowiczanina dla 
Żychlina przyszła kobieta, która 
poinformowała nas, że nie wszy-

scy obdarowywani są traktowani 
jednakowo. – Ci, którzy odbiera-
li dary drugiego dnia, nie dosta-
li mąki, ryżu, a zamiast 2 litrów 
dostali tylko litr oleju – mówi ko-
bieta. – Ludzie są zbulwersowa-
ni taką sytuacją. Przecież wszy-
scy mamy jednakowe żołądki. 
Wcześniej powinni tak wszyst-
ko przeliczyć, by dla wszystkich 
starczyło.

Stanisław Gajewski, przewod-
niczący żychlińskiego Caritasu, 
przyznaje, iż rzeczywiście nie dla 
wszystkich starczyło, gdyż dary 
odebrało aż 420 osób, podczas 
gdy planowano, iż pomoc otrzy-
ma 400. – Ponieważ lokal, w któ-
rym jest gromadzona żywność, 

ma być remontowany, proboszcz 
zarządził, aby wydawać maksy-
malną ilość produktów, by opróż-
nić pomieszczenia – mówi pan 
Stanisław. – Stąd decyzja, by da-
wać po 21 kg. Chyba trochę prze-
sadziliśmy, gdyż niektórych pro-
duktów rzeczywiście zabrakło 
dla ostatnich z Warsztatów Tera-
pii Zajęciowej, którzy otrzymują 
od nas pomoc na końcu. Ludzie 
nie powinni jednak przesadzać  
z problemem, gdyż żywności 
było i tak bardzo dużo. 

Jak widać, po 7 latach funk-
cjonowania Caritasu w Żychli-
nie niektórzy ludzie przyzwycza-
ili się, że „dary się im należą”.  
A przecież tak nie jest. � dag

Jolanta Górna z Żychlina przyznaje, że dzięki darom organizacja Świąt Wielkanocnych będzie prostsza.

Dorota






 G

r
ą

b
c

ze
wska






Wójt Krzysztof Kołach po naszej interwencji zamieścił oświadczenie 
majątkowe na stronie BIP.

Dorota
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Pracuję jako szwaczka, 
ale w domu się nie 
przelewa. Na pewno 
nie sprzedam darów, 
jak to robią niektórzy.

Żychlin | Wizyta w łowickiej katedrze

Palma z Żychlina 
doceniona w Łowiczu

Młodzież, która pojechała  
z żychlińskiej parafii Świętych 
Apostołów Piotra i Pawła z wy-
konaną własnoręcznie palmą 
do Łowicza na Diecezjalne Dni 
Młodzieży, w niedzielę 24 mar-
ca, otrzymała pierwszą nagrodę 
proboszcza parafii katedralnej, 
ks. Wiesława Skoniecznego, któ-
ry uhonorował najładniejsze pal-
my. Ordynariusz diecezji, biskup 
Andrzej Dziuba, wręczył za to 

nagrody dla twórców najwyższej 
palmy, w tym roku dla młodzie-
ży z Gimnazjum w Popowie, ich 
palma miała aż 18 m wysokości.

Młodzież z Żychlina poje-
chała do Łowicza w sile ponad  
40 osób, towarzyszyli jej uczący 
ją katecheci w tym Jolanta Tra-
wińska. Ich palma miała ok. 4 m. 
Wykonali ją w pomieszczeniach 
parafii w czasie spotkań poprze-
dzających wyjazd.�  tb
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Żona powiedziała: To napisz...
– o tym jak powstała książka 
„Nudzimisie” opowiada Rafał Klimczak. str. 9

Sport | Wielka radość w podłowickich Domaniewicach 

Powrót mistrza
Po tym jak znakomity panczenista z Domaniewic, a zarazem skromny strażak z KP PSP 
w Łowiczu, Zbigniew Bródka, jako pierwszy w historii Polak zdobył Puchar Świata  
w łyżwiarstwie szybkim na dystansie 1500 metrów oraz drużynowo brąz  
na Mistrzostwach Świata w Soczi, mieszkańcy Domaniewic i powiatu łowickiego 
postanowili hucznie powitać go najpierw na warszawskim lotnisku, a potem w rodzinnej 
miejscowości. Radość i duma z sukcesów „naszego Zbyszka” nie ma granic. 

W mroźny poranek 25 marca 
spod szkoły w Domaniewicach 
wyruszają na Okęcie dwa auto-
kary – szkolny pomarańczowy 
gimbus i czerwony autobus Pań-
stwowej Straży Pożarnej. Na po-
witanie Mistrza jadą zawodnicy 
UKS Błyskawica, kibice, przy-
jaciele i strażacy – komendant 
i koledzy z Komendy Powiato-
wej PSP w Łowiczu, gdzie Zby-
szek pracuje. Jednym z inicja-
torów powitania go na lotnisku 

jest jego pierwszy trener, Mie-
czysław Szymajda. To on przed 
osiemnastoma laty uczył kilku-
letniego Zbyszka jazdy na łyż-
wach i oprócz sportowej pasji 
zaszczepił w nim wytrwałość  
i pracowitość, niezbędne do 
osiągnięcia każdego sukcesu.

O łyżwiarstwie szybkim, któ-
re sprowadził do Domaniewic, 
Mieczysław Szymajda mówi:  
– To sport indywidualny, wyma-
gający talentu popartego rozsąd-
ną pracą. W okresie przedstar-
towym trzeba włożyć naprawdę 
dużo wysiłku w przygotowanie, 
dwa razy dziennie trenować, 
aby dojść do wielkiego wyniku  
w odpowiednim czasie, co sta-

ło się udziałem Zbyszka. Trener 
cieszy się, że swój największy 
jak dotąd sukces jego wychowa-
nek osiągnął w barwach rodzi-
mego UKS Błyskawica, bo choć 
w czasie studiów reprezentował 
AZS Opole, to po powrocie na 
ziemię łowicką wrócił również 
do macierzystego klubu: – Wia-
domo, że jeżeli Zbyszek będzie 
miał propozycję z klubu, któ-
ry zaoferuje mu lepsze warun-
ki i większe pieniądze, będzie 
mógł odejść – zapewnia trener, 
który wraz z około trzydziestką 
zawodników Błyskawicy cieszy 
się, że Zbyszek Bródka swoje 
największe dotąd sukcesy osią-
ga jako jeden z nich. � str. 16

Powitanie na lotnisku. Zbigniew Bródka ze swoim pierwszym trenerem, Mieczysławem Szymajdą, i młodziutkim 
zawodnikiem UKS Błyskawica, Adamem Wołkiem.

Elżbieta woldan 
-romanowicz

ela.woldan@lowiczanin.info
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Żychlin | Ruszają roboty publiczne i nie tylko

Na święta z nadzieją na pracę
dokończenie ze str. 1

W poniedziałek 25 marca bez-
robotni przeszli szkolenie BHP  
i badania lekarskie. Będą za-
trudnieni przez 3 miesiące przy 
pracach porządkowych na tere-
nie miasta i gminy oraz rozno-
szeniu korespondencji urzędo-
wej. Następna tura bezrobotnych 

zatrudnionych w ramach robót 
publicznych, w liczbie 26 osób 
rozpocznie pracę od 1 lipca do 
końca września.

Trzecia tura w liczbie 12 
osób rozpocznie pracę od 1 paź-
dziernika i będzie pracować do 
końca grudnia. 

Osoby zatrudnione w ramach 
prac społeczno-użytecznych bę-

-dą pracować również w trzech 
turach, po 20 osób: od kwietnia 
do końca czerwca, od lipca do 
końca września i od październi-
ka do końca grudnia. 

– W połowie roku ma zostać 
uruchomiony program staży ab-
solwenckich oraz staży 50 plus, 
o które również będziemy za-
biegać – dodaje sekretarz. � dag

REKLAMA

Gmina Oporów | Droga Świechów-Jastrzębia wymaga remontu

Ciężkie samochody 
rozjeżdżają drogę
Droga powiatowa z Oporowa w stronę Świechowa i Jastrzębiej do drogi 
wojewódzkiej Żychlin-Gostynin (573) wymaga pilnego remontu, a przynajmniej 
załatania potężnych wyrw, które pojawiły się po zimie. Kierowcy muszą uważać, 
aby nie wpaść w którąś z nich i nie uszkodzić samochodu.

– Jeśli w najbliższym czasie 
nic nie zrobimy z tą drogą, to za 
chwilę ulegnie ona całkowitej 
dewastacji – uważa Lech Ko-
strzewa, radny gminy Oporów. 
– Drogą jeżdżą ciężkie samo-
chody, które skutecznie ją nisz-
czą. Wprawdzie w ubiegłym 
roku po moich interwencjach 
ustawiono znak ograniczający 
wjazd pojazdów ponad 8 ton, 
ale kierowcy tego nie przestrze-
gają.

Odcinek drogi z Oporowa 
przez Świechów, o długości 
ok. 3 km, jest skrótem do dro-
gi wojewódzkiej. W ten sposób 
kierowcy skracają drogę o ok.  
10 km. Droga powiatowa w czę-
ści była budowana w 1990 roku, 
przystosowana pod ruch lokalny, 
a nie transport kilkudziesięcioto-
nowych pojazdów. 

– Tędy jeżdżą wielkie beczki 
z Pini wywożące gnojowicę oraz 
potężne pojazdy ze zbożem. Sa-

mochody ważą kilka razy więcej 
niż dopuszczalne 8 ton – mówi 
jeden z mieszkańców. – Do tego 
droga jest wąska, co sprawia, że 
podczas mijania samochody, ja-
dąc skrajem jezdni, skutecznie 
niszczą jej obrzeża. Jedyne wyj-
ście to ustawić policję, by nakła-
dała mandaty za łamanie przepi-
sów. 

– Gdyby kilku zapłaciło karę, 
to inni wiedzieliby, że jeżdżenie 
na skróty może być zbyt kosztow-
ne, a drogi gminne i powiatowe 
budowane ogromnym wysiłkiem 
finansowym samorządu, nie by-
łyby niszczone – uważa pan Le-
szek, radny gminny.

Paweł Witczak, rzecznik Ko-
mendy Powiatowej Policji w Kut-

nie twierdzi, że do tej pory policja 
nie miała sygnału od mieszkań-
ców o potrzebie ustawienia tam 
patrolu policyjnego, by dyscy-
plinowano kierowców. – Rad-
ny może z powodzeniem do nas 
dzwonić, a my będziemy podej-
mować działania – podkreśla 
rzecznik. – Sprawę przekażę na-
czelnikowi drogówki i wkrótce 
patrol się tam pojawi – obiecuje.

Dziury będą załatane
– Na wiosnę będą robione 

przeglądy dróg powiatowych  
i remonty bieżące. Wyrwy zo-
staną załatane – zapewnia z ko-
lei Sylwester Reterski, członek 
Zarządu Powiatu w Kutnie, po-
chodzący z gminy Oporów. 

Ciężkie samochody rozjeżdżają drogę powiatową Świechów-Jastrzębia. W wielu miejscach pojawiły się 
niebezpieczne dziury, a powierzchnia drogi jest cała popękana 

Dorota
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Dorota
Grąbczewska

zychlin@lowiczanin.info

Oświata | Znów mniejsza subwencja 

Szkoły dostaną mniej
Gmina Bedlno dostanie w tym 

roku o 134.681 zł mniejszą sub-
wencję oświatową, niż począt-
kowo wyliczono. Konsekwencją 
tych zmian są cięcia szkolnych 
i przedszkolnych budżetów pro-
porcjonalnie we wszystkich pla-
cówkach. W gminie Żychlin 
cięcia są nieco mniejsze. Mini-
sterstwo zabrało tu 14,6 tys. zł.

Skutki obcięcia subwencji 
oświatowej w gminie Bedlno naj-
bardziej odczuje gimnazjum, bo-
wiem wykreślono 50 tys. zł na 
zakup pracowni informatycznej. 
Zmniejszono też o 14 tys. złotych 
wydatki na dokształcanie na-
uczycieli. Jest jednak szansa, że 
zakup pracowni zostanie sfinali-
zowany, bowiem gmina Bedlno 

ma ok. 1,8 mln zł nadwyżki bu-
dżetowej, która po świętach bę-
dzie dzielona.

W Żychlinie ubytek 14,6 tys. 
zł pokryto pieniędzmi pocho-
dzącymi ze zwiększonej dotacji 
na pomoc społeczną, wynoszącą  
49,5 tys. złotych. 

– Pomoc społeczna była je-
dyną, w której wynagrodzenia 
dla pracowników były zabezpie-
czone w 100 proc. – wyjaśniała 
Emilia Rajewska, skarbnik gmi-
ny Żychlin, na posiedzeniu połą-
czonych komisji 25 marca. – Pa-
miętamy, że oświata wciąż jest 
niedofinansowana, na wypłaty bra-
kuje ponad 400 tys. złotych, które  
w roku kalendarzowym musimy 
znaleźć. � dag

Bez zezwolenia nie powinni jeździć
Każdy pojazd 
przekraczający 
dopuszczalne obciążenie 
drogi publicznej musi 
posiadać stosowne 
pozwolenie na przejazd 
tą konkretną drogą. 
Zezwolenie wydaje zarządca 

drogi. Kierowca jest 
zobowiązany do posiadania 
takiego zezwolenia przy 
sobie. Za przejazd pojazdów 
nienormatywnych bez 
zezwolenia nakłada się karę 
pieniężną od 1500 do nawet 
15.000 zł.
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Ogłoszenia płatne

Żychlin | Niepełnosprawni mają co robić
Praktyki w bibliotece i w parafii

Od 2 kwietnia niepełnospraw-
ni z Warsztatów Terapii Zajęcio-
wej w Żychlinie będą uczestni-
czyć w praktykach zawodowych 
w Miejsko-Gminnej Bibliotece 
Publicznej oraz w parafii w Ży-
chlinie. 

Zarówno dyrektor biblioteki 
Ewa Andrzejewska, jak i pro-
boszcz ks. Wiesław Frelek chcą 
pomóc w aktywizacji zawodo-
wej osób upośledzonych umy-
słowo – przyznaje Elżbieta Woź-
niak, kierownik WTZ. – Nasi 
podopieczni mogą wykonywać 
wiele prostych prac. 

W bibliotece niepełnosprawni 
będą oklejać książki i układać je 
na półkach. W parafii mają wy-
konywać proste prace porządko-
wo-gospodarcze w kościele oraz 
wokół niego. Niedawno zakoń-
czył się pierwszy etap szkolenia 
w zawodzie magazynier-sprze-
dawca, w którym uczestniczy 
7 podopiecznych WTZ. Te-
raz szkolenie dotyczyło obsługi 
komputera oraz kasy fiskalnej. 

W drugim etapie, po świę-
tach, niepełnosprawni z Żychli-
na będą poznawać obsługę pro-
gramu magazynowego.�  dag

Gmina Żychlin | Spółka Mig-Ma próbuje organizować spółkę wodną

Odzyskać zaufanie rolników
Od roku na terenie gminy Żychlin nie funkcjonuje spółka wodna. Wszystko po aferze finansowej, jaką wykryto 
jesienią 2011 roku. W spółce doszło wtedy do malwersacji, w następstwie czego Spółkę Wodną Dobrzelin oficjalnie 
zlikwidowano 24 maja 2012 roku. Teraz rolnicy coraz częściej widzą jednak potrzebę jej reaktywowania.

Brak jakichkolwiek działań 
melioracyjnych sprawia, że sys-
tem staje się coraz bardziej nie-
drożny, istniejąca melioracja co-
raz częściej ulega awarii, pola 
rolników są podtapiane. Jeśli 
spółka nie powstanie, problemy 
będą coraz większe.

– Wśród ludzi rośnie świado-
mość, że o rowy trzeba dbać – 
przyznaje Kazimierz Muras, soł-
tys Śleszyna. – W przeciwnym 
razie zarosną całkowicie i dopie-
ro będzie kłopot. Pamiętam, jak  
4 topole rosnące na polu skutecz-
nie uniemożliwiały odpływ wody 
z pola. Po ich wycięciu nie ma 
problemów. Spółce łatwiej uzy-
skać stosowne pozwolenia niż in-
dywidualnemu rolnikowi.

Trudnego zadania reaktywo-
wania spółki wodnej na terenie 
gminy Żychlin podjęła się spół-
ka gminy Żychlin Mig-Ma. Na 
razie są organizowane spotka-

nia z mieszkańcami poszczegól-
nych sołectw, rozdawane ludziom 
projekty statutu oraz deklaracje 
ewentualnego zgłoszenia udzia-
łu członkowskiego. Szkoda tylko, 
że na spotkania przychodzi sto-
sunkowo niewielu rolników.

– Prezes Mig-My Marek Ma-
terka podjął się trudnego zadania 
– przyznaje Wojciech Rutkowski, 
kierownik robót ze spółki wod-
nej w Zdunach, który uczestni-
czył w spotkaniu w Grzybowie. 
– Po nieprawidłowościach, jakie 
były w waszej spółce, teraz naj-
ważniejsze zadanie to odzyskanie 
zaufania rolników.

Zdaniem prezesa Materki trze-
ba przekonać ludzi, że możli-
we jest sprawne funkcjonowa-
nie spółki, w której pieniądze nie 
będą marnotrawione, a efektyw-
nie wykorzystywanie.

Prezes proponuje, by sprawa-
mi księgowo-finansowo-organi-

zacyjnymi zajęła się jedna oso-
ba z jego firmy, za 24 tys. złotych 
rocznego wynagrodzenia. W po-
przedniej spółce na wynagrodze-
nia wydawano 100 tys. zł rocz-
nie, a na roboty zostawało już 
niewiele pieniędzy. Zarząd spół-
ki ma pracować społecznie, może 
ewentualnie raz do roku dostać 
nagrodę przyznaną przez walne 
zebranie delegatów.

– Na wsi jest wyczekiwanie, ile 
osób zapisze się do spółki – do-
daje pan Piotr. – Żeby nie było 
tak, że zapłacą tylko członko-
wie, a reszta nie będzie płacić – 
ma jednak obawy. – Obowiązek 
wnoszenia opłat na rzecz spółki 
wodnej mają zarówno jej człon-
kowie, jak i rolnicy, którzy mają 
korzyści z tytułu funkcjonowa-
nia melioracji – przekonuje Ma-
rek Materka. – W przeciwnym 
razie starostwo będzie wydawać 
nakazy zapłaty. A jeśli na terenie 

rolnika, który nie płaci, będzie 
awaria, to będzie musiał ponieść 
koszty jej usunięcia.

Spotkania z rolnikami w tere-
nie mają na celu wysondowanie, 
jak duże jest zainteresowanie re-
aktywowaniem spółki.

– Jest dobrze, a nawet coraz le-
piej – mówi prezes. – Już teraz 
mamy ponad 80 deklaracji. – Roz-
dajemy projekty statutu, czekam 
na ewentualne wnioski dotyczą-
ce potrzeby naniesienia korekty.  
W siedzibie spółki można też po-
bierać i oddawać deklaracje.

Niestety, w gminie Żychlin 
bezpowrotnie stracono już półto-
ra roku. Jeśli spółka powstan, to 
i tak w 2013 roku nie ma co li-
czyć na 30 proc. dotację z Urzę-
du Marszałkowskiego w Łodzi, 
gdyż wnioski o jej przyznanie 
są przyjmowane tylko do końca 
stycznia każdego roku, na dany 
rok. � dag

Żychlin | Spółka pracownicza Energetyk-Serwis kupuje przedsiębiorstwo

Uratowali swoje miejsca pracy, 
teraz tworzą następne
W Wielki Piątek, 29 marca, spółka pracownicza 
Energetyk-Serwis podpisuje akt notarialny na nabycie 
majątku spółki Energetyk w likwidacji. To finał 
kilkumiesięcznych zabiegów załogi, aby uratować swoje 
miejsca pracy i nie zasilić szeregów bezrobotnych  
w Żychlinie. Dziś pracownicy z optymizmem patrzą  
w przyszłość. Chcą zatrudnić dodatkowo około 10 osób.

Datę 17 października 2012 r. 
pracownicy spółki Energetyk 
będą pamiętać długo. To wtedy 
Walne Zgromadzenie Wspól-
ników Energetyk Sp. z o.o. z 
siedzibą w Żychlinie podję-
ło decyzję o likwidacji tej spół-
ki. Czarna wizja stanęła przed 
50-osobową załogą. Z końcem 
października mieli zostać gru-
powo zwolnieni. Zaproponowa-
no im roczne odprawy. Z propo-
zycji skorzystało 20 osób. Reszta 
zdecydowała się walczyć o swo-
je stanowiska pracy.

– Z prośbą o pomoc w rato-
waniu miejsc pracy zwrócili-
śmy się do zarządu głównego 
NSZZ „Solidarność”, byliśmy 
też u prezesów Energa-Operator 
S.A. w Gdańsku, jednej z wio-
dących spółek grupy kapitało-
wej Energa – mówi Ewa Tarka, 
pracownica spółki postawionej  
w stan likwidacji. Przy akcep-
tacji i pomocy merytorycznej 
udzielonej przez zarząd Energa-
-Operator S.A. udało się prze-
prowadzić restrukturyzację spół-
ki poprzez wkomponowanie jej 
w szerszy proces restrukturyza-
cji całego obszaru usług budow-
lanych w Energa Operator S.A.

Owocem jest utworzenie no-
wej spółki pracowniczej Ener-
getyk-Serwis Żychlin Sp. z o.o., 
która została zawiązana 14 grud-
nia 2012 roku, a 7 marca 2013 

roku spółka uzyskała wpis do 
Krajowego Rejestru Sądowego i 
tym samym uzyskała osobowość 
prawną.

– Negocjacje dotyczące za-
sad przejęcia przedsiębiorstwa 
oraz zasad funkcjonowania spół-
ki trwały ponad cztery miesiące 
– mówi dziś Radosław Ziółkow-
ski, prezes spółki Energetyk-
-Serwis, wcześniej radca prawny 
Energetyka. – W negocjacjach 
uczestniczył zespół, w skład 
którego oprócz mnie wchodzili: 
Krzysztof Oleczek i Paweł Pod-
górski. To bardzo skomplikowa-
ny proces prawny. 

Spółkę pracowniczą utworzy-
ło 23 pracowników likwidowane-
go Energetyka, wnosząc kapitał  
23 tys. złotych. W Wielki Piątek, 
29 marca, finalizowany będzie 
trudny proces restrukturyzacji. 
Energetyk-Serwis podpisuje akt 
notarialny dotyczący zakupu 
całego przedsiębiorstwa likwi-
dowanego Energetyka. Przed-
miotem zakupu są budynki 

biurowca, warsztatów, hali, sa-
mochody, maszyny, urządzenia, 
wyposażenie biura. Wartość za-
kupu przedsiębiorstwa jest obję-
ta tajemnicą handlową.

– Wszystko tak jest zaplano-
wane, by nowa spółka mogła 
utrzymać miejsca pracy, normal-
nie funkcjonować, a z zysków 
mogła spłacać raty długoter-
minowego kredytu pozyskane-
go na zakup przedsiębiorstwa – 
podkreśla Radosław Ziółkowski.  
– Teraz już będziemy samodziel-
ną spółką, nie będziemy w żad-
nej grupie kapitałowej.

Nowa spółka przejęła zakres 
działalności, jaką prowadził li-
kwidowany Energetyk. Będzie 
zajmować się konserwacją sieci 
sanitarnej i kanalizacji deszczo-
wej na terenie przemysłowym 
Emitu, będzie nadal dbać o para-
metry energii przesyłanej do po-
szczególnych zakładów w strefie 
oraz zajmować się pracami ogól-
nobudowlanymi na obiektach 
elektroenergetycznych.

Dziś pracownicy nowej spół-
ki patrzą w przyszłość z opty-
mizmem. Gdyby nie ich deter-
minacja i działanie, z końcem 
stycznia zasililiby grono osób 
bezrobotnych w Żychlinie.  
A tak mają pracę, a nawet mają 
plany, by firma się rozwijała. 
Spółka Energetyk-Serwis już 
ogłosiła, że chce zatrudnić do-
datkowo około 10 pracowni-
ków budowlanych, najlepiej  
z uprawnieniami energetyczny-
mi SEP. W firmie już można 
składać CV. Po świętach mają 
się odbyć pierwsze rozmowy 
kwalifikacyjne.

– Początki na pewno nie będą 
łatwe, ale wszyscy są bardzo 
zdeterminowani – przyznaje 
prezes Ziółkowski. – Liczymy 
też na wsparcie lokalnego sa-
morządu, może na jakieś umo-
rzenie podatku na starcie, by 
łatwiej nam było rozpocząć 
trudny proces budowania i re-
alizacji nowej strategii wejścia 
na rynki gospodarcze. 

Radosław Ziółkowski, prezes nowej spółki.

Dorota
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Wszystko tak jest 
zaplanowane,  
by nowa spółka mogła
z zysków spłacać raty 
długoterminowego 
kredytu pozyskanego 
na zakup 
przedsiębiorstwa.

Gmina Żychlin | Firma podpisuje umowy

Zielone światło dla farm
dokończenie ze str. 1
To się opłaca
Budowa wiatraków to intrat-

ny interes dla gmin oraz dla rol-
ników, na polach których one 
staną. Od każdego wiatraka do 
kasy gminy będzie wpływać ok.  
50 tys. złotych rocznie, rolnik zaś 
za dzierżawę terenu pod wiatrak 
dostaje ok. 20 tys. złotych rocz-
nie. Realizacja wiatrowych inwe-
stycji oznaczałaby duży wpływ 
gotówki do gminnej kasy i możli-
wość realizacji inwestycji, na któ-
re teraz brakuje pieniędzy.

Niektórzy już się starają
Póki co, na terenie gminy Ży-

chlin rozpoczęły się tradycyjne 
procedury dotyczące uzyskania 

pozwolenia na budowę trzech 
wiatraków. W Urzędzie Gmi-
ny toczą się trzy postępowania  
w sprawie wydania decyzji o śro-
dowiskowych uwarunkowaniach 
dotyczących budowy na tere-
nie gminy trzech wiatraków pro-
dukujących energię odnawialną  
o łącznej mocy ok. 6 MW.

Jeden inwestor, Fundacja Ra-
dość Duszy z Poznania, chciał-
by postawić wiatrak o mocy  
0,9 MW w Żychlinie przy uli-
cy Pomorskiej. Kolejny, K&K 
Energia z Kutna, myśli o wiatra-
ku o mocy 2,5 MW w Olszczach. 
Trzeci wiatrak o mocy 2,5 MW 
miałby powstać w Śleszynku. 
Chce go budować również firma 
K&K Energia z Kutna.� dag
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Szewce Nadolne | Wybory miss szkoły

Ala i Gabrysia włożyły na głowy korony
Piątek, 15 marca, był 
w szkole w Szewcach 
Nadolnych w gminie Bedlno 
wyjątkowy. Dziewczęta 
miały swoje święto,  
a chłopcy bardzo się starali, 
aby ich koleżanki tego dnia 
czuły się jak królowe.  
W każdej z klas 
organizowano słodki 
poczęstunek. Ciasta 
przynieśli chłopcy, upiekły 
je ich mamy.

Od rana wyczuwało się wiel-
kie oczekiwanie na uroczystość 
wyboru miss szkoły. – Czujcie 
się tego dnia jak królowe – mó-
wili prowadzący spotkanie chłop-
cy Szymon Miziołek i Tomasz 
Wąsik. – Dziś mówimy wam 
komplementy, pomagamy no-
sić teczki, oddajemy kanapki. 
Ale od poniedziałku koniec sie-
lanki. Będziemy was ciągać za 
warkocze, wyjadać kanapki…

Dziewczęta rywalizowały  
w dwóch kategoriach wieko-
wych: dziewczęta starsze klas 
IV-VI oraz młodsze 0-III, łącz-
nie 29 dziewcząt. Wszystkie 
prezentowały się ciekawie, star-
sze były w butach na obcasach, 
niektóre w szpilkach mamy o kil-
ka numerów za dużych, często fi-
nezyjnie uczesane i umalowane.

Starsza grupa dziewcząt rywa-
lizowała jak na prawdziwych wy-
borach miss. Kandydatki miały 
się zaprezentować, opowiedzieć 
coś o sobie, kim chciałyby być 
w przyszłości i jakie mają mot-
to życiowe. Co mówiły? Natalia  
z VI klasy chciałaby w przyszło-
ści pracować w wojsku i rozka-
zywać panom. Jej motto to „Kto 
rano wstaje, ten jest niewyspa-
ny”. Milena Miziołek marzy o 
stadninie koni, a Alicja i Magda-

lena chciałby być w przyszłości 
fryzjerkami. Joannie z IV klasy 
marzy się rola modelki, zaś Pau-
lina Kacprzak z klasy V chcia-
łaby być aktorką. Uważa, że 
uśmiech jest dobry na wszystko.

Później starsze kandydat-
ki spacerowały prezentując się 
szkolnym kolegom i koleżan-
kom. Był też pokaz gracji – czy-
li spacer z książką na głowie  
i wreszcie musiały odpowiadać 
na pytania: jaki jest ideał chło-
paka, użyć argumentów, by kole-
ga zechciał założyć spódniczkę, 
przekonać, jak sobie poradzi, gdy 
z roweru spadnie łańcuch?

W młodszej grupie zadanie 
było nieco ułatwione. Kandy-
datki musiały pochwalić się 
pięknym uśmiechem po zje-
dzeniu cytryny. Finałem po-
kazu dziewcząt był maraton 
taneczny do różnych stylów 
muzyki. Jednocześnie tańczy-
ły wszystkie młodsze kandy-
datki.

W szkolnym jury zasiadali: 
Mariusz Grzanowski i Anna 
Zawiślak jako przedstawiciele 
nauczycieli oraz przedstawi-
ciele wszystkich klas 0-VI. Pu-
bliczność za pomocą braw wy-
bierała swoją miss. � str. 9

Żychlin | Warsztaty Terapii Zajęciowej

Dobre miejsce
Warsztaty Terapii Zajęciowej prowadzone przez 
żychlińskie koło Polskiego Stowarzyszenia  
na Rzecz Osób z Upośledzeniem Umysłowym,  
w budynku przy ulicy Dobrzelińskiej 6 w Żychlinie 
to miejsce w którym prowadzona jest rehabilitacja 
i zajęcia dla 30 dorosłych osób z upośledzeniem 
umysłowym w stopniu umiarkowanym i znacznym.

Dla rodzin mających pod opie-
ką takie osoby to ogromna po-
moc, odciążenie od codziennych 
obowiązków opieki nad chorymi.

– Syn jest w WTZ od 3 lat – 
przyznaje Dorota Światłowska, 
mama Michała. – Jestem bardzo 
zadowolona, szczęśliwy jest też 
Michał. Nareszcie nie jest sam, 
lecz z kolegami i koleżankami. 
Syn bardzo lubi zajęcia plastycz-
ne, które prowadzi pani Wiola. 
Kocha sport i osiąga wiele suk-
cesów. Cieszy się, gdy wygrywa 
i przywozi medale. Dzięki WTZ 
ja też mogę realizować marze-
nia. Zaczęłam studiować pielę-
gniarstwo, co zawsze było moim 
pragnieniem. Poza tym fachowa 
wiedza zawsze może się przydać.

Uczestnicy warsztatów przeby-
wają w placówce przez 7 godzin. 
Pod opieką wykwalifikowanej 
kadry (6 terapeutów zajęciowych, 
psychologa, logopedy, rehabili-
tanta ruchowego) prowadzą zaję-

cia w pracowniach: gospodarstwa 
domowego, plastyczno-tech-
nicznej, stolarsko-modelarskiej, 
tkacko-dziewiarsko-krawiec-
kiej, komputerowo-poligraficznej  
i muzyczno-humanistycznej.

Mama Michała wierzy, że  
w przyszłości WTZ jeszcze roz-
szerzą działalność, może o wikli-
niarstwo.

– Staramy się usprawnić nie-
pełnosprawne umysłowo osoby, 
przygotować je do wykonywa-
nia czynności życia codziennego 
i przygotować do pracy – pod-
kreśla Elżbieta Woźniak kierow-
nik WTZ. – Większość naszych 
podopiecznych pochodzi z ubo-
gich rodzin, gdzie dziecko wy-
chowuje samotna matka. Jest im 
trudno. 

Aż 21 uczestników jest co-
dziennie dowożonych z terenu 
gmin Żychlin i Bedlno. Do tego 
służy 9-osobowy bus, który ma 
już 9 lat. – W tym roku planu-

jemy zakup nowego samochodu 
– mówi pani Elżbieta. – To wy-
datek ok. 100 tys. złotych. Oko-
ło 56 tys. złotych dostaniemy 
dofinansowania z Państwowe-
go Funduszu Rehabilitacji Osób 
Niepełnosprawnych. Resztę, ok. 
44 tys. zł, musimy pozyskać…

Dlatego podczas tradycyjne-
go Dnia Godności zaplanowa-
nego na 19 maja, WTZ zamie-
rza kwestować. – Będziemy też 
zwracać się o pomoc do sponso-
rów, którzy nigdy nie są obojętni 
na nasze potrzeby – dodaje pani 
Elżbieta. – To dla nich w podzię-

kowaniu za pomoc i dobre ser-
ce nasi uczestnicy przygotowują 
stroiki wielkanocne. Zaniesiemy 
je przed świętami z najlepszymi 
życzeniami.

Osoby, które chciałyby wes-
przeć WTZ, mogą wpłacać 
na ich rzecz 1 proc. podatku 

wpisując w zeznaniu podat-
kowym w poz.123: Nr KRS 
0000162757 w poz. 124: wpi-
sać wnioskowaną kwotę, zaś  
w poz. 125: Polskie Stowarzy-
szenie na Rzecz Osób z Upo-
śledzeniem Umysłowym koło 
w Żychlinie.�  dag

Żychlin | Eliminacje wiedzy pożarniczej szkół średnich

Jadą na eliminacje powiatowe
W poniedziałek, 18 marca,  

w Zespole Szkół nr 1 im. Ada-
ma Mickiewicza odbyły się eli-
minacje gminne z wiedzy pożar-
niczej. Do konkursu przystąpiły 
tylko trzy osoby: Krystian Stę-
pień, uczeń Liceum Ogólno-
kształcącego im. Adama Mic-
kiewicza (rocznik 1996), Joanna 
Lewandowska również z tego li-
ceum (rocznik 1995) oraz Mate-
usz Blada, także uczeń tego li-

ceum. Opiekunem młodzieży 
jest Jacek Filiński, nauczyciel 
WF w ZS nr 1 im. Adama Mic-
kiewicza.

– Młodzież rozwiązywała tyl-
ko test składający się z 40 pytań 
– mówi Jacek Filiński. – Najle-
piej napisali go Krystian Stępień 
i Joanna Lewandowska, dwójka 
ta będzie reprezentować gminę 
Żychlin podczas eliminacji po-
wiatowych, które odbędą się 26 

marca. Wcześniej grupą 13 osób 
byliśmy na wycieczce w PSP 
Kutno, gdzie młodzież zapo-
znawała się ze szczegółami do-
tyczącymi strażackiego sprzętu  
i jego zastosowania.

Podczas finału powiatowe-
go najlepsi będą odpowiadać 
na pytania komisji, które doty-
czą już bardziej praktycznych 
zagadnień dotyczących pracy 
strażaka. � dag

Gmina Bedlno | Dobry przykład szkoły w Szewcach Nadolnych

Pomoc rodziców jest bezcenna
Dzięki rodzicom grupa 26 
przedszkolaków z SP  
w Szewcach Nadolnych  
w wieku 5-6 lat uczy się i bawi 
w estetycznym pomieszczeniu. 
Dzięki sponsorom ma też do 
dyspozycji nowe zabawki, 
 
o które maluchy dbają jak nigdy.

W czasie ferii rodzice przed-
szkolaków z Szewc Nadol-
nych pomalowali sami całą salę.  
– Przychodziło po 10-12 osób,  
w różne dni, jak kto mógł – mówi 
z dumą o swoich rodzicach Joan-
na Jankowska, dyrektor szkoły. 
– Rodzice też kupili nowe firan-
ki, a dzięki sponsorowi kupiliśmy 
regał i nowe zabawki. Ze szkol-
nych pieniędzy kupiliśmy część 
nowych stolików i krzeseł. Jedna 
z mam, która nie mogła uczestni-
czyć w pracach, kupiła dzieciom 
książeczki do malowania. 

Ale to nie jedyna pomoc rodzi-
ców. W listopadzie i grudniu ro-
dzice pomogli pomalować pokój 
nauczycielski, samorząd Bedlna 
zakupił nowe meble, a nauczycie-
le złożyli się na farby i karnisze. 
Efekt – pokój nauczycielski stał 
się miejscem bardzo przytulnym.

Rodzice pierwszoklasistów też 
pomagali. Jeszcze przed rozpo-
częciem roku szkolnego pomalo-
wali klasę, w której teraz uczą się 
ich dzieci. – Gdy do szkoły cho-
dziło moje starsze dziecko, też 
pomagaliśmy w urządzeniu na-
szej klasy – wspomina Mirosła-
wa Przytulska, dziś przewodni-
cząca Rady Rodziców w szkole. 
– Nasi mężowie malowali i ukła-
dali nową wykładzinę. Do szko-

ły w Szewcach Nadolnych chodzi 
108 dzieci. Żadne dziecko nie jest 
anonimowe, a rodzice czują się 
bardzo zintegrowani ze szkołą. 

Zaangażowanie rodziców  
w sprawy szkoły owocuje do-
brymi kontaktami z rodzicami. 4 
stycznia jedni wspólnie z drugimi 
zorganizowali wspólny wyjazd 
do teatru Powszechnego w Łodzi 
na przedstawienie „Szalone no-
życzki”. � dag

Uczestnicy Warsztatów Terapii Zajęciowej podczas robienia stroików świątecznych, które przekażą sponsorom w podziękowaniu za ich dobre serce.
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W starszej kategorii miss publiczności i miss jury została Alicja 
Miziołek.
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Dzięki pomocy rodziców przedszkolaki z Szewc Nadolnych uczą się 
odświeżonej klasie. Dzięki sponsorom mają też nowe zabawki.
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Przyroda | Gęsi już przyleciały

Ptaki zwiastują szybką wiosnę
W Dolinie Przysowy i Słudwi zaczyna tętnić intensywne życie. To tutaj w sobotę,  
17 marca, Łukasz Kałębasiak, pasjonat przyrodniczego fotografowania, będąc  
w dolinie zauważył około tysiąca sztuk różnych gatunków gęsi, które powróciły  
z ciepłych krajów do naszej ostoi.

Jest też kilkanaście par żura-
wi. Wprawdzie na polach jesz-
cze leży śnieg, ale obecność pta-
ków oznacza, że wiosna zbliża 
się wielkimi krokami.

– W okolicy Żychlina obser-
wujemy już wiosenne przeloty 
ptaków. Na rozlewiskach pomię-
dzy Modelem, Luszynem i Zgro-
bami pojawiły się pierwsze gęsi, 
żurawie, czajki – mówi Nowemu 
Łowiczaninowi Kałębasiak, fo-
tograf przyrodniczy i obserwator 
przyrody. – Wraz z nimi może-
my obserwować typowo zimo-
wych gości: myszołowy włocha-
te, błotniaki zbożowe – bardzo 
rzadkie ptaki drapieżne. Ponad-
to warto zobaczyć nasze bieliki 
(często nazywane orłami biały-
mi), które od kilku lat regularnie 

starają się założyć gniazdo w le-
sie w Luszynie. W trakcie mak-
simum przelotów (koniec mar-
ca) możemy zobaczyć podczas 
jednej wizyty nawet 20 tysięcy 
gęsi białoczelnych i zbożowych, 
tysiące kaczek: świstunów, krzy-
żówek, setki rzadkich batalio-
nów – które odbywają w Dolinie 
Słudwi tańce godowe, a nawet 
także ornitologiczne rarytasy  
jak np.: gęsi tybetańskie, ber-
nikle, sokoła i błotniaka  
stepowego.

Dolina Przysowy i Słudwi 
jest jednym z najważniejszych 
w Polsce i Europie miejsc od-
poczynku ptaków w trakcie 
wiosennych migracji. Zajmu-
je obszar ponad 3 tys. ha pod-
mokłych łąk torfowych wzdłuż 

rzek Przysowa i Słudwia roz-
ciągających się od Szczawi-
na Kościelnego, przez Trębki, 
Skrzeszewy, Model, Śleszyn, 
Jackowice aż do Złakowa  
i Zdun. W dolinie utworzono 
obszar ochronny Natura 2000. 
Wiosną tereny wzdłuż rzek są 
zalewane, a łąki torfowe sprzy-
jają zatrzymywaniu wody. To 
sprawia, że dolina Przysowy  
i Słudwi jest tak cenna i po-
trzebna jako ostoja dla ptaków 
w czasie przelotów: stanowi 
bezpieczny teren na odpoczy-
nek dla ptaków wodno-błot-
nych w ich dalszej wędrówce. 
W trakcie migracji przebywa tu 
nawet 50 tys. ptaków.

– O urokach Doliny Przyso-
wy i Słudwi młodzież nie wie 

za dużo. Myślę, że jedna wio-
senna wycieczka w te okolice 
zapadłaby dzieciom w pamię-
ci na długie lata – dodaje pan 
Łukasz. – Wiedzy przyrodni-
czej nie musiałyby się uczyć,  

a chłonęłyby ją niejako przy 
okazji, do tego z prawdziwą 
przyjemnością. 

Jak podkreśla, na wycieczkę 
dobrze zabrać ze sobą lornetkę. 
Podpowiada, że ptaki brodzące 

najlepiej obserwować w kwiet-
niu z drogi asfaltowej w Złako-
wie Kościelnym, gdzie rozle-
wiska dochodzą do samej linii 
drogi, a ptaki nie uciekają na 
widok samochodu. � dag

Żychlin | Ciekawe spotkania dla młodych

Trzeba się wziąć, studia nie są konieczne
Miejsko-Gminna Biblioteka Publiczna pomaga 
młodym żychlinianom planować przyszłość 
zawodową. 5 marca zorganizowano w niej spotkanie 
z młodym profesjonalistą z branży IT, Krzysztofem 
Arciszewskim, na które zaproszeni zostali uczniowie 
III klas gimnazjum i I klas LO ZS nr 1 w Żychlinie.

Krzysztof Arciszewski zaj-
muje się pracą zawodową z no-
wymi mediami od 6 lat, gdy 
rozpoczął współpracę z nie-
wielką agencją interaktywną 
Capricom, w której miał oka-
zję tworzyć strony interneto-
we, animacje, a także projekto-
wać elementy identyfikacji dla 
wielu firm. Zajmował się tak-
że projektowaniem grafiki do 
gier na platformy mobilne m.in. 
dla Nokii. Aktualnie związa-
ny jest ze szczecińską agencją 
Byss.pl. Jest współtwórcą kre-
acji interaktywnych dla Carls-
berg Polska oraz Viacom In-
ternational. Współpracował też  
z nowopowstałą komórką agen-
cji odpowiedzialną za kreacje 
mobilne projektując interfejsy 
autorskich aplikacji na urządze-

nia marki Apple. Jest autorem 
teledysków, filmów reklamo-
wych oraz animacji. 

Aktualnie koncentruje się na 
kontynuacji studiów na Akade-
mii Sztuki w Szczecinie na kie-
runku multimedia.

Praca to dla Arciszewskie-
go jednocześnie życiowa pasja 
i do wyboru swojej drogi ży-
ciowej według takiego właśnie 
kryterium zachęcał uczestni-
czących w spotkaniu młodych 
ludzi. Opowiedział młodzie-
ży o swojej drodze do sukce-
su i nie ukrywał, że nie była 
ani łatwa, ani pozbawiona błę-
dów. Sukces pomogły mu osią-
gnąć aktywność i kreatywność, 
otwartość na nowe wyzwania. 
Bycie aktywnym, uczenie się  
i poznawanie wciąż nowych 

rzeczy – jednym słowem ciągły 
rozwój, rozwijanie sprawności 
umysłu, wyjście poza schema-
tyzm myślowy, to klucze do 
sukcesu.

Młodzi uczestnicy spotkania 
zainteresowani byli szczegóła-
mi pracy zaproszonego gościa. 
Padły pytania o to, jak wyglą-
da dzień pracy w agencji, jakie 

są zarobki, kiedy i w jaki sposób 
usamodzielnił się od rodziców, 
od czego zależy sukces i czym 
dla niego jest sukces, jak wyglą-
dałby dzień jego pracy bez kom-

putera. Na wszystkie pytania słu-
chacze otrzymali wyczerpujące  
i szczere, bardzo osobiste wręcz 
odpowiedzi. 

Krzysztof Arciszewski po-
kazując swoją drogę do sukce-
su zachęcał przede wszystkim 
do pracy nad sobą i do nauki.  
– Nie można się załamywać, je-
śli nie ma się odpowiedniego 
wykształcenia. Jestem tego naj-
lepszym przykładem, teraz do-
piero rozpocząłem studia – mó-
wił pan Krzysztof. – Trzeba być 
przede wszystkim odważnym  
i aktywnym, nie można wma-
wiać sobie: nie mam studiów 
więc nie mogę nic osiągnąć. 
Trzeba się rozwijać, a studia  
i nauka są jedną z dróg naszego 
rozwoju, ważną, ale niedetermi-
nującą naszych możliwości na 
drodze do sukcesu.

Choć na początku nieco onie-
śmieleni, w trakcie spotkania 
młodzi ludzie nabrali odwagi  
i chętnie zadawali pytania włą-
czając się w dyskusję. Pomocne 
były przygotowane przez panie 
bibliotekarki rozluźniające i re-
laksujące gry. � zk

Uczniowie III klas gimnazjum i I klas LO ZS nr 1 w Żychlinie z panem Krzysztofem Arciszewskim na 
wspólnym zdjęciu podsumowującym spotkanie zorganizowane przez Miejsko-Gminną Bibliotekę Publiczną. 
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Do Doliny Przysowy i Słudwi już przyleciały różne gatunki gęsi, które zwiastują zbliżającą się wiosnę.
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Łowicz | Dzień otwarty w Urzędzie Skarbowym

Jedyna sobota w roku dla podatników
Dokładnie  
150 podatników 
odwiedziło w sobotę  
16 marca Urząd Skarbowy 
w Łowiczu. Podatnicy 
złożyli tego dnia  
180 zeznań podatkowych. 

Dla urzędników była to jedy-
na pracująca sobota w tym roku. 
Ministerstwo Finansów zde-
cydowało się nie organizować  
w tym roku dwóch pracujących 
sobót, jak to bywało w ubiegłych 
latach, ale tylko jedną. 29 i 30 
kwietnia zostaną zaś wydłużone 
godziny pracy urzędu. Będzie on 
czynny od godz. 8. do 18.

W sobotę odwiedzający 
Urząd Skarbowy mogli dowie-
dzieć się, jak rozliczyć się z po-
datku dochodowego, jakie przy-
sługują im ulgi, jak poprawnie 
wypełnić PIT i deklarację VZM 
(odliczenia z tytułu zakupu ma-
teriałów budowlanych). – Pra-
cownicy urzędu obsługiwali 
podatników w każdej sprawie,  
z jaką przyszli, np.: złożenie de-

klaracji PCC, złożenia wniosku 
o wydanie zaświadczenia czy 
odebranie zaświadczenia o do-
chodach – mówi Aneta Grzelak 
w US. Podatnicy mogli skorzy-
stać też z pomocy pracowników 
urzędu w zakresie wypełniania 
zeznań rocznych. 

Podczas dnia otwartego zor-
ganizowano w urzędzie również 
szkolenie na temat wysyłania 
deklaracji drogą elektroniczną. 
Grzelak przyznaje, że z roku 
na rok coraz więcej osób roz-
licza się w formie elektronicz-
nej. Możliwość składania ze-
znań przez Internet pojawiła się  
w 2007 roku. Za 2009 rok 
PIT-37 przez internet złożyło  
467 osób, za 2010 – 1248, zaś 
za 2011 – 2.315. Za 2012 rok do 
chwili obecnej wpłynęło blisko 
2000 zeznań PIT-37. Warto do-
dać, że ta forma składania de-
klaracji jest coraz popularniejsza 
także dla PIT-36, PIT-36L, PIT-
38, VAT-7.

Urzędnicy zachęcali także 
dzieci w wieku od 6 do 12 lat do 
stworzenia Fan Clubu „Szybkie-
go PITa”. By stać się jego człon-

kiem, dziecko musi narysować 
pracę plastyczną pt.: „Pomóż 
Szybkiemu PITowi elektronicz-
nie wysłać deklarację”. W tym 
celu ze strony internetowej urzę-
du musi pobrać obrazek szeryfa  
i dorysować na nim elementy, 
które pomogą szeryfowi prze-
kazać deklaracje przez internet. 
Termin składania prac mija dziś,  
28 marca, a nie jak wcześniej za-
powiadano 16 marca.

Spośród wszystkich uczest-
ników Fan Clubu „Szybkiego 
PITa” zostanie wyłoniony i na-
grodzony Szeryf Roku 2013. Zo-
stanie nim dziecko, które namó-
wi największą liczbę znajomych 
do złożenia e-PITu za 2012 rok 
do końca kwietnia 2013.

Do 8 maja członkowie Fun 
Klubu „Szybkiego PITa” powin-
ni dostarczyć do Urzędu Skarbo-
wego w Łowiczu (do sekretaria-
tu lub za pośrednictwem poczty) 
listę osób, które wysłały zezna-
nia drogą elektroniczną za na-
mową członka Klubu. Wykaz 
powinien zawierać imię, nazwi-
sko oraz miejsce zamieszkania 
tych osób. � am

Region | Mróz trzyma, ale wiosna za pasem

Pierwszy bocian spacerował w Kompinie
Wiosna w kalendarzu, a zima 

ma się dobrze. Zwierzęta też 
są trochę zdezorientowane, ale 
do naszego regionu przyleciały 
już pierwsze bociany. 22 marca  
w zaroślach niedaleko drogi kra-
jowej nr 92 w Kompinie bociana 
widział Andrzej Buła z Gągolina 
Południowego.

Mówi się „na Zwiastowa-
nie, bocian w gnieździe stanie”, 
co oznacza, że bociany powin-
ny przylecieć do Polski przed  
25 marca. Zdarzały się jednak 
lata, że były już na Dzień Ko-
biet. W tym roku jednak na 
wczesne przybycie bocianów nie 
mieliśmy co liczyć. Chociaż in-
ternetowe serwisy przyrodnicze 

już na początku lutego informo-
wały o przylotach bocianów, to 
szybko okazało się, że były to 
pojedyncze przypadki. Tym ra-
zem nie może być mowy o wy-
jątkach: w Internecie można 
znaleźć wiele wpisów zamiesz-
czonych przez osoby z całej Pol-
ski, które widziały już bociany. 

Pierwszy sygnał z naszego 
regionu o pojawieniu się bocia-
nów pochodzi od Andrzeja Buły  
z Gągolina Południowego. Po-
wiedział nam on, że dostrzegł 
bociana, ponieważ z niecierpli-
wością wypatruje wiosny. Bo-
cian spacerował w zaroślach, 
które znajdują się w Kompinie, 
tuż obok drogi z Bednar do Ryb-

na – w pobliżu skrzyżowania  
z drogą krajową nr 92. – Space-
rował może 100 metrów od dro-
gi krajowej, zrobiłem zdjęcie, ale 
słabo go widać. Bałem się po-
dejść, ponieważ mógł się prze-
straszyć i odlecieć – opowiadał.

Na początku tygodnia straże 
miejskie w dużych miastach co 
i rusz otrzymywały telefony od 
mieszkańców, którzy obawiali 
się, że ptaki zamarzną albo zgi-
ną z głodu, ponieważ dostęp do 
pożywienia utrudnia im war-
stwa śniegu i lodu. Ornitolodzy 
zapewniają jednak, że jeżeli bo-
cian jest zdrowy, to na pewno so-
bie w takich warunkach poradzi. 
Zresztą wiosna już blisko. � pw

Łowicz | Giełda gołębi wystartowała. Hodowcy już dwa razy spotkali się na rynku 

Więcej gołębiarzy kupowało, niż sprzedawało
Nie zniechęcił ich ani kilkunastostopniowy mróz, 
ani wczesna godzina, by przyjechać na miejskie 
targowisko. Mowa o hodowcach gołębi, którzy  
17 marca spotkali się na giełdzie w Łowiczu.

Giełda organizowana była po 
raz pierwszy. Zorganizował ją 
Łowicki Związek Hodowców 
Gołębi Rasowych i Drobnego 
Inwentarza. Miała rozpocząć się 
o godz. 5, pierwsze osoby po-
jawiły się kilka minut później.  
– Jak przyjechałem przed szóstą, 
to już kilka osób było – mówi 
Dariusz Antosik, prezes łowic-
kiego związku. Kolejni zaczęli 
się gromadzić między godziną 
6 a 7. W sumie przez targowi-
cę przewinęło się na pewno po-
nad 100 osób. W minioną nie-

dzielę zdecydowanie więcej było 
oglądających niż sprzedających. 
Wśród nich nie tylko starsi, ale 
również wielu młodych ludzi, bo 
jak mówił nam jeden z gołębia-
rzy, ta pasja przechodzi najczę-
ściej z pokolenia na pokolenie.

Do tej pory gołębiarze z na-
szego terenu, których nie braku-
je w powiecie i najbliższej oko-
licy, jeździli na giełdę głównie 
do Skierniewic. Teraz cieszą się, 
że giełda ma szansę zaistnieć  
w Łowiczu. – Bardzo dobrze, że  
w Łowiczu coś się ruszyło, za-
wsze to bliżej, a miejsce tu jest re-
welacyjne – mówił nam Ryszard 
Kunikowski, który w niedzie-
lę sprzedawał gołębie. Hodow-
cy gołębi zgodnie podkreśla-
li, że jak na pierwsze spotkanie, 

frekwencja była zadowalająca. 
– Uważam, że jest nieźle – mó-
wił Dariusz Antosik. Zbigniew 
Zawiślak zwracał natomiast na-
szą uwagę, że póki co niewiele 
osób jeszcze wie o tym, że gieł-
da rozwija się w Łowiczu. Poza 
tym część osób wystraszył mróz, 
który w niedzielę sięgnął poniżej 
13 kresek. – W niedzielę spotka-
li się tylko fanatycy – odpowiadał 
Antosik. Gołębiarze przekonu-
ją, że jak tylko zrobi się cieplej, 
to zainteresowanie będzie o wie-
le większe. Mają oni też nadzie-
ję, że giełda przyjmie się na stałe  
i z tygodnia na tydzień będzie  
o niej głośniej. 

W niedzielę na giełdzie moż-
na było kupić przede wszystkim 
gołębie. W przyszłości będzie też 
możliwość zakupu preparatów 
leczniczych, wspomagających 
hodowlę oraz karmy dla gołębi  
i innych ptaków. Giełda będzie 
organizowana w każdą niedzielę 
z wyjątkiem świąt. Hodowcy gołębi prezentowali na giełdzie swoje okazy wszystkim zainteresowanym. 
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Żychlin | Z wizytą u autora popularnych książek dla dzieci

Nudzimisie już poszły do szkoły
Wielu rodziców słyszało o Nudzimisiach, a już na pewno wielu w Żychlinie. 
Jakżeby inaczej, skoro właśnie w Żychlinie Nudzimisie się narodziły.  
A wszystko za sprawą małego Szymka, Agatki i ich rodziców. 

Tym, którzy jeszcze z Nudzi-
misiami się nie zaprzyjaźnili wy-
jaśniamy, że Nudzimisie to boha-
terowie serii książek dla dzieci, 
której autorem jest żychlinianin 
Rafał Klimczak, absolwent Wy-
działu Prawa i Administracji Uni-
wersytetu Mikołaja Kopernika  
w Toruniu, na co dzień specjalista 
w Zespole Organizacyjno-Praw-
nym żychlińskiego Emitu. 

Zaczęło się od tego, że mały sy-
nek pana Rafała, Szymek, bardzo 
się nudził. Wszyscy rodzice to 
znają: mnóstwo porozrzucanych 
w dziecięcym pokoju zabawek,  
a wśród nich mały szkrab wołają-
cy nuuuuudzimisie! Tak właśnie 
narodził się Nudzimiś, antidotum 
nie tylko na dziecięcą nudę. 

Pierwsza część opowieści  
o bajkowych ludkach zatytuło-
wana „Nudzimisie”, ukazała się 
na początku 2011 roku i chyba 
nawet sam autor nie przypusz-
czał wtedy, że powstaną następ-
ne. Ale Nudzimisie się spodo-
bały młodym czytelnikom  
i posypały się następne przygo-
dy małych baśniowych stworków 
i ich przyjaciół przedszkolaków. 

Kolejne to „Nudzimi-
sie i przyjaciele”, „Nudzimi-
sie i przedszkolaki” i „Szy-
mek w krainie Nudzimisiów”. 
Książki ukazały się nakładem  
krakowskiego Wydawnictwa 
Skrzat z pięknymi ilustracjami 
Agnieszki Kłos-Milewskiej i są 
dostępne w księgarniach. Z ich 
autorem rozmawiała Zenona Ko-
łodziejczyk.

 Skąd pomysł napisania 
książeczki dla dzieci?

– To było właściwie wyzwa-
nie rzucone przez moją żonę. 
Czytaliśmy naszym dzieciom 
różne książki i kiedyś powie-
działem do żony: taką książkę 
to i ja bym napisał. A żona za-
ripostowała krótko – to napisz. 
No i nie było odwrotu, musiałem 
podjąć wyzwanie.

 Czwarty tom serii miał być 
ostatnim, tymczasem wiemy, 
że będą następne?

– Kolejne były wynikiem za-
potrzebowania  złożonego  przez 
wydawnictwo, które widziało 
potrzebę kontynuacji serii. Pią-
ta  część jest na etapie składu  
w redakcji – być może ukaże się 
wiosną. Szósta jest w trakcie pi-
sania, ale idzie bardzo powoli. 
Brak ochoty i czasu, niestety...

 Pana dzieci, Szymek  
i Agatka, dorośleją. Czy wraz  
z nimi wydoroślały również 
Nudzimisie? Które części 

książki pisało się Panu łatwiej: 
te dla przedszkolaków czy te 
dla nieco starszych dzieci?

– Tak, dzieciaki szybko do-
rastają. Córka jest już w klasie 
trzeciej gimnazjum, a Szymon  
w trzeciej klasie szkoły pod-
stawowej. Ostatnia część, któ-
ra została napisana, czyli 
„Nudzimisie idą do szkoły”, po-
rusza problemy dzieci starszych 
– zwłaszcza pierwszoklasistów, 
ale nie ma żadnych  przeciw-
wskazań, aby czytały ją przed-
szkolaki. Wręcz przeciwnie. Ten 
przedział wiekowy, dla które-
go są pisane książki o Nudzimi-
siach, nie zmienił się. 

 Pomiędzy jedną a dru-
gą częścią Nudzimisiów napi-
sał Pan jeszcze jedną książ-
kę dla dzieci, której motywem 
jest ekologia. Czy książka już 
się ukazała? To książka dla 
przedszkolaków?

– „Ekoludki” zostaną wyda-
ne wiosną. Przynajmniej pierw-
sza część. Motywem jest ekolo-
gia, ale w bardzo przystępnym 
wydaniu i w formie opowiadań  
o skrzatach – dawnych krasnolud-
kach, które w wyniku zmian na 
świece zmieniły nieco sposób ży-
cia  i działania,  stając  się eko-
ludkami.  Treści ekologiczne są  
w nich raczej przemycane przy 
okazji różnorodnych akcji ratun-
kowych i przygód. Nie ma mowy 
o wpajaniu wiedzy na siłę! Raczej 
na wesoło i małymi porcjami. Je-
den rozdział – jeden problem. 

 Wątki ekologiczne poja-
wiają się również w Nudzimi-

siach. Czy ekologia, ochrona 
przyrody to Pana pasja?

– Moim ulubionym sposobem 
spędzania wolego czasu jest jaz-
da rowerem po  łąkach, lasach  
i obserwacja przyrody. Przypad-
kiem  zostałem tzw. ekologiem 
z powodu bardzo prostego: wi-
dząc niszczenie cennych przy-
rodniczo miejsc  zaprotestowa-
łem przeciwko temu. Okazuje 
się, że  każdy  niemal lubi  spę-
dzać  czas w  pięknej  okolicy, 
ale nikt prawie nie podejmie się 
przeciwstawienia jej niszczeniu. 
Ja nie potrafiłem spokojnie pa-
trzeć na działania  degradujące 
tereny przeze mnie odwiedza-
ne. Obecnie nie jestem już tak 
skłonny do działania. Widzę bo-
wiem, że nie ma poparcia spo-
łecznego dla takich ludzi, a co 
gorsza słowo ekolog nabrało 
negatywnego wydźwięku i jest 
bardziej kojarzone z „wariata-
mi”, którzy przykuwają się łań-
cuchami do drzew, niż z ludźmi 
mającymi szacunek dla  otacza-
jącej  nas przyrody. Zrezygno-
wałem więc z działania w orga-

nizacjach typu ekologicznego,  
a ostatnią sprawą, jaką doprowa-
dziłem do końca, było utworze-
nie obszaru Natura 2000 i ostoi 
IBA na terenie Szczawin-Lu-
szyn-Złaków. Obecnie nie bio-
rę czynnego udziału w żadnych 
projektach i działaniach. Szkoda 
zdrowia i nerwów. Ludzie bar-
dziej cenią pieniądze i własne 
zyski, niż zachowanie  środowi-
ska w dobrym stanie. 

 Czy Pana zdaniem ekolo-
gia to dla dzieci temat intere-
sujący? Kiedy należy zaczynać 
edukację ekologiczną?

– Zwykle mówi się, że na edu-
kację nigdy nie jest za późno. Ja 
dodałbym, że na edukację nigdy 
nie jest za wcześnie. Dziecko, 
które samo wykonuje już jakieś 
czynności i potrafi się z nami 
porozumiewać, jest jak najbar-
dziej gotowe do przyswajania 
pewnych zachowań. Przykładem 
może być zachowanie rodziców 
na spacerze, kiedy nie wyrzucają 
śmieci gdzie popadnie, ale szu-
kają kosza czy też chowają pa-

pierki, opakowania i inne odpad-
ki do torebki. Takie zachowanie 
na pewno przyswoi sobie mimo-
wolnie dziecko, które przecież 
wzoruje się na rodzicach. Po-
dobnie będzie ze stosunkiem do 
zwierząt i innych tematów „eko-
logicznych”. 

 W ciągu, jeśli się nie mylę, 
dwóch lat, napisał Pan pięć 
części Nudzimisiów i Ekolud-
ki. Pisanie przychodzi Panu  
z łatwością? Skąd czerpie Pan 
pomysły? Dzieci są wymagają-
cym odbiorcą, a Pana książki 
jednak pokochały...

– Dokładnie pięć Nudzimi-
siów i dwie Ekoludków – oby-
dwie są w redagowaniu w wy-
dawnictwie.

Pomysły przychodzą same, 
kiedy tylko zaczyna się pi-
sać. Najtrudniej jest zacząć. 
Na brak wyobraźni nigdy nie 
cierpiałem, wychowałem się 
przecież bez komputerów i ko-
lorowych pięknych zabawek, 
które nie zostawiają miejsca 
wyobraźni. Zwłaszcza samo-
dzielne zabawy w długie zi-
mowe wieczory wymagały jej 
użycia, aby zrekompensować 
brak towarzystwa. Książki tak-
że towarzyszyły mi od dziec-
ka, byłem bardzo częstym go-
ściem miejskiej biblioteki. 
Dobre książki wtedy kupowa-
ło się spod lady albo na zapi-
sy. Pamiętam, jak wpatrywa-
łem się codziennie – w naszej 
dawnej księgarni, w serię pięk-
nie wydanych książek Alfre-
da Szklarskiego z serii o Tom-
ku Wilkowskim. Niestety, były 
tylko na subskrypcje i leżały na 
tej półce latami, kupić ich jed-
nak nie mogłem. Obecnie moż-
na dostać wszystko, tylko czy-
telników wydaje się być coraz 
mniej i mniej. Czasem żartuję 
sobie, że dzisiaj więcej osób 
pisze książki niż je czyta. 

Dlatego pozdrawiam czytel-
ników Nowego Łowiczanina  
i wszystkich, którzy lubią czy-
tać książki. 

Żychlin | Biblioteka pełna nowości książkowych

Duży wybór lektur przyciąga czytelników
Nie tylko miła obsługa 
Teresy Siermińskiej – 
bibliotekarki, ale też 
bogaty księgozbiór i liczne 
nowości książkowe mogą 
się podobać korzystającym 
z biblioteki w Żychlinie.

W minionym roku do biblio-
teki zakupiono książek za ok. 
30 tys. złotych. W tym roku 
również będą zakupy nowości. 

– Staramy się, aby czytelnik 
był zadowolony, znalazł w na-
szej bibliotece nowości książ-
kowe – podkreśla Ewa Andrze-
jewska, dyrektorka biblioteki. 
– Staramy się wybierać ciekawe 
pozycje i nowości wydawnicze. 
Na stronie internetowej biblio-
teki można znaleźć długą listę 
nowości książkowych zarówno 
dla dorosłych jak i dla dzieci, 
zakupione w poszczególnych 
latach. Dla niezdecydowanych 
biblioteka podaje krótki opis 
wydarzeń przedstawionych 
przez autora.

Zofia Ludwiczak, nauczyciel-
ka z Grabowa, którą zastaliśmy 
w bibliotece jest zadowolona, bo 
książki czyta u niej cała rodzina. 
– Jestem stałym bywalcem bi-
blioteki – przyznaje pani Zofia. 

– Wybór jest bardzo duży. Nawet 
kuzynka z Legnicy zazdrości 
nam, że mamy tak duży wybór 
nowości książkowych. Z biblio-
teką współpracuje też jako na-
uczycielka. – Staram się zachę-
cić dzieci do czytania książek. 

W miarę możliwości przycho-
dzę z dziećmi na lekcje biblio-
teczne – mówi. 

Stałą bywalczynią biblioteki 
jest też Halina Pawlikowska. – 
Bardzo lubię czytać, wtedy naj-
lepiej się relaksuję, zapominam 

o problemach – mówi pani Ha-
lina. – Wieczorem wolę książ-
kę niż telewizor. Książki wypo-
życzam też rodzinie. Prowadzę 
swój zeszyt przeczytanych pozy-
cji, by nie wypożyczyć książki, 
którą już przeczytali... � dag

Na brak wyobraźni 
nigdy nie cierpiałem, 
wychowałem 
się przecież bez 
komputerów  
i kolorowych pięknych 
zabawek, które nie 
zostawiają miejsca 
wyobraźni.

Okładka książki Nudzimisie.  

Szewce Nadolne | Wybory miss szkoły

Ala i Gabrysia włożyły 
na głowy korony

dokończenie ze str. 6

W starszej kategorii miss pu-
bliczności została Alicja Mizio-
łek, I wicemiss wybrano Paulinę 
Kacprzak, a II wicemiss Joannę 
Ratajczyk.

W młodszej kategorii miss 
publiczności została Joanna 
Tomczak, I wicemiss Julia Zie-
lińska, II wicemiss Kinga Trę-
baczyk.

Decyzją jury miss szkoły  
w grupie IV-VI została Alicja 

Miziołek, zaś w młodszej grupie 
Gabriela Włodarczyk.

Szkolne miss dostały papie-
rowe kwiaty i papierowe szar-
fy, a królowe miss – specjalnie 
wykonane korony. Rada Rodzi-
ców ufundowała indywidualne 
nagrody. Wszystkie dziewczęta 
dostały słodki upominek – baton 
„Grzesiek”.

A na jesieni czekają uczniów 
wybory mistera szkoły. W 2012 
roku został nim Bartek Bara-
nowski.�  dag

Zebrana szkolna publiczność brawami wybierała swoje kandydatki.
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Halina Pawlikowska (od lewej) jest stałą Czytelniczką żychlińskiej biblioteki. Obsługuje ją bibliotekarka Teresa 
Siermińska.

Dorota






 G

r
ą

b
c

ze
wska






Rafał Klimczak – autor książki.
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OgłoszeniE płatne

Gmina Nieborów | Kolej Dużych Prędkości: którędy ją poprowadzić

Mieszkańcy Piasków protestują
21 marca w Urzędzie Gminy w Nieborowie odbyło się spotkanie mieszkańców Piasków z wójtem Andrzejem Werle oraz sekretarzem 
gminy Adamem Janiakiem w sprawie projektowanego przebiegu linii Kolei Dużych Prędkości, która odetnie tę wieś od Nieborowa.

Przypomnijmy, że KDP ma 
wejść na teren gminy Niebo-
rów od Łasiecznik (gmina Bo-
limów), przeciąć Piaski w po-
bliżu pierwszego skrzyżowania, 
potem przejść przez lasy i teren 
(tzw. nieborowskie pole) sąsia-
dujący bezpośrednio z pałaco-
wym parkiem w Nieborowie, 
następnie przejść nad DK 70  
i zbliżyć się do A2  na ok. 500 m, 
przeciąć Dzierzgów, Dzierzgó-
wek i pod Bobieckiem wejść na 
teren gminy Łyszkowice.

Wstępne konsultacje do stu-
dium wykonalności dla budowy 
linii dużych prędkości Warsza-
wa-Łódź-Poznań/Wrocław za-
kończyły się 22 marca. Miesz-
kańcy mieli pretensje, że Urząd 

Gminy, który od dłuższego czasu 
wiedział o planach budowy KDP, 
nie poinformował ich wcześniej, 
np. przez zebrania wiejskie, na 
których mogły być przedstawio-
ne mapy planowanego przebie-
gu trasy i szczegóły inwestycji. 
Informację tę otrzymali na zale-
dwie 10 dni przed końcem kon-
sultacji. Katarzyna Fereniec-Ob-
szańska z Piasków, która podjęła 
się koordynowania działań gru-
py protestujących mieszkańców 
miejscowości, powiedziała nam: 
– Nie będziemy rozpamiętywać 
tego, co było. Wójt pokazał nam 
teczkę z pismami w tej sprawie, 
świadczącą o tym, że urząd ak-
tywnie działał w sprawie wyzna-
czenia trasy, proponując m.in, 
alternatywne jej trasy, w tym 
równoległą do A2. Wspólnie 
skonstruowaliśmy pismo, w któ-
rym oprotestowaliśmy przebieg 
trasy. Zostało ono wysłane do 
projektanta, umówiliśmy się na 

spotkanie, w czasie którego usta-
limy nasze działania w sprawie 
KDP – powiedziała nam.

Jak podkreśliła w rozmo-
wie z nami Fereniec-Obszań-
ska, wpływ KDP na przyszłość 
miejscowości będzie ogromny: 
nie będzie to już spokojna i cicha 
wieś. Budowa torów pokrzyżuje 
wielu osobom plany utworzenia 
gospodarstw agroturystycznych.

Spotkanie w sprawie KDP od-
będzie się 10 kwietnia o godz.  
18 w strażnicy OSP w Nieboro-
wie, będzie otwarte dla wszyst-
kich mieszkańców gminy.

26 marca w czasie sesji Rady 
Gminy temat trasy KDP po-
wrócił. Radny Tadeusz Baka-
larski zapytał planistę Andrzeja 
Bargiełę, w czasie omawiania 
niezwiązanej z tym uchwały  
o zmianach w planie zagospo-
darowania gminy, czy przebieg 
KDP jest uwzględniony w planie 
i czy w przyszłości radnych cze-

ka konieczność podejmowania  
w tej sprawie uchwał. W odpo-
wiedzi usłyszał, że część tere-
nów otwartych, przez którą bę-
dzie przebiegać trasa, nie ma 
obowiązującego planu. To samo 
dotyczy zabudowy Dzierzgo-
wa i Dzierzgówka w miejscach, 
gdzie może być zlokalizowana 
trasa.

Informacje o planowanym 
przebiegu KDP spowodują, że 
na terenach Dzierzgowa, na któ-
rych planowana jest zabudowa 
produkcyjna w związku z są-
siedztwem węzła A2 „Skiernie-
wice”, trzeba będzie wyodręb-
nić korytarz na kolei. Jedynie  
w miejscowości Piaski dochodzi 
do kolizji z obowiązującym pla-
nem, gdzie przewidziana jest za-
budowa mieszkaniowa.

Do sprawy KDP odniósł się 
także wójt Andrzej Werle, który 
powiedział, że historia z projek-
tem trasy KDP rozpoczęła się na 

początku ubiegłego roku, wów-
czas poprowadzono ją przez nie-
borowskie pole, w bezpośrednim 
sąsiedztwie Muzeum w Niebo-
rowie. Gmina wniosła swoje za-
strzeżenia, domagając się prze-
sunięcia trasy jak najbliżej A2. 
Wniosku tego nie uwzględnio-
no, na początku tego roku gmi-
na otrzymała kolejną propozy-
cję przebiegu trasy, która została 
tylko nieznacznie przesunięta 
na południe, po czym, w krót-
kim czasie, poinformowano ją o 
konsultacjach w tej sprawie. 11 
marca gmina poprosiła sołtysów  
o poinformowanie mieszkańców 
o projekcie.

– Nie jest tak, że gmina nic 
nie robiła. Pisaliśmy pisma, py-
taliśmy o rozwiązania dotyczące 
ewentualnych kolizji z drogami, 
wodociągami, liniami energe-
tycznymi i składaliśmy wnioski 
-– powiedział na sesji wójt i po-
kazał opasły segregator z pisma-

mi. Jak zaznaczył, do trasy KDP 
mają także uwagi Bolimowski 
Park Krajobrazowy i Muzeum  
w Nieborowie.

22 marca do gminy dotarły 
wysłane przez projektanta plany 
przebiegu trasy KDP uwzględ-
niające numeracje działek, przez 
które będzie przebiegać, i pla-
nowaną lokalizację wiaduktów.  
Z planami można zapoznać się 
w gminie. Ważne jest to, że cała 
trasa planowana jest na nasypie  
i wszystkie drogi będą ją przeci-
nać pod wiaduktami. 

Powiat łowicki | Brakuje kasy na odśnieżanie

Drogowcy czekają z utęsknieniem na wiosnę
– To najdroższa zima od kilku lat – mówi wicestarosta 
łowicki Dariusz Kosmatka o kosztach utrzymania dróg  
w sezonie zimowym 2012/2013. Starostwo wydało już  
na utrzymanie dróg powiatowych ponad 500 tys. zł. 

Jest to – już dziś – o ponad 
300 tys. zł więcej niż przed ro-
kiem. Wobec takiej sytuacji dy-
rektor Powiatowego Zarządu 
Dróg Anna Gajek-Sarwa podjęła 
21 marca decyzję o konieczności 
oszczędzania: będą teraz odśnie-
żane tylko te drogi, na których 
będą utrudnienia. 

Starostwo powiatowe ma 
do odśnieżania łącznie ponad  
540 km dróg. Zajmują się tym 
3 firmy: SKR Kocierzew, SKR 
Zduny oraz PRU LUX. W tym 
sezonie średni koszt utrzyma-
nia 1 km dróg wyniósł – już do 
tej pory – 952 zł, podczas gdy  
w roku 2011/2012 było to tylko 
364 zł. Dwa lata wcześniej po-
wiat zapłacił 635 zł.

Od 13 listopada do końca roku 
koszt usług i materiałów potrzeb-
nych do utrzymania dróg wyniósł 
ponad 100 tys. zł, od początku 
roku do 20 marca powiat zapła-
cił ponad 400 tys. zł. To jednak 
nie koniec wydatków. 21 marca 
zarząd przeznaczył jeszcze do-
datkowe 100 tys. zł. Część z tych 
pieniędzy już wykorzystano na 
odśnieżanie dróg m.in. w gminie 
Bielawy.  

Władze powiatu mają na-
dzieję, że to już końcówka zimy.  
W tym sezonie została bowiem 
już wykorzystana cała pula pie-
niędzy przeznaczonych na utrzy-
manie dróg przez okres całego, 
2013 roku. – Będziemy musieli 
w ciągu roku przesunąć jeszcze 
środki na utrzymanie dróg. Nie 
może jednak ich zabraknąć, tak 
jak nie może zabraknąć pieniędzy 

na oświatę – tłumaczy Kosmatka.  
Wobec tak trudnej sytuacji dyrek-
tor PZD Gajek-Sarwa zdecydo-
wała, że nie będą już odśnieżane 
wszystkie drogi, ale tylko te, któ-
re koniecznie będą tego wymaga-
ły. – Jeżeli będziemy mieli zgło-
szenie, że na drodze występuje 
niebezpieczeństwo ze względu 
na śliskość lub że droga jest za-
blokowana przez śnieg, to wtedy 
wyślemy ekipę – mówi. Człon-
kowie powiatowej Komisji Roz-
woju Gospodarczego, Rolnictwa, 
Leśnictwa i Ochrony Środowi-

ska, na której dyskutowano o od-
śnieżaniu dróg, mieli wątpliwo-
ści, czy to dobry pomysł. – Czy 
to na pewno jest dobre rozwiąza-

nie? Będziemy czekać na telefon 
aż coś się wydarzy? – pytał radny 
Jerzy Wolski. Dyrektor odpowia-
dała, że pracownicy PZD będą na 
bieżąco monitorować sytuację i 
zbierać informacje o sytuacji na 
drogach. Jeśli zaś zgłoszenie, że 
gdzieś trudno jest przejechać, bę-
dzie pochodziło od kierowcy czy 
mieszkańca, to przed wysłaniem 
ekipy będą prowadzone konsulta-
cje, np. z radnymi z danej gminy 
czy miejscowości, by zadecydo-
wali, czy rzeczywiście jazda po 
drodze jest utrudniona i czy na-
leży wysyłać tam sprzęt. 

Problemu nie będzie, jeśli 
śnieg już nie spadnie, a to, co na 
drogach leży, rozmarznie. Oby! 
� am

Wobec tak trudnej 
sytuacji dyrektor 
PZD Gajek-Sarwa 
zdecydowała, że nie 
będą już odśnieżane 
wszystkie drogi, ale tylko 
te, które koniecznie będą 
tego wymagały.

Wspólnie 
skonstruowaliśmy 
pismo, w którym 
oprotestowaliśmy 
przebieg trasy. Zostało 
ono wysłane do 
projektanta, umówiliśmy 
się na spotkanie,  
w czasie którego 
ustalimy nasze 
działania w sprawie 
KDP.

Tomasz 
bartos

tomasz.bartos@lowiczanin.info

Rzut Okiem | o chodnikach się nie myśli 

Kierowcy skarżą się na niedostatecznie odśnieżone drogi 
powiatowe, ale piesi i rowerzyści także mają sporo do powiedzenia. 
W ubiegłych latach powiat wybudował kilka kilometrów chodników, ale  
w zimę nie są one systematycznie sprzątane ze śniegu. Na zdjęciu 
chodnik przy drodze łączącej Bełchów z Osiedlem. Mieszkańcy skarżą 
się, że w zimę był odśnieżany góra 2 razy, przez to musieli iść do kościoła 
po asfalcie, schodząc z drogi jadącym samochodom. A miało być 
bezpieczniej. tb

Tomasz
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Region | Gospodarka odpadami: Tönsmeier proponuje spółkę Związkowi Bzura

Niemcy chcą zdobyć monopol
Joachim Wiese, przedstawiciel niemieckiej firmy Tönsmeier, do której należy 
spółka Przedsiębiorstwo Oczyszczania Miasta EKO SERWIS  
w Kutnie, 19 marca przedstawił Zgromadzeniu Związku Międzygminnego 
Bzura propozycję nawiązania współpracy w ramach partnerstwa publiczno-
prywatnego. Przedstawiciele poszczególnych samorządów skupionych  
w Związku nie wypracowali jednoznacznej odpowiedzi w tej sprawie,  
ale zobowiązali Zarząd do przeanalizowana tej propozycji.

Tönsmeier to międzynaro-
dowa korporacja działająca  
w branży usuwania odpadów, 
której zadaniem jest komplek-
sowa gospodarka odpadami, 
od podstawienia odpowied-
nich pojemników, zapewnienia 
logistyki, usunięcia odpadów  
w miejscu ich powstawania 
aż po udokumentowanie całe-
go procesu. Na rynku polskim 
Tönsmeier rozpoczął działal-
ność w 1996 roku zakładając 
pierwszą spółkę TEW Gospo-
darowanie Odpadami w Nowej 
Soli. Od tego czasu firma roz-
wija się przejmując nowe spół-
ki. Z roku na rok powiększa 
zasięg działania oraz wachlarz 
świadczonych usług. Obecnie 

w skład grupy wchodzi 12 nie-
zależnych spółek o wieloodzia-
łowej strukturze. 

Jedną z nich jest EKO SER-
WIS z Kutna, który powstał  
w 1998 r., kiedy to Związek 
Gmin Regionu Kutnowskiego 
rozpoczął poszukiwania part-
nera do realizacji zadań w go-
spodarce odpadami. Wówczas 
należący do Grupy Tönsme-
ier niemiecki TEW Entsorgung 
GmbH & Co. KG z Porta West-
falica, Urząd Miasta Kutno oraz 
ZGRK, zdecydowali o utworze-
niu spółki „EKO SERWIS” na 

bazie Przedsiębiorstwa Oczysz-
czania Miasta w Kutnie. Ponad 
70% udziałów w tej spółce po-
siada firma TEW Entsorgung 
GmbH & Co. KG.

Czy współpraca 
oznacza monopol?
Partnerstwo publiczno-pry-

watne to współpraca pomiędzy 
jednostkami administracji pu-
blicznej i samorządowej (admi-
nistracji publicznej) a podmio-
tami prywatnymi w sferze usług 
publicznych. Partnerstwo obej-
mować może takie dziedziny 
jak budownictwo mieszkań na 
wynajem, centrów sportowo-re-
kreacyjnych, parkingów, szkół, 
siedzib władz publicznych, go-
spodarkę komunalną, ale rów-
nież budowę dróg i autostrad, 
portów czy lotnisk. 

Tönsmeier chce współpraco-
wać ze Związkiem Międzyg-
minnym Bzura w zakresie bu-
dowy Regionalnego Zakładu 

Zagospodarowania Odpadów 
Komunalnych w Piaskach Ban-
kowych. Przedstawiciel Tön-
smeier Joachim Wiese uważa, że 
budowa zakładu przeróbki śmie-
ci według proponowanego pro-
jektu nie jest w ogóle potrzebna. 
Po przeanalizowaniu Wojewódz-
kiego Planu Gospodarki Odpa-
dami Województwa Łódzkiego 
stwierdził on, że w północnej 
części łódzkiego konieczna jest 

budowa zakładu, który zajmie 
się frakcją biologiczną odpa-
dów i produkcją paliw. – Moja 
propozycja dotyczy wspólnej in-
westycji, która produkowałaby 
paliwa alternatywne – mówił. 
Wiese powiedział także, że bu-
dowa zakładu, który będzie na-
stawiony na mechaniczno-biolo-
giczne przetwarzanie odpadów 
jest zbędna, ponieważ w każdej 
chwili można doposażyć w od-

powiedni sprzęt zakład w Krzy-
żanówku będący własnością 
EKO SERIWSU i grupy Tön-
smeier. – Szkoda publicznych 
pieniędzy – apelował.

Brakujące. a niezbędne in-
westycje w Piaskach i Krzy-
żanówku mogłyby zostać zre-
alizowane bez zaangażowania 
finansowego Związku Mie-
dzygminnego Bzura w oparciu  
o ustawę o utrzymaniu czystości 
i porządku w gminie oraz usta-
wę o zamówieniach publicznych 
przez partnera prywatnego. Part-
nerstwo zapewniłoby samorzą-
dom także gwarancję ceny oraz 
stały mechanizm jej kształtowa-
nia. Wiese dodał, że EKO SER-
WIS przejąłby obowiązki wy-
nikające z dyrektyw unijnych  
i to on płaciłby kary, jeśli odpo-
wiednia ilość odpadów została-
by poddana recyklingowi.

Jako przykłady udanego part-
nerstwa przedstawiciel gru-
py Tönsmeier przywołał spół-
ki EKO SERWIS i SELEKT, 
która w imieniu związku mię-
dzygminnego CZO SELEKT  
z siedzibą w Czempiniu w woj. 
wielkopolskim zajmuje się go-
spodarowaniem odpadami w po-
łudniowej części woj. wielkopol-
skiego. – Ustaliliśmy tam cenę 
bazową, która była wyłącznie 
obniżana, umowę podpisaliśmy 
na 28 lat, co zapewnia stabilność 
– mówił. 

Do tej propozycji odniosło się 
wyłącznie 3 członków Zgroma-
dzenia. Burmistrz Łęczycy An-
drzej Olszewski podkreślił, że 
obecnie EKO SERWIS nie ma 
rezerwy na odpady podlegające 
procesowi biodegradacji, dlate-
go wypracowanie wspólnej stra-
tegii leży w ich interesie. Gdyby 
do Piasków Bankowych trafiały 
tylko odpady biodegradowalne, 
to rozwiązałoby problem całego 
regionu.

To jest interes 
EKO SERWISU, 
niekoniecznie nasz
Bardziej sceptycznie do tego 

pomysłu odnieśli się członko-
wie Zarządu: Przemysław Mil-
czarek i Grzegorz Stefański. Ten 
pierwszy zaznaczył, że samo-
rządy są zadowolone ze współ-
pracy z EKO SERWISEM, ale 
w tej propozycji widać interes 
prywatnego przedsiębiorcy, któ-
ry po przejęciu dwóch zakładów 
w tej części województwa stałby 
się monopolistą. – Rozumiem, 
że chcecie rozwinąć sortownię 
w Kutnie, a w Piaskach Banko-
wych pobudować dużą kompo-
stownię, tylko, że w planowa-
nym zakładzie będziemy mieć 
i jedno i drugie, i to wystarczy 
dla naszych mieszkańców – ar-
gumentował. Wtórował mu wójt 
gminy Kocierzew Stefański, któ-
rzy stwierdził, że planowany 
zakład zapewnia samowystar-
czalność w obszarze funkcjono-
wania związku i nie rozumie, 
dlaczego miałby kierować się in-
teresem mieszkańców całego re-
gionu północnego województwa 
łódzkiego. – Myślę, że musimy 
patrzeć tylko na obszar naszego 
Związku – mówił.

Burmistrz Łęczycy stwierdził, 
że jest to dla niego początek roz-
mów i uważa, że nie ma sensu 
dyskutować o takiej możliwo-
ści bez oparcia o dane. – Proszę 
zarząd o przygotowanie konkre-
tów. Trzeba dokonać analizy fi-
nansowej, bo współpraca może 
się Związkowi opłacać.

Samorządowcy nie wypraco-
wali konkretnego stanowiska, 
ale do dyskusji na pewno powró-
cą w czasie posiedzeń Zarządu  
i kolejnego Zgromadzenia. 

Ogłoszenia płatne

W tej propozycji widać 
interes prywatnego 
przedsiębiorcy, który 
stałby się monopolistą.

Joachim Wiese – członek rady nadzorczej spółki EKO-SERWIS  
i dyrektora ds. Rozwoju Rynku spółki TEW Polska.
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Zduny – Zduńska Dąbrowa | Dzień Otwarty

Liczne pokazy zachęcały 
gimnazjalistów

Ciekawe pokazy zaprezento-
wano 21 marca w obu zduńskich 
szkołach średnich.

Pierwszym punktem prezenta-
cji każdej ze szkół było omówie-
nie wszystkich kierunków kształ-
cenia. Gimnazjaliści interesowali 
się głównie technikum wetery-
naryjnym w ZSCKR oraz pro-
filem obronnym w LO. – Myślę  
o o studiowaniu weterynarii, dla-
tego rozważam przyjście do tech-
nikum w Zduńskiej Dąbrowie  
– powiedział nam Patryk Perzyń-
ski z Domaniewic. 

Zespół Szkół Centrum Kształ-
cenia Rolniczego nie planuje  
w tym roku otwierać nowych 
kierunków nauczania, natomiast 
liceum zaprasza gimnazjalistów 
do zapisywania się do 2 nowych 
klas: biologicznej z elementami 
rehabilitacji ruchowej i kosmeto-
logii oraz matematycznej z ele-
mentami zarządzania fundusza-
mi i projektami unijnymi. 

Na Dzień Otwarty do poło-
żonych obok siebie szkół po-
nadgimnazjalnych przyjechały 
zorganizowane grupy gimnazjali-
stów z gmin Zduny, Bielawy, Do-
maniewice i Bedlno. 

Najpierw zwiedzano ZSCKR. 
W technikum przeprowadzono 
quiz wiedzy o szkole dla gim-
nazjalistów. Najwięcej czasu po-
święcono jednak na występy ar-
tystyczne. Śpiewały dziewczyny 
ze szkolnego chóru, a w między-
czasie kilku uczniów – w strojach 
łowickich – wystawiło humory-
styczne przedstawienie nawiązu-
jące do świąt Wielkiej Nocy. Ka-
walerowie chodzili z kogutem,  
a dziewczyny śpiewały, malując 
pisankę. Na końcu nie zabrakło 
tradycyjnego oblewania się wodą.

Największe zainteresowa-
nie wśród zwiedzających wzbu-
dziły pokazy w zduńskim LO. 
Zwłaszcza chłopcy zaintere-
sowali się licznymi pokazami. 

Niektórzy wstawali z krzeseł, 
żeby lepiej widzieć to, co dzie-
je się w sali gimnastycznej. Pod 
okiem absolwenta Jacka Barei, 
aktualnie studenta bezpieczeń-
stwa narodowego, uczniowie 
I klasy obronnej przygotowa-
li efektowny pokaz samoobro-
ny. Duże wrażenie zrobił także 
pokaz boksu z udziałem Marci-
na Wacławiaka – także ucznia  
I klasy obronnej. Licealista bok-
sował ze sparingpartnerem Kon-
radem Moszczyńskim, z którym 
systematycznie ćwiczy w klubie 
Fight Club Głowno.

Pokaz nowoczesnego tańca c-
-walk dał uczeń LO w Zdunach 
Bartosz Chmurski, natomiast 
jego kolega z ZSP nr 3 w Ło-
wiczu Jakub Kurczak zatańczył 
dubstep. Był także pokaz umie-
jętności posługiwania się yoyo 
w wykonaniu Juliana Rosy i Do-
minika Kopczyka z Łowicza, 
którzy wystąpili gościnnie. � pw
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Pokaz samoobrony w LO Zduny zaprezentowali uczniowie I klasy o profilu obronnym.

Wielkanocne pisanki
Spraw i problemów jest tyle,  

że nie wiadomo, od czego zacząć. 
Więc w przedświątecznym felie-
tonie będzie urozmaicenie, jak  
w koszyczku z wielkanocnymi 
pisankami.

Zacznę od klimatu, który po-
dobno się zmienia, choć klimato-
lodzy-historycy twierdzą, że tak 
już drzewiej bywało i na dowód 
przytaczają, że w roku takim to  
a takim w Warszawie było mi-
nus dwadzieścia, a w Rzeszowie 
jeszcze gorzej. W każdym ra-
zie to, co mamy za oknami na 
trzy dni przed Wielkanocą w ża-
den sposób wielkanocnego na-
stroju nie tworzy. To tak, jakby  
za chwilę miało przyjść opóź-
nione Boże Narodzenie. Fakt,  
że w tym roku Wielkanoc mamy 
jeszcze w marcu, a bywało,  
że na Wojciecha, więc wtedy 
musiało być bardziej wiosen-
nie. Tym razem jednak moż-
na by transponować znane po-
rzekadło twierdząc, że jak Boże 
Narodzenie po wodzie, to Wiel-
kanoc po lodzie. Widać gołym 
okiem, że miliardy dolarów wy-
dawane na badania związane  
z rzekomym ocieplaniem klima-
tu, sympozja i światowe nara-
dy są wyrzucane w błoto. Teraz 
uczeni twierdzą, że mamy ozię-
bienie, które jest skutkiem ocie-
plenia. Dom wariatów. A nie 
lepiej byłoby te pieniądze prze-
znaczyć na rozwój rolnictwa  
w Afryce? Żeby dzieci afrykań-
skie nie umierały z głodu. I pod-
syłać im na przykład rolniczą 
wiedzę, narzędzia i rewelacyjny 
Apol Humus. Produkt stupro-
centowo łowicki.

Na tydzień przed Wielkanocą 
opublikowano wyniki rankingu 
powiatów badanych pod wzglę-
dem tzw. rozwoju społeczne-
go. Analizy wykonuje powołana  
w tym celu agenda ONZ, a pod-
stawowe kryteria to ochrona 
zdrowia, długość życia, eduka-
cja, zamożność społeczeństwa. 
Powiat łowicki – bladziutko,  
w kategorii czwartej czyli przed-
ostatniej, gdzie wskaźnik rozwo-
ju uważa się za niski. Na podob-
nym poziomie klasyfikowany jest 
pow. kutnowski. Małym zaś po-
cieszeniem jest to, że inni sąsiedzi 
(z wyjątkiem wysoko notowane-
go pow. sochaczewskiego) wypa-
dli w tych badaniach jeszcze go-
rzej, a powiaty skierniewicki (ale 
bez Skierniewic), łęczycki i pod-
dębicki znalazły się w kategorii 
ostatniej. Na równi z najuboż-
szymi powiatami z tzw. Ściany 
Wschodniej i Świętokrzyskiego. 
Województwo łódzkie – przed-
ostatnie. Ratuje nas edukacja,  
a i z zamożnością nie jest naj-
gorzej. Fatalnie jest natomiast  
z ochroną zdrowia i długością 
życia. W tej sytuacji kadrowe 
zamieszanie, jakie  w łowickim 
szpitalu tworzy powiatowa wła-
dza, z pewnością poprawie sy-
tuacji nie służy. Ale generalnie 
władza ma temat do rozważań, 
nawet przy świątecznym stole,  
o ile primo – do takich rozważań 
jest zdolna, secundo – ma na nie 
ochotę. 

Generalnie w kraju za do-
brze się nie dzieje, a już totalną 
grandą jest to, że po sześciu la-
tach rządów koalicji PO – PSL 
tysiące młodych ludzi ciągle ru-

szają za chlebem do Europy Za-
chodniej. Podobno mieli wra-
cać. Tak twierdził pan premier. 
A i tak mamy oficjalnie prawie 
15 procent bezrobotnych. Gdy-
by uwzględnić tych, co wyjecha-
li, wyszło by pewnie około trzy-
dziestu. Na dodatek wielu z tych, 
którzy pracują, nie są na etatach 
więc nie przysługują im żadne 
prawa pracownicze. Niewolni-
cy III RP. Zaś w prorządowych 
mediach królują tematy zastęp-
cze. Skandale, kto wie, czy nie 
wywoływane celowo, by było  
o czym mówić, a istotne problemy 
zamiatać pod medialny dywan.

Pewna dyrektorka teatru  
z Poznania skandalicznie wy-
raziła się o Papieżu Franciszku, 
potem to określenie podtrzyma-
ła. W ostatni poniedziałek w te-
lewizji publicznej, w programie 
pana Lisa (kilka dni temu no-
minowany przez Stowarzyszenie 
Dziennikarzy Polskich do tytułu 
„Hiena Roku”) niejaki Najsztub 
bronił owej pani z niezwykłym 
uporem i zapiekłością. Rzekomo 
w imię wolności słowa. Ciekaw 
jestem, co by taki Najsztub po-
wiedział, gdyby ktoś w taki sam 
sposób publicznie wyraził się  
o naczelnym rabinie? A w imię 
wolności słowa nie wolno już np. 
używać słowa „pederasta”, choć 
żaden ze słowników języka pol-
skiego nie uważa je za obraź-
liwe, ale pederaści życzą sobie,  
by mówiono o nich geje. Itd., 
itp. Tematów zastępczych nie 
brakuje. Gdyby to wszystko nie 
przerażało, można by rzec: „Ale 
pisanki!”. Bądź w wersji strywia-
lizowanej: „Ale jaja!”. 
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Edukacja | Dublują się profile gastronomiczne i żywieniowe

Żaden z dyrektorów nie zrezygnuje
18 marca w całej Polsce rozpoczął się proces naboru uczniów do szkół ponadgimnazjalnych. W tym roku obejmie 
on głównie młodzież z rocznika 1997 rozpoczynającego okres niżu demograficznego, tymczasem w Łowiczu 
mamy dwie szkoły oferujące kandydatom podobne profile. Czy chętnych wystarczy do jednej i drugiej?

W Zespole Szkół nr 2 dzia-
ła m.in. Technikum Technologii 
Żywności, Technikum Żywienia 
i Usług Gastronomicznych oraz 
Zasadnicza Szkoła Zawodowa 
kształcąca w zawodzie kucharza, 
podczas gdy Zasadnicza Szko-
ła Zawodowa w Zespole Szkół 
nr 3 szkoli uczniów w zawodzie 
kucharza oraz technika żywienia  
i usług gastronomicznych. Czy 
zapotrzebowanie na uczniów 
chcących się kształcić w dzie-
dzinie gastronomii i technologii 
żywności okaże się na tyle duże, 
aby obie szkoły mogły być zado-
wolone z wyników rekrutacji? 

Jan Sałajczyk – Dyrektor Ze-
społu Szkół nr 3 przyznaje, że 

zaistniała sytuacja może stano-
wić w niedalekiej przyszłości 
problem. Osobiście uważa, że 
lepiej by było, gdyby w mie-
ście rozmiarów Łowicza tą spe-
cjalizacją zajmowała się jedna 
szkoła. Dodaje od razu, że ta-
kie decyzje pozostają w gestii 
organów prowadzących daną 
placówkę – w tym przypad-
ku jest to starostwo.  Dyrektor 
zaznacza, że z gastronomii nie 
zrezygnuje dobrowolnie, po-
nieważ jest to główny kierunek 
jego szkoły, która odnosi na 
tym polu sukcesy i odnotowu-
je dobre wyniki. Nie spodzie-
wa się również takich decyzji 
w innych szkołach zdając so-

bie sprawę jak dużym było-
by to problemem organizacyj-
nym. – W zależności od profilu  
w szkole pracują odpowiedni 
ludzie – tłumaczy. – Taka zmia-
na wymagałaby zwolnienia czę-
ści z nich i szukania kolejnych, 
a to jest bardzo trudne, niekiedy 
nierealne do przeprowadzenia 
w krótkim czasie. 

Problemów z naborem nie 
spodziewa się natomiast Mi-
rosław Kret – dyrektor Zespo-
łu Szkół ponadgimnazjalnych  
nr 2. Mówi on, że szkoła  
w swojej historii przetrwała wie-
le trudnych dla edukacji okresów 
i problemów. Uczniów, jego zda-
niem, przyciągnie do niej świet-

nie przygotowana kadra i dobrze 
wyposażone pracownie. Jego 
zdaniem wszelkie ruchy władz  
w tym temacie byłyby zbędne.

Starostwo zaleca 
cierpliwość
Izabela Pawluk – dyrektor wy-

działu edukacji w Starostwie Po-
wiatowym zaleca cierpliwie po-
czekać do zakończenia naboru. 
Chociaż władze co roku w oko-
licach czerwca/lipca przeprowa-
dzają dokładną analizę i symu-
lację zapotrzebowania na dane 
kierunki – a na te gastronomicz-
ne było dotąd bardzo duże – to  
i tak nie da się wszystkiego prze-
widzieć dokładnie, ponieważ za-

decydują o tym sami uczniowie 
podczas składania ostatecznych 
deklaracji. Dyrektor dodaje, że 
skutki niżu demograficznego 

będą problemem dla wszystkich 
szkół w całej Polsce, a nasze mia-
sto nie jest tu wyjątkiem.  Jej zda-
niem to dobrze, że uczniowie za-
interesowani nauką gastronomii 
w Łowiczu mają wybór, ponie-
waż każda szkoła, a nawet pro-
fil klasy, ma swoją indywidualną 
specyfikę i własny prestiż. – Wła-
dze starostwa, w miarę możliwo-
ści, będą dążyć do utrzymania 
ich obecnej ilości – mówi dyrek-
tor Pawluk.

Ewentualna decyzja o po-
łączeniu szkół bądź likwida-
cji jednej z nich, jeśli miałaby  
w ogóle kiedyś zapaść, to  
na pewno nie w tym roku.  
Przepisy określają jasno, że  
jest możliwa tylko w porozu-
mieniu z dyrektorami, nie póź-
niej niż sześć miesięcy przed 
rozpoczęciem nowego roku 
szkolnego. � tm   

Łowicz | Rodzice mogą zgłaszać dzieci

Kończy się nabór do przedszkoli
Od 1 marca trwa rekrutacja 
dzieci do przedszkoli  
i oddziałów przedszkolnych 
na rok szkolny 2013/14.  
Do piątku 29 marca rodzice 
mogą składać wypełnione 
karty zgłoszeń swoich 
pociech w wybranych przez 
siebie placówkach 
(każdy w tylko jednej).

Zmiany w zasadach
Co ważne, regulamin rekru-

tacji do łowickich przedszko-
li został w tym roku zmienio-
ny zarządzeniem burmistrza. 
Zasadnicza zmiana polega na 
tym, że wcześniej dzieci za-
pisywane były na cały cykl, 
a więc raz przyjęte, miały za-
pewnione miejsce w przed-
szkolu do osiągnięcia wieku 
szkolnego. Według nowych za-
sad, będą musiały być teraz na 
nowo zapisywane co roku. Dy-
rektor Zakładu Obsługi Przed-
szkoli w Łowiczu Joanna Mo-
stowska przyznaje, że jest to 
pewne utrudnienie dla rodzi-
ców, jednak broni decyzji bur-
mistrza. – Często zdarzało się, 

że automatycznie przepisywa-
no na kolejny rok dziecko ro-
dziców, którzy np. przestali  
w międzyczasie pracować i mo-
gli już zająć się dzieckiem sami 
– wyjaśnia dyrektor Mostowska 
– podczas, gdy naprawdę po-
trzebujący musieli na przyjęcie 
czekać. 

Kryteria 
O wynikach rekrutacji zade-

cydują zarówno główne kryte-
ria ministerialne (niezmienione) 
jak i dodatkowe, wewnętrzne, 
regulowane wspomnianym już 
rozporządzeniem burmistrza. 
Pierwszeństwo w naborze będą 
miały pięcio- i sześciolatki, 
dzieci wychowywane przez tyl-
ko jedno z rodziców lub dzieci 
rodziców niepełnosprawnych. 
Wpływ na wyniki rekrutacji ma 
też to, czy dzieci mają rodziców 
pracujących, czy wywodzą się  
z rodzin wielodzietnych (co naj-
mniej troje dzieci), mają w da-
nej placówce rodzeństwo i czy 
są zgłaszane na pobyt w pla-
cówce powyżej siedmiu godzin 
dziennie (przypomnijmy, że po-
byt dziecka powyżej 5 gwaran-
towanych godzin jest już odpłat-

ny).  Nie ma natomiast żadnego 
znaczenia kolejność zgłoszeń. 

825 miejsc
Na terenie Łowicza planowa-

ne jest w nadchodzącym roku 
szkolnym utworzenie 34 oddzia-
łów w sześciu przedszkolach, 
dokładnie tyle samo, ile jest  
w obecnym. Daje to 825 miejsc 
dla dzieci z wszystkich grup 
wiekowych. Zainteresowanych, 
przynajmniej patrząc po ilo-
ści zameldowanych w Łowiczu  
i najbliższych okolicach dzieci 
w odpowiednim przedziale wie-
kowym, może być teoretycznie 
więcej, nawet powyżej 1200. 

Na razie trudno  jednak spe-
kulować, jak wiele z nich zosta-
nie rzeczywiście zgłoszonych. 
Miarodajnym prognostykiem 
nie jest, jak bywało dawniej, 
liczba formularzy zgłoszenio-
wych pobranych w przedszko-
lach, ponieważ można je pobie-
rać także ze stron internetowych 
placówek lub z oficjalnego por-
talu miejskiego.

Imienne listy przyjętych i nie-
przyjętych zostaną ogłoszone  
i wywieszone w przedszkolach 
23 kwietnia. � tm

Rzut okiem | Dzień otwarty w I LO

Po brzegi wypełniła się sala gimnastyczna I LO podczas dnia otwartego w szkole, 13 marca. Młodzież 
zapoznała się z ofertą edukacyjną szkoły i obejrzała przedstawienie przygotowane przez uczniów I LO. W czasie 
dnia otwartego była także możliwość zwiedzenia wszystkich klas i pracowni, w których uczy się młodzież. am 
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W zależności od profilu 
w szkole pracują 
odpowiedni ludzie. Taka 
zmiana wymagałaby 
zwolnienia części z nich 
i szukania kolejnych,  
a to jest bardzo trudne, 
niekiedy nierealne  
do przeprowadzenia  
w krótkim czasie. 
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Edukacja | Uczniowie Pijarskiego LO w finałach olimpiad

Takiego sukcesu nie było w Łowiczu od lat
Michał Bursa z klasy III został finalistą 54. edycji ogólnopolskiej Olimpiady Wiedzy o Polsce i Świecie Współczesnym. Dyrektor szkoły  
Przemysław Jabłoński uważa, że jest to jeden z największych sukcesów w historii placówki. Od 2004 roku nikt z Łowicza nie zajął tak wysokiego miejsca 
w tej prestiżowej olimpiadzie szczycącej się przeszło półwiekową tradycją. Wtedy, w 2004 roku, laureatem był Dominik Olejnik z I LO w Łowiczu.

Wiedzę z bardzo szerokiego 
zakresu zagadnień sprawdza-
ła komisja złożona z pracowni-
ków naukowych uczelni wyż-
szych z całej Polski. Obecni też 
byli m.in. prezes PKO BP Zbi-
gniew Jagiełło i posłanki Sejmu 
– Małgorzata Kidawa-Błońska 
i Małgorzata Gosiewska oraz 
przedstawiciele MEN i kancela-
rii prezydenta. Z członkami ko-
misji i gośćmi, finaliści spotkali 
się po konkursie na uroczystym 
koktajlu. 

Etap centralny składał się  
z trzech części – testu, który ze 
110 uczniów wyłonił 55 z ty-
tułem „finalisty” (Michał był  
w nim szesnasty), odpowiedzi 
ustnej i, dla ścisłej czołówki fina-
łu, quizu, do którego Michałowi 
nie udało się już zakwalifikować. 
Ostatecznie został sklasyfikowa-
ny na 24. miejscu w całej Polsce.

Poza wielką satysfakcją i przy-
godą, zdolny uczeń dostanie też 
wymierne przywileje – 100% 
punktów z matury z WOS-u na 
poziomie rozszerzonym bez ko-
nieczności jej zdawania oraz 
możliwość otrzymania indeksów 
na kilku wyższych uczelniach 
z pominięciem standardowego 
procesu rekrutacji, na kierunkach 
takich jak dziennikarstwo, euro-
peistyka, stosunki międzynaro-
dowe czy politologia.

Michał przygotowywał się 
do olimpiady od trzech lat, co-
dziennie czytając prasę społecz-
no-polityczną różnych opcji, od 
„Krytyki politycznej”, przez 
„Rzeczpospolitą” po „Uwa-
żam Rze” oraz literaturę, w tym 
głównie opracowania akademic-
kie i profesjonalne. Aby osią-

gnąć dobry wynik musiał być 
przez cały czas na bieżąco z wy-
darzeniami ze świata i Polski 
oraz znać mechanizmy działa-
jące gospodarką, systemem wła-
dzy, stosunkami międzynarodo-
wymi czy prawem w różnych 
krajach świata. W teście pojawi-
ły się nawet zagadnienia z ostat-
nich kilku dni czy tygodni, jak 
chociażby związane z abdyka-
cją papieża. Michał przyznaje, 
że opanowanie tak szerokiego 
zakresu tematycznego nie było 
łatwe, ale przez cały czas robił 
to z dużą przyjemnością. Mówi, 
że lubi być zorientowany w tego 
typu sprawach, to jest jego pasja. 

Podkreśla też dużą rolę na-
uczycielki WOS-u, Elżbiety 
Rutkowskiej, która wspierała go 
przez cały ten długi czas przy-
gotowań i doradzała w dobo-
rze literatury. – Pani Rutkowka 
była w to mocno zaangażowa-
na, także emocjonalnie – mówi 
Michał. – Na konkursie finało-
wym towarzyszyła mi przez te 
dwa dni, chociaż nie było to jej 
obowiązkiem. Jestem jej bardzo 
wdzięczny. 

Sukces Michała nie jest jedy-
nym, którym w tym roku szkol-
nym mogą pochwalić się szkoły 
pijarskie. 

Finał z języka 
polskiego
Do ogólnopolskiego finału 

Olimpiady Literatury i Języka 
Polskiego, który zostanie roze-
grany 18-20 kwietnia w Warsza-
wie, zakwalifikował się jako 
przedstawiciel woj. łódzkiego 
Karol Gromek, również uczeń 
pijarskiego liceum. Organizato-
rem tej olimpiady jest Minister-
stwo Edukacji Narodowej oraz 
Instytut Badań Literackich PAN. 

Uczniowie mogli w niej sami 
wybierać kategorie tematyczne, 
z których chcą wykonywać za-
dania konkursowe. W przypad-
ku Karola była to specjalizacja 
teatrologiczna, dlatego odpo-
wiadał na pytania i pisał prace 
z historii teatru i dramatu, od 
antyku po współczesność. Nie 
trudno domyślić się, że przy-
gotowanie również do tej olim-
piady było bardzo pracochłon-
ne, Karol mówi, że poświęcił 
na nie całe wakacje. Samo czy-
tanie książek w dużej ilości by-
łoby niewystarczające, oprócz 
tego oglądał różnego rodza-
ju spektakle – na żywo jeżdżąc 
po różnych miastach Polski lub 
z nagrań archiwalnych. Podkre-
śla jednak, że przygotowań do 
konkursu nie traktował w kate-

goriach obowiązku, ale jako źró-
dło satysfakcji. – Nie musiałem 
tego wszystkiego robić – mówi. 
– Ja po prostu chcę się tym zaj-
mować. Podobnie jak Michał, 
jeszcze kilkakrotnie używał  
w rozmowie z nami kluczowego 
tu słowa – „pasja”. Teatrem inte-
resuje się od dawna, szczególnie 
ceniąc sobie dziedzictwo teatru 
antycznego oraz reżyserskie do-
konania Krystiana Lupy. Przy-
znaje, że sukcesu nie osiągnął-
by bez pomocy polonistki Beaty 
Jeziorowskiej, której zawdzięcza 
sprawność w pisaniu rozprawek 
oraz w poprawnym posługiwa-
niu się językiem.

Także teologia...
Jak przystało na szkołę ka-

tolicką, Liceum Pijarskie bę-
dzie też miało reprezentantkę 
w finale XXIII Olimpiady Teo-
logii Katolickiej, który odbę-

dzie się w Legnicy 4-6 kwiet-
nia. Adrianna Głowacka  
z klasy I z powodzeniem prze-
szła przez etap szkolny i die-
cezjalny, wykazując się znajo-
mością Pisma Świętego i nauki 
Kościoła. Sama Adrianna, cho-
ciaż osiągnęła sukces, przyzna-
je, że zadania były jej zdaniem 
bardzo trudne. – Spodziewałam 
się, że polecenia będą zostawia-
ły więcej pola do interpretacji  
i refleksji – mówi – tymczasem 
trzeba było podawać dokładne 
daty, imiona, terminy. Nawet za-
dania otwarte wymagały przyto-
czenia z pamięci danego cytatu. 
Momentami myślałam, że nie 
dam rady tego napisać.

Adrianna dodaje, że zawsze 
była blisko Kościoła, ma też 
mnóstwo znajomych w środo-
wiskach katolickich, sama pro-
wadzi stronę internetową para-
fii Kozłów Biskupi, a najwięcej 
w osiągnięciu dobrego wyni-
ku pomógł jej katecheta, ojciec 
Edward Leśniak. Mimo młode-
go wieku, Adrianna podchodzi 
do kwestii religijnych bardzo po-
ważnie nie zadowalając się tyl-
ko powierzchowną pobożnością  
i powtarzaniem formułek. Wierzę 
i chcę wiedzieć, w co dokładnie 
wierzę – wyznaje. 

Przesłanie dla innych 
– też można!
Troje wspomnianych finali-

stów nie zamyka jeszcze listy 
uczących się w tej szkole zdo-
bywców nagród i wyróżnień na 
konkursach różnego szczebla, 
które zakończyły się lub jeszcze 
zakończą w tym roku szkolnym. 
Dyrektor Jabłoński mówi, że ta-
kie sukcesy młodzieży są dla nie-
go szczególnie budujące. Szkoła 
sporo zainwestowała w profesjo-
nalną kadrę pedagogiczną i za-
czyna zbierać tego pokłosie. Na 
pewno odnotuje w tym roku 
znaczny awans w prestiżowym 
rankingu szkół „Rzeczypospoli-
tej”, na co dyrektor bardzo liczy. 

Ma też nadzieję, że te sukcesy 
będą motywującym bodźcem dla 
kolejnych, młodych ludzi, nie tyl-
ko z jego szkoły, ale z całego Ło-
wicza i okolic. – Większość fina-
listów i laureatów olimpiad to od 
zawsze uczniowie z dużych miast 
– zauważa. – Po pierwsze jest ich 
najwięcej, po drugie mają najła-
twiejszy dostęp do źródeł wie-
dzy. Chciałbym, żeby sukcesy 
naszych podopiecznych pokazały 
innym, że z mniejszych miejsco-
wości i szkół też można się wybić 
i zaimponować czymś na szcze-
blu ogólnopolskim. � tm

Ogłoszenia płatne

Pani Rutkowska 
była w to mocno 
zaangażowana,  
także emocjonalnie. 
Jestem jej bardzo 
wdzięczny.

Michał Bursa, finalista 54. edycji Ogólnopolskiej Olimpiady 
Wiedzy o Polsce i Świecie Współczesnym.
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Adrianna Głowacka z pijarskiego LO, finalistka XXIII 
Olimpiady Teologii Katolickiej.
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Wierzę 
i chcę wiedzieć, w co 
dokładnie wierzę.

Karol Gromek z pijarskiego LO – finalista Olimpiady 
Literatury i Języka Polskiego.
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Łowicz | Festiwal nauki i konkurs w szkołach pijarskich

Zwyciężczyni pojedzie 
do Wiednia
Pod znakiem nauk przyrodniczych minął wtorek, 
19 marca, w szkołach pijarskich. Najpierw uczniowie liceum 
i gimnazjum zorganizowali dla kolegów z podstawówki 
szkolny „festiwal nauki”, a gimnazjaliści z tej i innych szkół 
rywalizowali w drugim, finałowym etapie konkursu  
„Z dziobakiem – naukowcem do Wiednia”.

Ciekawe eksponaty
Festiwal rozpoczął się o 10.40 

i trwał prawie godzinę. Ucznio-
wie mogli swobodnie chodzić po 
szkole odwiedzając pracownie fi-
zyki, chemii i biologii, w których 
ich koledzy i koleżanki prezento-
wali doświadczenia, urządzenia  
i ciekawostki z odpowiednich 
dziedzin, od najprostszej pisz-
czałki przez silnik elektryczny, 
po warty kilkaset złotych tor po-
wietrzny, obrazujący drugą za-
sadę dynamiku Newtona. Moż-
na też było się dowiedzieć czym 
jest „nurek Kartezjusza” (szklana 
rurka zanurzona w wodzie,  któ-
ra unosi się unosi się, zamiast 
opaść na dno), „młynek Frankli-
na” (przyrząd służący do demon-
stracji oddziaływań elektrosta-
tycznych), ciecz nienewtonowska 
(substancja, która w zależno-
ści od siły, z jaką na nią działa-
my, zachowuje się albo jak ciecz, 
albo ciało stałe, w tym przypad-
ku przygotowana z mączki  ziem-
niaczanej i wody) i inne tego typu 

osobliwości. Było przy tym spo-
ro zabawy, ale przede wszystkim 
nauki, w formie bardziej atrakcyj-
nej niż standardowe lekcje. Dzie-
ci z podstawówki długo przyglą-
dały się eksponatom i zadawały 
dużo pytań.

Gimnazjum nr 2 
dominuje w „Dziobaku”
W tym czasie gimnazjaliści 

przystępowali do konkursu z nauk 
przyrodniczych – biologii, fizyki 
i chemii organizowanego przez 
szkoły pijarskie po raz czwarty. 
Oprócz reprezentacji gospoda-
rzy, w finale znaleźli się przed-
stawiciele Gimnazjów w Błędo-
wie, Bielawach oraz Gimnazjów  
nr 2 i 3 w Łowiczu – łącznie je-
denaścioro uczniów, najlepszych 
1 marca w pierwszym etapie. 
Test wyboru układała i sprawdza-
ła zewnętrzna komisja złożona  
z pracowników Wydziału Biolo-
gii UŁ.  

Najlepszą wśród finalistów, 
z dość dużą przewagą, okazała 

się Katarzyna Płacheta z Gim-
nazjum nr 2 w Łowiczu zdo-
bywając 41 punktów. Ona to  
w nagrodę pojedzie na  
wycieczkę do Wied-
nia, ufundowaną przez or-
ganizatorów konkursu.  
35 punktów miał drugi w klasyfi-
kacji Piotr Kowalski z Gimnazjum  
w Błędowie, a punkt mniej,  
trzecia, Justyna Jabłońska z Gim-
nazjum Pijarskiego. W rywa-
lizacji drużynowej (zsumowa-
nie wyników reprezentantów  
poszczególnych szkół), głów-
na nagroda także trafiła do Gim-
nazjum nr 2, a był nią projektor 
multimedialny. � tm

Miejska Biblioteka w Łowiczu | Konkurs ortograficzny

Milena
mistrzynią

35 uczniów szkół podstawo-
wych i 27 gimnazjalistów z Ło-
wicza uczestniczyło w XIX kon-
kursie ortograficznym Mistrz 
Ortografii 2013, który 11 i 18 
marca zorganizowano w Miej-
skiej Bibliotece w Łowiczu. Tek-
sty wszystkich dyktand przygo-
towała przewodnicząca komisji 
konkursowej Elżbieta Skoneczna, 
dyrektor I LO w Łowiczu. 

Indywidualnie każdy uczest-
nik mógł uzyskać 10 punktów za 
bezbłędnie napisaną pracę. Mak-
symalną ilość punktów pomniej-
szano o: 1 punkt za błąd ortogra-
ficzny, 0,5 punktu za usterkę oraz 
0,25 punktu za błąd interpunkcyj-
ny. Tytuł „Mistrz Ortografii” może 
zostać przyznany osobie, któ-
ra napisała dyktando bezbłędnie.  
Z kolei tytuł „Wicemistrz Orto-

grafii” może zostać przyznany 
osobie, która nie popełniła błędu 
ortograficznego.

W kategorii szkół podstawo-
wych najwięcej punktów zgro-
madziła Szkoła Podstawowa nr 2, 
kolejne miejsca przypadły Pijar-

skiej Szkole Podstawowej i Szko-
le Podstawowej nr 1. W klasyfi-
kacji indywidualnej zwyciężyła 
Milena Górczyńska. Uczennica 
SP nr 2 napisała dyktando bez-
błędnie i uzyskała tytuł „Mistrz 
Ortografii 2013”. Tytuł „Wicemi-
strza Ortografii 2013” przypadł 
zaś 3 uczniom: Damianowi Ko-
perskiemu i Patrycji Jabłońskiej 
z Pijarskiej Szkoły Podstawowej 
oraz Krzysztofowi Wojtysiakowi 
ze Szkoły Podstawowej nr 3.

Słabiej niż młodsi koledzy wy-
padli gimnazjaliści – komisja nie 
przyznała tytułu „Mistrz Orto-
grafii 2013”, ponieważ nie było 
osoby, która napisałaby dyktan-
do bezbłędnie. Bez błędów or-
tograficznych dyktando napisali: 
Łukasz Brzozowski, Julia Cie-
ślak i Oliwia Kramek (wszyscy  
z Gimnazjum nr 3) oraz Kata-
rzyna Płacheta z Gimnazjum  
nr 2. � pw

Uczennica SP nr 2 Milena Górczyńska jako jedyna osoba w tym roku 
może pochwalić się tytułem Mistrz Ortografii 2013. Obok dziewczynki stoi 
nauczycielka Iwona Machnikowska, która uczy Milenę języka polskiego.
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Konkurs ortograficzny dla gimnazjów. Od lewej stoją: nauczycielka  
j. polskiego w Gimnazjum nr 3 Małgorzata Siekierska, uczniowie Łukasz 
Brzozowski z Gimnazjum nr 3, Katarzyna Płacheta z Gimnazjum nr 2 oraz 
polonistka Renata Paciorkowska z Gimnazjum nr 2.
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Zwyciężczyni Katarzyna Płacheta 
z Gimnazjum nr 2 w Łowiczu.

Tomasz
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Sport | Wielka radość w Domaniewicach 

Powrót mistrza
dokończenie ze str. 1

Na powitanie klubowi kole-
dzy przygotowali dla niego bane-
ry z napisami w stylu „Zbigniew 
Bródka naszym Mistrzem jest”. 

Czekanie w oku kamer
Na lotnisko kilkudziesięcio-

osobowy komitet powitalny do-
ciera przez stołeczne korki ok. 
10.25, samolot ma wylądować 
lada moment. Tancerze domanie-
wickiej Kaliny, którzy postano-
wili powitać zdobywcę Pucharu 
Świata kujawiakiem i oberkiem, 
pospiesznie przebierają się w au-
tobusie w ludowe stroje. Chwi-
lę później delegacja maszeruje 
z flagami Polski i banerami na 
halę przylotów. Tu jest już gęsto 
od dziennikarzy stacji telewizyj-
nych z kamerami utkwionymi  
w wyjście z hali odpraw.

Na Zbyszka czekają jego 
wzruszeni rodzice, Halina i An-
drzej, przedstawiciele władz po-
wiatu łowickiego w osobach 
wicestarosty Dariusza Kosmat-
ki, przewodniczącego Rady Po-
wiatu Krzysztofa Górskiego  
i ubranego po łowicku radnego 
Waldemara Wojciechowskie-
go. Radny i trener Mieczysław 
Szymajda wygląda swojego wy-
chowanka ubrany w biało-czer-
wony szalik z napisem Doma-
niewice, a teść Zbyszka, Bogdan 
Rząp, założył na głowę czapkę 
ozdobioną złotymi panczenami 
i trzyma baner zaprojektowany 
przez żonę Mistrza, Agnieszkę – 
„Kibicujemy Tatusiowi! Dumna 
żona i córcia”. Pani Agnieszka 

z dziewięciomiesięczną Gabry-
sią czekają na Zbyszka w domu.  

Jacek Szeligowski, komen-
dant KP PSP w Łowiczu, a więc 
na co dzień szef Zbyszka, przy-
wiózł dla niego statuetkę stra-
żaka stojącego na kuli ziem-
skiej jako podziękowanie za to, 
co uczynił dla Polski, ale też dla 
swojej komendy: – To jest wyjąt-
kowy człowiek, sumienny. Ma 
bardzo dużą wydolność i spraw-
ność fizyczną, bardzo przydatną 
w służbie na rzecz ratowania ży-
cia, zdrowia i mienia. Już niedłu-
go, bo z początkiem kwietnia, 
wraca do służby. Jestem z niego 
dumny, dlatego tutaj dziś jeste-
śmy – mówi.

Na Okęcie wybrał się też 
Zbigniew Wołek wraz z 9-let-
nim synem Adasiem, który od 
dwóch lat trenuje łyżwiarstwo 
szybkie pod okiem Mieczysła-
wa Szymajdy w Domaniewi-
cach. – Jesteśmy z Łowicza, dwa 
razy w tygodniu dojeżdżamy na 
treningi. Jak dowiedzieliśmy się 
o sukcesie Zbyszka Bródki, po-
stanowiliśmy przyjechać z ca-
łym klubem, żeby go przywitać 

– opowiada łowiczanin, któremu 
na lotnisku uda się zrobić syno-
wi kilka fotografii z Mistrzem. 

Jednak zanim to nastąpi, trwa 
wielkie oczekiwanie. W mię-
dzyczasie ekipy telewizyjne kie-
rują kamery na „ojców sukcesu” 
świetnego panczenisty – w sen-
sie dosłownym – jego rodziców, 
a także na trenera Szymajdę i ko-
mendanta Szeligowskiego, który 
pozwala zawodnikowi na godze-
nie obowiązków zawodowych ze 
sportową pasją.

Wreszcie jest! 
Kiedy uwaga komitetu powi-

talnego i mediów koncentruje 
się na wyjściu, w którym lada 
chwila ma pojawić się Mistrz, 
ten robi wszystkim niespodzian-
kę, zachodząc zgromadzenie  
z boku. Idzie w czerwonej kurtce 
reprezentacji z białym orzełkiem 
na piersi, pogodnie uśmiechnię-
ty i wyraźnie zaskoczony rozma-
chem powitania. Rozlegają się 
entuzjastyczne oklaski, a dzien-
nikarze wszystkich mediów ota-
czają Bródkę ciasnym kołem. 
Po kilku króciutkich wypowie-
dziach do kamer Zbyszek cie-
pło wita się z rodzicami, a wszy-
scy zgromadzeni śpiewają mu 
„Sto lat!”, Kalina tańczy, kolejne 
osoby ściskają Mistrza, wręcza-
ją kwiaty, robią zdjęcia, zasypu-
ją pytaniami. Gratulacje wydają 
się nie mieć końca. 

– Czujemy przede wszystkim 
wielką radość – mówi Halina 
Bródka po powitaniu syna – To 
duma i radość, że marzenia mu 
się spełniają. Nigdy nie sięga-
liśmy tak daleko myślami, nie 
spodziewaliśmy się aż takiego 
sukcesu – przyznaje. Sam Zby-
szek dziękuje za gorące powi-
tanie, mówi o ciężkiej pracy na 
sukces i zachęca media do popu-
laryzacji łyżwiarstwa szybkiego. 

Po opuszczeniu lotniska wraz 
z innymi zawodnikami, trene-
rami i przedstawicielami Pol-
skiego Związku Łyżwiarstwa 
Szybkiego bierze udział w kon-
ferencji prasowej. Jest na niej mowa m.in. o potrzebie jak naj-

szybszej budowy przynajmniej 
jednego profesjonalnego kryte-
go toru do trenowania łyżwiar-
stwa szybkiego, by zawodnicy 
nie byli zmuszani do wyjazdów 
treningowych za granicę i roz-
łąki z rodziną. Zbigniew Bród-
ka oprócz szlifowania formy  
w rodzinnych Domaniewicach, 
na treningi jeździ m.in. do Ber-
lina. 

Cała sala wita Mistrza
Rodzinne Domaniewice wi-

tają Zbyszka Bródkę wybuchem 

wielkiej radości i morzem bia-
ło-czerwonych flag. Spotkanie 
zorganizowano w sali gimna-
stycznej domaniewickiej szko-
ły. Zbyszek Bródka wkracza tu 
około 16.00. Na Mistrza cze-
kają uczniowie, kibice, sąsie-
dzi, przyjaciele, sportowcy  
i samorządowcy. On najpierw,  
w burzy oklasków, przytula żonę  
i córeczkę. Znów chóralnie 
brzmi „Sto lat”, znów posypały 
się wiwaty i gratulacje. Tym ra-
zem Zbyszek ubrany jest w ga-
lowy strażacki mundur i w nim 
przyjmuje wyrazy uznania od 
wójta Pawła Kwiatkowskiego, 
swojego komendanta Jacka Sze-
ligowskiego, przewodniczącego 
Rady Gminy Ryszarda Ogonow-
skiego oraz całej społeczności.

– Drogi nasz Mistrzu, obok 
tej szkoły, na tym lodowisku, 

stawiałeś pierwsze kroki. Tutaj,  
w małej sali szlifowałeś formę, 
a dziś wszystkie tory na świecie 
stoją przed Tobą otworem. Je-
steśmy niezwykle dumni, że re-
prezentujesz naszą gminę i nasz 
Uczniowski Klub Sportowy 
UKS Błyskawica – mówi wójt. 

Mieczysław Szymajda wyli-
cza wszystkie osiągnięcia Zbysz-
ka, które doprowadziły go do 
zdobycia indywidualnie Pucharu 
Świata, a także brązowego me-
dalu w jeździe drużynowej pod-
czas Mistrzostw Świata w So-
czi. Sala każdy sukces nagradza 
gromkimi brawami. Do Pucharu 
Świata dołączają okolicznościo-
we puchary od społeczności lo-
kalnej. Uhonorowany w ten spo-
sób zostaje nie tylko sam Mistrz, 
ale także jego rodzice, żona  
z córeczką oraz trener Szymajda.  
W finale oficjalnej części powi-
tania w Domaniewicach między 
uczestników spotkania podzielo-
ny zostaje tort przygotowany dla 
Mistrza. Bo istotnie jest się z cze-
go cieszyć. 

Galerię zdjęć z lotniska i Doma-
niewic oraz film z powitania Zbyszka 
Bródki zamieszczamy na www.lowi-
czanin.info

ogłoszenie płatne

ogłoszenie płatne

Z Kaliną. Zespół folklorystyczny z Domaniewic zatańczył dla Zbyszka 
kujawiaka i oberka.

Morze flag. Tak witali zdobywcę Pucharu Świata młodzi 
domaniewiczanie.

Strażak na łyżwach. Zbyszek Bródka z kolegami z Komendy Powiatowej 
PSP w Łowiczu

Dumny teść. Bogdan Rząp czekał na zięcia z transparentem 
zaprojektowanym przez Agnieszkę Bródkę.

Zbigniew Bródka

– Jestem zaskoczony  
i dziękuję bardzo,  
że zostałem tak miło 
powitany. W najbliższych 
planach mam oczywiście 
odpoczynek po sezonie, 
to były ostatnie zawody. 
Przede wszystkim jestem 
bardzo stęskniony za żoną 
i córeczką i chciałbym je 
jak najszybciej zobaczyć. 
Wkrótce wracam też do 
jednostki, wracam na służbę.  
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Rozchwytywany przez media. Zbigniew Bródka odpowiada na pytania dziennikarzy stacji telewizyjnych  
i radiowych
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Nigdy nie sięgaliśmy 
tak daleko myślami, 
nie spodziewaliśmy się 
aż takiego sukcesu.

Mieczysław 
Szymajda
UKS Błyskawica,  
pierwszy trener 
Zbigniewa Bródki

– Ten sport warto 
promować. Ja nawet dla 
jednostki zrobię lód.  
W Błyskawicy są dobrzy 
zawodnicy i jeśli będą 
nadal mądrze pracować, 
to na pewno będziemy 
mieli sukcesy. Każdy sport 
wymaga wielu wyrzeczeń. 
Nam w Domaniewicach 
przydałaby się nowa 
wylewka pod lodowisko,  
bo ten asfalt jest popękany 
i woda spływa szczelinami. 
Gdybyśmy mieli jeszcze 
zadaszenie, to lód mógłby 
się utrzymać nawet przy 
pięciu stopniach na plusie. 
Nowa wylewka  
i dach nad lodowiskiem  
– to wystarczy dla naszej 
wioski.  
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Łowicz | Chełmonalia w I LO

1c była najlepsza 
W pierwszym dniu 
wiosny, 21 marca, w I LO 
im. J. Chełmońskiego 
obchodzono święto 
patrona szkoły, a więc 
tzw. Chełmonalia.

W tym roku przygotowała je 
klasa IIe. Podczas nich pierw-
szoklasiści rywalizowali mię-
dzy sobą o całodzienną kropkę 
dla całej klasy, czyli usprawie-
dliwienie nieprzygotowania  
w czasie odpowiedzi ustnych 
czy niezapowiedzianych spraw-
dzianów, oraz o przywilej orga-

nizowania Chełmonaliów w ko-
lejnym roku szkolnym. 

Uczniowie zmagali się w kil-
ku konkurencjach, między in-
nymi: taniec w parach, żółw  
z plecaka, stolice państw i tele-
turnieju „Jaka to melodia”?

Najbardziej widowiskowa 
była jednak konkurencja doty-
cząca dowolnej interpretacji wy-
branej, znanej wszystkim pio-
senki. Każda klasa starała się 
przedstawić jak najlepiej dany 
utwór z oryginalnym tekstem. 
Najlepiej zrobił to Dominik Ci-
chal z klasy 1b, który naślado-
wał Michaela Jacksona. 

Po podsumowaniu wszystkich 
konkurencji okazało się, że naj-
więcej punktów we wszystkich 
konkurencjach uzyskała klasa 
1c. To ona zorganizuje też za rok 
Chełmonalia.  

W czasie Chełmonaliów prze-
prowadzono również konkurs 
dla uczniów klas drugich, którzy 
musieli przedstawić interpreta-
cję dowolnego filmu. Do zma-
gań przystąpiły 3 klasy. Klasa 2b 
zaprezentowała fragment filmu 
„Gwiezdne wojny”, 2c przedsta-
wiła Harrego Pottera, a 2d „Pira-
tów z Karaibów”. Jury pierwsze 
miejsce przyznało klasie 2b. � am

Szkolnictwo | Olimpiada Wiedzy o Ekologii

Świderek otarł się o podium
Rozstrzygnięto finał 
Wojewódzkiej Olimpiady 
Wiedzy o Ekologii  
i Ochronie Środowiska. 
W czołówce znalazło się 
dwóch uczniów  
z naszego regionu.

14 marca w Kościerzynie koło 
Sieradza odbył się finał Woje-
wódzkiej Olimpiady Wiedzy  
o Ekologii i Ochronie Środowi-
ska organizowanej przez Łódzki 

Ośrodek Doradztwa Rolnicze-
go w Bratoszewicach. Uczest-
niczyło w nim 30 najlepszych 
uczniów wyłonionych w I eta-
pie, który przeprowadzono ty-
dzień wcześniej w 3 oddziałach:  
w Bratoszewicach, Piotrkowie 
Trybunalskim i Kościerzynie. 
W finałowej 10, która walczyła 
o tytuły laureatów, znalazło się 
dwóch uczniów z naszego re-
gionu: Emil Świderek z ZSCKR  
w Zduńskiej Dąbrowie i Adrian 
Jarzębski z Zespołu Szkół nr  
1 w Bratoszewicach. Ten pierw-

szy zajął 4. miejsce, natomiast ten 
drugi był 6.

Finaliści musieli wykazać się 
wiedzą obejmującą zagadnienia 
związane z rolnictwem ekolo-
gicznym. Liczyła się znajomość 
przepisów prawa polskiego (usta-
wy o rolnictwie ekologicznym)  
i unijnego czy zasad dobrej prak-
tyki ekorolniczej (nie stosuje się 
syntetycznych środków ochrony 
roślin – pestycydów, fungicydów, 
herbicydów).

Jak dowiedzieliśmy się od 
nauczycielki produkcji zwie-

rzęcej w ZSCKR Jolanty Bil-
skiej, Emilowi Świderkowi za-
brakło niewiele, żeby uzyskać 
tytuł laureata, ponieważ zdobył 
on tyle samo punktów co Prze-
mysław Matera z Wolborza, któ-
ry uplasował się na III miejscu. 
Regulamin nie przewidywał 
jednak przyznawania miejsc ex 
aequo i w przypadku takiej sa-
mej liczby punktów decydował 
czas rozwiązania testu, z którym 
zmierzyło się 30 uczestników 
wyłonionych w drodze elimina-
cji. � pw

Uczennice klasy 1d podczas jednej z konkurencji.

Emil Świderek, uczeń Technikum Rolniczego w ZSCKR w Zduńskiej 
Dąbrowie, zajął 4. miejsce w Wojewódzkiej Olimpiadzie Wiedzy 
o Ekologii i Ochronie Środowiska. 
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Łowicz | Zakończył się wojewódzki konkurs językowy

Pasjonaci języków obcych
rywalizowali w Kolegium
W czwartek, 14 marca, w siedzibie Nauczycielskiego Kolegium Języków Obcych  
w Łowiczu uczniowie ze szkół gimnazjalnych województwa łódzkiego przystąpili  
do III etapu Wojewódzkiego Konkursu Języka Angielskiego i Niemieckiego, 
którego organizatorami były kolegia językowe w Łowiczu i Sieradzu.

W toczących się równolegle 
ustnych przesłuchaniach ucznio-
wie odpowiadali na pytania do-
tyczące krajów, odpowiednio 
anglo- (Wielka Brytania i USA)  
i niemieckojęzycznych (Niem-
cy, Austria, Szwajcaria).  Wśród 

finalistów byli przedstawicie-
le łowickich szkół, po pięcioro 
w każdej kategorii – reprezen-
tanci Pijarskiego LO, Zespołów 
Szkół Ponadgimnazjalnych nr 3 
i 4 oraz I LO. Najlepsza w an-
gielskim okazała się Oliwia 

Kacprzak z I LO w Bełchato-
wie zdobywając w II i III etapie 
(uwzględnianych w końcowej 
klasyfikacji) łącznie 149 punk-
tów, drugi był jej szkolny kole-
ga Michał Lewandowski, a trze-
cie miejsce przypadło Jakubowi 

Cieplusze z I LO w Zduńskiej 
Woli. Najlepszym z reprezen-
tantów powiatu łowickiego był 
ósmy w końcowej klasyfikacji 
Wiktor Kozakiewicz z ZS nr 4, 
zdobywając 126 punktów.

W kategorii języka nie-
mieckiego wygrał Jan Folleher  
z I LO w Wieluniu zdobywając 
126 punktów, o jeden więcej od 
drugiego w konkursie Michała 
Buchały z Zespołu Szkół Elek-
tryczno-Elektronicznych w Ra-
domsku, a trzecie miejsce zajął 
Xawery Biskupski z Klasycz-
nego LO w Skierniewicach. 
Najlepszym łowiczaninem  
w konkursie był Fabian Bo-
schecki z ZS nr 3, który z wy-
nikiem 96 punktów zajął siód-
me miejsce. � tm

Popów | Dzień otwarty w gimnazjum

Wiejskie nie znaczy gorsze
We wtorek, 12 marca, drzwi Gimnazjum nr 1  
im. Janusza Korczaka w Popowie były od godziny 
17. otwarte dla wszystkich chcących zapoznać 
się bliżej z placówką, szczególnie dla aktualnych 
szóstoklasistów i ich rodziców.

W sali gimnastycznej ofertę 
i osiągnięcia szkoły prezento-
wała dyrektor Anna Wysocka 
i inni nauczyciele oraz przed-
stawiciele samorządu uczniow-
skiego. Zwracano uwagę głów-
nie na dobre (powyżej średniej) 
wyniki egzaminów gimnazjal-
nych uczniów tej szkoły, sukce-
sy w konkursach kuratoryjnych, 

ilość dostępnych zajęć dodatko-
wych i dobre wyposażenie sal 
lekcyjnych. Przyjemną, ciepłą 
atmosferę szkoły wspominała 
ubiegłoroczna absolwentka Mi-
chalina Witeska. 

– Tu się traktuje uczniów jak 
ludzi – mówiła – a nie jak ma-
teriał, w który trzeba wkuć pod-
stawę programową. Natomiast 
Karolina Przybysz, której syn 
chodzi do szkoły w Popowie, 
mimo że mieszkają oni w Łowi-
czu,  do listy zalet szkoły doda-
ła bezpieczeństwo. – Posyłając 
syna do szkoły wiem, że nic mu 
się złego nie stanie – mówiła.  
– Od razu poczuł się tu jak  
u siebie. Ta szkoła stwarza wa-
runki do tego, żeby być sobą  
– tu pani Karolina nawiązała do 
słów Janusza Korczaka, służą-

cych za motto szkoły – „Bądź 
sobą, szukaj własnej drogi”.

W szkole uczy się obecnie 
kilkudziesięciu uczniów spoza 
regionu szkoły, głównie z Łowi-
cza. Przeważnie są to absolwen-
ci tutejszej podstawówki, której 

region jest szerszy i obejmuje 
też przylegającą część miasta.

Obecny na dniu otwartym 
wójt Andrzej Barylski w prze-
mówieniu podkreślał przy-
wiązanie szkoły do lokalnych 
tradycji i jej wiejskiego cha-
rakteru, który może być zaletą. 
– Wiejskie nie znaczy gorsze – 
przekonuje wójt. – Mamy swój 
charakter, z którego możemy 
być dumni.

Po dość długich przemó-
wieniach i prezentacjach, ele-
ment rozrywki wprowadzili 
uczniowie wykonujący układ 
taneczny czerpiący sporo  
z rock&rolla. Następnie można 
było porozglądać się po szko-
le, odwiedzając każdą z pra-
cowni, po których oprowadzali 
gości nauczyciele i uczniowie. 
Przygotowano też poczęstunek 
ciastem. Największym zainte-
resowaniem cieszyła pracow-
nia biologiczna, ze szkieletem 
„Adasiem”, bocianem wykona-
nym z części samochodowych  
i innymi ciekawostkami. � tm

Od lewej: Patrycja Gałka, Angelika Grzelak i Daniel Lelonkiewicz, 
uczniowie z Gimnazjum w Popowie, podczas dnia otwartego, prezentują 
na fantomie, jak prawidłowo udzielać pierwszej pomocy.  

Tomasz
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Uczniowie III LO w Skierniewicach: Jakub Foks, Paulina Stangreciak 
i Dominik Sikora, tuż przed konkursem z języka niemieckiego.

Tomasz
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Wójt Gminy Łowicz Andrzej 
Barylski przemawia podczas dnia 
otwartego Gimnazjum w Popowie.

Posyłając syna  
do szkoły wiem,  
że nic mu się złego 
nie stanie.

Tomasz
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Nieborów | Niezwykłe zajęcia w szkole

W świecie
niewidomych 
też są kolory
Dzieci z klasy zerowej  
ze szkoły w Nieborowie 
dzięki bibliotekarzom 
z tamtejszej Gminnej 
Biblioteki Publicznej 
odkrywały 13 marca  
świat osób niewidomych.

Dzięki zajęciom po raz pierw-
szy spotkały się z tym, że nie uży-
wając oczu mogą opisywać kolo-
ry i kształty korzystając z innych 
zmysłów. 

Z grupą ponad 20 dzieci spo-
tkał się dyrektor biblioteki An-
drzej Czapnik i bibliotekarka 
Renata Stanecka, pokazali oni 
dzieciom Czarną książkę kolo-
rów stworzoną przez Menenę 
Cottin. W odróżnieniu od trady-
cyjnych książek, w tej strony są 
koloru czarnego, znajdują się na 
niej krótkie treści zapisane zwy-
kłym pismem i wypukłym pi-
smem Braille’a. 

Książka opowiada o tym, jak 
niewidomy chłopiec postrzega 
kolory. Np. czerwony jest kwa-
śny jak truskawka i słodki jak 
arbuz, kolor czerwony boli, gdy 
wygląda spod zadrapanej skóry 

na jego kolanie. Uzupełnieniem 
książki są wypukłe ilustracje np. 
owoców. Dzieci mogły dotknąć 
wypukłości znajdujących się na 
stronach i spróbować wyobrazić 
sobie, jak odbierać może to oso-
ba niewidoma. Najbardziej za-
skoczyły je litery, które można 
oczytać poprzez dotyk: w czasie 
zajęć poznały  alfabet Braille’a  
i sposób zapisu liter poprzez od-
powiednie dziurkowanie kartek 
papieru.

Bibliotekarze zaprosili także 
uczniów zerówki do gier i zabaw, 
w czasie których wybrane dzieci 
musiały z zawiązanymi oczami 
odgadnąć przedmioty odnalezio-
ne w pudle z gazetami, odszukać 
w kręgu osobę, która mówiła ich 
imię mimo hałasu, jaki czyniły 

inne dzieci, wykonać na kartonie 
z użyciem czarnej plasteliny pła-
skorzeźby przedstawiające spa-
dające krople, kwiaty, bałwana, 
owoce, tak aby po zamknięciu 
oczu mogły je rozpoznać, dotyka-
jąc dłonią.

Andrzej Czapnik był bardzo 
zadowolony z przebiegu zajęć, 

dzieci bardzo się zaangażowały. 
 – Chcieliśmy przybliżyć dzie-
ciom nieznany im świat osób nie-
widomych, pokazać, że wykorzy-
stują one zmysł dotyku, że kojarzą 
kolory np. po odczuwanym sma-
ku, zapachu i po tym, czy coś jest 
np. miękkie czy twarde – powie-
dział nam. – Być może dzięki 

temu w przyszłości będą mogły 
podejść z większym zrozumie-
niem do osoby niewidomej, do-
strzegając w niej nie tylko nie-
pełnosprawność. Podobne zajęcia 
bibliotekarze planują przeprowa-
dzić w przedszkolu w Bełchowie, 
są także otwarci na propozycje 
zajęć  z innych placówek z terenu 

gminy Nieborów.  Zajęcia zostały 
zorganizowane w ramach konkur-
su, w którym udział bierze 100 bi-
bliotek z całej Polski. 

Biblioteka z Nieborowa przy-
gotuje relację z zajęć, która będzie 
rywalizować z innymi o nagrody 
książkowe z wydawnictwa Wid-
nokrąg. � tb

Chcieliśmy  
przybliżyć dzieciom  
nieznany im świat 
osób niewidomych.

Dzieci z zawiązanymi oczami musiały odnaleźć dziecko, które wśród innych, głośno się zachowujących, wołało jego imię. Okazało się,  
że im głośniej, tym trudniej dzieciom się odnaleźć.
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Łowicz | Tydzień z Internetem

Latarnicy uczą seniorów
O tym, że komputer nie 
gryzie, przekonywał 
Latarnik Polski Cyfrowej 
Paweł Pięta na spotkaniu  
z seniorami,  
które 18 marca odbyło się 
w Powiatowej Bibliotece 
Publicznej.

Wolontariusz wprowadzał  
w tematykę komputera i inter-
netu 10 osób, które skorzystały 
z otwartego zaproszenia na spo-
tkanie. 

W gronie tym były osoby, któ-
re całkiem nieźle radziły sobie  
z obsługą komputera, pomi-
mo, że PBP spotkanie nazwała 
„Pierwsze kroki pokolenia 50+ 
w cyfrowy świat”. Pawła Piętę 
wspomagał drugi łowicki latar-
nik – Andrzej Jankowski.  

Paweł Pięta wprowadził w te-
mat mówiąc, jak zbudowany jest 
komputer, a uczestnikom spotka-
nia dał do ręki dysk twardy oraz 
kartę graficzną, na slajdach po-
kazał zaś, jak wygląda procesor  
i płyta główna. 

Przybyli na spotkanie obej-
rzeli bardzo ciekawe materiały 
przygotowane przez prelegenta  
o pierwszych komputerach, jesz-
cze sprzed ery PC, które zajmo-
wały kilka pomieszczeń i nie 
miały ekranów. 

Nie mniej ciekawy był film  
z sondą uliczną, w której star-
sze osoby pytane są o to, czy ko-
rzystają z komputera i internatu.  
W sondzie wypowiadają się oso-
by, które uważają, że mają na to 
za dużo lat, że to dla nich za trud-
ne, ale też takie, które chcą się 

nauczyć, już coś potrafią albo 
bardzo dobrze radzą sobie z no-
woczesną techniką. 

Reakcja łowickich seniorów 
na te wypowiedzi była jedno-
znaczna: utożsamiali się z gru-
pą, którą komputer interesuje  
i stąd też ich obecność na spo-
tkani. Odbyło się ono w ramach 
europejskiej kampanii „Tydzień 
z Internetem”, której celem jest 

zachęcenie jak największej licz-
by osób do zapoznania się z In-
ternetem. Podobne spotkanie 
odbyło się w tej samej bibliotece 
20 marca. 

21 i 22 marca natomiast, łowic-
cy Latarnicy, również w ramach 
„Tygodnia z Internetem”, zapro-
sili na spotkania informacyjne  
w biurze poselskim Andrzeja 
Biernata na os. Kostka 1. W lokalu 

tym powstała czytelnia latarnicza,  
w której dostępne są materia-
ły piśmiennicze na temat kom-
putera i internetu adresowane  
dla osób starszych, a nie-
długo możliwy będzie 
też dostęp do kompute-
ra podłączonego do internetu.  
W inne tygodnie czytelnia czyn-
na jest w godzinach otwarcia biu-
ra, czyli od 8 do 16. � mwk   

Łowicz | ZS przy ul. Grunwaldzkiej

Pogromcy elektrozłomów 
ruszyli do akcji po raz trzeci

Uczniowie Zespołu Szkół przy 
ul. Gruwaldzkiej w Łowiczu  
w tym roku ponownie biorą 
udział w ogólnopolskim konkur-
sie „Dobre rady na elektroodpa-
dy” organizowanym przez Au-
raeko – Organizację Odzysku 
Sprzętu Elektrycznego i Elektro-
nicznego S.A.

W ramach tego konkursu 25 
maja odbędzie się na terenie 
szkoły zbiórka zużytego sprzętu 
elektrycznego i elektronicznego. 
Choć do jej terminu jest jeszcze 
sporo czasu, już dziś można po-
myśleć o tym, czego chcieliby-
śmy pozbyć się z naszych domów. 

– Można będzie przynieść sta-
re telewizory, radia, kompute-
ry, drukarki, zużyty sprzęt AGD, 
baterie, akumulatory – zachęca-

ją organizatorzy. – Jest to dobra 
okazja do posprzątania strychu, 
piwnicy, komórki i uniknięcia za-
płacenia kary – mówi wicedyrek-
tor szkoły Agnieszka Rutkowska, 
która jest koordynatorem akcji.

O jakiej karze mówi? Otóż 
chodzi o to, że w elektrośmie-
ciach zawarte są szkodliwe sub-
stancje takie jak np. rtęć, brom, 
kadm, freon, ołów, chrom i nikiel. 
Wyrzucając je nawet do śmietni-
ka na odpady komunalne łamie-
my prawo (ustawa o zużytym 
sprzęcie elektrycznym i elektro-
nicznym), które przewiduje, że 
taki sprzęt poddany musi być uty-
lizacji lub recyklingowi. W prze-
ciwnym wypadki grozi nam kara 
grzywny, która wynieść może na-
wet 5 tys. zł. � mwk 

Łowicz | Dzień św. Patryka w Kolegium

Pamiętano o patronie Irlandii
Mimo zimy za oknem, w po-

niedziałek, 18 marca, w Zespole 
Kolegiów Nauczycielskich w Ło-
wiczu dominował kolor zielony. 
Słuchacze i wykładowcy zadbali 
o elementy tego koloru w swoich 
strojach, aby uczcić dz eń świę-
tego Patryka – patrona Irlandii. 
Poza tym akcentem, przygotowa-
no krótki wykład na temat żywo-
tu świętego i recepcji jego kultu, 
mały konkurs wiedzy o świętym 
oraz prezentowany na rzutniku 

pokaz irlandzkiego tańca i mu-
zyki tradycyjnej. Impreza miała 
charakter wewnątrzszkolny, nie 
było gości z zewnątrz.

Dzień św. Patryka jest jednym 
z najważniejszych świąt w Ir-
landii, a w ostatnich latach spo-
rą popularność zdobywa także 
w Polsce. Nauczyciele kolegium 
uważają, że to dobra okazja do 
przybliżenia słuchaczom tradycji 
celtyckich, które są ważną czę-
ścią kultury Wysp Brytyjskich. tm

Seniorzy zasiedli przy latopach, a latarnicy – na zdjęciu Andrzej Jankowski  – wprowadzają ich w świat 
komputera i internetu. 
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Łowicz | Noc Konfesjonałów u pijarów

Możesz się wyspowiadać 
nawet o północy 
Kościół ojców pijarów 
już drugi rok z rzędu 
przyłączy się do 
ogólnopolskiej akcji 
Noc Konfesjonałów. 

Pomimo intensywnego okre-
su Triduum oraz spowiedzi reko-
lekcyjnych księża dają wiernym 
dodatkową możliwość przystą-
pienia do sakramentu pokuty  
i czekają na każdego, kto w nie-
typowych nocnych godzinach 
zdecyduje się przyjść do konfe-
sjonału. Z Wielkiego Czwartku 
na Wielki Piątek oraz z Wiel-
kiego Piątku na Wielką Sobo-
tę ojcowie pijarzy czekać będą  
w konfesjonałach na wiernych 
od godz. 20 do ostatniego peni-
tenta. W ubiegłym roku spowia-
dano tu do godz. 1 w nocy. 

Akcja Noc Konfesjonałów 
organizowana jest w kościo-
łach już czwarty rok z rzędu. 
W kilkudziesięciu świątyniach 
– podobnie jak u pijarów – 
do późnych godzin nocnych,  
a w wybranych kościołach przez 
całą noc, spotkamy kapłanów 
czuwających w konfesjonałach. 
W Nocy Konfesjonałów mogą 
brać udział wszystkie parafie, 
które spełnią dwa warunki: są 
gotowe spowiadać minimum do 
północy oraz zarejestrują się na 
portalu www.nockonfesjonalow.
pl. Do momentu zamykania bie-
żącego wydania NŁ z naszych 
okolic zgłosił się tylko kościół 
pijarów. 

 – Jest taka potrzeba i my 
jej wychodzimy naprzeciw,  

a świadczyła o tym liczba osób, 
które w ubiegłym roku przyszły 
się do nas wyspowiadać. Ja sie-
działem w konfesjonale od godz. 
20 do 1 w nocy – mówi ojciec 
Piotr Różański, koordynator ak-
cji. Tym razem na wiernych  
w konfesjonałach czekać tu bę-
dzie 5 kapłanów, którzy spodzie-
wają się kolejek penitentów. 

Ubiegły rok pokazał, że  
w większości nie są to wcale 
osoby, którym w przyjściu do 
konfesjonału w czasie rekolekcji 
przeszkadzają np. obowiązki za-
wodowe, ale głównie młodzież. 
Przyczyn takiego stanu rzeczy 
można upatrywać w nowocze-
snym sposobie promocji akcji,  
w zaistnieniu jej w przestrze-
ni internetowej czy w końcu,  
a może przede wszystkim, w to-
warzyszącej jej możliwości po-
brania na elektroniczne nośniki 
danych, np. smartfony, rachun-
ku sumienia. – Uważam, że jest 
to kapitalna rzecz, bo technika 
idzie do przodu, a my powinni-
śmy podążać za nią. Ja sam mam 
zawsze w telefonie, który noszę 
w kieszeni, całe Pismo Święte – 
mówi ojciec Różański. � ljs
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Łowicz | Przed Wielką Nocą

Jak będzie przebiegało Triduum 
Paschalne w łowickich parafiach
Parafia św. Ducha zachęca do adoracji Najświętszego Sakramentu, która prowadzona będzie przez całą 
noc w Wielki Piątek i Wielką Sobotę. W piątek o godz. 15.00 na Nowym Rynku w Łowiczu wierni 
z tej parafii modlić się będą o Boże Miłosierdzie, ale do udziału zapraszają też wiernych z innych 
parafii. Kościół Chrystusa Dobrego Pasterza, wzorem lat ubiegłych, zaprasza dzieci w Wielki Piątek na 
dostosowaną do ich wieku popołudniową liturgię. 

To tylko niektóre z dość nie-
zwykłych form przeżywania 
Wielkiego Tygodnia, jakie są  
w Łowiczu proponowane. Roz-
kład wszystkich nabożeństw po-
dajemy poniżej.

Katedra
W katedrze, świętujacej w mi-

niony poniedziałek XXI roczni-
cę powstania diecezji, w Wielki 
Czwartek o godzinie 10 zosta-
nie odprawiona Msza Krzyżma, 
a o 18 Msza Wieczerzy Pańskiej 
z obmywaniem nóg dwunastu 
mężczyznom, a oba nabożeń-
stwa poprowadzi bp Andrzej 
Dziuba. 

W Wielki Piątek Nabożeń-
stwo Męki Pańskiej zostanie od-
prawione o 18, a w Wielką So-
botę o 19 rozpocznie się Wigilia 
Paschalna.

W Niedzielę Zmartwychwsta-
nia rezurekcja rozpocznie się  
o godz. 6, a na 12 zaplanowany 
jest uroczysty chrzest pod prze-
wodnictwem biskupa Dziuby. 

Parafia Świętego Ducha
Msza Wieczerzy Pańskiej  

z obrzędem umycia nóg odpra-
wiona zostanie w Wielki Czwar-
tek o godz. 18.00, po niej ado-
racja Chrystusa w Ciemnicy do 
godz. 22.00. 

W Wielki Piątek o godz. 15.00 
na Nowym Rynku modlitwa  
o Boże Miłosierdzie dla miasta 
i parafii. Liturgia Męki Pańskiej 
rozpocznie się o godz. 18.00. 

Od godz. 22 trwać będzie 
całonocna adoracja. Parafia-
nie, którzy zechcą w niej wziąć 
udział, powinni zapisać się na 
przygotowanej w tym celu liście, 
aby nie było przerw.

W Wielką Sobotę Wigilia 
Paschalna o godz. 19.00, po niej 
także całonocna adoracja.  

Parafia Chrystusa 
Dobrego Pasterza 
Msza Wieczerzy Pańskiej  

w Wielki Czwartek o godz. 
18.00. Wielki Piątek nabożeń-
stwo dla dzieci – godz. 15.00, 

Liturgia Męki Pańskiej o 18.00. 
W Wielką Sobotę Wigilia Pas-
chalna o godz. 19.00. W Nie-
dzielę Zmartwychwstania Pań-
skiego rezurekcja o godz. 6.00.

Parafia Matki Bożej 
Nieustającej Pomocy
W Wielki Czwartek Msza 

Wieczerzy Pańskiej o godz. 
18.00, po niej modlitewne czu-
wanie do godz. 22.00. W Wiel-
ki Piątek Liturgia Męki Pańskiej 
o godz. 18.00. W Wielką Sobotę 
Liturgia Paschalna o godz. 20.00. 
Rezurekcja w Wielkanoc o godz. 
6.00. Ks. Adam Domański za-
chęca parafian, aby przyszli na 
nią w strojach łowickich. 

Kościół sióstr 
bernardynek
W kościele sióstr bernardynek 

w Wielki Czwartek msza św.  
o godz. 17.00. W Wielki Pią-
tek nabożeństwo o godz. 17.00,  
w Wielką Sobotę o 18.00. Rezu-
rekcja o godz. 6.00. 

Kościół ojców 
pijarów
W kościele ojców pijarów ob-

chody Triduum Paschalnego zo-
staną rozpoczęte o 17.30 Mszą 
Świętej Wieczerzy Pańskiej. Po 
niej adoracja do godz. 23.00.  
O tej samej godzinie w Wiel-
ki Piątek odprawiona zostanie 
Liturgia Męki Pańskiej, tego 
dnia adoracja przewidziana jest 
również do godz. 23.00. Litur-
gia Wigilii Paschalnej w Wiel-
ką Sobotę rozpocznie się późno,  
o godz. 20, i zakończy się pro-
cesją rezurekcyjną. W kościele 
pijarskim nie będzie w związku  
z tym rezurekcji w niedzie-
lę rano, aby nie kolidowało to  
z nabożeństwem w katedrze.  
Po raz pierwszy rozwiązanie ta-
kie wprowadzono w ubiegłym 
roku.

Warto też pamiętać, że  
w nocy z soboty na niedzielę 
zmieniamy czas z zimowego na 
letni (wstajemy godzinę wcze-
śniej). � mwk, tm
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Rzut okiem | Powitanie wiosny w Kęszycach

Dzieci ze Szkoły Podstawowej 
w Kęszycach oraz 
przedszkolaki z Małego 
Przedszkola z tej miejscowości 
przygotowały kolorowe 
marzanny – symbol słowiańskiej 
bogini symbolizującej zimę  
i śmierć. Uczniowie wykonali kukły 
na zajęciach, przyozdabiając je 
wstążkami. W pierwszym dniu 
wiosny wspólnie z nauczycielami  
i rodzicami podpalili marzanny  
i wrzucili je do Rawki, żegnając  
w ten sposób zimę.  
Ta jednak uparcie nas nie 
opuszcza. am

jechali po pijanemu | 22.03-25.03.2013

wspomnienia | pozostaną w naszej pamięciodeszli od nas | 17.03.2013-26.03.2013

  17 marca: Jadwiga Czerniak, 
l.96, Głowno; Eugeniusz 
Maciągowski, l.80, Łowicz.

  18 marca: Marian Bogusz, 
l.80, Głowno; Stanisław Pacler, 
l.82, Sierzchów.

  19 marca: Helena Różycka, 
l.79, Sapy; Stanisława Kapusta, 
l.93, Głowno.

  20 marca: Janusz 
Kaźmierczak, l. 81, Łódź.

  22 marca:  Edward 
Stemporowski, l.77; Teresa 

Maria Łopion, l.76; Marian 
Komorowski, l.84; Wiesław 
Kierus, l.60.

  23 marca: Leszek Janicki, 
l.62.

  24 marca: Ryszard 
Masztanowicz, l.77; Stefan 
Miazek, l.85; Edward Matyjasik, 
l.83; 

  25 marca: Krystyna 
Bagińska, l.74;

  26 marca: Marianna Kret, 
l.91.

 Ks. Julian Ryznar
(1933-2012)

Był człowiekiem pogodnym,  
miał w sobie prawdziwą 
wiarę. Pochodził  
z Kresów, skąd jego rodzina 
przeprowadziła się w latach 
40. na Ziemię Przemyską. 
Wychowany w patriotycznej 
i głęboko katolickiej rodzinie 
nigdy nie wyobrażał sobie, 
aby mógł być kimś innym 
niż tylko księdzem. Ukończył 
Wyższe Seminarium 
Duchowne w Łodzi.   
Z parafią w Domaniewicach 
związany było około  
20 lat. Żył 79 lat,  
z czego w kapłaństwie 56. 

Ks. Julian Ryznar urodził się 
2 kwietnia 1933 roku w Chodo-
rowie pod Lwowem. Jego ro-
dzice Maria i Walenty byli ludź-
mi prostymi, ale szlachetnymi, 
a swoje dzieci – a doczekali 6 
synów – nauczyli wiary i pa-
triotyzmu. Pierwszą katechezą, 
jaką zapamiętał z dzieciństwa, 
była Pierwsza Komunia św. Kil-
kuletni Julian przeżył ją w cho-
robie, wspierany przez mamę. 
Z okazji uroczystości nie dostał 
żadnego materialnego prezentu. 
Mama tłumaczyła mu jednak, 
że tego dnia przyjął Pana Jezusa 
do serca i to było największym 
darem, jaki mógł dostać. Pa-
miątkowy obrazek, który otrzy-
mał tego dnia, przez kilkadzie-
siąt późniejszych lat wisiał nad 
jego łóżkiem. 

Wkroczenie Armii Czerwo-
nej na Kresy 17 września 1939 
roku skłoniło Ryznarów do 
opuszczenia rodzinnych stron. 
Zamieszkali u rodziny w Miku-
licach koło Przeworska, gdzie 
po pewnym czasie pobudowali 
swój dom. 

Julian Ryznar w klasie III 
szkoły podstawowej został mi-
nistrantem. Prawdopodobnie 
już wtedy marzył o tym, że zo-
stanie księdzem, bo nigdy nie 
miał innych planów na swo-
je życie. Szkołę podstawową  
i średnią ukończył w Ostrowie 
koło Przeworska, a po matu-
rze wstąpił do Seminarium Du-
chownego w Łodzi. Co cieka-
we, pomimo, że był to 1951 rok, 
czasy stalinowskie, to właśnie 
wtedy do łódzkiego semina-
rium wstąpiła rekordowa liczba 
kandydatów do kapłaństwa – 56 
osób. Pięć lat później 27 z nich 
przyjęło święcenia kapłańskie 
z rąk bp. Michała Klepacza. 

Wśród nich był lwowiak ks. Ju-
lian Ryznar. 

Jako neoprezbiter trafił do na 
3,5 roku do parafii Parzno koło 
Bełchatowa, stamtąd biskup 
przeniósł go na 3 lata do Wida-
wy, potem do parafii Najświęt-
szego Serca Pana Jezusa w Ło-
dzi na Retkini i do Wolborza. 
Warto dodać, że praca w Retki-
ni różniła się znacznie od tego, 
czego doświadczył w pozosta-
łych parafiach, ponieważ na te-
renie parafii było 15 szkół pod-
stawowych i jedna średnia, a do 
prowadzenia nauki religii tylko 
4 kapłanów, licząc proboszcza.  

W 1966 roku został probosz-
czem w parafii Świny koło Ko-
luszek. Poza ewangelizacją 
księża zajmowali się w tym cza-
sie elektryfikacją. Ks. Ryznar 
doprowadził prąd do kościoła  
i plebanii. Zainstalował też cen-
tralne ogrzewanie w plebanii. 

Elektryfikacja była też jed-
nym z jego zadań inwesty-
cyjnych w kolejnej parafii, w 
Mikołajewicach pod Łodzią. 
Tam podjął też remont dachu 
kościoła i muru cmentarza.  
W 1972 roku objął parafię  
w Chabienicach, gdzie po-
prowadził budowę dwóch 
bocznych ołtarzy w kościele,  
a także wieży i budynku go-
spodarczego. 

Ostatnim miejscem spra-
wowania funkcji proboszcza 
była Góra Świętej Małgorza-
ty koło Łęczycy, do której zo-
stał skierowany w 1988 roku.  
W tej parafii zdecydował  
o przeprowadzeniu remontu 
szczytu kościoła, dzwonnicy, 
plebanii i budynku gospodar-
czego oraz o budowie domu 
katechetycznego. Był dumny 
z tych inwestycji, choć miał 

świadomość, że w parafii zie-
mia była żyzna, a ludzie praco-
wici, jednak mało ofiarni...  

W tej właśnie parafii do-
świadczył tragedii, która zmie-
niła jego życie. W 1991 roku 
bandyci napadli plebanię, zabi-
li jego gospodynię, a ks. Julia-
na pobili i związali, tak prze-
leżał całą noc. Cudem przeżył, 
ale doznał uszczerbku na zdro-
wiu. Sprawa była bardzo gło-
śnia w całej Polsce. Sprawców 
napadu poszukiwano m.in. po-
przez program telewizyjny 997. 
Niestety pozostali oni bezkarni.

Do wydarzeń tego dnia przez 
kolejne lata niemal nie wracał. Je-
śli już o tym mówił, to dla jego 
otoczenia jasne było to, że bar-
dzo przeżył śmierć gospody-
ni, której nie powinien był nigdy 
spotkać taki los. Nad sobą się nie 
użalał. Zrezygnował jednak z pro-
bostwa i przeszedł na emeryturę. 
Zamieszkał jako rezydent w pa-
rafii św. Bartłomieja w Domanie-
wicach, gdzie proboszczem był 
jego serdeczny kolega ks. Stani-
sław Dusiło (obecnie rezydent pa-
rafii w Łyszkowicach). W Doma-
niewicach mieszkał kolejne lata, 
gdy proboszczem był ks. Piotr 
Żądło. U kresu życia przeniósł się 
do Domu Kapłana Seniora w So-
chaczewie. Zmarł 9 grudnia 2012 
roku, mając 79 lat, z których 56 
poświęcił kapłaństwu.     

Ks. Julian Ryznar pochowany 
został we wspomnianym Ostro-
wie koło Przeworska, z którym 
jego rodzina związała się w cza-
sie II wojny światowej, gdzie 
chodził do szkoły podstawowej  
i średniej. Zanim jednak tam tra-
fił, pierwsza msza św. pogrzebo-
wa została odprawiona w Doma-
niewicach. Prosił o to w swoim 
testamencie, który złożył na ręce 

Ks. Julian Ryznar (1933-2012)
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��22 marca o godz. 23.55 na 
ulicy Łódzkiej w Łowiczu policjanci 
zatrzymali 25-latka z Łowicza, który 
jechał rowerem po spożyciu alko-
holu. Mężczyzna miał w organizmie 
0,26 mg/dm³ alkoholu w wydycha-
nym powietrzu.

��23 marca o godz. 10.15 na 
drodze krajowej nr 14 w Jamnie 

funkcjonariusze zatrzymali męż-
czyznę, który jechał Polonezem. 
Badanie wykazało, że 50-latek 
z powiatu łowickiego miał  
0,92 mg/dm³ alkoholu w wydy-
chanym powietrzu.

��24 marca o godz. 16.20  
w Skowrodzie w gminie Chąśno zo-
stał zatrzymany 32-letni mężczyzna 

z powiatu łowickiego, który jechał 
rowerem. Miał on w organizmie 
0,59 mg/dm³ alkoholu.

��25 marca o godz. 7.08 na uli-
cy Szarych Szeregów w Łowiczu 
policjanci zatrzymali 58-letniego 
mieszkańca Łowicza. Jechał on 
Fiatem Siena, mając w organizmie  
0,27 mg/dm³ alkoholu. 

Zmarł miłośnik Łowickiego
Pogrzeb Janusza Kaźmier-

czaka – muzyka szczególnie 
zasłużonego dla zachowania  
i propagowania łowickiej muzy-
ki ludowej, odbył się 26 marca  
w Łodzi. 

Urodził się w 1932 r. w Go-
leńsku. Jako 7-letni chłopiec 
rozpoczął naukę gry na harmo-
nii. W 1946 roku w Liceum Pe-
dagogicznym w Łowiczu poznał 
Henryka Rogalę, Zenona Jagieł-
łę i wspólnie stworzyli „wziętą 
kapelę ludową”. W 1953 roku 
przy domu kultury zorganizował 

Zespół Pieśni i Tańca Ziemi Ło-
wickiej, którego został kierowni-
kiem muzycznym. W 1957 r., na 
blisko 25 lat, związał się z Pol-
skim Radiem w audycji „Wesoły 
autobus”.Współpracował z wie-
loma zespołami ludowymi.

W 2011 roku, w chodniku 
na Starym Rynku w Łowiczu, 
został uhonorowany wmuro-
waniem „Gwiozdy łowickiej”, 
bardzo cieszył się ze zorgani-
zowanego wtedy dlań benefisu. 
Wspomnienie o Nim wkrótce na 
łamach NŁ. 
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Tradycja | Wielkanocne święcenie pól – tradycja, która nie umarła

Chorągwie, kotły, 
kopce i fryce
Podczas obchodów świąt Wielkiejnocy przenikają się sfery religijna i obrzędowa.  
W naszej lokalnej tradycji było to bardzo widoczne – i nie wszystko zanikło.

W Wielką Sobotę wstawano 
o świcie, by obmyć się w bie-
żącej wodzie, do dziś święcimy 
pokarmy. W Wielkanoc poran-
nej procesji towarzyszą wystrza-
ły, Poniedziałek Wielkanoc-
ny wiąże się natomiast głównie  
z polewaniem wodą. Mało kto 
pamięta, że z tym dniem łączy 
się też inny, ważny obrzęd, któ-
ry zachował się jeszcze w kilku-
nastu wsiach dawnego Księstwa 
Łowickiego.

Aniela Chmielińska, znaw-
czyni zwyczajów księżackich, 
tak o tym pisała: – Przed świ-
taniem wyrusza młodzież, aby 
obejść pole przy śpiewie pieśni 
o Zmartwychwstaniu; na kop-
cach granicznych zakopuje pal-
mę święconą, odmawia modli-
twy(...) Obchodzenie pól jest 
zwyczajem, który sięga korze-
niami do pradawnych czasów. 
Miało ono sprowadzić błogosła-
wieństwo na zasiewy, dać dobry 
urodzaj i odwrócić wszelkie nie-
szczęścia, jak gradobicia, susze 
czy powódź. 

Dlaczego obchodzono kop-
ce graniczne? Ponieważ podział 
przestrzeni, którego wyrazem 
jest granica, w tradycyjnej kul-
turze był znaczącym elementem 
postrzegania otaczającego świa-
ta. W celu zapewnienia trwało-
ści tych granic, z czasem zrodził 
się zwyczaj ich okrążania. 

W wydarzeniu tym bra-
li udział tylko mężczyźni, za-
zwyczaj powyżej osiemnaste-
go roku życia. Młodzi chłopcy, 
gdy wstępowali do grona chorą-
gwiarzy musieli się wkupić pie-
niędzmi lub wódką. Poza tym 
podczas swojego pierwszego 
obchodu musieli dźwigać ko-
cioł przed bębnistą. Kocioł był 
niezbędnym rekwizytem tego 
wydarzenia, ponieważ jego 
dźwięk w Łowickiem był koja-

rzony z radością i doniosłą uro-
czystością. 

W Wielką Niedzielę należa-
ło wziąć z kościoła chorągiew, 
odświeżyć ją i ubrać kwiatami. 
Wymarsz procesji z chorągwią 
następował tuż po północy. Idąc 
granicami pól swojej wsi, chorą-
gwiarze śpiewali pieśni wielka-
nocne, typu: Wesoły nam dzień 
dziś nastał, Zwycięzca śmier-
ci czy Chrystus zmartwych-
stan jest. Przy każdym kopcu 
granicznym zatrzymywano się  
i obchodzono trzy razy, waląc  
w bęben i strzelając z kalichlor-
ku. Zwyczaj ten miał odstraszać 
zło za pomocą hałasu. Następ-
nie zakopywano w kopcu gałąz-
ki poświęconej palmy lub wkła-
dano na niego ciernie oraz go 
święcono. 

W niektórych wsiach przy 
kopcu granicznym palono rów-
nież pochodnie ze słomy. Z cza-
sem do tego obyczaju zaczęto 
wprowadzać przedmioty wyko-
rzystywane podczas ceremonii 
religijnych, takie jak święte ob-
razy czy kołatki.

Po obejściu granicy pól nad 
ranem chorągwiarze przecho-
dzili przez wieś, śpiewając i za-
trzymując się przed każdym do-
mem. Święcili domy i zbierali 
dyngus. Kiedyś były to zazwy-
czaj jajka zbierane do koszyka. 
Współcześnie są to raczej pie-
niądze. 

Jak to jest teraz
Zwyczaj ten przetrwał w kil-

kunastu miejscowościach po-
wiatu łowickiego, są to m.in.: 

Płaskocin, Sromów, Łaguszew, 
Boczki, Bobrowniki, Błędów, 
Zabostów, Gągolin, Kompi-
na czy Strzelcew. W Boczkach 
Chełmońskich chorągwia-
rze wyruszają już o 1 w nocy,  
w Bobrownikach, gdzie mają 
do przejścia, bagatela, około  
25 km, ruszają ok. 3 nad ranem, 
a w Sromowie dopiero około 5.

Przeważnie niosą chorągiew, 
która została ufundowana przez 
daną wieś, a która znajduje się  
w kościele i używa się jej pod-
czas procesji. W Sromowie na-
tomiast jest trochę inaczej. 
Chorągiew, której używa się  
w Poniedziałek Wielkanocny, 
znajduje się w prywatnym domu 
na wsi i służy jedynie na tę oka-
zję. Zresztą nie przedstawia ona 
Chrystusa Zmartwychwstałego, 
lecz z jednej strony obraz Boże-
go Serca, a z drugiej św. Wojcie-
cha, patrona parafii w Kompinie. 
W Boczkach chorągiew niesio-
na przez wieś podczas procesji 
niesiona jest czerwoną stroną do 
przodu, natomiast chorągwiarze 
po polach noszą ją zieloną stro-
ną ku frontowi. 

W momencie obchodzenia 
kopcy też widać pewne różnice. 
W Boczkach Chełmońskich tra-
dycyjnie wbija się w kopiec pa-
lemkę, kładzie krzyżyk i wypo-

wiadając słowa modlitwy: „Od 
powietrza, głodu, ognia i wojny 
wybaw nas, Panie”, jeden z cho-
rągwiarzy robi wodą świeconą 
znak krzyża, po czym to samo 
robi drzewcem chorągwi na zie-
mi. Podczas tej ceremonii or-
szak obchodzi kopiec trzy razy. 
W Bobrownikach natomiast nad 
każdym kopcem odmawia się 
inną litanię, a w Sromowie Oj-
cze Nasz, Zdrowaś Mario i Od 
powietrza, głodu, ognia i woj-
ny..., a przy kopcu granicznym  
z Boczkami Litanię do NMP.

Chorągwiarze, idący wzdłuż 
granicy, często napotykają na 
podobny orszak swoich sąsia-
dów. – W Bobrownikach panuje 
tradycja, że młodsza chorągiew 
trzykrotnie kłania się starszej. 
Jeżeli chorągwiarze spotyka-
ją się przy jednym granicznym 
kopcu, wówczas młodsza prze-
puszcza starszą. – Kiedy spoty-
kamy się z chorągwią z Płasko-
cina, składamy sobie potrójny 
pokłon, a następnie składamy 
życzenia i polewamy perfuma-
mi – mówi Wojciech Brzozow-
ski, który z chorągwią po Sro-
mowie i Ostrowcu chodzi już 
ponad 30 lat. 

W Boczkach natomiast wy-
gląda to trochę inaczej. Gdy or-
szak, maszerując po wąskiej gra-
nicy wsi, napotkał chorągwiarzy 
z innej wsi, nie mógł dopuścić 
do tego, by został zepchnięty  
z tej granicy. Zepchnięcie z dro-
gi oznaczało poniżenie dla jej 
mieszkańców. Niejednokrotnie 
dochodziło do bardzo poważ-
nych potyczek.

Chorągwiarze, idąc wsią, 
święcą wszystkie domy i zatrzy-
mują się przy każdym krzyżu 
bądź kapliczce, przed którymi 
oddają pokłon. Chorągwiarze 
z Bobrownik idą również na 

cmentarz, gdzie odmawiają Li-
tanię do Wszystkich Świętych

Fryce, ognisko 
i inne obyczaje 
Najstarszy uczestnik tego ob-

rzędu, którego udało nam się 
zlokalizować, to pan Jan Przy-
życki z Bobrownik, który ma  
73 lata i jeżeli pójdzie w tym 
roku z chorągwią, będzie to jego 
60 raz. Najmłodsi uczestnicy, 
którzy pierwszy raz idą z chorą-
gwią, nazywani są frycami. Taki 
fryc, chłopak zazwyczaj w wie-
ku od 15 do 18 lat, w różnych 
miejscowościach musi spełniać 
różne obowiązki. 

W Bobrownikach istnieje do-
datkowy kopiec zwany frycow-
skim. W miejscu tym fryc zosta-
je wyświęcony, czyli uroczyście 
przyjmowany do grupy. Ten  
w podzięce wnosi frycowe, tzn. 
napitek bądź jedzenie. W Bocz-
kach fryc, poza tym, że musi się 
wkupić w towarzystwo wódką 
bądź jedzeniem, musi wypełniać 
mało wdzięczne obowiązki, np. 
noszenie snopków do pierwsze-
go kopca, trzymanie chorągwi 
podczas postoju i bezwzględne 
wykonywanie obowiązków wy-
danych przez najstarszych. 

– Od dwóch lat jako fryc cho-
dzi mój syn Maciek – opowiada 
Wojciech Brzozowski. Do jego 
zadań należy niesienie palem  
i święconej wody. Poza tym pa-
nuje tam zwyczaj, że każde-
go fryca podrzuca się na gru-
bym kiju, dopóki się nie wykupi.  
W Sromowie chorągiew zawsze 
niesie kawaler, a ten, który bę-
dzie się żenił danego roku, nie-
sie ją przez swoją wieś.

W tradycji chodzenia z chorą-
gwią obowiązkowe stało się roz-
palenie ogniska podczas posto-
ju i zorganizowanie śniadania. 
Jak co roku ja organizuję śnia-
danie – mówił nam Zbigniew 
Szymański, który z chorągwią 
po Bobrownikach chodzi od  
30 lat. W Wielką Sobotę po war-
cie przy Grobie Pańskim oma-
wiamy szczegóły ze strażakami 
i później jest już wszystko jasne. 
W śniadaniu uczestniczy z nami 
ksiądz proboszcz – mówił dalej. 

Dlaczego idę  
z chorągwią? 
Jarosław Owczarek z Bo-

brownik ma 30 lat, a już od  
12 lat chodzi świecić pola. – 
Mimo że nie jestem rolnikiem, 
nie zajmuję się tym, to uważam, 
że muszę iść, żeby tę tradycję 
podtrzymać. Chodził mój dzia-
dek, ojciec, szwagier i ja też cho-
dzę. Nie wyobrażam sobie żeby 
nie iść. W tym roku, nawet jeże-
li będzie bardzo zimno, to ubiorę 
się cieplej i pójdę – mówi. – Ni-
kogo specjalnie nie trzeba zwo-
ływać, każdy wie, że idziemy  
i jak ma życzenie, to idzie  
z nami. Co roku idzie mniej wię-
cej 30 osób – twierdzi Szymań-
ski. 

Zwyczaj ten przetrwał 
w kilkunastu 
miejscowościach 
powiatu łowickiego, 
są to m.in.: Płaskocin, 
Sromów, Łaguszew, 
Boczki, Bobrowniki, 
Błędów, Zabostów, 
Gągolin, Kompina  
czy Strzelcew.

łowickiego biskupa.  Jego proś-
ba została spełniona, a na mszy 
nie zabrakło bp. Andrzeja Dziu-
by, księży z diecezji łódzkiej i ło-
wickiej z ks. Piotrem Żądło, ks. 
Sławomirem Sobierajskim oraz 
obecnym proboszczem parafii 
w Domaniewicach ks. Zbignie-
wem Łuczakiem. Pomimo, że 
liturgia sprawowana była w po-
łudnie, w dzień powszedni, pa-
rafianie również licznie przyszli 
pożegnać ks. Juliana. 

*** 
– Znałem go dobrze, bo  

w naszej parafii spędził około 
20 lat – mówi Andrzej Marat, 
sołtys Starych Grudz. Jego zda-
niem był wyjątkowy ze względu 
na swoją wiarę i pogodę ducha. 
– Był wspaniałym księdzem  
i bardzo dobrym człowiekiem. 
Miał w sobie tyle ciepła i życz-
liwości wobec ludzi, pomimo 
że tak bardzo został przez ludzi 
skrzywdzony. 

Nasz rozmówca wspomina, 
że rezydent umiał ludzi słuchać 
i wiele osób chciało z nim po-
rozmawiać. Emanował od nie-
go prawdziwy duch wiary. Do 
domaniewickiej parafii wprowa-
dził wiele radości, czym zyskał 
sobie sympatię dzieci, ale też ca-
łych rodzin.  

– Przez parafian była bardzo 
lubiany i jest dobrze wspomina-
ny. Chyba każdy, kto go pamięta, 
mógłby coś dobrego o nim po-
wiedzieć – mówi Stanisław Jóź-
wicki z Domaniewic. – Przede 
wszystkim lubił ludzi i był sym-
patyczny. Poza kościołem widać 
było jego bezpośredniość i po-
czucie humoru. 

– Głosił proste kazania, do-
stępne dla ludzi, był ludzki  
i swojski – wspomina Stefan 
Wolski z Domaniewic. Szano-
wał księdza za to, że pomimo 
słabego zdrowia i tuszy nie pod-
dawał się i widać było, że z ra-
dością wykonuje swoją posługę.  
O tym też opowiadał dzienni-
karce Niedzieli Łowickiej Izabe-
li Sałek, która z nim rozmawia-
ła w 2001 roku, gdy obchodził 
jubileusz 45-lecia swojego ka-
płaństwa. Wyznał wtedy m. in. 
– Moją dewizą życiową są słowa 
ze Starego Testamentu: In sudo-
re vutus – W pocie czoła. Dlate-
go nie oszczędzał się. 

Nieborów
Świętowano  
w Białej Damie

Z jednodniowym wyprzedze-
niem – 7 marca, Koła Gospodyń 
Wiejskich z gminy Nieborów  
uroczyście obchodziły Dzień Ko-
biet. Impreza została zorganizo-
wana w restauracji Biała Dama. 
Oprócz pań z wszystkich dwu-
nastu kół z gminy na uroczystość 
przybyli zaproszeni goście, m.in. 
starosta łowicki, wójt gminy, pre-
zes straży pożarnej i proboszcz 
lokalnej parafii. Łącznie przybyło 
ponad 120 osób. 

Po części oficjalnej, złożonej 
z przemówień i życzeń, podano 
smaczny obiad. Zabawę umila-
ła gościom kapela ludowa Beł-
chowiacy, mogąca się pochwa-
lić wyróżnieniami w przeglądach 
klubów seniora na szczeblu wo-
jewódzkim. O dużym uznaniu 
dla kół gospodyń z gminy Nie-
borów mówił starosta Krzysztof 
Figat. Jego zdaniem wykonują 
one świetną pracę przez cały rok  
i mają nieoceniony wkład w roz-
wój lokalnej społeczności i pro-
mocję okolicy. Nie wyobraża so-
bie, by miał na ich uroczystość 
nie przybyć. � tm

Katarzyna
Piotrkiewicz

kasia.piotrkiewicz@lowiczanin.info

Najmłodsi uczestnicy, 
którzy pierwszy raz idą 
z chorągwią, nazywani 
są frycami.

Chodził mój dziadek, 
ojciec, szwagier  
i ja też chodzę.  
Nie wyobrażam sobie, 
żeby nie iść.

Obchodząc granice wsi, chorągwiarze śpiewają pieśni Wielkanocne. Po każdej zwrotce słychać uderzenia 
w kocioł, który niosą dwaj mężczyźni, a trzeci bębni. 

Chorągwiarze z Bobrownik. W 2012 r. najmłodszym uczestnikiem  
był 10-letni Szymon Sierota, najstarszym 72-letni Jan Przyżycki,  
który chodzi z chorągwią od 12 roku życia. 
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Aktualności

Straż pożarna | Krajowy System Ratowniczo-Gaśniczy

Więcej jednostek musi oznaczać
poprawę bezpieczeństwa
Państwowa Straż Pożarna w Łowiczu planuje zwiększyć liczbę 
jednostek Ochotniczych Straży Pożarnych należących do Krajowego 
Systemu Ratowniczo-Gaśniczego. Być może jeszcze w tym roku wejdą 
do niego trzy jednostki OSP z: Kalenic, Dzierzgowa i Bobrownik.

W skład krajowego systemu  
w powiecie łowickim wchodzi 16 
jednostek OSP oraz jednostka za-
wodowa PSP w Łowiczu, która 
nadzoruje i koordynuje działania 
ratowniczo-gaśnicze na terenie 
powiatu łowickiego. Jak informu-
je rzecznik prasowy PSP w Łowi-
czu Jan Gładys, kolejne trzy jed-
nostki OSP aspirują do włączenia 
do KSR-G, ale nie wiadomo kie-

dy ani czy w ogóle zostaną przy-
jęte. – Prowadzimy niezbędne 
szkolenia podstawowe dla straża-
ków-ochotników. Są wśród nich 
członkowie OSP w Kalenicach, 
Dzierzgowie i Bobrownikach, ale 
to nie znaczy, że te jednostki na 
pewno wejdą do systemu KSR-G, 
ponieważ muszą one spełnić wie-
le wymogów – mówi. Jednym 
z najważniejszych jest posiada-
nie co najmniej dwóch średnich 
wozów gaśniczych, 4 aparatów 
ochronnych dróg oddechowych 
oraz kombinezonów i sprzętu 
dla 12 członków dwóch zastę-

pów. Obecnie OSP z Bobrownik 
i Dzierzgowa mają po dwa takie 
auta, natomiast jednostka w Ka-
lenicach dysponuje tylko jednym, 
ale stara się o pozyskanie kolejne-
go wozu bojowego takiej klasy. 

Ponadto przynajmniej 12 dru-
hów z danej jednostki OSP musi 
przejść trwające 112 godzin szko-
lenie podstawowe, które przepro-
wadza jednostka koordynująca – 
PSP w Łowiczu. Członek zastępu 
zgłoszony do KSR-G musi mieć 
skończone przynajmniej 18 lat, 
ale nie więcej niż 65, i posiadać 
aktualne badania lekarskie. 

Analizując przygotowania pod 
względem szkoleń bardzo dobrze 
wypadają jednostki z Kalenic  
i Dzierzgowa, które przeszkoli-
ły już odpowiednio 12 i 10 osób.  
– OSP Dzierzgów jest w kom-
fortowej sytuacji, ponieważ kilku 
członków tej jednostki jest zawo-
dowymi strażakami i nie muszą 
oni przechodzić takich szkoleń – 
wyjaśnia Jan Gładys.

Szkolenia podstawowe nie są 
jedynymi, które muszą przejść 
członkowie jednostki OSP aspi-
rującej do wejścia do KSR-
-G. Strażacy-ochotnicy muszą 
stawić się także na szkolenia  
z zakresu ratownictwa technicz-
nego, a kierowcy i dowódcy  
zobowiązani są przejść dodat-
kowe szkolenia indywidual-
ne związane ze swoją funkcją  
w jednostce.

Rozszerzenie systemu KSR-
-G ma na celu zabezpieczenie 
powiatu łowickiego na wypadek 
zaistnienia różnych zagrożeń. 
Został on stworzony m.in. w celu 
prognozowania, rozpoznawania 
i zwalczania pożarów, klęsk ży-
wiołowych lub innych miejsco-
wych zagrożeń. Kiedy na terenie 
powiatu łowickiego organizowa-
no KSR-G, zakładano, że znaj-
dą się w nim przynajmniej po  
2 jednostki OSP z danej gminy. 
Ta koncepcja nie została do koń-
ca zrealizowana, gdyż z terenu 3 
gmin wiejskich (Chąśno, Łowicz 
i Łyszkowice) do systemu weszło 
tylko po 1 jednostce OSP.

W tę koncepcję wpisuje się 
zatem włączenie do KSR-G jed-
nostki z Kalenic (gm. Łyszko-
wice). Rozważając akces OSP  
z Bobrownik i Dzierzgowa po-

jawia się natomiast pytanie: czy 
gminie Nieborów są potrzebne 
kolejne jednostki straży pożar-
nych o takim statucie, ponieważ 
obecnie działają tam już jednost-
ki OSP z Nieborowa i Bednar 
Wsi, które należą do KSR-G. 

Rzecznik PSP Jan Gładys 
stwierdził, że dobrze byłoby, gdy-
by w każdej gminie były 2 jed-
nostki należące do powiatowe-
go systemu KSR-G, ale przecież 
druhów z żadnej wsi nie można 
zmusić do szkoleń. Z kolei jeżeli 
w danej OSP pojawiają się osoby, 
które mają motywację i ambicję, 
żeby polepszyć status jednost-
ki, to trzeba takich ludzi wspie-
rać. Gładys udowodnił także, że 
przystąpienie do systemu KSR-
-G kolejnych dwóch jednostek  
z gminy Łowicz można sensow-
nie uzasadnić. – Bobrowniki leżą 
blisko gminy Łowicz i zabezpie-
czałyby także duży obszar tej 
gminy, ponieważ jedyna jednost-
ka skupiona w KSR-G z tej gminy  
– OSP Bocheń leży po drugiej 
stronie Łowicza. Z kolei jednostka  
w Dzierzgowie leży tuż obok wę-
zła Nieborów, którym wjeżdża 
się na autostradę A2 i mogłaby 
angażować się także w ratownic-
two drogowe właśnie na A2. 

Daniel Bury (ZS nr 3 w Łowiczu) odbiera dyplom zwycięzcy miejskiego etapu konkursu pożarniczego z rąk 
Waldemara Krajewskiego.

Tomasz
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Łowicz | Powiatowy etap turnieju wiedzy pożarniczej

Strażacy sprawdzali wiedzę uczniów
Zakończył się 
zorganizowany w Zespole 
Szkół Ponadgimnazjalnych 
nr 2 w Łowiczu trzeci, 
powiatowy etap turnieju 
wiedzy pożarniczej 
„Młodzież zapobiega 
pożarom”.

Turniej jest organizowany 
przez Zarząd Główny Ochot-
niczych Straży Pożarnych Rze-
czypospolitej Polskiej, rozgry-
wany jest w wielu miastach całej 
Polski. Wiedzę młodzieży z za-
kresu przepisów prawa pożaro-
wego, ochrony ludności, eko-
logii i ratownictwa sprawdziło 
jury złożone z członków OSP. 
Dwa poprzednie etapy wyłoniły  
56 najlepszych uczestników  
w powiecie podzielonych na trzy 
kategorie wiekowe.

W grupie dla szkół podsta-
wowych, dla których konkurs 
zakończył się na części pisem-
nej, najlepsi okazali się kolej-
no Michał Wawrzyńczak ze SP  
w Łyszkowicach, Artur Ciapała 
z SP w Bąkowie i Dominik Jam-
roziak z SP w Kiernozi.

W kategoriach gimnazjów 
oraz szkół ponadgimnazjalnych 
konkurs otwierał również test 
pisemny, ale końcowe wyniki 
wyłoniła dopiero druga część,  
w której oceniano ustne od-
powiedzi na pytania komisji. 
Wśród gimnazjalistów najlepsza 
okazała się Katarzyna Masłow-
ska z Gimnazjum w Zdunach,  
a tuż za nią uplasowali się Agata 
Wieteska z Gimnazjum w Bie-
lawach i  Jan Wójcik, również  
z Gimnazjum w Zdunach.

W kategorii szkół ponadgim-
nazjalnych bezkonkurencyjny 

był Daniel Bury z Zespołu Szkół 
nr 2 w Łowiczu, który wcze-
śniej, 4 marca, był także najlep-
szy w eliminacjach miejskich.  
Drugi był jego szkolny kolega 
Kacper Wilk, a trzeci, podobnie 
jak w eliminacjach łowickich, 
Mateusz Wojciechowski z II LO.

Oprócz dyplomów, najlepsi 
otrzymali także książki, ufundo-
wane przez starostę łowickiego 
Krzysztofa Figata i komendanta 
powiatowego Państwowej Straży 
Pożarnej w Łowiczu bryg. Jacka 
Szeligowskiego. Co ważne, trój-
ka zwycięzców każdej kategorii 
będzie  miała okazję zaprezen-
tować się w kolejnym etapie – na 
szczeblu wojewódzkim, w kwiet-
niu (dokładny termin nie jest 
jeszcze ustalony). Finał konkur-
su, w którym zmierzą się najlep-
si w całym kraju, ma zostać prze-
prowadzony do końca maja. � tm

PIOtr
wolski

piotr.wolski@lowiczanin.info
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Karsznice Duże | OSP

Druhowie pokazali nowy sprzęt
16 marca w remizie strażac-

kiej w Karsznicach Dużych  
w gminie Chąśno spotkali się 
druhowie jednostki i zaproszeni 
goście, by podsumować miniony 
rok działalności. Spotkanie było 
także okazją do zaprezentowania 
nowego sprzętu, którym od listo-
pada dysponuje jednostka. Są to 
motopompa szlamowa wykorzy-
stywana do pompowania brudnej 
wody z zalanych pomieszczeń. 
Pompuje ona 2000 litrów wody 
na minutę. – Był taki rok, że Ło-
wicz był zalewany, a my często 
pomagaliśmy. Wtedy taka pom-
pa jest nieoceniona – mówi Da-
riusz Jaros, naczelnik jednostki. 

Strażacy zakupili także pom-
pę pożarniczą pływającą na wo-
dzie, która służy do pompowania 
czystej wody. Ma ona podobne 
moce jak motomopma szlamo-
wa. Środki na zakup motopomp 

strażacy dostali z Urzędu Mar-
szałkowskiego w Łodzi. 

Nowym zakupem jest tak-
że wentylator oddymiający, 
który wydmuchuje dym z po-
mieszczeń. Przydatny on będzie 
głównie w czasie gaszenia po-
żarów lub też przy innych zady-
mieniach. Zakup ten sfinansował 
Urząd Gminy w Chąśnie. Był to 
koszt 6700 zł, a łącznie zakupy 
wyniosły 18 tys. zł. 

– Staramy się często uzupeł-
niać sprzęt – mówi prezes Da-
riusz Koza. Dodaje on jednak, że 
póki co, nowy sprzęt czeka na od-
powiedni moment, kiedy będzie 
potrzebny.  

W spotkaniu uczestniczy-
ło kilkudziesięciu strażaków.  
Druhowie wysłuchali sprawoz-
dań z działalności OSP, a później 
zostali zaproszeni na przygoto-
wany poczęstunek. � am       Dariusz Koza i Dariusz Jaros prezentują nowy sprzęt strażacki, którym od listopada dysponuje jednostka.
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Chąśno
Echa Gminnego 
Dnia Kobiet

– Zdenerwowałam się, jak 
przeczytałam w poprzednim nu-
merze gazety, że panie same 
przygotowały Dzień Kobiet u nas 
w bibliotece... – interweniowała 
w redakcji NŁ dyrektor Gminnej 
Biblioteki Publicznej w Chąśnie 
Renata Stanisławska. Spotka-
nia z okazji Dnia Kobiet orga-
nizowane są w tej gminie w sali 
nad biblioteką od wielu już lat  
i od wielu lat czynnie uczestniczy  
w przygotowywaniu ich miejsco-
wa biblioteka. Pisząc o tym, że 
kobiety z gminy Chąśno kolejny 
raz pokazały, że potrafią zorgani-
zować świetną imprezę i że same 
przygotowały spotkanie z okazji 
swojego święta chcieliśmy pod-
kreślić, że zrobiły to bez więk-
szej pomocy mężczyzn, a nie bez 
udziału biblioteki, w której zresz-
tą też pracują same panie. � mak 

Mastki | Pierwszy dzień wiosny szkół z Mastek i Błędowa

Pinokio na żywo ze Szczecina
Chociaż aura na zewnątrz raczej o tym nie 
przypominała, to uczniowie ze Szkoły Podstawowej  
w Mastkach oraz z Zespołu Szkół Publicznych  
w Błędowie, nie mogli zapomnieć o pierwszym dniu 
wiosny. W czwartek, 21 marca, podopieczni obu tych 
placówek spotkali się w Mastkach, gdzie wspólnie 
uczestniczyli w kilku specjalnych atrakcjach.

Rozpoczęli rano, tradycyjnym 
topieniem marzanny w tamtej-
szej rzece Nidzie. Chociaż ku-
kły szybko poszły na dno, nie 
było widać przebłysków wiosny 
– śnieg wciąż padał, to jednak 
wcale nie przeszkadzało dzie-
ciom w zabawie. 

Po powrocie do szkoły, 
uczniowie uczestniczyli w krót-
kim przeszkoleniu z zakresu 
udzielania pierwszej pomocy. 
Przygotowali je i poprowadzili 
słuchacze drugiego roku Szko-
ły Policealnej Samorządu Wo-
jewódzkiego Łódzkiego w Ło-
wiczu – Małgorzata Guzek, 

Tomasz Bończak, Arkadiusz 
Pudłowski i Krzysztof Selenta. 
Składało się z ono pogadanek  
– oddzielnych dla młodszej  
i starszej grupy wiekowej, pro-
jekcji filmu z zakresu podstaw 
ratownictwa i oczywiście ćwi-
czeń na fantomach. Prowadzący 
dokładnie wyjaśnili też, jak na-
leży prawidłowo wzywać pomoc 
telefonicznie, a za pomoce na-
ukowe posłużyły wycięte z kar-
tonu telefony komórkowe.

W Szczecinie,  
ale w Mastkach
Główną atrakcję tego dnia  

w Mastkach umożliwił udział 
szkół w projekcie Telewizji Pol-
skiej „Internetowy teatr dla 
szkół”. O 11.30 zgromadzeni 
uczniowie obu placówek obejrze-
li poprzez internetową transmisję 
na żywo ze Szczecina wystawio-

ny przez tamtejszy Teatr Lalek 
Pleciuga spektakl w reżyserii 
Ireneusza Maciejewskiego „Pi-
nokio”, według powieści Car-
lo Collodiego. W sztuce połą-

czono elementy gry aktorskiej 
i teatru kukiełkowego. Mogły 
ją oglądać równocześnie ty-
siące uczniów z małych miej-
scowości rozsianych po całej 

Polsce, a nowatorskie sztucz-
ki techniczne, takie jak prze-
suwająca się chwilami po wi-
downi kamera operatora, miały 
wzmacniać wrażenie przeby-

wania w prawdziwym teatrze. 
Tego typu pokazy, zgodnie  
z założeniami projektu, mają 
być wyświetlane w szkole przy-
najmniej raz w miesiącu. Przed-
sięwzięcie TVP ma na celu 
popularyzowanie kultury wyso-
kiej w atrakcyjnej formie, głów-
nie wśród dzieci z wiejskich 
szkół, które nie zawsze mają 
możliwość oglądania sztuki na 
żywo.

– To było fajne przeżycie – 
mówili Mateusz Siekiera (prze-
wodniczący samorządu Szko-
ły Podstawowej w Mastkach) 
i jego kolega Wiktor Bieniek. 
– Czuliśmy się jak w prawdzi-
wym teatrze. Sztuka była cieka-
wa, chociaż znaliśmy „Pinokia” 
wcześniej. Tylko nagłośnienie 
było słabe, momentami było za 
cicho.

Po spektaklu trwającym  
około godzinę, uczniowie brali 
jeszcze udział w szkolnych kon-
kursach i zawodach sportowych, 
cały dzień upłynął im więc pod 
znakiem rozrywek i atrakcji. 

Czuliśmy się jak  
w prawdziwym teatrze. 
Sztuka była ciekawa, 
chociaż znaliśmy 
„Pinokia” wcześniej.

Tomasz
Matusiak

tomasz.matusiak@lowiczanin.info

Uczeń Szkoły Podstawowej w Mastkach Tomasz Rojek ćwiczy resuscytację na fantomie podczas szkolenia 
zorganizowanego przez słuchaczy Policealnej Szkoły Samorządu Wojewódzkiego w Łowiczu.
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Bolimów | Spotkanie członków UTW

Czuć się Księżakiem to nie ujma
O cechach wyróżniających dany region i o tym, czym jest rok obrzędowy 
w kulturze ludowej, mówiła Hanna Kuberska-Skrzydło z Łódzkiego Domu 
Kultury, podczas wykładu wygłoszonego w ramach Uniwersytetu  
Trzeciego Wieku w Gminnym Ośrodku Kultury w Bolimowie 14 marca.

W spotkaniu uczestniczyło 
około 20 osób. Warto na po-
czątku wspomnieć, że choć 
gmina Bolimów nigdy do Księ-
stwa Łowickiego nie należa-
ła, to jej mieszkańcy doskonale 
znają zwyczaje i tradycje Księ-
żaków. Niektórzy z nich czują 
się związani z ziemią łowicką, 
chętnie zakładają stroje łowic-
kie na różne okazje oraz uczą 
się tworzyć łowickie wycinan-
ki. Wykład etnograf był więc 
dla nich interesujący, o czym 
świadczy też fakt, że seniorzy 
chętnie podejmowali dyskusje 
na różne tematy dotyczące kul-
tury ludowej. 

Etnograf przekonywała se-
niorów, że siła każdego regio-
nu tkwi w jego cechach roz-
poznawczych: budownictwie, 
stroju, muzyce i języku. Nie-
wątpliwie region łowicki miał 
kiedyś te wszystkie cechy i do 
dziś zachował na przykład strój 
łowicki. Jest on rozpoznawal-
ny i wyróżnia Łowiczaków. Se-

niorzy zwrócili jednak od razu 
uwagę, że strój łowicki nie jest 
jednakowy w każdej części po-
wiatu łowickiego. – Inne ma 
stroje Złaków Kościelny, a inne 
Kocierzew – mówiła Krysty-
na Sobieraj. – Co wieś, to inna 

pieśń. Rzeczywiście, każda pa-
rafia ma trochę inny strój – od-
powiedziała prelegentka.  

Kuberska-Skrzydło chwali-
ła seniorów za to, że bawią się 
kulturą ludową, tzn. uczestniczą 
w różnych warsztatach i spotka-

niach ludowych. – Jest przepięk-
na moda na ludowość – twierdzi 
Skrzydło. Podkreślała, że czuć 
się Księżakiem to nie ujma. 

Warto też notować to wszyst-
ko, co wyróżnia region. Niewie-
le jest bowiem kompleksowych 
opracowań, które opisują region 
łowickich. Czytając na przykład 
książkę Anieli Chmielińskiej, 
warto wziąć pod uwagę to, że pi-
sała ją mieszczka, według której 
każdy Łowiczanin to dorodny 
mężczyzna, który posiada jedne-
go konia i 2 krowy, co było mało 
prawdopodobne. 

Etnograf omówiła również 
zwyczaje i obrzędy obchodzo-
ne w Łowickiem. – Życie chło-
pa regulował rytm natury – pod-
kreślała. Rok wsi zaczynał się 
od adwentu. W okresie Bożego 
Narodzenia ważne było dla rol-
ników chodzenie kolędników  
z gwiazdą. Wiosną na szczegól-
ną uwagę zasługują: chodzenie 
maszkar w ostatki, chodzenie 
po „dyngusie” z kogutkiem, ob-
chodzenie pól,  latem – sobót-
ki i zwyczaje żniwne i święto 
Matki Boskiej Zielnej,  jesienią 
natomiast siewy, zbiór karto-
fli, pocieranie lnu, darcie pierza  
i prządki. � am

Uczestniczki spotkania. Od lewej: Krystyna Sobieraj, Teresa Parzydeł  
i Elżbieta Napióra.
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Bolimów | Wielkanocny konkurs

Palmy zdobiły świątynie
21 palm zostało 
dostarczonych na konkurs 
wielkanocny, który 
zorganizował Gminny 
Ośrodek Kultury  
w Bolimowie. Wykonali 
je uczniowie szkół  
i przedszkola z gminy 
Bolimów.

Palmy oceniało jury. Przy 
ich ocenie nie brało jednak pod 
uwagę – tak jak to bywało w la-
tach ubiegłych – wysokości pal-
my, ale estetykę jej wykonania  
i pomysłowość. 

Pierwszą nagrodę zdobyły ex 
aequo trzy drużyny: Agata Bo-
gacińska i Dominik Gasiński  
z SP Bolimów, Paulina Cięża-
rek, Maria Florczak, Monika 
Norowska, Katarzyna Żakow-
ska z SP Humin oraz Mate-
usz Kocus, Maria Kowalska, 
Gabriela Kowalczyk, Patry-
cja Nowak, Gabriela Zwoliń-
ska z Przedszkola w Bolimo-
wie. Warto dodać, że dzieciom  
z przedszkola w wykonaniu 
palmy pomogli ich rodzice.  
– To jest grupa 5-latków, więc 
trudno byłoby im zrobić palmę 
samodzielnie – przyznaje wy-
chowawczyni przedszkolaków 

Emilia Kobylińska. Dodaje ona, 
że rodzice wspólnie z dzieć-
mi wykonali w domu kwiaty  
z bibuły, a w przedszkolu razem  
z wychowawczynią przymoco-
wali je do kija od szczotki. Ich 
palma miała ok. 1,5 wysokości 
i była cała wykonana z bibuły.

Drugie miejsce przyznano 
Krzysztofowi Zimnemu z SP 
Kęszyce oraz grupie w składzie: 
Mateusz Bogusiewicz, Maria 
Florczak, Kamil Marat, Weroni-
ka Nowak, Kamil Żakowski z SP 
Bolimów

Trzecią nagrodę ex aequo 
zdobyli Jakub Pytkowski i Julia 
Pytkowska z SP Kęszyce, Maja 
Zwolińska i Kacper Zwoliński  
z SP Kęszyce oraz Justyna Bura, 
Piotr Bury, Patryk Kaźmierczak 
i Radosław Kozłowski z SP Kę-
szyce. 

Jury przyznało także wyróż-
nienie specjalne. Dostali je gim-
nazjaliści: Aleksandra Bura, 
Dominika Ziąbska i Gabriela 
Ziąbska. Wykonali oni palmę ze 
słomy i kwiatów z bibuły, a jej 
zwieńczeniem była głowa zająca 
zrobiona również ze słomy. 

Palmy zgłoszone na konkurs 
przeniesiono do kościołów św. 
Trójcy i św. Anny w Bolimowie, 
gdzie podczas Niedzieli Palmo-
wej zdobiły świątynię. � am

RZUT OKIEM | Poznawali historię

21 marca w Liceum Ogólnokształcącym w Zdunach podsumowano 
szkolny konkurs wiedzy o historii szkoły oraz jej patronce – Krystynie 
Idzikowskiej. Wystartowało w nim kilkanaście osób, ale nagrody 
książkowe otrzymali tylko zdobywcy czołowych miejsc: Marta Muras  
(I miejsce), Natalia Blus (II miejsce), Dawid Gajda i Milena Gromek  
(III miejsce ex aequo). Za chwilę dyrektor Aneta Tarkowska wręczy 
nagrodę Dawidowi Gajdzie z klasy II o profilu obronnym. pw

Łowicz | Skazał szczeniaki na śmierć

Zamarzły wyrzucone pod śmietnikiem
Ktoś wyrzucił  
22 marca rano pod 
kontenerem na 
śmieci na osiedlu 
Noakowskiego  
w Łowiczu cztery 
kilkudniowe 
szczeniaki. Bezbronne 
zwierzęta, wystawione 
na działanie mrozu, nie 
przeżyły.

– To skrajne barbarzyństwo, 
aby zostawiać szczeniaki na 
zimnie. Przypuszczam, że zosta-
wił je ktoś spod Łowicza: przy 
okazji odwiedzin targu postano-
wił pozbyć się zwierząt. Może 
liczył, że jeśli zostawi je pod 
śmietnikiem, szybko znajdzie 
się ktoś, kto się nimi zaopiekuje 
– mówi prezes Łowickiego Sto-

warzyszenia Przyjaciół Zwierząt 
Grażyna Wołynik. 

O sytuacji pod kontenerem 
została zawiadomiona przez po-
licję, ona zaś zawiadomiła pra-
cowników Zakładu Usług Ko-
munalnych, którzy w ciągu 
kilkunastu minut po zgłoszeniu 
dotarli na miejsce. Pod śmiet-
nikiem znaleźli torbę, w której 
były cztery małe psy, dwa już 
nie żyły, dwa dogorywały. Prze-
transportowano je do lecznicy 
rodziny Popławskich ul. przy 
Starościńskiej. Niestety, stan 
zwierząt, mimo udzielonej im 
pomocy, nie poprawił się i pod-
jęto decyzję o ich uśpieniu. Pra-
wo pozwala w takich sytuacjach 
na uśpienie szczeniąt do 8 tygo-
dnia życia. 

Nie był to jedyny taki przy-
padek tego dnia. Wolontariusze 
stowarzyszenia interweniowali 
również w Bielawach, skąd do-
stali sygnał o porzuconych kolej-

nych 4 małych psiakach. Te na 
szczęście przeżyły. Dzień wcze-
śniej w nocy, inny, mający ok. 
2,5 miesiąca szczeniak został 
porzucony pod ratuszem. Za-
opiekowali się nim ochroniarze 
strzegący budynku. Rano zwie-
rzę trafiło do miejskiego schro-
niska.

Leśniczy Leszek Szychow-
ski, zatrudniony w ZUK i od-
powiadający za Las Miejski  
i znajdujące się w nim schroni-
sko, powiedział nam, że sprawa 
jest wstrząsająca, ale zauważył 
też, że w tym samym tygodniu 
3 psy znajdujące się w schroni-
sku zostały zaadoptowane przez 
nowych właścicieli. – Mimo to 
cieszy mnie, że drgnęły spra-
wy związane z adopcją psów. 
Mam nadzieję, że tych będzie 
teraz więcej – powiedział nam 
Szychowski. W schronisku jest 
obecnie 59 psów, z czego 3 to 
szczenięta. � tb

Grażyna Wołynik
prezes Łowickiego 
Stowarzyszenia 
Przyjaciół Zwierząt

Nie rozumiem, jak można 
być tak bezmyślnym  
i pozbawionym uczuć 
wobec bezbronnych 
zwierząt. Wystawione na 
długotrwałe działanie 
zimna nie miały sił, aby 
przetrwać. Ktoś kto to zrobił 
i osoby, którym przyjdzie 
coś podobnego do głowy, 
powinny, być świadome, 
że czyn taki podlega karze 
jako znęcanie się nad 
zwierzętami i jest zagrożony 
do 3 lat pozbawienia 
wolności.
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Fotoreportaż

18 m – tyle długości miała palma wielkanocna przygotowana przez gimnazjalistów z Popowa.

Komisji oceniającej palmy przewodniczył w tym roku proboszcz parafii katedralnej ks. Wiesław Skonieczny. Uczeń Gimnazjum w Popowie, Bartosz Pełka, odbiera puchar z rąk biskupa ordynariusza ks. Andrzeja Dziuby.

Palmy były wysokie, czubki części z nich były ponad żyrandolami.Nie tylko młodzi uczestniczyli we mszy świętej w Niedzielę Palmową,wpisanej w Diecezjalne Dni Młodzieży.

Młodzi z parafii Matki Bożej Nieustającej Pomocy z łowickiej Korabki ze swoja palmą o długości ponad 7 m.
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Łowicz | Niedziela Palmowa w śniegu

Palma z Popowa
miała 18 metrów
Diecezjalny Dzień Młodzieży przyciągnął do Łowicza w niedzielę  
24 marca ponad 500 uczniów szkół podstawowych i gimnazjów z całej 
diecezji łowickiej. W towarzyszącym mu konkursie palm wielkanocnych 
najwyższą wykonali gimnazjaliści z Popowa: miała 18 metrów wysokości.

W tym roku spotkanie mło-
dych w Łowiczu odbyło się wy-
jątkowo w środku katedry. Pogo-
da, mróz i leżący na ziemi śnieg, 
a w wielu miejscach lód sprawi-
ły, że organizatorzy nie chcieli 
wystawiać młodzieży na zwią-
zane z tym niedogodności.

Przed godz. 12 biskup ordy-
nariusz diecezji łowickiej ks. 
Andrzej Dziuba poświęcił pal-
my, rozpoczęła się msza święta. 
Po niej odbył się konkurs. Du-
żych palm w katedrze naliczyli-
śmy kilkanaście, najwyższą była 
ewidentnie palma skonstruowa-
na przez uczniów Gimnazjum  
w Popowie, mająca 18 metrów 
wysokości. Nie stawiano jej jed-
nak w pionie. Proboszcz katedry 
ks. Wiesław Skoneczny powie-
dział, że gdyby ją tak ustawić, to 
sięgałaby gzymsów pod sklepie-
niem kościoła.

Uczniowie Gimnazjum w 
Popowie zostali nagrodzeni 

pierwszym miejscem. Jak nam 
przyznał Bartosz Pełka i Maksy-
milian Siekiera palmę wykonały 
ostatnie klasy. Chłopcy stworzyli 
konstrukcję, a dziewczęta ozdo-
biły ją kolorowymi kwiatkami  
z bibuły. Wszystko trwało ty-
dzień. Palmę ustawiali na próbę 
przed szkołą, w katedrze musia-
ła ona pozostać na ziemi. Dru-
gie miejsce zajęli młodzi ludzie 
z parafii św. Mikołaja w Słupi, 
którzy wykonali 15-metrową 
palmę, natomiast trzecie miej-

sce zajęli uczniowie Publicznej 
Katolickiej Szkoły Podstawowej 
im. Świętego Stanisława Kost-
ki w Kutnie. Laureaci otrzyma-
li puchary ufundowane przez 
biskupa ordynariusza. Wyróż-
nienia otrzymała młodzież z pa-
rafii w Godzianowie i z łowickiej 
Korabki oraz Szkoły Podstawo-
wej w Zielkowicach.

Nagrody w konkursie przy-
znał także proboszcz parafii 
katedralnej ks. Wiesław Sko-
nieczny. Pierwsze miejsce zaję-

li młodzi z parafii św. Aposto-
łów Piotra i Pawła w Żychlinie, 
dwa drugie miejsca przyzna-
no uczniom: Katolickiej Szko-
ły Podstawowej i Gimnazjum 
w Wierzbie i parafii pw. św. 
Marcina w Chojnatach, trze-
cie parafii pw. św. Wawrzyńca 
z Kutna. Wyróżnienia odebra-
li zaś młodzi z parafii i szkół 
w Krośniewicach, Sokolnikach 
(diecezja łódzka), Białyminie  
i parafii Świętego Ducha w Ło-
wiczu. 

Tomasz 
bartos

tomasz.bartos@lowiczanin.info

Zmienione życie Łukasza

W świątyni młodzi wspólnie 
wielbili Boga modlitwą  
i śpiewem prowadzonym 
przez członków zespołu 
muzyczno-ewangelizacyjnego 
Hinemi z Iłowa. Wysłuchali 
także świadectwa wiary 
Joanny i Łukasza  
z Sochaczewa, małżeństwa  
z półrocznym stażem.
Łukasz mówił, że w wieku  
17 lat nie słuchał rodziców, 
był totalnie zbuntowany  
i uznawał tylko to, co 

mówili jego koledzy. Miał 
problemy z prawem, kradł, 
ale prawdziwym problemem 
okazała się pornografia, która 
stała się dla niego ogromnym 
obciążeniem. Problemy 
sprawiły, że czuł nad sobą 
ciężar, pojawiały się myśli 
samobójcze. Nie wiedział, co 
zrobić, w końcu trafił na mszę 
o uzdrowienie, po niej czuł 
niedosyt i w końcu umówił się 
na modlitwę wstawienniczą, 
podczas której poczuł 

moc modlitwy wspólnoty. 
Dopiero wówczas rozpoczął 
się proces uzdrawiania od 
pornografii. Trwało to  
1,5 roku. Dopiero wówczas 
jego życie zaczęło się 
odmieniać, wstąpił do ruchu 
Odnowy w Duchu Świętym, 
wówczas poznał swą 
dzisiejszą żonę Asię. Oboje 
małżonkowie do ślubu żyli  
w czystości i – jak powiedzieli 
– wtedy i dziś są bardzo 
szczęśliwi.

Biskup ordynariusz diecezji łowickiej ks. Andrzej Dziuba wszedł do katedry z procesją, po czym poświęcił przyniesione palmy.

Uczniowie ze szkoły katolickiej w Kutnie z palmą, na której znalazły 
się ozdoby wykonane na szydełku przez ich babcie.

Najpiękniej prezentowały się palmy, które ozdobiono zielonymi 
gałązkami bukszpanów.

Ci, którzy nie zrobili samodzielnie palm, mogli je kupić przed katedrą 
na kilkunastu stoiskach.
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Łowicz | Spotkanie z twórczyniami przyciągnęło wielu zainteresowanych

Ta sztuka często przechodzi 
z pokolenia na pokolenie
Trzy twórczynie ludowe: 
Alicja Brzozowska, Alicja 
Kołodziejczyk i Małgorzata 
Kosiorek prezentowały swoje 
wyroby podczas trzeciego 
już spotkania  
z cyklu Spotkania z tradycją, 
które 16 marca odbyło się  
w Centrum Kultury, 
Turystyki i Promocji  
Ziemi Łowickiej.

Spotkanie cieszyło się bar-
dzo dużym zainteresowaniem, 
przyciągnęło zarówno dzieci jak 
i seniorów. Twórczynie przywio-
zły ze sobą do pokazania swo-
je rękodzieło. Na początku za-
poznały się jednak z prezentacją 
przygotowaną na ich temat przez 
pracowników centrum, a później 
zaprosiły chętnych do spróbowa-
nia swoich sił np. w haftowaniu.  
W czasie prezentacji panie ko-
mentowały zebrane na ich temat 
opinie i poszerzały je o dodatko-
we informacje. 

Jako pierwsza zaprezentowa-
na została twórczość Małgorza-
ty Kosiorek. Hafciarstwem ko-
ralikowym zajmuje się ona już 
od ponad dwudziestu lat. Szyć  
i haftować nauczyła się jako mała 
dziewczynka od swojej bab-
ci, Marianny Pawłowskiej. Pani 
Małgorzata podkreślała, że ha-
ftowanie nie jest trudne. – Bierze 
się na nitkę po kilka koralików  
i szybko powstaje haft. Jest to bar-

dzo wciągające zajęcie, jak już 
się zacznie, to trudno się od nie-
go oderwać. Czasami myślę sobie 
– już dosyć, muszę odpocząć, ale 
po 2 -3 dniach nie wytrzymuje się 
bez haftowania i zaczynam pracę 
na nowo – mówiła. 

W rodzinie pani Małgorzaty 
haftem zajmują się także jej córki. 
Hafciarka ozdabia haftem przy-

gotowane wcześniej torebki z ak-
samitu, paski do strojów, serdusz-
ka do igieł, poszewki na poduszki 
i kapelusze. Z pokolenia na poko-
lenie przechodzą także umiejęt-
ności hafciarskie w rodzinie pani 
Alicji Brzozowskiej. Podobnie jak  
w przypadku pani Małgorza-
ty, wiedzę pani Alicja otrzymała  
od babci i mamy. Zajmuje się ha-

ftem ręczno-maszynowym oraz 
białym haftem richelieu. Jej ha-
fty to kompozycje z charaktery-
styczną różą łowicką. Ozdabia 
łowickie stroje ludowe, białe ko-
szule, chusty, lalki łowickie, to-
rebki oraz poduszki. Twórczyni 
ozdabia również koszyczki wiel-
kanocne. – Ja się przy tym uspo-
kajam. Codziennie szyję, haftuję, 
jeżeli ktoś poprosi mnie o uszycie 
na przykład 30 lalek na jutro, to ja 
siadam i całą noc pracuję. Lubię 
to i cieszę się, że to robię – opo-
wiadała. 

Alicja Brzozowska zaczęła się 
uczyć szyć w wieku 16 lat od 
swojej sąsiadki, ponieważ w jej 
rodzinie nikt nie haftował. Przez 
kilkanaście lat pracowała w Sztu-
ce Łowickiej, gdzie doskonaliła 
swoje umiejętności, głównie wy-
konując hafty richelieu na bluz-
kach, koszulach nocnych oraz do 
strojów łowickich. Twórczyni zaj-
muje się haftem ręczno-maszyno-
wym płaskim oraz białym haftem 
richelieu. Jej wyroby to przede 
wszystkim chusty, szale, pasy, 
krawaty, stroje ludowe, torebki, 
ornaty oraz sztandary. 

Tuż po prezentacji postaci 
pani Alicji zorganizowano kon-
kurs. Goście musieli rozpoznać 
na zdjęciu panią Alicję, a na dru-
gim wskazać, ile ma lat. Zadanie 
okazało się wcale nie takie ła-
twe. Prawidłowych odpowiedzi 
udzieliły pojedyncze osoby. Dwie  
z nich otrzymały nagrody – ło-
wickie poduszki. � am  

Alicja Kołodziejczyk uwielbia hafty z różą łowicką i to właśnie ich uczyła 
wykonywać uczestników spotkania. 

rzut okiem | dyskusje o książce

20 marca klubowiczki Dyskusyjnego Klubu Książki z Bolimowa 
omawiały powieść ubiegłorocznej noblistki, Doris Lessing, „Piąte 
dziecko”. Na początku spotkania każda z czytelniczek przedstawiła 
własne refleksje po przeczytaniu tej lektury, a później panie przy kawie  
i słodkim poczęstunku dyskutowały o książce. Dyskusja wzbudziła wśród 
nich niemałe emocje. am
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Łowicz | Spotkanie w Bibliotece Powiatowej

Prof. Jędrzejczyk  
o tożsamości Księżaków

Prof. dr hab. Dobiesław Ję-
drzejczyk, znany m.in. z publi-
kacji w naszym Kwartalniku 
Historycznym Łowiczanin, był  
22 marca gościem spotkania  
w Bibliotece Powiatowej. 

Mówił o źródłach tożsamości 
kulturowej Księstwa Łowickie-
go i Księżaków, omawiając m.in., 
skąd wzięła się nazwa Księstwo 
Łowickie, kto był księciem łowic-
kim w rzeczywistości, a kto uży-
wał tego tytułu kurtuazyjnie, jaki 
wpływ wywarli na tożsamość 
Księżaków prymasi i rządzący  
w XIX wieku. Marek Wojtylak, 
kierownik Archiwum Państwo-
wego m.st. Warszawy oddział  
w Łowiczu, który redaguje 

Kwartalnik Historyczny, powie-
dział nam, że w jednym z najbliż-
szych wydań można spodziewać 
się artykułu autorstwa prof. Ję-
drzejczyka, w którym wróci on 
do tematu wykładu. � tb

Prof. dr hab. Dobiesław 
Jędrzejczyk
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Taniec | Kolejne sukcesy zespołu ze Zdun

Wyprzedzili ich tylko
tancerze z Łodzi i Warszawy
Zespół taneczny Funky 
Dreams ze Zdun zajął 
III miejsce w kategorii 
tańca nowoczesnego na VI 
Zgierskich Spotkaniach 
Tanecznych „Drgania 
Przestrzeni”. Zdunianie byli 
jedynym zespołem, który 
tańczył breakdance.

„Drgania Przestrzeni” odby-
ły się 9 marca w hali Miejskie-
go Ośrodka Sportu i Rekreacji 
w Zgierzu. Uczestniczyło w nich 
1080 tancerzy ćwiczących w 76 
zespołach z Łodzi, Warszawy, 
Białegostoku, Rzeszowa, Skier-
niewic, Bielska-Białej i wielu 
innych miast Polski. W jury za-
siadali: Roksana Saniuk „Roxy” 
– finalistka programu telewizyj-
nego You Can Dance, Paulina 
Sałek – wykładowca Akademii 
Humanistyczno-Ekonomicznej 
w Łodzi oraz choreograf i tancerz 
Krzysztof Skolimowski.

Funky Dreams zajął III miej-
sce w gronie 11 zespołów, które 
tańczą taniec nowoczesny i któ-
rych uczestnicy mają od 12 do 15 
lat. Tancerzy ze Zdun wyprzedzi-
ły tylko zespoły z Łodzi i Warsza-
wy. Udało się im prześcignąć na-
tomiast inny zespół z Łodzi oraz 

drużyny z Kielc czy ze Skiernie-
wic. Co ciekawe, zdunianie byli 
jedynym zespołem, który tań-
czył breakdance. – Jest to niewąt-
pliwie sukces, ponieważ zawody 
mają zasięg ogólnopolski – po-
wiedział nam Kamil Korzewski, 
jeden z dwójki instruktorów, 
którzy uczą młodych tancerzy  
w Domu Kultury w Zdunach.

To nie był jedyny sukces 
tego zespołu w ostatnim czasie.  
W końcu lutego kilku tancerzy  
z Funky Dreams wystąpiło na 
Regionalnym Turnieju Breakdan-

ce w Gostyninie. Uczestniczyło 
w nim 80 osób, które zostały po-
dzielone na 3 kategorie wiekowe. 
Każdy tańczył solo. Na parkiecie 
wystąpili tancerze z Gostynina, 
Kutna, Konina, Kłodawy, Płocka, 
Strzelec, Żychlina, Sannik.  

15-latkowie z Funky Dreams 
nie mieli sobie równych w swojej 
kategorii wiekowej 14-17 lat. Po-
chodzący z Łowicza Maciej Ra-
chubiński i Sebastian Krajewski 
zajęli odpowiednio I i II miejsce, 
Weronika Nowik z Jackowic była 
IV. Grupa Funky Dreams nie pre-
zentuje zatem wyłącznie ukła-
dów choreograficznych, jak to ma 
miejsce w przypadku większości 
zespołów tańca nowoczesnego. 
Członkowie grupy muszą rozwi-
jać się w sposób indywidualny, 
ponieważ tańczą solówki.

Sukcesy Funky Dreams są 
efektem ciężkiej pracy. Więk-
szość tancerzy przychodzi na za-
jęcia, które odbywają się w każ-
dy poniedziałek (także w czasie 
wakacji) już od 4 lat. Kiedy za-
czynali, byli jeszcze dziećmi. 
Obecnie 10 osób jest uczniami 
gimnazjów, a jeden szkoły po-
nadgimnazjalnej. Zduński zespół 
kojarzony jest z tym, że w skła-
dzie zespołu dominują dziew-
czyny – jest ich 9. � pw

Łowicz – Łódź | Stypendium Ministra Nauki

Sabina Świątkowska  
doceniona za osiągnięcia  
w architekturze wnętrz
Łowiczanka Sabina 
Świątkowska, studentka III 
roku Akademii Sztuk  
Pięknych w Łodzi 
otrzymała stypendium 
ministra nauki i szkolnictwa 
wyższego, przyznawane na 
rok akademicki za wybitne 
osiągnięcia w nauce.  
W tym przypadku są to 
sukcesy w dziedzinie 
architektury wnętrz.

Stypendystka już w grudniu 
wiedziała, że znalazła się w gro-
nie 970 studentów z całej Polski, 
których minister wyróżniła. Uro-
czystość wręczenia stypendiów 
odbyła się 12 marca w Miejskiej 
Galerii Sztuki w Łodzi.

W 2010 roku łowiczanka obro-
niła dyplom w Policealnym Stu-
dium Plastycznym w Łodzi na 
kierunku modelarstwo i deko-
ratorstwo. W styczniu tego roku 
ukończyła z wyróżnieniem naukę 
w Policealnej Szkole Nowocze-
snych Technologii na kierunku 
renowator zabytków architektury.  

Sabina Świątkowska ma 
przyznane stypendium rektora 
ASP dla najlepszych studentów. 
Otrzymywała je również w po-
przednim roku akademickim.  

24-latka ma na swoim koncie 
kilka osiągnięć artystycznych. 
Wykonane przez nią własno-
ręcznie na konkurs Dremel Art 
„Baśniowe lustro” zostało wy-
różnione, a praca opublikowana  
w magazynie „Cztery kąty”. 
Brała udział w aranżacji prze-
strzeni wystawy grupowej w VI 
Międzynarodowym Festiwalu 
Designu Łódź 2012, którego była 
kuratorem i projektantem. Pro-

jekt, który współtworzyła,  zajął  
I miejsce w konkursie ASP w Ło-
dzi „Strzemiński – Projekt”. 

Szczególnie miło łowiczan-
ka wspomina wyróżnienie  
w konkursie kostiumowym, któ-
ry zorganizowano w Skiernie-
wicach w ramach obchodów 
165-lecia kolei warszawsko-wie-
deńskiej. Wcieliłą się wówczas  
w rolę Izabeli Łęckiej, a jej chło-
pak odegrał Stanisłąwa Wokul-
skiego. 

Nie myślałam o ASP    
Sabina kończąc pijarskie Li-

ceum Ogólnokształcące w Łowi-
czu nie myślała o ASP. Gdy jed-
nak podjęła naukę w Policealnym 

Studium Plastycznym, poznała 
swoje możliwości. Dziś mówi, 
że największą frajdę sprawiają jej 
prace manualne, które miała oka-
zję rozwijać podejmując naukę  
w zakresie renowacji zabytków.

W tym roku łowiczanka koń-
czy studia licencjackie na Archi-
tekturze Wnętrz i już planuje dal-
szą naukę. Zamierza zdobyć tytuł 
magistra architektury wnętrz, 
choć i konserwacja zabytków ją 
nadal pociąga. 

Za pieniądze ze stypendium 
ministra planuje kupić komputer 
z profesjonalnym oprogramowa-
niem do aranżacji wnętrz oraz 
sprzęt i materiały do własnej 
pracowni manualnej. � mwk 

Szczęśliwa stypendystka Sabina Świątkowska z mamą Renatą. 
Najlepszy obecnie tancerz 
z Funky Dreams – Maciej 
Rachubiński podczas zajęć  
w Domu Kultury w Zdunach. 
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Zespół Funky Dreams na próbie przed występem na zawodach tanecznych Drgania Przestrzeni w Zgierzu. 
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Gmina Łyszkowice | Proces wójta Włodzimierza T. 

Zeznało 14 pierwszych świadków 
Pytania o sposób rządzenia gminą przez oskarżonego wójta Włodzimierza T., wyłapywanie na zlecenie gminy bezpańskich psów, wynajmowanie sali  
na wesela w ośrodku kultury, wykup mieszkań komunalnych, zakupy do przedszkola realizowane w sklepach należących do rodziny oskarżonego, wyjazdy 
wójta do Maroka, a nawet o rzekome propozycje o podłożu seksualnym – padały na rozprawie przed Sądem Rejonowym w Łowiczu, w której na ławie 
oskarżonych zasiada wójt gminy Łyszkowice Włodzimierz T. Odpowiedzi były jednak ogólnikowe, konkretów jest jak na lekarstwo.

W czwartek, 21 marca, zezna-
wało 14 świadków spośród 17 na 
ten dzień wezwanych. Na kolej-
ny termin wezwanych jest 8 ko-
lejnych. Łącznie do przesłucha-
nia jest 67 świadków. Oskarżony 
o liczne przekroczenia upraw-
nień, niedopełnienia obowiąz-
ków służbowych, poświadczenia 
nieprawdy i oszustwa wójt gminy 
Łyszkowice Włodzimierz T. nie 
przyznaje się do postawionych 
mu przez prokuraturę zarzutów. 

Świadkowie byli w toku postę-
powania przygotowawczego prze-
słuchiwani przez funkcjonariu-
szy wydziału do walki z korupcją 
Komendy Wojewódzkiej Policji  
w Łodzi. Stąd też sąd, po wy-
słuchaniu tego, co mieli do po-
wiedzenia, często odczytywał 
fragmenty złożonych przez nich 
zeznań na policji i jeśli były jakieś 
rozbieżności, żądał dodatkowych 
wyjaśnień. 

Jako pierwszy przesłuchany 
został 74-letni emeryt z Grudz 
Starych, Stanisław W. Przesłu-
chanie nie należało do łatwych, 
ponieważ mężczyzna miał spo-
re problemy ze słuchem. Nie-
wiele pamiętał, a z odczytanych 
zeznań, które składał na poli-

cji wynikało, że jedynie słyszał  
o tym, że w gminie „mówiło się, 
że Urząd Gminy to klika, a rad-
ni to dalsza lub bliższa rodzina 
wójta”. Jego zeznania niewiele 
więc wniosły do sprawy. Kolej-
nym świadkiem był Kazimierz 
R. – radny w gminie Łyszkowice  
w latach 1998-2002, przez 3 lata 
przewodniczący tej rady, obecnie 
pracownik starostwa powiatowe-
go w Łowiczu. Od zawsze był 
przeciwnikiem politycznym wój-
ta T. i nigdy się z tym nie krył.  
– Nie układała nam się współ-
praca z wójtem. Miałem inne 
poglądy – mówił Kazimierz R.  
o czasach, kiedy był radnym 
gminnym. Według niego wójt 
działał zbyt szybko i nie było 
kontroli nad prowadzonymi  
w gminie inwestycjami. Zeznał, 
że gdy był przewodniczącym RG, 
nikt z rodziny wójta nie pracował 
w gminie, a dzieci wójta były  
w wieku szkolnym. Twierdził, że 
jak był radnym, to nie wiedział, 
że zakupy dla przedszkola są ro-
bione w sklepach należących do 
rodziny wójta oraz, że dowie-
dział się o tym z mediów. 

Za salę zapłać  
w gminie, a za stół  
i nalewak u kierownika 
Kolejny świadek Małgorza-

ta S. powiedziała przed sądem, 
że wynajmując w październiku 
2006 roku salę Gminnego Ośrod-

ka Kultury w Łyszkowicach na 
przyjęcie weselne, osobno płaci-
ła w kasie Urzędu Gminy za wy-
najem sali, a osobno za wynajem 
tzw. stołu wiejskiego w ośrodku 
kultury (150 zł) i nie dostała za 
drugą z opłat żadnego pokwito-
wania. Otrzymała też propozy-
cję wynajęcia nalewaka do piwa 
za kolejne 150 zł. – Zajmował 
się tym kierownik GOK Piotr K. 
– zeznała na policji i przed są-
dem. Przypomnijmy, że jednym 
z zarzutów stawianych wójtowi 
jest to, że zezwalał kierownikowi 
ośrodka na prowadzenie w nim 
własnej działalności. – Kilka dni 
przed weselem obejrzałam salę 
i okazało się, że jest na niej tzw. 
stół wiejski. Kierownik powie-
dział, że mogę nie płacić za nie-
go i będzie stał wtedy pusty – ze-
znała kobieta. Ponieważ kobieta 
nie chciała na sali widoku puste-
go stołu, zdecydowała się zapła-
cić za wynajem tegoż. – Poczu-
łam się wykorzystana – zeznała. 
Było to jedno z pierwszych we-
sel na tej sali. 

Psy wyłapywane  
bez uchwały 
Inny wątek dotyczył wyłapy-

wania z terenu gminy bezpań-
skich psów. W tej sprawie ze-
znawał m.in. powiatowy lekarz 
weterynarii z Łowicza Jerzy K. 
Potwierdził, że gmina faktycz-
nie nie miała stosownej uchwa-

ły regulującej te kwestie, a któ-
rą, jego zdaniem, mieć powinna. 
Według niego w związku z tym 
doszło do naruszenia prawa.  
– Wójt obligatoryjnie powinien 
przedstawić Powiatowemu Le-
karzowi Weterynaryjnego taką 
uchwałę – zeznał Jerzy K. Po-
wiedział również, że w 2007 
roku w odpowiedzi na zapy-
tanie, czy została podjęta taka 
uchwała, UG Łyszkowice lako-
nicznie poinformował PLW, że 
nie ma takiej uchwały, a złapane 
zwierzęta są przekazywane do 
schronisk – ale bez wskazania, 
do jakich. W tej sprawie jednym 
ze świadków ma również być 
szefowa Łowickiego Towarzy-
stwa Przyjaciół Zwierząt Graży-
na W. Miała być przesłuchana na 
ostatniej rozprawie, ale poprosi-
ła sąd o przesunięcie przesłucha-

nia z uwagi na pilną konieczność 
wyjazdu z chorą matką do szpi-
tala w Łodzi. Ma być wezwana 
w innym terminie. 

Kto wykupił mieszkania 
w hotelu Berlin? 
Świadek Mirosław D. zezna-

wał na okoliczność tego, że wójt 
miał jemu oraz jego żonie zapo-
wiedzieć, że „zostaną wykupie-
ni” jeśli sami nie kupią mieszkań 
komunalnych, w których miesz-
kali w tzw. hotelu Berlin w Łysz-
kowicach. – Kiedyś mieszkania 
należały do Polfy, a ta przekazała 
je gminie. Były w opłakanym sta-
nie. Byliśmy z delegacją u wójta, 
żeby dalej były to mieszkania ko-
munalne. Nie zgodził się i po-
wiedział, że jak my nie kupimy, 
to kupią je inni z nami – zeznał 
świadek. W budynku tym jest 
łącznie 26 mieszkań. 

Świadek Mirosław D. z Łysz-
kowic wyraził w sądzie również 
swoje podejrzenie, że mieszka-
nia, które nie zostały wykupione 
przez lokatorów, zakupili podsta-
wieni pracownicy Urzędu Gmi-
ny. Były to jednak tylko jego 
– niepotwierdzone – podejrze-
nia. – To można wnioskować ze 
słów wójta „zostaniecie wyku-
pieni”. To były moje domysły, ale 
później okazało się, że mieszka-
nia kupili również pracownicy 
Urzędu Gminy – zeznał świadek.  
Na pytanie jednej ze stron wska-

zał, kto kupił mieszkanie w ho-
telu Berlin i jest pracownikiem 
UG. – To była Danuta D. i Kry-
styna K. – powiedział. Mówił też 
o tym, że dwa mieszkania ku-
pił Stefan S. z gminy Łyszkowi-
ce, ale on nie był według świad-
ka związany z urzędem. Według 
świadka potem osoby te odsprze-
dały zakupione mieszkania. Po-
nadto świadek zeznał, że wie-
dział od żony, iż zakupiona dla 
przedszkola od syna wójta zmy-
warka do naczyń od samego po-
czątku nie była w pełni sprawna 
oraz, że przedszkole zaopatruje 
się w sklepach należących do ro-
dziny wójta.

Podczas składania zeznań na 
policji świadek mówił również 
o tym, że jego żona – dyrektor-
ka przedszkola w Łyszkowi-
cach oraz dwie inne nauczyciel-
ki z Łyszkowic – miały wykupić 
swoje mieszkania „dla zachowa-
nia posad”. Podczas rozprawy  
w sądzie – przed odczytaniem 
jego wcześniejszych zeznań – nie 
pamiętał o tym. Zeznania jednak 
potwierdził. – Słyszałem takie 
opinie, że posłuszeństwo jakieś 
obowiązuje – zeznał. 

Słyszałem, że...
Szereg zarzutów w złożonych 

na policji w Łodzi zeznaniach 
postawił m.in. Marian D. – były 
sołtys Łyszkowic. W sądzie ze-
znał, że miał te informacje „od lu-
dzi” i „ze słyszenia”. Mówił m.in.  
o tym, że słyszał o wyjazdach 
wójta do Maroka, które miały być 
sponsorowane przez firmę budują-
cą przedszkole na zlecenie gminy. 
Nie potrafił powiedzieć, od kogo 
to słyszał. Zeznał też, że słyszał 
m.in., że: kierownik GOK wynaj-
muje stół wiejski „na lewo”, jed-
na z firm wygrywa przetargi „bo 
odpala wójtowi”, że wójt wsta-
wił do przedszkola starą zmywar-
kę od syna, budowa remizy „jest 

Łowicz | Sądowe echa afery receptowej 

Adwokat nie zdążył 
zapoznać się z materiałem

Rozprawa, w której na ławie 
oskarżonych zasiadają Wanda Ch. 
– łowicka farmaceutka i Zdzisław 
K. – schorowany rencista z Łowi-
cza, została kolejny raz odroczona 
– z powodu braku wolnych termi-
nów aż do 26 kwietnia. Powodem 
odroczenia był brak możliwości 
zapoznania się przez adwokata 
oskarżonej – Mirosława Hermana 
– z uzupełniającą opinią grafolo-
giczną oraz sporządzonym przez 
prokuraturę – na zlecenie sądu – 
wykazem leków, przy pomocy 
których – według prokuratury – 
wyłudzono refundację. 

Sprawa dotyczy tzw. afery re-
ceptowej. Oskarżona Wanda Ch. 
jest współwłaścicielką apteki  
w Łowiczu. Prokuratura Okrę-
gowa w Łodzi, która prowadziła 
śledztwo w tej sprawie, postawi-
ła jej zarzut, iż w porozumieniu 
z rencistą – współoskarżonym 
Zdzisławem K., wprowadzała do 
systemu recepty, które on jej do-
starczał, w rzeczywistości jednak 
lekarstw zapisanych na tych re-
ceptach nie wydawała. Według 
śledczych łowicka farmaceut-
ka miała w ten sposób oszukać 
łódzki oddział NFZ na kwotę po-

nad 70 tys. zł.  Adwokat Herman 
składając wniosek o odroczenie 
rozprawy podniósł, że nie miał 
możliwości wcześniejszego zapo-
znania się z opinią i listą lekarstw 
wraz ze wskazaną datą wystawie-
nia recepty, realizacji oraz uzyska-
nej kwoty refundacji. – Dochowa-
łem staranności w tej kwestii, ale 
kompletne akta sprawy nie były 
dostępne – mówił. Faktycznie tak 
było, uzupełnione akta wróciły do 
sądu w piątek w godzinach popo-
łudniowych, a rozprawa, na której 
adwokat zgłaszał wniosek o odro-
czenie rozprawy, odbyła się w po-
niedziałek. Sędzia Dorota Znyk 
zobowiązała strony procesu do 
złożenia ewentualnych wniosków 
dowodowych w ciągu 7 dni od 
zapoznania się z opinią grafologa  
i listą leków, na podstawie których 
wyłudzano refundację. 

Prokuratura prowadziła śledz-
two w tej sprawie od 2004 r. Prze-
słuchała ponad 1300 świadków 
– w większość pacjentów dwóch 
lekarzy rodzinnych. W sierp-
niu 2010 r. do Sądu Rejonowego  
w Łowiczu trafił akt oskarżenia. 
W tym samym roku rozpoczął się 
proces, który trwa do dzisiaj. mak 

Świadek zeznał,  
że wiedział od żony, 
iż zakupiona dla 
przedszkola od syna 
wójta zmywarka  
do naczyń od samego 
początku nie była  
w pełni sprawna.

marcin
kucharski

marcin.kucharski@lowiczanin.info
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spartaczona”, podobnie chodnik 
w Łyszkowicach, że w UG „jest 
korupcja”, a firma farmaceutycz-
na nie zapłaciła złotówki podatku 
itp. – Skąd pan to wszystko wie? – 
pytał sąd. – Dużą wiedzę mam od 
ludzi – odparł świadek. Odpowia-
dając na szereg pytań szczegóło-
wych zadawanych przez sąd oraz 
każdą ze stron świadek przyznał, 
że swoje zeznania w KWP oparł 
na informacjach zasłyszanych, ale  
w żaden sposób niesprawdzonych. 

Pracownicy 
potwierdzają zakupy  
w sklepie syna wójta 
Pracownica zajmująca się 

szkolnictwem w gminie, Ewa 
P., potwierdziła w sądzie, że 
przedszkole w Łyszkowicach 
część zakupów robiło w sklepie  
w Łyszkowicach należącym do 
zięcia oskarżonego oraz w skle-
pie syna wójta, który mieści się... 
w Bielawach. W skali roku przed-
szkole wydawało na zaopatrzenie 
około 65 tys. zł. W momencie ob-
jęcia przez świadka stanowiska  
w gminie przedszkole już reali-
zowało zakupy w sklepie Oliwia  
w Łyszkowicach. – Wiem, że 
sklep należał do zięcia wójta – 
zeznała świadek. Według niej to 
dyrektor przedszkola decydowa-
ła o tym, gdzie są robione zaku-
py. Według świadka sklep ten był 
najbliżej przedszkola. – Więk-
szość faktur pochodziła z tego 
sklepu – zeznała. Świadek wie-
działa również, że część zakupów 
przedszkole robi też w sklepie  
w Bielawach. – To sklep syna 
wójta – zeznała świadek. – Nie 
analizowałam sprawy pod kątem 
tego, dlaczego zakupy są robione 
w Bielawach – dodała po chwili 
twierdząc też, że badała faktury 
z przedszkola wyłącznie pod ką-
tem formalnym. Nie była w stanie 
określić wartości zakupów robio-
nych w sklepie w Bielawach. 

W sprawie zeznawał właści-
ciel sklepu spożywczego w Łysz-
kowicach Krzysztof R. – Mam 
duży sklep i blisko przedszkola, 
a nie dostałem zlecenia na do-
starczanie produktów – mówił  
w sądzie. Przedsiębiorca twier-
dził, że mógłby być konkurencyj-

ny i dawać większe upusty przy 
zakupach. Przyznał jednak, że nie 
składał oferty w gminie. – Czy 
przedszkole robi teraz zakupy  
w pana sklepie? – pytał prokura-
tor. – Robi. Od stycznia znaczne. 
Dyrektorka była w sklepie i dosta-
ła ofertę – zeznał Krzysztof R. 

Na tej rozprawie zeznawało 
jeszcze 4 świadków, ale ich ze-
znania niewiele do sprawy wnio-
sły. Radny gm. Łyszkowice 
Zbigniew D. twierdzi, że nie za-
uważył nieprawidłowości w pra-
cy wójta, a jedynie dowiedział się 
o nich z prasy. Dwie młode pra-
cownice gminy potwierdziły swo-
je zeznania z KWP w Łodzi, że ze 
strony wójta nie padały propozy-
cje o podłożu seksualnym i o ni-
czym takim nie słyszały. 

Wójt T. został zatrzymany  
29 listopada ub. roku. Prokura-
tura Rejonowa w Łowiczu po-
stawiła mu aż 167 zarzutów  
i zastosowała środek zapobie-
gawczy w postaci zawieszenia  
w czynnościach służbowych oraz 
poręczenia majątkowego w wyso-
kości 15 tys. zł. Stawiane mu za-
rzuty związane są z wydarzenia-
mi z lat 1998-2012 i ustaleniami 
poczynionymi przez Prokuratu-
rę Rejonową w Łowiczu, KWP 
w Łodzi oraz Regionalną Izbę 
Obrachunkową w Łodzi. Zda-
niem wójta zarzuty stawiane mu 
przez prokuraturę „są do obro-
nienia”. 

Wynajmując salę 
Gminnego Ośrodka 
Kultury w Łyszkowicach 
na przyjęcie weselne, 
osobno płaciła  
w kasie Urzędu Gminy za 
wynajem sali, a osobno 
za wynajem tzw. stołu 
wiejskiego w ośrodku 
kultury (150 zł) i nie 
dostała za drugą z opłat 
żadnego pokwitowania. 

Wyjazd do Warszawy | W trzecią rocznicę tragedii smoleńskiej

Hołd ofiarom i demonstracja
Klub Gazety Polskiej, NSZZ Solidarność, NSZZ Solidarność Rolników Indywidualnych,  
PiS Powiatu Łowickiego i Grupa Rekonstrukcyjna 10. PP organizują 10 kwietnia wyjazd  
z Łowicza do Warszawy, na obchody trzeciej rocznicy katastrofy smoleńskiej. 

Ogólnopolską akcję, będą-
cą połączeniem oddania hołdu 
ofiarom i antyrządowej demon-
stracji, koordynuje powołany  
w ubiegłym roku Społeczny 
Komitet Obchodów Trzeciej 
Rocznicy Tragedii nad Smoleń-
skiem, niezależnie od uroczy-
stości przygotowywanych przez 
oficjalne władze. Planowany jest 
marsz pamięci i rozbicie mia-
steczka namiotowego przed bu-

dynkiem sejmu. Organizatorzy 
informują, że czas trwania akcji 
zależeć będzie od liczby uczest-
ników, pogody i ogólnej sytuacji 
politycznej, rozważają nawet kil-
kudniowe kontynuowanie prote-
stów.

Wcześniej, 10 kwietnia  
o godz. 14, bezpośrednio przed 
wyjazdem, przedstawiciele Ło-
wickiego Klubu Gazety Pol-
skiej i Solidarności planują zor-

ganizować w kościele pijarskim 
mszę w intencji ofiar tragedii,  
a pod pomnikiem bł. ks. Jerze-
go Popiełuszki zapalić znicze. 
Organizatorzy są w trakcie usta-
lania szczegółów uroczystości  
z pijarami, apelują też do bisku-
pa łowickiego, aby wyraził zgo-
dę na bicie dzwonów w kościo-
łach miasta i pobliskich parafii.

Zainteresowanych wyjaz-
dem na warszawskie obchody 

może zabrać z Łowicza spe-
cjalny autokar (lub autokary), 
a koszt przejazdu wyniesie ok. 
30 zł od osoby. 

Organizatorzy liczą na sze-
rokie zainteresowanie zarów-
no lokalnych organizacji, jak  
i osób indywidualnych. Szcze-
gólnie zależy im na wsparciu 
ze strony środowisk kibicow-
skich, kółek różańcowych, Ro-
dziny Radia Maryja. Liczą też 
na masowe poparcie bezro-
botnych i wszystkich ludzi po-
krzywdzonych przez obecną 
sytuację w gospodarce.� tm

Łowicz | Wyjazd na cmentarz Powązkowski

Będzie można oddać hołd 
ofiarom katastrofy smoleńskiej
Z osobistej inicjatywy 
burmistrza Krzysztofa 
Kalińskiego Wydział Promocji 
Urzędu Miejskiego w Łowiczu 
10 kwietnia organizuje wyjazd 
na wojskowy cmentarz 
Powązkowski w Warszawie. 
Delegacja z Łowicza złoży 
wieniec i zapali znicze przy 
pomniku ofiar katastrofy 
smoleńskiej.

10 kwietnia przypada trze-
cia rocznica katastrofy lotniczej 
w Smoleńsku, w której zginę-
ło 96 osób lecących do Katynia 
na obchody 70. rocznicy zbrod-
ni katyńskiej. Tragicznie zginę-
li także ówczesny prezydent RP 
Lech Kaczyński oraz jego mał-
żonka Maria Kaczyńska. – Chce-
my oddać cześć ofiarom katastro-
fy smoleńskiej, myślę, że to jest 
dobra inicjatywa, zwłaszcza dla 
osób starszych – powiedział nam 
burmistrz Krzysztof Kaliński.

Po złożeniu kwiatów i zapa-
leniu zniczy pod pomnikiem 
uczestnicy wyjazdy zwiedzą 
groby zasłużonych osób, któ-
re spoczywają na obu cmenta-
rzach powązkowskich, a także na 
cmentarzu żydowskim. – W ze-
szłym roku był podobny wyjazd, 
ale nie udało nam się dostać na 
cmentarz żydowski, teraz spró-

bujemy ponownie – powiedział 
nam Jacek Rybus z Wydziału 
Promocji. 

Historię warszawskich nekro-
poli przybliży burmistrz Kaliń-
ski, który z zawodu i zamiłowania 
jest historykiem. – Po uroczysto-
ści wcielę się w rolę przewodni-
ka, oprowadzę po cmentarzach 
i będę opowiadał o zasłużonych 

osobach, które tam spoczywają – 
zapowiada burmistrz.

Wyjazd autokarem rozpocznie 
się o godz. 10.00, sprzed ratusza. 
Mogą wziąć w nim udział tylko 
osoby pełnoletnie, będące jedno-
cześnie mieszkańcami Łowicza. 
Udział w wyjeździe jest bezpłat-
ny. Osoby zainteresowane pro-
szone są o kontakt z Wydziałem 
Promocji, Kultury, Sportu i Tury-
styki, Urzędu Miejskiego w Ło-
wiczu pod nr. tel. (46) 830 91 78. 
W autobusie zmieści się około  
40 osób. Organizatorzy podkre-
ślają, że jeżeli będzie duże zainte-
resowanie, urząd wynajmie dwa 
autobusy. � pw

RZUT OKIEM | Promocja Regionu na sejmiku Kobiet Lewicy

44 panie z powiatu łowickiego 
uczestniczyły w Sejmiku  
Kobiet Lewicy, który  
w niedzielę 24 marca odbył 
się w Sali Kongresowej Pałacu 
Kultury i Nauki w Warszawie. 
Delegację z naszego powiatu 
tworzyły twórczynie ludowe, 
przewodniczące Kół Gospodyń 
Wiejskich oraz panie, które 
sympatyzują z SLD. Twórczynie 
ludowe: Beata Rokicka i Zofia 
Mycka (na zdjęciu obok posła 
SLD z Waliszewa Cezarego 
Olejniczaka) zrobiły furorę, 
prezentując swoje wyroby. Zofia 
Mycka pokazywała lalki łowickie, 
natomiast Beata Rokicka kwiaty 
z bibuły i hafty. Obie panie 
częstowały także chlebem 
ze smalcem, którego szybko 
zabrakło. pwagni
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Motocyklem przez Afrykę | Łowiczanie przemierzali Czarny Ląd

Przejechali motocyklami dawną 
trasą rajdu Paryż – Dakar
Dwóch łowiczan: Dariusz Tadeusiak i Jarosław Rosłonek oraz ich przyjaciel 
z Hamburga Filip Dachowski wyruszyli w styczniu na 10-dniową  
wyprawę motocyklową po zachodniej Afryce – w czasie której przejechali 
4,5 tys. km. Miłośnicy dwóch kółek obrali trasę zbliżoną do trasy sławnego  
rajdu Paryż-Dakar. W rozmowie z NŁ opowiedzieli o kulisach rajdu po 
zachodnim wybrzeżu Czarnego Lądu.

Pomysł zorganizowania mo-
tocyklowej wyprawy po Afryce 
pochodzi od Dariusza Tadeusia-
ka – właściciela firmy transpor-
towej Bufamco. Zrodził się na-
gle w końcu listopada ubiegłego 
roku. – Jeździliśmy wcześniej 
w różne miejsca Europy i po-
myślałem, że fajnie byłoby po-
jechać starą trasą rajdu Paryż 
– Dakar – mówi Tadeusiak, któ-
ry z pewnością nie wyruszyłby  
w taką podróż samodzielnie, 
dlatego zaproponował wypra-
wę swoim przyjaciołom – Ro-
słonkowi i Dachowskiemu.  

Ten pierwszy prowadzi na ul. 
Stanisławskiego w Łowiczu 
sklep elektroniczny Pro Elec-
tronics, drugi na stałe mieszka 
i pracuje w niemieckim Ham-
burgu.

Motocykl przewiezie 
wszystko, co potrzebne
Uczestnicy wyprawy mieli 

zaledwie miesiąc, żeby wszyst-
ko przygotować. Musieli zdobyć 
wizy, przejść trwający 3 tygo-
dnie cykl szczepień przeciwko 
żółtej febrze oraz zażywać ta-
bletki przeciw malarii. Każdy 
z nich przeprowadził przegląd 
motocyklu, który przecież nie 
mógł zawieść. 

Śmiałkowie jechali na trzech 
motocyklach BMW GS 1200 

Adventure – każdy na swoim. 
Posiadają one duże – 36-litro-
we zbiorniki paliwa. Na 1 baku 
motocyklista może przejechać 
nawet 600 km. W Senegalu  
i Mauretanii trudno spotkać sta-
cje paliw, które w ogóle oferują 
benzynę, ponieważ najczęściej 
sprzedaje się tylko olej napędo-
wy, dlatego też podróżnicy za-
wsze tankowali do pełna.

Jechali szybko. Rekordowe 
dziennie osiągnięcie jakie zano-
towali to 780 km. – To było kie-
dy jechaliśmy po Saharze Za-
chodniej i nie było co zwiedzać, 
bo dookoła był tylko piasek  
– opowiada Dariusz Tadeusiak.

Każdy mógł zabrać ze sobą po-
nad 100 kg bagażu, ponieważ na 
BMW można zapakować nawet 

230 kg. Podróżnicy zabrali za-
pas jedzenia na 10 dni i wody na 
4 dni, który systematycznie uzu-
pełniali, nadto ubrania, nawiga-
cje, namioty, kuchenki gazowe 

oraz wiele części zamiennych. – 
Nie braliśmy 3 komplety kluczy, 
tylko każdy miał wybrane narzę-
dzia, bo i tak jechaliśmy razem. 
W to miejsce wzięliśmy części 
zamienne, bo o to w Afryce było-
by trudno – mówi Tadeusiak. Dla 
pozostawienia informacji o swo-
jej lokalizacji codziennie Polacy 
przesyłali przez Internet aktual-
ne współrzędne geograficzne do  
3 bliskich osób. Filip Dachowski 
wszędzie, gdzie tylko mógł płacił 
kartą płatniczą, co powodowało, 
że adres sklepu i data transakcji 
była księgowana przez jego bank.

Start wyprawy – Malaga
Wyprawa rozpoczęła się  

3 stycznia rano w hiszpańskiej 
Maladze. Łowiczanie nie jecha-
li do Hiszpanii na motocyklach, 
tylko polecieli samolotem,  
a sprzęt przyjechał zapakowa-
ny na ciężarówkę. Jedynie Fi-

lip Dachowski dotarł do Mala-
gi w inny sposób. Z Hamburga 
do Marsylii pojechał pociągiem 
(transportował w nim mocto-
cykl), a następnie już na moto-
cyklu przejechał odcinek z Mar-
sylii do Malagi. 

Uczestnicy wyprawy spotka-
li się w Maladze 2 stycznia wie-
czorem. 3 stycznia rano wsie-
dli na motocykle i pojechali do 
Gibraltaru, skąd promem prze-
płynęli do portu Ceuta – hisz-
pańskiej enklawy na terytorium 
Maroka. W tym mieście spędzi-
li noc i dopiero 4 stycznia rano 
rozpoczęli wyprawę wzdłuż za-
chodniego wybrzeża Afryki. 
Jechali trasą zbliżoną do rajdu 
Paryż – Dakar, ale czasami zba-
czali z niej – na przykład wów-
czas, kiedy chcieli zwiedzić cie-
kawe miejsca. – To są ciężkie 
motocykle, nie jechaliśmy po 
pustyni, tylko po utwardzonych 

PIOtr
wolski

piotr.wolski@lowiczanin.info

Śniadanie w Maroko. Najczęściej serwowano tam jajecznicę. Zakup bananów u ulicznego handlarza w stolicy Mauretanii – Nawakszut. 

W drodze do Dakaru – stolicy Senegalu, gdzie Dariusz Tadeusiak, Jarosław Rosłonek i Filip Dachowski 
zakończyli podróż.

Jarosław
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drogach, zazwyczaj asfaltowych. 
Żeby pojechać dokładną trasą, 
trzeba mieć zaplecze techniczne, 
którego przecież nie mieliśmy.

Maroko – piękne 
miejsca i pustynia
Drugim punktem podróży po 

Maroko było miasto Fez, gdzie 
podróżnicy zwiedzili najstarszą  
i największą garbarnię i farbiar-
nię skór w Afryce wpisaną na 
światową listę dziedzictwa kul-
turowego UNESCO. W zabytko-
wej garbarni pracuje 25 rodzin, 
które przekazują swój fach z po-
kolenia na pokolenie.

Z tego miasta Polacy wyru-
szyli do miasta Merzouga po-
łożonego zaledwie 40 km od 
granicy Algierii. Motocykliści 
jechali trasą, która była równole-
gła do terenowego odcinka spe-
cjalnego rajdu Paryż – Dakar.  
Z Merzouga na pustynne wy-
dmy wybrali się na wielbłądach 
wraz z tubylcami, którzy świet-
nie znali teren. Podróżnicy po-
wiedzieli nam, że turyści z Eu-
ropy odradzali im podróż do tej 
części Maroka, ponieważ w tym 
graniczącym z Algierią regio-
nem Maroko może być niebez-
piecznie. I faktycznie, w pobli-
żu granicy z Maroko algierskie 
wojsko odbywało manewry.  
– Było słychać wybuchy, mimo 
tego, że do samej granicy nie do-
tarliśmy – mówi Tadeusiak.

Z tego regionu Maroka mi-
łośnicy 2 kółek pojechali na 
południowy zachód – w stro-
nę miasta Tan-Tan, położonego  
w pobliżu Oceanu Atlantyckie-
go. Kilkanaście kilometrów od 
tego miasta zaczyna się Sahara 
Zachodnia – prowincja Maroko. 
Podróżnicy opowiadali nam, że 
w czasie swej wyprawy po Ma-
roku często spotykali żołnierzy, 
którzy ich kontrolowali i odno-
towywali, w którą stronę jadą. 
Zdarzało się, że jednego dnia 
spotykali ten sam patrol. Prze-
mierzając Saharę Zachodnią po-
dróżnicy trzymali się wybrzeża 
Atlantyku. Nie spali w hotelach 
w dużych miastach, tylko pod 
gołym niebem, często w gości-
nie u Berberów. – Tam nie było 
już miast, jedynie wioski rybac-
kie, spaliśmy na polach kempin-
gowych – opowiada Tadeusiak, 
któremu w pamięć zapadła noc 
spędzona na dzikim kempingu 
położonym 60 metrów od oce-
anu. – Było czuć powiew mor-
skiej bryzy – dodaje.

Saharę Zachodnią motocy-
kliści przejechali w nieco po-
nad dobę. W połowie podróży 

przekroczyli granicę Mauretanii 
i udali do miasta Nouadhibou. 
Pomiędzy Maroko (prowincją 
Sahara Zachodnia) a Maureta-
nią znajduje szeroka na 2 km 
strefa ziemi niczyjej, gdzie nie 
ma drogi asfaltowej. Teren ten 
jest zaminowany. Motocykli-
ści pojechali utwardzonym trak-
tem, który był bezpieczny. Przy 
tym szlaku można było spotkać 
wielu cinkciarzy, którzy propo-
nowali wymianę waluty oraz za 
pieniądze chcieli przeprowadzić 
przez pole minowe. Zamino-
wana strefa robiła upiorne wra-
żenie, ponieważ wokół szlaku 
widać było wiele porzuconych 
wraków samochodów. – Były  
i porzucone, ale i takie, któ-
re wjechały na minę, wybuchły 
i spłonęły – opowiada Jarosław 
Rosłonek.

Mauretania – początek 
czarnej Afryki
Wjeżdżając do Maureta-

nii podróżnicy wjechali do tzw. 
czarnej Afryki, ponieważ rdzen-
na ludność tego kraju ma bardzo 
ciemny kolor skóry – w przeci-
wieństwie do Marokańczyków, 
którzy są albo Berberami, albo 
Arabami – tak czy owak ludźmi 
rasy białej. W Mauretanii zda-
rzali się już Murzyni. Dariusz 
Tadeusiak wspomina, że celni-
cy z tego kraju przepuścili ich 
przez granicę dopiero po zapła-
ceniu łapówki. W większych osa-
dach Mauretanii można było spo-
tkać Francuzów, którzy pozostali 
w tym państwie po zakończeniu 
epoki kolonializmu.

Uczestnicy wyprawy udali się 
do Nawakszut – stolicy Maure-
tanii, gdzie nocowali we francu-
skim hotelu. Tam mieli najlep-
szy nocleg, ponieważ w pokojach 
była bieżąca woda, czego nie 
można powiedzieć o hotelach  
w Maroku czy o kempingach.  
W stolicy Maueretanii spędzi-
li cały dzień. Zatłoczone miasto 
ich zafascynowało. Nikt nie prze-
strzegał tam przepisów ruchu 

drogowego, każdy chciał wymu-
sić pierwszeństwo. Wzdłuż ulic 
można było spotkać handlarzy, 
sprzedających wszystko, co się 
tylko dało. Mimo zgiełku, hałasu 
i zamieszania podróżnicy nigdy 
nie odczuli zagrożenia ze stro-
ny tubylców, wręcz przeciwnie, 
przez wielu – zwłaszcza tych któ-
rzy znali angielski – byli serdecz-
nie witani.

Nie da się ukryć, że odetchnęli 
z ulgą, bo wcześniej mieli jednak 
obawy o swoje bezpieczeństwo  
w tym kraju. Pamiętali, że  
w 2008 r. pierwszy raz odwoła-
no rajd Paryż – Dakar, a od 2009 
r. przeniesiono go do Ameryki 
Płd., czego przyczyną były po-
rwania Europejczyków w Mau-
retanii, których dopuścili się ta-
libowie.

Senegal – meta rajdu  
i finał wyprawy
Kierowali się dalej na południe 

docierając do Senegalu. Tam, po 
przekroczeniu granicy, jechali po-
nad 100 km przez park krajobra-
zowy, w którym można było spo-
tkać dzikie zwierzęta, na przykład 
guźce czy krokodyle. Wilgotność 
powietrza w tym miejscu była już 
bardzo duża, widać było, że Saha-
ra została za nimi. – W tym miej-
scu przy drogach były znaki uwa-
ga krokodyle, zbliżaliśmy się do 
równika, było nawet 37 stopni,  
a nocą na Saharze temperatura 
spadała nawet do zera i, jak spa-
liśmy pod chmurką, było bardzo 
zimno – opowiadał nam Dariusz 
Tadeusiak.

W podróży do Dakaru  
(w stolicy Senegalu odbywa-
ła się gala finałowa rajdu, meta 
usytuowana była kilka kilome-
trów na północ) motocykliści 
odwiedzili Jamal i Saint Louis. 
W Jamal odbyli 4-godzinny po-
stój i przeszli kontrolę policji. Po 
zatrzymaniu natychmiast oto-
czyła ich grupka dzieci w wieku 
do 10 lat. Rozdali dzieciom sło-
dycze i inne jedzenie. Łowicza-
nie przyznają, że dali dzieciom, 
co tylko mogli. Żeby zaspokoić 
potrzeby wszystkich dzieci, mu-
sieliby przyjechać chyba z kon-
tenerem pełnym żywności.

Taka sama sytuacja miała 
miejsce w Saint Louis, gdzie nie-
świadomi podróżnicy zatrzyma-
li się w pobliżu szkoły. Napom-
powali i ofiarowali tam dzieciom 
8 piłek zabranych z Polski. Te od 
razu, z wielkim zapałem, zaczę-
ły grać. – Dla nas takie zachowa-
nie dzieci jest abstrakcją. To był 
niesamowity widok, jaką zwy-
kła piłka może sprawić frajdę 

– mówi Tadeusiak. Po pewnym 
czasie do podróżników przy-
szedł także dyrektor położonej 
w pobliżu szkoły, który nie był 
zadowolony z ich postępowa-
nia. Sugerował on Polakom, że 
niepotrzebnie pokazują dzieciom 
bogactwa swojego świata, do któ-
rego dzieci te i tak nigdy nie będą 
mogły się przenieść i będą żyć  
w biednym kraju, gdzie wielu lu-
dzi dotyka głód.

Następnym punktem wypra-
wy było La Rose – słone jezioro, 
w pobliżu którego umiejscowio-
na była meta finałowa rajdu Paryż 
– Dakar. Spotkany tam tubylec 

wskazał podróżnikom dokładne 
miejsce, w którym stało podium. 
Tam podróżnicy wznieśli symbo-
liczny toast – uznając, że oni także 
dotarli już na metę.

To nie był jednak koniec ich 
podróży, ponieważ dzieliło ich 80 
km od Dakaru, gdzie w hotelu Le 
Meridien odbywały się gale fina-
łowe rajdu. Dakar to jeden wiel-
ki bazar, gdzie każdy chce coś 
sprzedać. Okulary i karty tele-
foniczne zazwyczaj sprzedawały 
dzieci. Kiedy Polacy wjechali do 
Dakaru, to wszyscy ich pozdra-
wiali. Podnosili ręce, machali, 
ponieważ pamiętali o rajdzie.

Potem był już tylko Dakar, 
gdzie w hotelu Le Meridien rajdy 
zawsze kończono – i powrót sa-
molotem do Europy. Wspomina-
jąc wyprawę Jarosław Rosłonek 
mówi, że była bardzo udana, ale 
podkreśla, że Afryka to jednak 
dla Polaków inny, dziki świat. 
Łowiczanin nigdy nie zapomni 
wielu sytuacji, w których znalazł 
się wraz z przyjaciółmi w cza-
sie podróży. – Dla turystów naja-
trakcyjniejsze są piękne widoki  
i dzika przyroda – mówi – ale 
nie da się zapomnieć, że lu-
dziom żyje się tam bardzo cięż-
ko – podkreśla. 

W drodze do Senegalu podróżnicy zatrzymali się, żeby zjeść posiłek. Dzieci, które wyszły z pobliskiej szkoły 
szybko podbiegły do Polaków, ponieważ chciały dostać jakieś prezenty. 

Droga przez pustynię w Mauretanii. Żeby dojechać do Nawakszut śmiałkowie musieli przejechać taki odcinek 
o długości 400 km. Po drodze nie było żadnych stacji benzynowych ani wiosek. 

Nie spali w hotelach  
w dużych miastach, 
tylko pod gołym 
niebem, często  
w gościnie  
u Berberów.

Dariusz
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Aktualności
Łowicz | Zagrają gwiazdy rocka i reggae

Takiej imprezy muzycznej jeszcze w Łowiczu nie było
dokończenie ze str. 3

Internauta, który zainspiro-
wał się tą wypowiedzią i dodał 
komentarz na naszej stronie in-
ternetowej Łowiczanin.info, po-
szedł o krok dalej. – Nigdy tu 
takich gwiazd nie było, to nie 
będzie największa impreza mu-
zyczna tego roku, tylko w ogóle 
największa impreza muzyczna 
w Łowiczu – napisał.

Gwiazdy światowego 
formatu
Podczas festiwalu rockowe-

go na scenie wystąpią gwiazdy 
światowego formatu. Pojawi się 
Billy Talent – kanadyjska grupa 
grająca szeroko pojętą muzykę 
rockową. Ostatnio muzycy grali 
w naszym kraju na Ursynaliach 
– Warsaw Student Festival 2012. 
Podczas koncertu na Lemon Fe-
stival zespół zaprezentuje się  
z najnowszym albumem „Dead 
Silence”. 

O popularności grupy świad-
czyć może chociażby singlowy 
kawałek „Viking Death March” 
z teledyskiem, który jest zapi-
sem koncertowego szaleństwa 
na występach formacji.

Drugi znany zespół, który 
wystąpi w Łowiczu, to P.O.D., 
który tworzą muzycy wykonu-
jący nu metal. Grupa została za-
łożona w 1992 r. w San Diego  
w Stanach Zjednoczonych przez 
dwóch przyjaciół – perkusistę 
Noaha Charlesa Bernardo i gita-
rzystę Marcosa Curiela. Człon-
kowie grupy są  chrześcijanami, 
a ich teksty nawiązują do wiary. 
Grupa ma na swoim koncie 8 al-
bumów studyjnych oraz ponad 
10 mln sprzedanych krążków na 
całym świecie. Koncert na Le-
mon Festival będzie ich drugim 
koncertem w Polsce. Ostatni 
raz grali w naszym kraju ponad  
13 lat temu.

Zadowoleni powinny być tak-
że fani muzyki reggae. Zaśpiewa 
Gentleman – niemiecki muzyk 
reggae i dancehall, na które-
go twórczość wpływ wywarły 
przede wszystkim utwory Boba 
Marleya, a także muzyka takich 
wykonawców jak Peter Tosh, 
Dennis Brown, Sizzla, Antho-
ny B. i Tracy Chapman. Gentle-
man śpiewa przeważnie po an-
gielsku bądź w patois – języku 
kreolskim używanym na Jamaj-
ce, którą  odwiedza od 17 roku 

życia i uznaje za swą drugą oj-
czyznę. Jego utwory  opowia-
dają o nadziei, miłości, pokoju. 
Przypominają o tym, że powin-
niśmy być wdzięczni za dar ży-
cia. Gentleman daje świetne  
i energetyczne koncerty live. Na 
Lemon Festiwal wystąpi razem 
z live bandem – The Evolution. 

Kolejny wykonawca reggae, 
którego zobaczymy w Łowiczu, 
to Mesajah – polski wokalista, 
współzałożyciel czołowego zna-
nego polskiego zespołu reggae 
– Natural Dread Killaz. Słucha-
cze kojarzą go przede wszystkim  
z hitu „Każdego dnia”, który stał 
się popularny dzięki temu, że 
grało go wiele ogólnopolskich 
rozgłośni radiowych.

22 marca organizatorzy poin-
formowali, że na tegorocznym 
festiwalu zagra także Skindred, 
czyli brytyjska grupa muzycz-
na z Newport grająca połączenie 
metalu, punka, reggae, dance-
hallu i drum’n’bassu. Ich mu-
zyka często bywa zwana „rag-
ga metal”. Skindred grał już  
w Polsce duże koncerty. Pierw-
szy raz wystąpił na Przystanku 
Woodstock 2011. Po tym wystę-
pie zyskał na popularności w na-

szym kraju i jesienią 2011 r, za-
grał dwa koncerty w Warszawie 
i Poznaniu.

Podobało im się –  
więc wracają
O tym, że ubiegłoroczny Le-

mon Festival był udany, świad-
czy chociażby fakt, że w tym 
roku ponownie wystąpi na nim 
4 polskich wykonawców, któ-
rzy grali na I edycji. Są to Che-
mia, czyli zespół grający rocka, 

który choć powstał 3 lata temu, 
to dzielił już scenę z najwięk-
szymi gwiazdami, Luxtorpe-
da – grupa wykonująca muzykę 
rockową, skrzypek i muzyk se-
syjny Jelonek oraz zespół rocko-
wy złożony z dziennikarzy Ra-
dia ZET i RMF FM: Poparzeni 
Kawą Trzy. W składzie tej gru-
py są między innymi Wojciech 
Jagielski oraz Jacek Kret – brata 
Jarosława Kreta – prezentera te-
lewizyjnego. 

Wystąpią również Frontside 
– zespół metalowy z Sosnow-
ca, który gra metalcore łączony 
z death metalem oraz Anti Tank 
Nun – grupa wykonująca mu-
zykę heavy metalową. W czasie 
przerw pomiędzy poszczegól-
nymi koncertami zagrają DJ-e 
z kraju i zagranicy, którzy swo-
je fascynacje muzyczne czerpią 
z rocka oraz cięższych brzmień. 
Organizatorzy podkreślają, 
że nie chcą od razu zdradzać 
wszystkich wykonawców, dlate-
go też nie ujawnili ich nazwisk.

Rośnie zainteresowanie 
festiwalem
Lemon Festival 2013 podob-

nie jak ubiegłoroczny odbędzie 

się na 2 scenach. Ta główna bę-
dzie jednak zdecydowanie więk-
sza i przygotowana w pełni pro-
fesjonalnie. 

– To produkcja na najwyż-
szym poziomie z zaangażowa-
niem najnowocześniejszych sys-
temów scenicznych, świetlnych  
i dźwiękowych. Takie zespoły 
jak P.O.D i Billy Talent nie wy-
stępują na kameralnych scenach 
– powiedział nam rzecznik festi-
walu Łukasz Nowakowski. 

W czasie kiedy jeden zespół 
będzie grał, drugi będzie się 
przygotowywał do występu na 
małej scenie. Obie zostaną zbu-
dowane na świeżym powietrzu. 
Na miejscu będzie można posłu-
chać muzyki, ale także zjeść coś 
ciepłego i napić się piwa.

Organizatorzy podkreślają, 
że Łowicz to doskonałe miejsce, 
do którego można bardzo szyb-
ko dotrzeć, wykorzystując każ-
dy środek transportu. Autostrada 
A2 oraz dobra infrastruktura ko-
lejowa pozwalają patrzeć z opty-
mizmem na przyszłość tej impre-
zy. W zeszłym roku wzięło w niej 
udział około 1,5 tys. osób. W tym 
roku publiczność może być na-
wet 10 razy większa.�  pw

To produkcja na 
najwyższym poziomie 
z zaangażowaniem 
najnowocześniejszych 
systemów scenicznych, 
świetlnych 
i dźwiękowych. 
Takie zespoły jak P.O.D.  
i Billy Talent  
nie występują na 
kameralnych scenach.
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Łowicz | Kolorowy kogutek pani Kasi mknął przez miasto

Witali wiosnę w śniegu
W tym roku rajd  
na powitanie wiosny, 
organizowany 23 marca 
przez łowicki oddział PTTK 
i Klub Turystyki Kolarskiej 
Szprycha, był wyjątkowy, 
bo było nie tylko zimno,  
ale i śnieżnie.

Z tego względu zrezygnowa-
no z przejazdu 16-kilometrową 
trasą rowerową, a do Lasu Miej-
skiego, gdzie zaplanowano ogni-
sko, wybrano się wyłącznie pie-
szo.

– Warunki są idealne na spa-
cer, bo mimo że jest dużo śnie-
gu, jest mroźno, więc buty szyb-
ko się nie przemoczą, a słońce 
sprawia, że jest bardzo przy-
jemnie – powiedział nam przed 
wyjściem w ponad 5-kilometro-
wą trasę komandor rajdu Adam 

Szymański. W drogę ul. Kaliską, 
Wiejską, przy rzece Zielkówce 
do Lasu Miejskiego wybrało się 
ok. godz. 11.30 około 50 osób 
– to mniej niż połowa uczestni-
ków, którzy brali udział w raj-
dzie w latach minionych.

Do Lasu Miejskiego turyści 
dotarli ok. godz. 13. Tam naj-
pierw utopili w Zielkówce przy-
gotowane przez uczestników 
marzanny, rzucając je płonące 
z mostu na ul. Łyszkowickiej. 
Potem wszyscy ogrzali się przy 
ognisku na polanie kempingo-
wej, piekąc przy okazji przygo-
towane kiełbasy.

Przed wyruszeniem w drogę, 
o godz. 11.00, w czasie zbiórki 
uczestników na Starym Rynku, 
odbył się konkurs na najładniej-
sze marzanny. Przyznano trzy 
równorzędne nagrody: dla koła 
przewodników PTTK, uczniów 

Gimnazjum nr 2 w Łowiczu 
oraz za najładniej ozdobio-
ny rower i wiosenne przebranie 
dla Katarzyny Słomy, przewod-
niczki PTTK, która swoje ubra-
nie, kurtkę, rękawiczki i kalosze 
ozdobiła dziesiątkami drobnych, 
kolorowych kwiatuszków. Część 
była przyszyta, część przyklejo-
na, a rower zamieniła w kolo-
rowego kogutka, oklejając jego 
wycięty z kartonu kształt oraz 
ramę kolorowymi piórkami. 
Miała na sobie także kolorowy 
łowicki bieżnik, spełniający rolę 
spódniczki. – Wszystko robiłam 
sama, tylko konstrukcję kogutka 
na rowerze pomógł mi zamoco-
wać tata – powiedziała nam.

Pomysł zrodził się już rok 
temu, w czasie rajdu. Wówczas 
pani Katarzyna również się 
przebrała za wiosnę. Na spotka-
nie przed ratuszem przejecha-

ła na tym rowerze przez część 
miasta, wzbudzając wśród 
przechodniów duże poruszenie. 

Urokowi jej roweru nie oparł 
się nawet burmistrz Łowicza 
Krzysztof Kaliński, skorzystał 

z propozycji przejechania się po 
parkingu na Starym Rynku na 
jednośladzie. � tb

Warszawa i Boryszew | Wielkanocne występy

Koderki zachwyciły publiczność
Ponad 350 osób obejrzało  

w miniony weekend, 23 i 24 
marca, występy Dziecięco-Mło-
dzieżowego Zespołu Ludowego 
„Koderki” w Warszawie i w Bo-
ryszewie.

W sobotę Koderki wystąpi-
ły z chórem dzieci z Zespołu 
Placówek Oświatowych w Nie-
borowie oraz z podopiecznymi 
warszawskiej fundacji Latają-
ca Akademia w Centrum Pro-

mocji Kultury Praga Południe, 
mieszczącym się przy ul. Pod-
skarbińskiej 2. Dzieci z Niebo-
rowa zaśpiewały i zagrały wiel-
kanocne pieśni, a Koderki, pod 
kierownictwem Eugeniusza 
Strycharskiego, zaprezentowały  
publiczności program obcho-
dów Niedzieli Palmowej i świąt 
Wielkiej Nocy, głównie chodze-
nia z gaikiem i kogucikiem. Ich 
występ oglądało około 150 osób.  

W niedzielę zespół wystą-
pił już sam. Podczas koncertu 
„Wielkanoc na ludowo” w Domu 
Kultury w Boryszewie, zapre-
zentował ten sam program co w 
Warszawie. Warto dodać, że Ko-
derki przygotowywały się do wy-
stępu około miesiąca. Nauczyły 
się się nowej choreografii i wy-
stąpiły w nowym składzie. � am

Kocierzew Płd. | Wielki Post

W mundurach na drodze krzyżowej
Harcerze z 27. Drużyny Star-

szoharcerskiej „Nin hil” łowic-
kiego Hufca ZHP 22 marca bra-
li udział w drodze krzyżowej w 
Kocierzewie Płd. Miała być ona 
odprawiona podczas procesji 
ulicami miejscowości, a harce-
rze mieli nieść krzyż. Ze wzglę-
du na złą pogodę, ks. proboszcz 
Jan Janik zdecydował, że wier-
ni pozostaną w murach kościoła. 

Harcerze czytali przygotowa-
ne specjalnie na to nabożeństwo 
rozważania. Odnosiły się one 
również do postępowania czło-
wieka: życia duchowego, miłości  
i słabości oraz nowego życia, 
które przyjdzie ze zmartwych-
wstaniem. Ks. Janik podzięko-
wał harcerzom za ich obecność, 
za przygotowanie i poprowadze-
nie drogi krzyżowej. Powiedział, 
że teksty rozważań były dobrze 

dobrane i głęboko przemyśla-
ne. Harcerze wzięli też czynny 
udział we mszy świętej. Dh Ma-

ciej Taraska czytał Ewangelię,  
a dh. Marianna Modzelewska za-
śpiewała psalm. � opr. mwk 

Uczestnicy rajdu przed wyruszeniem w drogę zrobili wspólne pamiątkowe zdjęcia przed ratuszem,  
po prawej Katarzyna Słoma na wykonanym przez siebie „rowerze-kogutku”.
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Kocierzewscy harcerze przed drzwiami kościoła św. Wawrzyńca.
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Chłopcy z zespołu prezentowali obrzęd chodzenia z kogutkiem. 
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Krępa | KGW zaczyna działać po 10 latach

Aktywne panie mają wiele planów
Najmłodsza z nich ma 28 lat, najstarsza około 70, 
wszystkie lubią gotować i działać społecznie  
– to kobiety z Krępy, które po kilku latach przerwy 
reaktywowały KGW w swojej miejscowości. 

– Przez 10 lat nic się u nas nie 
działo. Chciałyśmy znów zacząć 
coś robić i pokazywać się, dlate-
go w listopadzie ubiegłego roku 
stary zarząd przekazał oficjalnie 
pałeczkę młodym – mówi Anna 
Bryszewska z KGW. Na pierw-
szym spotkaniu panie powołały 
od razu nowy zarząd. Jego prze-
wodniczącą została Dorota Lusz-
tak, jej zastępcą Małgorzata Ga-
łaj. Na sekretarza powołano Annę 
Kukiełę, a na skarbnika Annę 
Grabowicz. W skład komisji re-
wizyjnej weszły Anna Bryszew-
ska i Barbara Wielec. Panie wy-
brały spośród siebie także osobę 
odpowiedzialną za wypożycza-
nie naczyń – Annę Czubiak. 

KGW to jednak nie tylko za-
rząd, ale także inne panie, któ-
re tworzą koło. Wśród nich ak-
tywnie udzielają się szczególnie 
Agnieszka Pawełkowicz i Beata 
Doroba. Kobiety wspierają tak-
że mężczyźni: Jacek Janicki, Ma-
riusz Gałaj i Jacek Doroba. 

Podczas pierwszego spotka-
nia do KGW zapisało się około  
40 pań, wśród nich te, które były 
w kole przed laty, oraz nowe. – Po 
miejscowości chodziła kartka, je-
śli któraś z pań chciała, to mogła 
się zapisać – mówi jedna z człon-
kiń koła. 

Życie na wsi nie musi 
być monotonne
Dla pań istnienie KGW to do-

skonała okazja, by wymienić się 

przepisami z innymi gospodynia-
mi, nauczyć czegoś nowego, pod-
patrzyć, jak inna kobieta gotuje 
czy piecze. To również odskocz-
nia od codziennych zajęć i trosk. 
– Koło daje nam możliwość 
spotykania się, porozmawiania  
o wspólnych problemach, a przy 
okazji poznania też nowych go-
spodyń. Możemy wymienić się 
doświadczeniami, jak również 
razem coś zorganizować – prze-
konuje Agnieszka Pawełkowicz. 
– Na wsi mieszka wiele młodych 
małżeństw, jest też dużo dzieci, 
dla których warto organizować 
spotkania, urozmaicać im czas 
– dodaje przewodnicząca KGW.  
I taki też cel mają między inny-
mi gospodynie.

Panie zorganizowały już kil-
ka imprez dla mieszkańców. 
Pierwszą z nich był kulig dla 
dorosłych. W jedno z sobotnich 
popołudni chętni mieszkańcy 
mogli najpierw przejechać się 
na sankach po wsi, a później  
w lesie przy ognisku upiec kieł-
baski. W ostatki, śladem swo-
ich koleżanek ze Strzebieszewa, 
panie z KGW chodziły po wsi  

z misiem. Przebrane w prze-
różne stroje, zbierały pieniądze 
na zakup najpotrzebniejszego 
sprzętu do świetlicy. W ciągu 
kilku godzin odwiedziły niemal 
wszystkie gospodarstwa, a za ze-
brane pieniądze kupiły m.in. fi-
ranki i czajniki do świetlicy. 

Część pieniędzy przeznaczy-
ły również na zorganizowanie 
Dnia Kobiet. 9 marca do świetli-
cy zarząd koła zaprosił bowiem 
mieszkanki wsi, by wspólnie ob-
chodzić święto kobiet. Członki-
nie wysprzątały salę, zawiesiły 
nowe firanki, upiekły przeróż-
ne rodzaje ciast i zrobiły kawę 

i herbatę. Przy słodkim poczę-
stunku kobiety spędziły kilka 
godzin. Miłą niespodzianką dla 
pań były też tulipany dla każdej 
z nich od sołtysa Krępy Krzysz-
tofa Kukieły.  

Kobiety mają także wie-
le planów na przyszłość. Myślą  
o zorganizowaniu wycieczki dla 
członkiń, na przykład do Liche-
nia. Ponadto zamierzają zorgani-
zować połączoną imprezę z oka-
zji Dnia Dziecka i Dnia Matki. 
Chcą także nawiązać współpra-
cę z Łódzkim Ośrodkiem Do-
radztwa Rolniczego i zapraszać 
do swojej świetlicy przedsta-

wicieli ŁODR, którzy przepro-
wadzaliby warsztaty i pokazy, 
głównie kulinarne, choć nie tyl-
ko. Najważniejszą imprezą, do 
której będą się przygotowywały 
członkinie w tym roku, jest jed-
nak Księżackie Jadło. Decyzją 
wójta gminy Pawła Kwiatkow-
skiego panie z Krępy będą re-
prezentowały gminę podczas tej 
dużej imprezy kulinarnej w Ło-
wiczu. 

W oczekiwaniu  
na świetlicę
Panie z KGW czekają też  

z utęsknieniem na rozbudo-

wę świetlicy. Ta zaś – jeśli 
uda się pozyskać środki ze-
wnętrzne – planowana jest na  
2014 rok. W tym roku wójt 
Kwiatkowski planuje złożyć 
wniosek o dofinansowanie do 
grupy Polcentrum. Zgodnie 
z planami w budynku miało-
by powstać zaplecze dla KGW 
oraz garaż dla strażaków. 

– Brakuje nam świetlicy. Ta 
jest już bardzo zniszczona – 
mówi przewodnicząca KGW. 
Dodaje również, że na wsi po-
trzebne jest miejsce, w którym 
mieszkańcy będą się mogli 
spotykać. 

Panie z KGW tuż przed chodzeniem po wsi z misiem. Trudno je rozpoznać w przygotowanych strojach. 

Aneta
marat

aneta.marat@lowiczanin.info

Na wsi mieszka wiele 
młodych małżeństw, 
jest też dużo 
dzieci, dla których 
warto organizować 
spotkania, urozmaicać 
im czas.

KG
W

 K
r

ę
pa



www.lowiczanin.info 3939nr 13      28 marca 2013

REKLAMA

Sromów | Muzeum Ludowe Rodziny Brzozowskich

Rzeźbiarz promuje Zbyszka Bródkę
i przypomina ginące zawody 
Obok postaci Adama 
Małysza i Justyny 
Kowalczyk w ubiegłym 
tygodniu w jednej  
z ruchomych scen  
Muzeum Ludowego  
w Sromowie pojawiła się 
postać Zbigniewa Bródki, 
panczenisty z Domaniewic. 
To nie jedyne nowości, 
które wraz z otwarciem 
nowego sezonu przygotował 
właściciel placówki 
Wojciech Brzozowski.

Rzeźbiarz opowiada, że po-
mysł przyszedł mu do głowy 
po przeczytaniu artykułu w NŁ 
(chodzi o gazetę z 14 marca,  
w której pisaliśmy o tym, że 
Bródka zdobył Puchar Świata  
w łyżwiarstwie szybkim w holen-
derskim Heerenveen). Na ostat-
niej stronie zamieściliśmy zdję-
cie, na którym sportowiec trzyma 
w lewej ręce puchar, a kciuk pra-
wej trzyma w geście zwycięstwa. 

W takim właśnie ujęciu Brzo-
zowski wyrzeźbił niewielką po-
stać panczenisty. Pomalował ją  
i potem zamontował tak, aby była 
ruchoma. Rzeźbę można obejrzeć  
w II pawilonie (dominuje w nim 

sztuka ludowa: stroje, pająki, wy-
cinanki), w scenie przedstawia-
jącej 4 pory roku. Brzozowscy 
odprowadzając wycieczki po mu-
zeum, opowiadają teraz zwiedza-
jącym, że Zbyszek Bródka po-
chodzi spod Łowicza. 

– Trzeba go promować, bo to 
nasz krajan – mówi Pan Woj-
ciech z uśmiechem. Ma nadzie-
ję, że panczenista znajdzie kiedyś 
czas, aby go odwiedzić. Na przy-
jazd Adama Małysza i Justyny 
Kowalczyk raczej nie liczy. 

 

Jak pracował bednarz
W szopie przy III pawilonie 

muzeum od tego roku można 
obejrzeć rzeźbę bednarza, który 
robi beczkę. Do tej pory w miej-
scu tym wycieczki oglądały jedy-
nie młócenie cepem. – Bednarz 
to kolejny zawód, który zaginął, 
a mając taką rzeźbę, mamy oka-
zję o nich opowiedzieć – mówi 
Wojciech Brzozowski. Przyzna-
je, że sam przekonał się, że pra-
ca bednarza wymagała umiejęt-
ności i doświadczenia. On sam, 
jak rozebrał beczkę, to miał po-
tem duży problem, aby ją złożyć. 
Zresztą nie udało się jej elemen-
tów dopasować idealnie. 

Za rok zapowiada wyrzeźbie-
nie kołodzieja, który montował 
będzie koło jednego z wozów. To 
kolejny zapomniany zawód, który 
chciałby w Sromowie przybliżać.

Duża część zwiedzających 
ekspozycję to dzieci, dlate-
go między mężczyzną z cepem  
a bednarzem rzeźbiarz usadowił 
kota, który zakrada się na mysz. 
Takie elementy zwykle podoba-
ją się gościom, wiec gospodarz 
stara się co chwilę wymyślać coś 
nowego. � mwk

Zbigniew Bródka z pucharem  
w łyżwiarstwie szybkim w ręku.

Justyna Kowalczyk uwieczniona 
przez rzeźbiarza.

Wojciech Brzozowski przy bednarzu, którego można już oglądać  
w Sromowie. 
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Łowicz | Dzień talentów w II LO

Młodzi i utalentowani
W poniedziałek 25 marca 
uczniowie II LO mieli 
możliwość zaprezentowania 
swoich talentów przed całą 
szkolną społecznością  
w konkursie pod hasłem 
„Mam talent!”, nawiązującym 
do popularnego programu 
telewizyjnego.

Dominowały występy mu-
zyczne, z mocno zróżnicowa-
nym repertuarem – uczniowie 
wykonywali piosenki Leonar-
da Cohena, Tadeusza Woźnia-
ka, Adele, U2 i Guns’n’Roses. 
Było też sporo pokazów autor-
skich fotografii uczniów, a na-
wet profesjonalnie zmontowany 
trailer filmu. Zwycięzcy zosta-
li wyłonieni drogą głosowania, 
przez grono pedagogiczne  
i wybranych przedstawicieli po-
szczególnych klas. W kategorii 
solistów najwięcej głosów otrzy-
mała Andżelika Drzewiecka  
z klasy Ic, brawurowo wykonu-

jąca „Hallelujah” z repertuaru 
Leonarda Cohena, zaś w katego-
rii występów zbiorowych zwy-
ciężyła klasa Ib z trailerem filmu 

przygotowanego na dzień otwar-
ty szkoły, który miał miejsce we 
wtorek, dzień później. Zwycięz-
cy – solistka i każdy, kto uczest-
niczył w pracach nad filmem 
– otrzymali w nagrodę bony 
wartości 50 zł do sklepów sieci 
Empik. Nagrodą za drugie miej-
sca było „nieprzygotowanie” na 
cały dzień, a za trzecie cukierki. 
Dyrektor Dorota Urbańska pod-
kreśla jednak, że, jej zdaniem, 
zwycięzcami są wszyscy ucznio-
wie, którzy mieli umiejętności  
i odwagę, by zaprezentować się 
przed szkolnym audytorium.

Chociaż na widowni zasiadali 
sami znajomi, koledzy i nauczy-
ciele, to trema przed występami 
była bardzo duża – u niektórych 
pojawiły nawet łzy. Trzeba jed-
nak podkreślić, że stres i emo-
cje nie wpływały źle na jakość 
występów, a gdy było już po 
wszystkim, widać było głównie 
radość – zarówno wśród mło-
dych wykonawców, jak i pu-
bliczności.� tm

Łowicz | Zmiany w składzie kapituły Łowickiej Róży

Kosiorek i Wagner będą 
współdecydowali o nagrodach

Marcin Kosiorek i Grażyna 
Wagner zostali dołączeni do sze-
ścioosobowego składu kapituły 
przyznającej nagrodę Łowickiej 
Róży – prestiżowego wyróżnie-
nia za działalność kulturalną na 
terenie powiatu. Kapitułę tworzy 
troje przedstawicieli Wydziału 
Edukacji Rady Powiatu, członek 
Zarządu Powiatu oraz dwie oso-
by niezależne zajmujące się dzia-
łalnością kulturalną w powiecie.

Decyzję o zmianie składu ka-
pituły podjęto jednogłośnie na 
piątkowym posiedzeniu komisji 

edukacji Rady Powiatu. Marcin 
Kosiorek zastąpił Stanisława Fel-
czyńskiego, który nie mógł nale-
żeć do składu kapituły, ponieważ 
nie jest już członkiem wspomnia-
nej komisji. Podobnie nie mógł 
w kapitule pozostać Wojciech 
Miedzianowski, nie będąc da-
lej członkiem Zarządu Powiatu, 
dlatego zdecydowano się przy-
dzielić na jego miejsce Grażynę 
Wagner. 

Oprócz wspomnianych osób, 
w kapitule dalej pozostaną za-
siadający w niej wcześniej rad-

ni, Małgorzata Ogonowska  
i Krzysztof Janicki, oraz zwią-
zani z działalnością kulturową 
Anna Staniszewska i Maciej Ma-
langiewicz.

Nagroda Łowickiej Róży jest 
przyznawana przez władze po-
wiatu od 2010 roku. Wnioski  
o zgłoszenie kandydatury do na-
grody można składać w 2 kate-
goriach – działalność artystyczna 
oraz upowszechnianie działalno-
ści kulturalnej – do 30 kwietnia, 
zaś kapituła wybierze i ogłosi 
laureatów do 30 czerwca. � tm

Bartek Mika z IIIa przed 
występem na dniu talentów  
II LO, na którym zaśpiewa „With or 
Without You” grupy U2. 
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punkty przyjmowania ogłoszeń drobnych do „nł”: Biuro ogłoszeń łowicz, ul. Pijarska 3a; Bednary, sklep p. Papiernik 24A; Bielawy, ul. parzew, sklep „Budomix” p. Frączak; Bobrowniki 27, sklep p. Pacler; Bolimów, ul. Rynek 

Kościuszki 17, sklep „Ewa”, P.Papiernik; Domaniewice, ul. Główna 26, sklep p. jakubiak; Gągolin Południowy, sklep „KOS”; Humin 1a, sklep p. Grefkowicz; Iłów: pl. Rynek Staromiejski 2a; sklep p. Papierowskiego; Kiernozia, Rynek 

kopernika, kiosk p. Wesołowskiej; Kocierzew Płn., sklep P. Dragańskiej; Krępa 155, sklep p. Marczaka; KuraBka 17a, sklep p. Topolskiej; ŁOWICZ, os. Bratkowice; Kiosk Lotto; Łowicz, oldart os. Dąbrowskiego 24, zakład RTV p. 

KędziorY; Łyszkowice, ul. B. Głowackiego 17,„Auto-Top”; Nieborów, Al. Legionów Polskich 18, sklep p. Figata; nowa sucha 22, sklep p. Siewiery; Ostrów 20, sklep p. Bejdy; Osmolin, ul. Rynek 2, sklep p. Serwach; parma 57, Sklep 

p. gajA; Sanniki, ul. Warszawska 183, sklep p. Olkowicz; Sobota, Pl. Zawiszy Czarnego 12, Sklep p. bińczak; sokołów 19, sklep p. głowackiego; Stachlew 113a, sklep p. Wierzbickiej;   Śleszyn, ul. Górna 5, sklep P. Mączyńskiej;  

waliszew stary 19, sklep p. pabijańczyk; Zabostów Duży 51, sklep P. Szaleniec; Zawady 67, sklep p. Sokalskiej; Złaków Borowy 139a, sklep p. Piecki, .

punkty przyjmowania ogłoszeń drobnych do „Wieści”: biuro ogłoszeń Głowno, ul. łowicka 40; ul. kopernika 23, kiosk żerkowska marzena; Dmosin 1, Bożena krzeszewska, piekarnia:  STRYKów: Sklep z art. spożywczo-

-przemysłowymi, Stary rynek; sklep ZOSIA, ul. Targowa 25/27.

punkty przyjmowania ogłoszeń drobnych do „nł dla żychlina, oporowa, bedlna i pacyny”: Bedlno 28, sklep mini-mag; Dobrzelin, ul. Wł. Jagiełły, sklep magda; Grabów, sklep na ul. dworcowej 129; Pacyna, ul. 

Towarowa 4, sklep durka magdalena; plecka dąbrowa, sklep monika; szewce  owsiane,  sklep mar-mon; Żychlin, ul. łąkowa 9a, sklep magda; ul. narutowicza 85F, sklep Magda; ul. 29 listopada 25-26, sklep elemis.

samochodowe

kupno
��Auto Skup, 1-24 h, tel. kom. 

796‑999‑111.

��AAA ABSOLUTNY AUTO-SKUP od 
1997, uczciwie, gotówka, tel. kom. 
608‑174‑892.

��AAAauta bezwypadkowe, tel. kom. 
795‑297‑763.

��Absolutnie auta całe, uszkodzone 
kupię, tel. kom. 601‑317‑076.

��Absolutnie kupię każde auto całe lub 
uszkodzone. Najwyższe ceny. Wypłata 
gotówki natychmiastowa, dojazd 
do klientów, tel. kom. 888-688-405, 
601‑522‑907.

��Absolutnie, absolutnie auta 
całe lub uszkodzone, tel. kom. 
609‑027‑388.

��Auta uszkodzone, gotówka od 
ręki, tel. kom. 604‑689‑161.

��Auto skup, płacimy za auto 
powypadkowe, uszkodzone, najlepsze 
ceny, dojazd do klienta, gotówka od 
ręki, zadzwoń!, tel. kom. 604‑191‑186.

��Auto skup, wszystkie marki, 
obojętny stan, najlepsze ceny, tel. kom. 
604‑191‑186.

��Auto skup. Najlepsze ceny, tel. kom. 
530‑900‑868.

��Dostawcze, tel. kom. 500‑812‑312.

��Kupię każde auto do 1.000 zł, tel. 
kom. 601‑522‑907.

��Kupię osobowy sprawny lub lekko 
uszkodzony, tel. (46) 831-02-44, tel. 
kom. 604‑706‑309.

��Kupię silnik i skrzynię biegów od 
malucha, tel. kom. 514‑505‑250.

��Mercedesy, Toyoty, tel. kom. 
725‑562‑998.

��Skup aut za gotówę, tel. kom. 
880‑676‑933.

��Skup samochodów osobowych i 
dostawczych, tel. kom. 505‑959‑200.

��Skup samochodów. 
Możliwość odbioru. Sprzedaż 
części. Złomowanie pojazdów. 
Zaświadczenia do Wydziału 
Komunikacji. Nieborów, tel. kom. 
605‑695‑882.

sprzedaż
��ALFA ROMEO 146, tel. kom. 

511‑311‑145.

��ALFA ROMEO 156, 2.5, gaz 
sekwencja, 1999 rok, 7.500 zł, tel. kom. 
667‑566‑106.

��AUDI 80, 1.8 benzyna/gaz, 1988 rok, 
CB radio, GPS, przegląd luty 2014, tel. 
kom. 793-609-606, 793‑609‑653.

��AUDI A4, 2004 rok, tel. kom. 
505‑056‑590.

��AUDI A6, 2.5 TDI, 1998 rok, 
uszkodzony silnik, tel. kom. 
509‑318‑272.

��BMW 316, 1994 rok, stan dobry,  
tel. kom. 782‑091‑724.

��BMW 320, 2002 rok, stan db,  
509-166-135, tel. kom. 502‑279‑998.

��CHRYSLER Grand Voyager, 2.5 TD, 
1999 rok, , tel. kom. 795‑181‑626.

��CITROËN Berlingo, 2.0 HDI, 2002 
rok, tel. kom. 721‑147‑354.

��CITROËN C-3, 1.4 HDI, 2004 rok, tel. 
kom. 605‑535‑396.

��CITROËN C5, 2.2 HDI, 2004 rok, 
wersja eksklusiv, tel. kom. 726‑312‑725.

��DAEWOO Matiz, 1999 rok, srebrny, 
tel. kom. 602‑123‑649.

��DAEWOO Matiz, 1999 rok, tel. kom. 
605‑049‑498.

��DAEWOO Nexia, 1.6, 1996 rok, 
I właściciel, stan bdb, tel. kom. 
605‑049‑498.

��DAEWOO Tico, 1999 rok, alarm, 
immobilizer, stan bdb, tel. kom. 
882‑928‑566.

��FIAT 126 p, 1997 rok, tel. kom. 
502‑601‑143.

��FIAT Brava, 1.4, benzyna/gaz, 1997 
rok, tel. kom. 784‑199‑359.

��FIAT Bravo, 1997/1998 rok, stan db, 
2.700 zł, tel. kom. 696‑144‑023.

��FIAT CC, 700, 1998 rok, tel. kom. 
723‑149‑583.

��FIAT CC, stan dobry, 
tel. (46) 838‑64‑48.

��FIAT Cinquecento, 900, benzyna/
gaz, 1998 rok, tel. kom. 606‑134‑102.

��FIAT Cinquecento, 900, 1995 rok, tel. 
kom. 726‑700‑729.

��FIAT Ducato, 2.5 TDI, 1995 rok, tel. 
kom. 608‑793‑399.

��FIAT Ducato Max, 2.5 TDI, 1995 rok, 
tel. kom. 790‑591‑203.

��FIAT Ducato, 2007 rok, salon Polska, 
9-osobowy, tel. kom. 602‑390‑809.

��FIAT Grande Punto, 1.4 b/g, 2009 
rok, tel. kom. 509‑061‑449.

��FIAT Grande Punto, 1.4, 2006-2007 
rok, tel. kom. 669‑046‑690.

��FIAT Punto Multijet, 2004 rok, tel. 
kom. 510‑285‑521.

��FIAT Punto, 1.2, 1999 rok, tel. kom. 
886‑991‑520.

��FIAT Punto II, 2001 rok, tel. kom. 
606‑819‑096.

��FIAT Seicento, 1998 rok, tel. kom. 
508‑107‑655.

��FIAT Seicento 900, 2000 rok, 
pierwszy właściciel, elektryczne szyby, 
4.300 zł, tel. kom. 604‑144‑668.

��FIAT Seicento, 2001 rok, 36.000 km, 
srebrny metalik, kupiony i rejestrowany 
2002 rok, stan techniczny bdb, tel. 
kom. 606‑330‑976.

��FORD Fiesta, 1.3, benzyna, 2000 rok, 
5-drzwiowy, wspomaganie, stan bdb, 
tel. kom. 788‑847‑112.

��FORD Focus, 1.8 benzyna, 1999 rok, 
hak, sprzedam, tel. kom. 691‑535‑141.

��FORD Focus, 1.8 diesel, 2004 rok, 
kombi, bordowy, klima, elektryka, radio 
mp3, aribag, stan bdb. Odlicz 23% VAT, 
tel. kom. 602‑677‑216.

��FORD Focus, 1,8 TDDI, 2004 rok, 
biały, przyciemniane szyby, tanio, tel. 
kom. 660‑618‑613.

��FORD Transit, 1996 rok, Opel Astra 
I, 1.7 TD, 1996 rok, części, tel. kom. 
515‑509‑511.

��KIA Ceed, 1.6 diesel, 2008 rok, 
68.000 km, grafitowy metalik, stan bdb, 
tel. kom. 660‑758‑598.

��KIA Picanto, stan idealny, tel. kom. 
606‑819‑096.

��KIA Rio, RS 1.3, 2003 rok, 90 tys/
km, bogate wyposażenie, cena do 
negocjacji, tel. kom. 664‑412‑997.

��MAZDA 323 benzyna/gaz, 1995 rok, 
tel. kom. 696‑741‑796.

��MAZDA MX-3, tanio!, tel. kom. 
660‑780‑742.

��MERCEDES A klasa, 170, D, 2001 
rok, 138.000 km, bordo metalik, 
stan rewelacyjny, bezwypadkowy, 
garażowany, możliwość zamiany na 
tańszy, tel. kom. 604‑706‑309.

��MERCEDES C klasa, 2.2 CDI, kombi, 
1999 rok, tel. kom. 516‑755‑753.

��MERCEDES Vito, 1998 rok, cena do 
uzgodnienia, tel. kom. 785‑622‑099.

��OPEL Astra, 1.6, benzyna/gaz, 1999 
rok, tel. kom. 695‑855‑170.

��OPEL Astra II, 1.6, 2001 rok, 
granatowy metalik, bogate 
wyposażenie, tel. (46) 831-02-44, tel. 
kom. 513‑671‑435.

��OPEL Astra III, 2011 rok, niebieski, 
hatchback, zakupiony w polskim ASO, 
serwisowany, bezwypadkowy, faktura 
VAT, tel. kom. 696‑840‑127.

��Opel Astra, 1.4, benzyna/gaz, 1996 
rok, biały, tanio, tel. kom. 664‑894‑818.

��OPEL Astra + gaz, 2005 rok, 
sprzedam, 13.300 zł, tel. kom. 
880‑676‑933.

��OPEL Astra, 1.7 TD, hatchback, 1999 
rok, 5-dzwiowy, sprowadzony, opłacony, 
tel. kom. 795‑181‑626.

��OPEL Astra, 1.4, 1997 rok,  
I właściciel, tel. kom. 600‑394‑592.

��OPEL Astra, 1.4 120 KM benzyna, 
XII.2011 rok, czerwony, najnowszy 
model, tel. kom. 798‑906‑448.

��OPEL Astra, 1.4, benzyna, 1998, 
Sochaczew, tel. kom. 606‑784‑108.

��OPEL Astra, 1.6, sedan, 1996 rok, 
stan bdb., tel. kom. 602‑187‑612.

��OPEL Corsa, 1.0, gaz, 2004 rok, tel. 
kom. 502‑639‑575.

��OPEL Corsa, 2001 rok, tel. kom. 
505‑056‑590.

��OPEL Corsa C, 1.2, benzyna, 
2004, Sochaczew, 11.000 zł, tel. kom. 
606‑784‑108.

��OPEL Corsa, 1.2, sprawny, opłacony, 
1.000 zł, tel. (42) 719‑56‑83.

��OPEL Corsa, 1.0 benzyna, 1998 rok, 
3.200 zł, tel. kom. 661‑060‑968.

��OPEL Corsa, 1.2 16V, 2005 rok, 26 
tys km, serwisowany, bezwypadkowy, 
kupiony w Polsce, I właściciel, 5 drzwi, 
tel. kom. 665‑977‑562.

��OPEL Corsa C, 1.0, klimatyzacja, 
opony zimowe, tel. kom. 512‑842‑650.

��OPEL Signum, 1.9 CDTi, 2005/2006 
rok, 126.000 km, pełny lifting, 
najbogatsza wersja, 22.900 zł, tel. kom. 
516‑604‑415.

��OPEL Vectra, 2.0 diesel, 1998 rok, 
bordowy, tel. kom. 609‑468‑274.

��OPEL Vectra, 2.0, DTI, kombi, 2001 
rok, 196.000 km, srebrny, tel. kom. 
500‑742‑025.

��OPEL Vectra, 2.0, 2003 rok, tel. kom. 
602‑325‑159.

��OPEL Vectra, 2.0 TH, sedan, 1998 
rok, tel. kom. 696‑533‑974.

��OPEL Vectra B, 2.0, DTL, 1997 
rok, bogate wyposażenie, oryginalny 
lakier, tel. (46) 831-02-44, tel. kom. 
513‑671‑435.

��OPEL Vectra B, 1.8 benzyna, 
1999/2000 rok, po liftingu, tel. kom. 
723‑528‑046.

��OPEL Vectra C, 3.2 benzyna, srebrny 
metalik, 214 KM, tel. kom. 696‑604‑988.

��OPEL Vectra C, 2,2D, kombi, stan 
bdb, tel. kom. 696‑055‑259.

��OPEL Vectra C, 2.0 DTI, 2004 rok, 
zarejestrowany, bogate wyposażenie, 
tel. kom. 604‑391‑711.

��OPEL Vectra, 1.9 TDI diesel, 
2004 rok, 168.000 km, 150 KM, 
pełne wyposażenie, limuzyna, 
bezwypadkowy.

��OPEL Zafira, 1.6 16V benzyna, 2004 
rok, niebieski, tel. kom. 600‑382‑140.

��OPEL Zafira, 2l DTI VAN, XI.2002 rok, 
garażowany, 12.800 zł, do negocjacji, 
tel. (46) 837‑32‑35.

��OPEL Zafira, 2004 rok, stan db, tel. 
kom. 604‑076‑469.

��OPEL Zafira, 2.0 DTI, 2003 rok, 
168 tys/km, czarny, stan bdb.,  
w komplecie nowe, letnie, zimowe 
koła, tanio, 777-017-179, tel. kom. 
880‑778‑094.

��PEUGEOT 206, 2006 rok, tel. kom. 
605‑350‑355.

��PEUGEOT 206 CC, Cabrio, 2001 rok, 
srebrny, brązowa skóra, klimatronik, 
elektrycznie składany dach, 
elektryczne szyby, 136 KM, tel. kom. 
795‑592‑010.

��PEUGEOT 207, 2007 rok, stan 
idealny, tel. kom. 606‑819‑096.

��PEUGEOT 307, 1.6, benzyna, 2002 
rok, bogato wyposażony, tel. kom. 
669‑964‑788.

��PEUGEOT 406 Diesel, 1996 rok, tel. 
kom. 668‑950‑995.

��PEUGEOT 407, 2.0 HDI 16V 136 KM, 
2005 rok, beżowy, sedan, manualna 6 
biegowa skrzynia, ABS, klimatyzacja, 
elektryka, airbag x6, itp., 18500 zł, tel. 
kom. 602‑677‑216.

��POLONEZ Truck, diesel, 1999 rok, 
blacha po remoncie, 3.000 zł, tel. kom. 
509‑408‑929.

��RENAULT Kangoo benzyna/gaz, 
1998 rok, tel. kom. 793‑024‑030.

��RENAULT Kangoo, 2002 rok, stan 
idealny, tel. kom. 606‑819‑096.

��RENAULT Master, 2.8, DTI, 2001 rok, 
biały, elektryczne szyby, lusterka, tel. 
kom. 693‑036‑559.

��RENAULT Megan Coupe, 1.6, 
sprawny, ważne opłaty, 2.500 zł, tel. 
kom. 791‑331‑447.

��RENAULT Megane diesel, 2001 rok, 
tel. kom. 693‑596‑464.

��RENAULT Megane Scenic, 1.9 
DCI , 2002 rok, bogato wyposażony 
(możliwość zamiany na tańszy), tel. 
kom. 604‑706‑309.

��RENAULT Megane, DTI, kombi, 2000 
rok, bogate wyposażenie, tel. kom. 
504‑205‑312.

��RENAULT Scenic, 1.9, 2000 rok, , tel. 
kom. 668‑142‑805.

��RENAULT Scenic II, 1.9 DCI, 2003 
rok, 142.000 km, bardzo bogate 
wyposażenie, udokumentowany, tel. 
kom. 606‑330‑976.

��RENAULT Twingo, 1.2, 1997 rok, tel. 
kom. 608‑037‑489.

��SEAT Cordoba, 1.4, 1998 rok, 
wspomaganie, I właściciel, tel. kom. 
605‑535‑396.

��SEAT Ibiza, 1.9 diesel, 1998 
rok, 3-drzwiowy, opony zimowe, 
Skierniewice, tel. kom. 661‑299‑745.

��SEAT Ibiza, 1.4, benzyna, 2000 rok, 
3-drzwiowy, sprowadzony, opłacony, tel. 
kom. 795‑181‑626.

��SEAT Leon design TopSport 
benzyna/gaz, 2002 rok, tel. kom. 
663‑319‑196.

��SKODA Fabia, 2001 rok, tel. kom. 
505‑056‑590.

��SKODA Fabia 1.4 16V, 2005 
rok, czarna, kombi, wspomaganie, 
czujnik parkowania, airbag, radio 
mp3, elektryka, 13500 zł, tel. kom. 
602‑677‑216.

��SKODA Fabia, 1.4 gaz, 2001 
rok, 5-drzwiowy, hatchback, salon 
Polska, 7900 zł, sprzedam, tel. kom. 
694‑216‑417.

��SKODA Fabia, 1.4 benzyna, 2001 rok, 
124000 km, czarna perła, hatchback, 
airbag, radio mp3, wspomaganie, stan 
bdb., 8800 zł, tel. kom. 602‑677‑216.

��SKODA Fabia, 1.2, 2005 rok,  
I właściciel, klimatyzacja, salon Polska, 
tel. kom. 604‑391‑711.

��SKODA Felicia, 1.9, diesel, kombi, 
1999/2000 rok, tel. kom. 663‑731‑263.

��SKODA Felicia, 1999 rok, 2.000 zł, 
tel. kom. 601‑239‑800.

��SKODA Octavia, 1.6 benzyna/gaz, 
hatchback, krajowy, bezwypadkowy, 
zielony metalik, użytkowany przez 
kobietę, tel. kom. 607‑609‑968.

��STAR 200, wywrot, wózek widłowy 
Yale, tel. kom. 600‑323‑947.

��SUZUKI Grand Vitara, 2002 rok, stan 
bdb, tel. kom. 506‑740‑564.

��SUZUKI Vitara, 1994 rok, tel. kom. 
604‑298‑557.

��TOYOTA Avensis, 2.0, D4D, 2000 rok, 
srebrny metalik, bogate wyposażenie, 
tel. (46) 831-02-44, tel. kom. 
604‑706‑309.

��TOYOTA Corolla, 2.0 D4D, kombi, 
2003 rok, , tel. kom. 510‑259‑018.

��VOLVO S60, 2004 rok, tel. kom. 
795‑297‑763.

��VW Golf II, benzyna/gaz, 1989 rok, 
tel. kom. 724‑831‑651.

��VW Golf II, benzyna/gaz, 1989 rok, 
1.300 zł, tel. kom. 517‑682‑244.

��VW Golf III, 1.6, gaz, 1994 rok, tel. 
kom. 696‑309‑685.

��VW Golf III, 1.9 TDI, 1997 rok, 110 
KM, 5-drzwiowy, stan bdb., tel. kom. 
782-411‑558, po 16:00.

��VW Golf III, 1.6, gaz, 1994 rok, 
Fiat Punto, 1.2, 1995 rok, tel. kom. 
785‑444‑122.

��VW Golf III, 1.8, benzyna, 1993 
rok, sportowy, tel. kom. 886-277-777, 
787‑259‑568.

��VW Golf III, 1.9 diesel, sedan, 1993 
rok, uszkodzony silnik (pęknięty wałek 
rozrządu), sprzedam w całości lub na 
części, tel. kom. 514‑641‑774.

��VW Golf II, 1986 rok, sprawny,  
tel. kom. 660‑702‑548.

��VW Golf IV, kombi, 2003 rok,  
tel. kom. 500‑865‑870.

��VW Golf IV, 1.9 TDI, 5-drzwiowy,  
tel. kom. 663‑096‑273.

��VW Golf V, 1.9 TDI, 2008 rok,  
tel. kom. 518‑374‑449.

��VW Golf V, 1.9, TDI, 2007 rok,  
(w rozliczeniu mogę przyjąć tańszy), 
konkurencyjna cena, tel. kom. 
513‑671‑435.



41www.lowiczanin.info 41nr 13      28 marca 2013

REKLAMA

��VW Golf, 1.4 16 V, 1999 rok, 
3-drzwiowy, sprowadzony od 
pierwszego właściciela, tel. kom. 
505‑845‑686.

��VW LT 28, tel. kom. 501‑632‑719.

��VW Multivan T5, 2003 rok, 170 
KM, bogate wyposażenie, tel. kom. 
608‑420‑169.

��VW Passat, 1.9 TDI, kombi, 2001 rok, 
granatowy metalik, 130 KM, tel. kom. 
664‑962‑750, po 14.

��VW Polo Classic, 1997 rok, 2 butle 
tlenowe, tel. kom. 531‑667‑200.

��VW T4, tel. kom. 501‑632‑719.

��VW Touran, 1.9 TDI, 2005 rok, 165 
tys km, srebrny metalik, serwisowany, 
bezwypadkowy, zarejestrowany, tel. 
kom. 600‑944‑728.

��VW Touran, 2007 rok, stan idealny, 
serwisowany, tel. kom. 512‑874‑011.

��VW Transporter, 1.9 TD, 1998 rok, 
9-osobowy, tel. kom. 795‑181‑626.

inne
��Pomoc drogowa, tel. kom. 

608‑532‑321.

��Alufelgi 7x15, 4x108 ET15, tel. kom. 
603‑188‑911.

��Przyczepa do przewozu koni,  
tel. kom. 509‑950‑894.

��Pomogę znaleźć, sprowadzić auto 
z zagranicy: Niemiec, Belgii, Holandii, 
załatwić formalności rejestracyjne, tel. 
kom. 609‑046‑805.

��Sprzedam opony letnie 185/70/R14, 
tel. kom. 667‑837‑817.

��Przyczepka Niewiadów, 250 
kg, przyczepka 750 kg, tel. kom. 
600‑382‑140.

��Usługi transportowe, tel. kom. 
886‑229‑922.

��Sprzedam koła-14, felgi do Seicento, 
tel. kom. 608‑691‑072.

��Opony zimowe 225/60/16, tel. kom. 
664‑063‑688.

��Opony i felgi z Niemiec - Największy 
skład w rejonie, śruby, nakrętki, 
dystanse, prostowanie i odnawianie 
felg, geometria i auto-klima, 
Bratoszewice ul. Łódzka 28, www.
opony-gaweda.pl, tel. (42) 719-63-08, 
505‑151‑701.

��Przyczepka samochodowa, lekka, tel. 
kom. 600‑107‑937.

��Opony zimowe oraz letnie na alu 
felgach sprzedam, Skierniewice, tel. 
kom. 661‑299‑745.

��Zamienię felgi aluminiowe na 
stalowe, Lanos, tel. kom. 602‑325‑159.

��Przyczepa samochodowa lekka, tel. 
kom. 609‑261‑494.

��Opony używane, tel. kom. 
602‑133‑182.

��Felgi oryginalne Audi 15’ z oponami 
Continental 195/65/15, pięć śrub, tel. 
kom. 724‑551‑112.

motorowe

kupno
��Kolekcjoner kupi stare motocykle, 

samochody, części, tel. kom. 
513‑185‑357.

sprzedaż
��HONDA VFR 750, 1993 rok, tel. kom. 

601‑987‑282.

��Sprzedam WSK 125 i motorynkę, tel. 
kom. 783‑561‑108.

��Skuter Yamaha Maiesty 180, 2006 
rok, tel. kom. 695‑754‑547.

��Kawasaki ZZR-600, tel. kom. 
888‑548‑789.

��Sprzedam ramę od Junaka i polskie 
motocykle, tel. kom. 696‑413‑286.

��Skuter Motobi Sowa 2, 2011 rok, tel. 
kom. 693‑323‑114.

��Części MZ ETZ 250, tel. kom. 
506‑771‑822.

��Benzer Ws 50, 4-biegowy na 
łańcuch, 2011 rok, stan bd, tel. kom. 
798‑911‑572.

��Sprzedam quada pojemność 
125, 2011 rok, 1.500 zł, tel. kom. 
513‑895‑795.

��Simson skuter, tel. kom. 882‑496‑835.

��Honda CBR F3, tel. kom. 
889‑525‑268.

��Skuter Orlik II, 2008 rok, tel. kom. 
783‑886‑162.

��Yamaha XJ-600S, 1999 r., tel. kom. 
792‑878‑658.

��ETZ 251, 1990 rok, tel. kom. 
509‑061‑643.

��Skuter Magnus, tel. kom. 
668‑594‑262.

inne
��Naprawa skuterów, quadów 

oraz starych motocykli, tel. kom. 
788‑019‑343.

garaże

kupno
��Kupię garaż, os. Reymonta, Łowicz, 

tel. kom. 604‑912‑351.

sprzedaż
��Sprzedam garaż, Bratkowice za 

Intermarche, tel. kom. 604‑550‑627.

��Sprzedam garaż na Czajkach, tel. 
kom. 606‑397‑574.

��Blaszak, sprzedam lub wynajmę, tel. 
kom. 796‑314‑456.

wynajem
��Garaż do wynajęcia, Bratkowice, tel. 

kom. 500-075‑420, wieczorem.

��Wolny garaż na Bratkowicach, tel. 
kom. 662‑672‑823.

��Wynajmę garaż, os. M. Konopnickiej, 
tel. kom. 604‑233‑723.

��Garaż, tel. kom. 692‑101‑989.

nieruchomości

kupno
��Kupię mieszkanie w blokach do 40 

mkw. w Głownie, tel. kom. 508-965‑122, 
po 15.00.

��Kupię ziemię pod żwirownię, tel. kom. 
602‑398‑944.

��Kupię działkę, bloki, dom, ziemię, tel. 
kom. 607‑809‑288.

sprzedaż
��Działki budowlane, Nieborów,  

tel. kom. 694‑471‑236.

��M-5 po remoncie, IV piętro, 
Starzyńskiego, tel. kom. 791‑101‑031.

��Działki budowlane w Nieborowie,  
tel. kom. 607‑328‑032.

��Pół bliźniaka, Łowicz, tel. kom. 
604‑189‑085.

��Działka budowlana, 640 mkw., 
Łowicz, Górki Dolne, tel. kom. 
500‑478‑800.

��Sprzedam działki budowlane  
w Głownie, tel. kom. 606‑414‑222.

��Dom 80 mkw, tel. kom. 503‑594‑363.

��Sprzedam działkę o powierzchni 1.5 
ha, w Strykowie, tel. kom. 609‑567‑917.

��Działka 6.600 mkw., z domem 
drewnianym, Bąków Górny, tel. kom. 
607‑517‑238.

��Dom 70 mkw. z budynkiem 
gospodarczym, Łowicz, 295.000 zł,  
tel. kom. 503‑105‑495.

��Działki budowlane w Strzelcewie,  
tel. kom. 660‑911‑451.

��Mieszkanie na parterze 48,11 
mkw, w Zduńskiej Dabrowie,  
z garażem, tel. kom. 600‑972‑227.

��Dom + ziemia 1,8 ha, Czatolin (1,5 
km od zjazdu z autostrady A2), tel. 
kom. 696‑691‑596.

��Dom 178 mkw, os. Bełchów, tel. kom. 
604‑265‑776.

��Działki 3.100 i 3.400 mkw, Bielawy, 
tel. kom. 664-040-730, 664‑041‑140.

��Działka rolno-budowlana 3,6 ha, 
Bednary, tel. kom. 728‑117‑880.

��Atrakcyjny dom w Łowiczu, stan 
surowy, tel. kom. 608‑010‑508.

��Budowlano-rolna, 6.5 ha, szer 
150/450 m w Arkadii, tel. kom. 
603‑878‑783.

��Działka budowlana, 1.900 mkw., tel. 
kom. 601-310‑375, Nieborów.

��Działki budowlane, atrakcyjna 
lokalizacja, tel. kom. 692-620-780, 
601‑523‑440.

��Działka rolno-budowlana 1,16 ha, 
Świeryż I, tel. kom. 667‑118‑195.

��Mieszkanie 3-pokojowe, 60 mkw., 
Kostka, 180.000 zł, tel. kom. 600-248-
791, 668‑599‑646.

��Stachlew 0,62 ha, budowlano- rolne, 
rzeka, tel. kom. 517‑640‑507.

��Głowno, Sikorskiego, blok 14, 60 
mkw., tel. kom. 501‑359‑807.

��Mieszkanie dwu-poziomowe 180 
mkw, centrum Łowicza, tel. kom. 
512‑328‑812.

��Sprzedam tanio atrakcyjną działkę 
leśną, domek letniskowy, ogrodzoną 
4.588 mkw., media, zagospodarowana, 
rozpoczęta budowa, Głowno, tel. kom. 
603‑754‑597.

��Działka budowlana, Julianów, koło 
Nieborowa, tel. kom. 661‑333‑735.

��Centrum, kamienica, 81 mkw.,  
I piętro, tel. kom. 513‑159‑647.

��Działka 3.300 mkw. z domem  
i garażem dwustanowiskowym, 
Głowno, tel. kom. 888‑560‑776.

��Sprzedam pół bliźniaka z działką 
1.000 mkw., tel. kom. 664‑944‑374.

��Sprzedam działkę pod Głownem, tel. 
kom. 664‑944‑374.

��Mieszkanie w centrum Łowicza, 
2-pokojowe, 32 mkw., tel. kom. 
888‑751‑723.

��Pięknie zalesione działki budowlane 
w Strzelcewie. Kilkumetrowe świerki  
w naturalny sposób izolują od 
otoczenia. Ogólna powierzchnia ponad 
0.5 ha. Nabywca może decydować o 
wielkości działki oraz o jej położeniu, 
tel. kom. 501‑213‑061.

��Sprzedam 48 mkw, Dąbrowskiego, 
tel. kom. 882‑772‑999.

��Mieszkanie 60 mkw, niedrogo, 
Łowicz, tel. kom. 509‑195‑141.

��Dom; Łowicz, Szafirowa, tel. kom. 
603‑633‑434.

��Sprzedam mieszkanie 60 mkw., 
Głowno, Sikorskiego, tel. kom.  
509-171-333, 502‑676‑453.

��Działka inwestycyjno-budowlana, 
3.000 mkw.; Bednary, tel. kom. 
782‑152‑923.

��Gospodarstwo rolne: drewniany dom 
z zabudowaniami oraz 1,5 ha ziemi 
lub sam dom, Bąków Górny, tel. kom. 
788‑474‑375.

��Sprzedam lub zamienię na mniejsze 
72 mkw., tel. kom. 691‑711‑397.

��Sprzedam dom z ogrodem, Zduny. 
W rozliczeniu mogą być bloki, tel. kom. 
515‑105‑311.

��Dom Stryków, okolice, 140 mkw., do 
zamieszkania, media, osiedle, 399 tys., 
tel. kom. 519‑574‑413.

��Sprzedam 0,50 ha lasu, Michałówek, 
tel. kom. 604‑089‑021.

��Sprzedam działki budowlane, 
Raciborów koło Kutna, tel. kom. 
512‑018‑834.

��Dom w Walewicach, tel. kom. 
509‑950‑894.

��Dom w Głownie, tel. kom. 
692‑694‑085.

��Sprzedam działkę budowlaną 
przy trasie Łowicz- Głowno, tel. kom. 
519‑833‑206.

��Mieszkanie w Borowie 48,80mkw., 
gm. Bielawy, tanio, tel. kom. 
721‑578‑007.

��Mieszkanie 38 mkw., Walewice, tel. 
kom. 603‑514‑922.

��Sprzedam las, tel. kom. 608‑815‑516.

��Sprzedam mieszkanie dwupokojowe 
z kuchnią, 3 piętro, os. Bratkowice, tel. 
kom. 606‑397‑574.

��Działka budowlana 1.584 mkw., 
110 zł/mkw., Jastrzebia, przy os. 
Górki, tel. kom. 604‑162‑581.

��Działka budowlana 1.800 mkw., 
Bednary/k. Łowicza. Dojazd 
asfaltowy, blisko szkoła, PKP, tel. kom. 
502‑928‑018.

��Bednary-Kolonia; dom 90 mkw.  
w stanie surowym; działka budowlana 
3.000 mkw., tel. kom. 501‑500‑005.

��Działka budowlana 1.200 mkw., 
Ostrów, tel. kom. 721‑108‑955.

��Mieszkanie 60 mkw., Bratkowice 
IV piętro środkowe, po kapitalnym 
remoncie, tel. kom. 696‑957‑700.

��Sprzedam M-4, 78 mkw. w Błoniu, 
3.300 zł/mwk., tel. kom. 608‑482‑193.

��Dąbrowskiego, I piętro, 50 mkw., 
cegła, środkowe, tel. kom. 609‑024‑390.

��Mieszkanie 73 mkw, Bratkowice, III 
piętro, po remoncie, z wyposażeniem, 
tel. kom. 508‑345‑568.

��Mieszkanie w bloku z cegły, 
4-pokojowe, 83 mkw., stan bdb, Łowicz, 
Bolimowska, tel. kom. 603‑741‑496, 
po 17.

��M-4, 60 mkw., piwnica 25 mkw., tel. 
kom. 603‑653‑037.

��Sprzedam działkę rolną 4.800 mkw., 
Nadbzurzańska (dolna granicząca  
z oczyszczalnią mleczarni) 45.000, tel. 
kom. 881‑583‑161.

��Sprzedam działkę budowlaną 1000 
mkw na nowym osiedlu w Chąśnie, tel. 
kom. 661‑877‑892.

��Os. Kopernika, 48 mkw., II, tel. kom. 
513‑612‑002.

��Działki budowlane 983 mkw. i 823 
mkw. w Domaniewicach, media w ulicy, 
tel. kom. 519‑441‑112.

��Pawilon 40 mkw., os. Bratkowice, ul. 
Topolowa, tel. kom. 604‑739‑461.

��Atrakcyjne mieszkanie 180 mkw., 
centrum, 3.500 zł/mkw do negocjacji, 
tel. kom. 512‑328‑813.

��Działka 400 mkw., z drewnianym 
budynkiem do remontu, Mystkowice 
Małe 56, tel. kom. 604-423-453, 
502‑594‑695.

��Działka rekreacyjno-rolno-budowlana, 
1.700 mkw, Pszczonów, tanio, tel. kom. 
698‑818‑536.

��Plantację aronii o pow. 3,2 ha  
w jednym kawałku, okolice Dmosina, 
tel. kom. 509‑328‑033.

��Gospodarstwo rolne wraz  
z siedliskiem o pow. 5,2 ha., ziemia 
klasy 3, tel. kom. 509‑328‑033.

��Grunty rolne 2,5 ha, Niedźwiada, tel. 
kom. 880‑565‑192.

��Sprzedam M-4, 2-pokojowe, III 
piętro, os. Noakowskiego, tel. kom. 
728‑117‑961.

��Dwupoziomowe mieszkanie, 
powierzchnia 114 mkw., w centrum 
Łowicza, tel. kom. 604‑935‑642.

��Atrakcyjna działka leśno-rekreacyjna, 
powierzchnia 68 a, przy żwirowni  
w Guźni możliwość podziału i budowy 
domków letniskowych, tel. kom. 
509‑454‑785, po 17.

��Wulkanizacja, budynki, Napoleońska 
6, Łowicz, tel. kom. 502‑163‑313.

��Działka budowlano-usługowa, 
Łowicz, Klickiego 42, tel. kom. 
502‑163‑313.

��Sprzedam działkę w Mysłakowie, tel. 
kom. 793‑640‑112.

��Mieszkanie 50 mkw., Zduńska 
Dąbrowa, niewymagające wkładu 
finansowego, niskie koszty utrzymania, 
tel. kom. 603‑225‑128.

��Sprzedam sklep z działką pow. 500 
mkw., Dąbrówka Mała, k/Brzezin, tel. 
kom. 512‑193‑260.

��Bratkowice, cegła, 61 mkw., 
3-pokojowe, tel. kom. 725‑252‑976.

��Sprzedam M2 38 mkw, Łódź - 
Żubardź, I p, balkon, drugi pokój  
w amfiladzie, do remontu, tel. kom. 
512‑397‑484.

��Dom piętrowy w Łowiczu, działka 470 
mkw., tel. kom. 731‑710‑028.

��Budynek gospodarczy w Łowiczu, 
działka 460 mkw., możliwość adaptacji 
na mieszkalny, tel. kom. 731‑710‑028.

��Sprzedam działkę budowlaną, 
Zielkowice, tel. kom. 601‑402‑190.

��Sprzedam dom i działki budowlane, 
Nieborów, tel. kom. 518‑816‑084.

��Sprzedam domek z działką  
w Łowiczu, tel. kom. 784‑134‑678.

��Sprzedam działkę rolno-budowlaną  
w Łowiczu, tel. kom. 784‑134‑678.

��Sprzedam mieszkanie 62 mkw., 
parter, centralne ogrzewanie, własne, 
os. Swoboda, Głowno, tel. kom. 
514‑251‑126.

��M-3, tel. kom. 692‑101‑989.

��Samodzielne mieszkanie o pow. 
117 mkw. na parterze w domu 
jednorodzinnym wolnostojącym 
wraz z lokalem użytkowym 70 mkw., 
na działce o powierzchni 981mkw.; 
własność hipoteczna, Głowno, 
180.000 zł, tel. kom. 699-984-943, 
603‑786‑997.

��Piętrowy dom jednorodzinny 
wolnostojący (265 mkw.) 
podpiwniczony ze strychem (70 
mkw.) wraz z lokalami użytkowymi 
125 mwk. na działce o pow. 981 
mkw., Głowno, 485.000 zł, tel. kom. 
699‑984‑943.

��Sprzedam pilnie dom, gmina Słubice, 
tel. kom. 607‑347‑823.

��Głowno, tanio sprzedam M-3, 54 
mkw., w starym budownictwie, tel. kom. 
725‑402‑501.

��Sprzedam nieduży nowy 
dom położony atrakcyjnie w 
Domaniewicach, tel. kom. 691‑658‑195.

��Łowicz Kostka, parter, 45 mkw.,  
bez balkonu, tel. kom. 502‑134‑204.

��Mieszkanie 3-pokojowe, 62,65, 
I piętro, os. Kostka, tel. kom. 
607‑815‑705.

��Sprzedam 1,68 ha z budynkami  
w Mysłakowie, tel. kom. 724‑130‑301.

��Mieszkanie 58 mkw., cegła, 
podwyższony standard, garaż, 
tel. (46) 837-35-78, tel. kom. 
501‑639‑319.

��Sprzedam 23 a lasu starego,  
40 a lasu młodego oraz 20 a terenu 
przeznaczonego pod zabudowę, tel. 
kom. 606‑818‑288.

��Sprzedam działkę budowlaną  
z przeznaczeniem handlowym, przy 
ul. Medycznej w Łowiczu, tel. kom. 
535‑194‑100.

��Działka budowlna, Jastrzębia, tel. 
kom. 509‑142‑331.

��Domek 60 mkw., działka 6.000 mkw., 
budowlano-usługowa, narożna, Łowicz, 
tel. kom. 603‑878‑783.

��Mieszkanie os. Kopernika 48 mkw., 
3-pokojowe, kuchnia, parter, 150.000 zł, 
tel. kom. 502‑213‑373.

��Okazyjnie dom w Zdunach, tel. kom. 
602-133‑666, po 18.00.

��Działka budowlana 0,48 ha, Świące, 
tel. kom. 501‑240‑510.
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��Tanio mieszkanie 56 mkw., 
parter, Borów (CO, garaż, budynek 
gospodarczy), tel. kom. 503‑608‑793.

��Ziemia 2,72 ha okolice Domaniewic 
(Stroniewice), tel. kom. 693‑025‑919.

��Sprzedam ciche siedlisko 4.400 
mkw., Skaratki pod Rogóźno, tel. kom. 
606‑950‑606.

��M-4 60 mkw., do remontu, II piętro, 
Łowicz, os. Konopnickiej, tel. kom. 
607‑352‑697.

��Mieszkanie 72 mkw., Łyszkowice, 
parter, 3-pokojowe, kuchnia z pełnym 
wyposażeniem, łazienka z WC, 
przedpokój, spiżarka+ murowany garaż. 
Wolne od zaraz. Sprzedam 155.000 zł 
lub wynajmę, tel. kom. 886-157-698, 
godz. 16‑21.

��Dom i budynki gospodarcze o pow. 
100 mkw., i obok dwie działki 20 mkw., 
i 15 mkw, tel. kom. 691‑063‑049.

��Działka bud.-rol. 0,55 ha, 29 
mkw., szer., Niedźwiada, tel. kom. 
536‑838‑388.

��Działka budowlana 0,26 ha, 
Goleńsko (przy Kiernozkiej), tel. kom. 
723‑938‑111.

��Mieszkanie 38 mkw., IV piętro, os. 
Konopnickiej, tel. kom. 661‑385‑625.

��RSP Zabrzeźnia sprzeda działki 
budowlane w Głownie, tel. kom. 
607‑737‑076.

��Sprzedam kawalerkę Łowicz, 
Broniewskiego, tel. kom. 660‑707‑834.

��Mieszkanie 48 mkw, 1 piętro, M3, 
Głowno, tel. kom. 694‑470‑470.

��Mieszkanie 3 pokojowe, 60 m kw, 
parter, środkowa klatka oraz garaż, 
Bratkowice, tel. kom. 510-657-389, 
507‑260‑211.

��Narożna, uzbrojona (prąd, woda, 
kanalizacja) działka budowlana  
w Bratoszewicach, pow. 811 m kw, tel. 
kom. 505-087-322, po 17-stej.

��Działka budowlana 1.215 mkw., 
Głowno, tel. kom. 502‑539‑686.

��Tanio, 33 mkw., Starzyńskiego, IV 
piętro, tel. kom. 536‑307‑525.

��Bloki M-3, II piętro 49 mkw., 
Skokowskiego, Zabrzeźnia, Głowno, 
tel. kom. 602‑445‑248.

��Działka rolno-budowlana, 4.600 
mkw., w okolicach ul. Katarzynów 
(okolica pod lasem), 250.000 zł, tel. 
kom. 792‑244‑557.

��Dom 110 mkw., na działce 1200 
mkw., wraz z działką rolną 7300 
mkw., Gaj, okolice Bielaw, tel. kom. 
883‑413‑599.

��Mieszkanie 67,5 mkw., Łowicz, 
ul. Tkaczew 4/6 m. 4., tel. kom. 
608‑677‑348.

��Dom i działki w Mysłakowie, tel. kom. 
662‑077‑250.

��Bratkowice, 70 mkw, tel. kom. 
513‑655‑666.

��Zabudowania wraz z niewielką 
działką, okolice Pacyny, 
tel. (24) 277‑96‑26.

��Dom, tel. kom. 606‑345‑788.

��Sprzedam mieszkanie 48 mkw., 
Głowno, os. Sikorskiego, tel. kom. 
600‑243‑710.

��Sprzedam mieszkanie 40 mkw., 
Głowno os. Kopernika, tel. kom. 
600‑243‑710.

��Dwie działki budowlane  
w Strzelcewie, tel. kom. 797‑439‑346.

��Mieszkanie 40 mkw., okolice Głowna, 
tel. kom. 515‑236‑029.

��Sprzedam 3 ha ziemi Kozłów 
Nowy, gm. Nowa Sucha, tel. kom. 
787‑152‑512.

��Dom w stanie surowym, ok. 
170 mkw., w Bednarach, tel. kom. 
664‑732‑718.

��Działka 800 mkw., dom w surowym 
stanie + budynek gospodarczy, media, 
Nieborów, obok oberży, tel. kom. 
501‑768‑206.

wynajem
��Tanie pokoje noclegowe, Łowicz, 

Plac Przyrynek 11, tel. (46) 837-99-
16, tel. kom. 512‑098‑358.

��Lokal 160 mkw., Przyrynek, tel. kom. 
601‑345‑299.

��Kwatery tanio, Łowicz, tel. kom. 
606‑884‑162.

��Kwatery, Głowno, tel. (46) 874‑64‑68.

��Noclegi, mieszkania, Łowicz, tel. kom. 
662‑736‑603.

��Lokal na gabinet kosmetyczny 
przy istniejącym salonie fryzjerskim 
wynajmę - centrum Łowicza, 
tel. (46) 830-00-44, tel. kom. 
604‑108‑443.

��Do wynajęcia mieszkanie, Łowicz,  
tel. kom. 694‑805‑344.

��Wynajmę lokal 68 mkw., Plac 
Przyrynek 12 (na wprost parkingu),  
tel. kom. 660‑134‑124.

��Wynajmę lokal handlowy 100 
mkw, Łowicz Nowy Rynek 11, tel. 
kom. 501‑044‑546.

��Wynajmę lokal, 20 mkw., centrum 
Łowicza, tel. kom. 609‑491‑588.

��Nowe mieszkania: 28, 48, 59 mkw., 
www.osiedle-grunwaldzka.pl.

��Lokal do wynajęcia 20 mkw.,  
ul. Zduńska, tel. kom. 790‑300‑415.

��Lokal handlowy 25 mkw., Zduńska 
15, tel. (46) 837‑67‑89.

��Do wynajęcia lokale usługowe 
oraz mieszkalne w centrum Łowicza, 
atrakcyjne stawki, tel. kom. 509-837-
566, 509‑659‑963.

��Mieszkanie w centrum Łowicza, 
2-pokojowe, 44 mkw., tel. kom. 
888‑751‑723.

��Mieszkanie do wynajęcia 58 mkw, 
os. Broniewskiego, Łowicz, tel. kom. 
608‑328‑145.

��Wynajmę magazyn 800 mkw 
przy trasie A2, tanio, tel. kom. 
607‑168‑196.

��Do wynajęcia mieszkanie 
3-pokojowe, cegła, os. Dąbrowskiego, 
tel. kom. 609‑688‑511.

��Do wynajęcia mieszkanie w Łowiczu, 
tel. kom. 729‑365‑956.

��Do wynajęcia mieszkanie 38 mkw., 
Łowicz 11-go Listopada, tel. kom. 
607‑447‑730.

��Wydzierżawię lub kupię łąki i grunty 
orne, w rejonie Łowicz-Zduny, tel. kom. 
604‑313‑647.

��Do wynajęcia lokal 80 mkw, Łowicz, 
centrum, ul. Zduńska, po remoncie, tel. 
kom. 501‑503‑358.

��Do wynajęcia kawalerka, 
Broniewskiego, tel. kom. 696‑091‑647.

��Kawalerka, Głowno, wynajmę, tel. 
kom. 723‑449‑143.

��Do wynajęcia lokal w centrum 
Głowna, tel. kom. 503‑445‑077.

��Do wynajęcia lokal, w pawilonie: róg 
Warszawskiej i Dworcowej, tel. (46)  
837-42-46, tel. kom. 605‑578‑502.

��Domek 3-4 osobowy, działka 500 
mkw., firmie lub inne propozycje, 
Łowicz, Górki, tel. kom. 509‑853‑390.

��Wynajmę mieszkanie dla 
pracowników i firm, centrum miasta, 
umeblowane, tel. kom. 504‑011‑161.

��Przyjmę na pokój młodego pana, tel. 
kom. 883‑363‑814.

��Wynajmę pokój przy rodzinie 
studentce lub studentowi Łódź, Stoki, 
tel. kom. 511‑459‑708.

��Wynajmę kawalerkę na 
Naokowskiego, 600 zł + prąd, tel. kom. 
696-023‑892, po 18.00.

��Lokal użytkowy o pow. 70 mkw.,  
w centrum, tel. kom. 604‑935‑642.

��Poszukuję współlokatorki do 
mieszkania, tel. kom. 601‑576‑398.

��Wynajmę mieszkanie M-4, os. 
Konopnickiej, tel. kom. 501‑011‑198.

��Wynajmę mieszkanie w domu 40 
mkw., małżeństwu, niepalącemu, 
Łowicz, tel. kom. 604‑362‑195.

��Wynajmę 2-pokojowe mieszkanie, 
48 mkw, Bratkowice, tel. kom. 
886‑927‑204.

��Przyjmę w dzierżawę ziemię, tel. kom. 
781‑842‑724.

��Lokal handlowy 80 mkw., 
do wynajęcia, ul. Zduńska 9, 
tel. (46) 837-37-78, tel. kom. 
696‑017‑590.

��M-3, tel. kom. 692‑101‑989.

��Wynajmę M-4, M-5 lub dom na 
dłuższy okres czasu, Łowicz, tel. kom. 
501-419-051, 501‑287‑944.

��Do wynajęcia lokal handlowo-
usługowy 100 do 170 mkw.  
w centrum Łowicza, tanio, tel. kom. 
602‑118‑332.

��Dom wynajmę w Łowiczu, tel. kom. 
669‑083‑509.

��Podnajmę część fryzjerską w salonie 
fryzjersko-kosmetycznym, Łowicz, tel. 
kom. 607‑803‑804.

��Do wynajęcia lokal 19 mkw, ul. 
Zduńska, tel. kom. 606‑471‑828.

��Do wynajęcia 3-pokojowe mieszkanie 
z kuchnią i łazienką w Głownie, 
wszelkie wygody, tel. (42) 719‑35‑79.

��Mieszkanie 120 mkw., 4-pokojowe, 
2 łazienki, podwórko, garaż, 1.300 zł 
+media, Głowno, tel. kom. 502‑213‑373.

��Wynajmę mieszkanie 2-pokojowe, 
umeblowane na 2 osoby, I p., 
Dąbrowskiego, tel. (46) 837‑33‑18.

��Wydzierżawię do 10 ha ziemi okolice 
Głowna, tel. kom. 605‑658‑411.

��Mieszkanie 39 mkw., w Głownie,  
tel. kom. 600‑619‑985.

��OSP Skowroda Pł. wynajmie 
wyremontowany lokal na sklep,  
tel. kom. 609‑729‑321.

��Mieszkanie, Bratoszewice, tel. kom. 
509‑877‑071.

��Centrum Łowicza: lokal handlowy, 
50 mkw., tel. kom. 604‑107‑760.

��Wynajmę mieszkanie, 40 mkw., 
Łowicz, tel. kom. 697‑706‑839.

��Do wynajęcia M-3, os. Starzyńskiego, 
tel. kom. 603‑753‑990.

��Mieszkanie do wynajęcia, Łowicz,  
tel. kom. 502‑268‑632.

��M3 umeblowane 48 m kw, 1 piętro, 
Głowno, tel. kom. 694‑470‑470.

��Lokal handlowy do wynajęcia, ul. 
Zduńska 23, tel. kom. 600‑498‑498.

��Wynajmę dom jednorodzinny 80 
mkw., Głowno, tel. kom. 791-064-538, 
535-930‑099 po 20.00.

��Atrakcyjny lokal w centrum Głowna, 
tel. kom. 601‑699‑405.

��Wynajmę mieszkanie 52 mkw. 
w Żychlinie, ul. Traugutta 20, 
tel. (24) 285‑43‑53.

��Pokój, Bratkowice, tel. kom. 
513‑655‑666.

��Wynajmę lokal, I piętro, ul. 
Krakowska, nad apteką, tel. kom. 
607‑809‑288.

��Głowno, dom do wynajęcia, tel. kom. 
794‑608‑724.

��Wynajmę 2 pokoje, os. Kostka, tel. 
kom. 889‑729‑116.

��Do wynajęcia 2-pokojowe mieszkanie 
w centrum Łowicza, tel. kom. 
698‑841‑938.

��Kawalerkę, os. Tkaczew, tel. kom. 
664‑616‑271.

��Wynajmę lokal, 21 mkw., Łowicz, ul. 
Powstańców 4a, tel. kom. 508‑190‑855.

zamiana
��Sprzedam M-4 60 mkw. lub zamienię 

na mniejsze do 40 mkw., tel. kom. 
609‑688‑542.

kupno różne
��Kupię drewno opałowe, tel. kom. 

501‑658‑261.

��Kupię kuchnię węglową, tel. kom. 
609‑063‑583.

��Kupię akację na pniu, tel. kom. 
660‑680‑409.

��Kupię kuchnię gazową, tel. kom. 
606‑884‑162.

��Kupię tregrę 16 lub 14 w rozsądnej 
cenie, tel. kom. 604‑858‑541.

��Kupię podkłady kolejowe, opałowe, 
tel. kom. 600‑240‑752.

��Przyjmę ziemię, gruz odpłatnie, tel. 
kom. 667‑837‑817.

��Kupię UPS EVER CDS 300-1.000 
W, używany, sprawny z uszkodzonym 
akumulatorem lub bez niego, tel. kom. 
695-988-201, marcin273@wp.pl.

��Kupię betoniarkę, tel. kom. 
888‑742‑148.

��Kupię pustak leszowy, 250 sztuk,  
tel. kom. 668‑482‑374.

��Kupię drut, tregry, cegłę, tel. kom. 
607‑809‑288.

��Żeliwo, stal, metale kolorowe, 
skupujemy, możliwość odbioru,  
tel. kom. 515-236-029, 603‑033‑469.

��Kupię eternit grubofalisty, tel. 
kom. 660‑408‑769.

��Antyczne meble, obrazy, srebra, 
platery, odznaki, odznaczenia, szable, 
książki, pocztówki, zdjęcia, bibeloty, 
gotówka, tel. kom. 504‑017‑418.

��Płyty wiórowe, tel. kom. 511‑345‑546.

��Zbiorniki 1.000 l, tel. kom. 
511‑345‑546.

sprzedaż różne
��Sprzedaż jaj wiejskich, Osiny 2, 

gmina Kiernozia, tel. kom. 697‑736‑673.

��Agrowłóknina, tel. kom. 693‑177‑813.

��Drewno opałowe, kominkowe  
i w workach, meble ogrodowe, budy, 
toalety, tel. kom. 501‑658‑261.

��Gruz betonowy, kruszony 30 zł/t,  
z dowozem, tel. kom. 723‑975‑482.

��Sprzedaż ziemi, piasku (O2), żwiru 
(8,60 mm), kruszyw, podsyp, dowóz,  
tel. kom. 693‑565‑564.

��Pianina, fortepiany, tel. kom. 
604‑443‑118.

��Sprzedam piasek, żwir, www.kop-pol.
pl, tel. kom. 697-442-808, 783‑482‑883.

��Płyty, płytki chodnikowe Yumby, 
galanteria ogrodowa; www.seba-bruk.
pl, tel. kom. 531‑467‑981.

��Huśtawki ogrodowe, stoły, ławki,  
tel. kom. 793‑718‑288.

��Okna PCV używane i nowe, 
gospodarcze, różne. Drzwi sklepowe, 
przeszklone, metalowe, duży wybór, 
niskie ceny, raty; Piątek, tel. kom. 
602‑617‑895.

��Nowy laptop Sony Vaio, i3, 2328M, 
2.2 GHz, 4GB RAM, 500GB,  
grafika HD 7650M 1GB, Win8,  
tel. kom. 796-162-840

��Huśtawki ogrodowe, akacjowe, stoły, 
ławki, altanki, piaskownice, budy dla 
psów, toalety, tel. kom. 502‑981‑959.

��Sprzedam drzewo sosna na deski, 
bale dębowe, tel. (46) 838‑74‑91, po 16.

��Kredens BRW, stan bdb, tel. kom. 
691‑715‑557.

��Sprzedam drewno opałowe, dębowe, 
tel. kom. 535‑121‑164.

��Piaski, żwiry, pospółka, podsyp, 
tel. kom. 600‑895‑026.

��Cegła rozbiórkowa, tel. 881‑087‑040.

��Stemple budowlane 5 zł/szt,  
tel. kom. 666‑049‑802.

��Sprzedam drewno opałowe, 
tel. (24) 277‑43‑43.

��Łóżko rehabilitacyjne, tel. kom. 
500‑426‑076.

��Skrzynki plastikowe, tel. kom. 
796‑021‑918.

��Akacja, baliki „8”, tel. 608‑372‑254.

��Odzież używana, tel. 784‑907‑587.

��Zmywarka Indesit, tel. 664‑901‑471.
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��Heblarka żeliwna 40, z silnikiem; 
drabina aluminiowa 2-członowa, dł. 7,5; 
Stal teowa 30, blacha ryflowana 8mm, 
tregra 220mm, ceownik 280mm, tel. 
kom. 791‑766‑688.

��Kantówka „5-ka”, tel. (46) 838-15‑06, 
wieczorem.

��Przywóz piachu, tel. kom. 
607‑168‑196.

��Baniak olejowy 1600 l, tel. kom. 
728‑910‑844.

��Sprzedam Topole i Lipy z pniami, 
tel. (46) 837‑14‑44.

��Meble pokojowe, kanapę sprzedam, 
tel. kom. 694‑743‑624.

��Zabudowę skrzyni Truck, tel. kom. 
501‑653‑941.

��Drewno opałowe tanio, tel. kom. 
511‑824‑459.

��Wózek inwalidzki, tel. kom. 
693‑054‑784.

��Stemple budowlane, tel. kom. 
539‑415‑178.

��Drewno na opał, tel. kom. 
539‑415‑178.

��Sprzedaż brykietu ze słomy - 
producent, tel. kom. 539‑415‑178.

��Maszyny szwalnicze wyprzedaż,  
tel. kom. 603‑641‑489.

��Tapczan 1-osobowy, stan dobry,  
tel. kom. 508‑080‑459.

��Sprzedam dąb, tel. kom. 
781‑092‑260.

��Sprzedam kuchnię węglową  
w dobrym stanie, tel. (46) 838‑64‑48.

��Sprzedam okno z demontażu z PCV, 
1460/1540, 860/2380 z żaluzjami, 
cena 300 zł za komplet, tel. kom. 
604‑858‑541.

��Sprzedam krajzegę do drzewa na 
220 V, tel. kom. 606‑490‑951.

��Rower dziecinny, tel. kom. 
785‑281‑044.

��Sprzedam czopiarkę łańcuchową do 
drewna, tel. kom. 660‑348‑352.

��Sprzedam kamień polny, tel. kom. 
669‑299‑585.

��Sprzedam maszynę Arka Radom Typ 
900 komputerowa, wieloczynnościowa, 
tel. kom. 722‑266‑434.

��Rury czarne, kruszarka do betonu, 
tel. kom. 604‑931‑629.

��Sprzedam overlocki 5-nitkowe, 
dwuigłówki drabinkowe, stoły 
prasowalnicze, stębnówki, tel. kom. 
608-182-860, 10.00‑18.00.

��Silniki: 2,2 KW, 1400 obr/min.; 5 kW, 
tel. kom. 693‑305‑300.

��Oddam gruz, kamienie, cement stary, 
tel. (46) 838‑47‑29.

��Skrzynki plastikowe 15 kg, tel. kom. 
500‑385‑907.

��Wiertarka kolumnowa Einhll, 
kompletne wyposażenie; pierze gęsie 
z przydomowego chowu, tel. kom. 
600‑415‑353.

��Silnik 7,5 kW, 4 kW, tel. kom. 
665‑264‑804.

��Drewno opałowe, tel. kom. 
505‑438‑414.

��Parnik węglowy używany i mieszałka 
do mięsa, tel. kom. 668‑148‑637.

��Czarny stół rozkładany, 4 krzesła, 
krzesełko dla dziecka do karmienia, 
ława rozkładana, stolik pod telewizor, 
tel. kom. 785‑968‑185.

�� Instrument cyfrowy keyboard Casio 
WK-3000, tel. kom. 669‑988‑050.

��Pralka Frania, tel. kom. 882‑928‑566.

��Drewno kominkowe, opałowe, 
transport, tel. kom. 601‑189‑972.

��Dziecinny quadzik, tel. kom. 
668‑162‑199.

��Kanapa z fotelami, skóropodobna, 
stan db, okna szwedzko-
weneckie, drzwi frontowe, nowe 
rusztowania, waga 200 kg, stan db, 
tel. (46) 837‑96‑77.

��Tanio dywany: 2x3 i 1,4x1,9, stan 
bdb, tel. kom. 515‑198‑648.

��Kanapa rozkładana IKEA,  
tel. kom. 604‑206‑136.

��Fotelik samochodowy, łóżeczko, 
kuchnia gazowa, 4-palnikowa, tel. kom. 
500‑488‑180.

��Sprzedam krajzegę z silnikiem 2.8 
kW, tel. kom. 693‑449‑342.

��Sprzedam kamień polny, tel. kom. 
696‑005‑017.

��Montażownica do kół Corghi 2020, 
2006 rok, koła 10 cali - 24 cale, tel. 
kom. 502‑363‑102.

��Sprzedam sukienkę komunijną, tel. 
kom. 510‑257‑444.

��Drewniane skrzynki uniwersalne, 
sporą ilość kamienia polnego, tel. kom. 
606‑615‑497.

��Opał ekologiczny Pellet, wyrób  
i sprzedaż, tel. kom. 693‑699‑784.

��Stemple budowlane, tel. kom. 
505‑243‑493.

��Sprzedam łóżeczko, wózek, łóżko od 
0 do 15 lat, ubranka dla dziewczynek, 
tel. kom. 606‑982‑055.

��Drewno kominkowe, opałowe, tel. 
kom. 695‑109‑778.

��Laptop Samsung NP-310E5C-U02, 
nowy, tel. kom. 664‑063‑688.

��Bele dębowe i deski suche, tel. kom. 
517‑544‑028.

��Sukienkę komunijną z dodatkami, tel. 
kom. 606‑954‑790.

��Kompresor Van 380V, tel. kom. 
506‑771‑822.

��Kuchnia gazowa, komoda, tel. kom. 
794‑708‑704.

��Dewasto wodne, tel. kom. 
515‑164‑182.

��Drewno opałowe i kominkowe, 
wycinka drzew, czyszczenie, tel. kom. 
505‑700‑777.

��Sprzedam pustaki keramzytowo-
pyłowe, „9”, 1.000 sztuk, tel. kom. 
668‑367‑958.

��Łóżka piętrowe 350 zł, tel. kom. 
502‑213‑373.

��Kanapa 1-osobowa, tel. kom. 
600‑119‑145.

��Wózek bliźniaczy, 2 foteliki 
samochodowe, tel. kom. 600‑119‑145.

��Dwa grzejniki „Purmo”, używane,  
tel. kom. 500‑041‑271.

��Pralka automatyczna EBD, stan bdb, 
tel. kom. 500‑041‑271.

��Meble pokojowe BRW System XXL, 
tel. kom. 608‑637‑652.

��Telefon-fax, tel. kom. 600‑252‑310.

��Sprzedam 2 beczki pojemność 2.000 
l, ocynkowane, tel. kom. 884‑203‑464.

��Silnik elektryczny 3 kW; 
motoreduktor, tel. kom. 663‑974‑286.

��Garnitury męskie, lokówka, 
prostownica, półbuty/szpilki rozmiar 
35/36 nowe, tanio!, tel. kom. 
782‑208‑562.

��Tokarka 2.500 zł, gilotyna do blachy 
3.500 zł, profesjonalny atlas siłownia 
4.500 zł, spawarki mig/mag 1.500 zł, 
tel. kom. 509‑877‑071.

��Segment pokojowy czarny, tel. kom. 
790‑502‑139.

��Barakowóz na kołach, długość 7 m, 
tel. kom. 608-467-840, Lenartów 6.

��Wanna 1,70 m; biurko BRW: mahoń; 
garnek aluminiowy 50 l, tel. kom. 
602‑579‑575.

��Karp - kroczek 0,5-1,0 kg, tel. 
kom. 512‑307‑727.

��Bojler elektryczny 50l, tel. kom. 
882‑496‑835.

��Altanka stylowa, nowa, tel. kom. 
511‑311‑145.

��Sprzedam betoniarkę, tel. kom. 
880‑397‑769.

��Zbiorniki 1.000 litrów na szambo, 
wodę, paliwo, tel. kom. 697‑677‑530.

��Sprzedam 2 wełniaki, tel. kom. 
606‑360‑264.

��Artysta, malarz sprzeda obrazy, 
pejzaże, kwiaty, abstrakcje, tel. kom. 
519‑859‑660.

��Stemple budowlane,  
tel. kom. 691‑532‑037.

��Betoniarka używana, 900 zł,  
tel. kom. 603‑072‑751.

��Segment pokojowy, 300 zł,  
tel. kom. 501‑280‑594.

��Oddam za darmo gruz z ziemią 
wykopową, okolice Głowna, tel. kom. 
660‑048‑076.

��Akwarium 112 litrów profilowane  
z pokrywą z 2 świetlówkami, 
profilowaną szafką oraz osprzętem i 
dodatkami, tel. kom. 661‑299‑745.

��Tapczan jednoosobowy, wygodny - 
oddam za darmo, tel. kom. 600-
262‑693, Łowicz.

��Piec c.o.1.2 bez dmuchawy, tel. kom. 
663‑675‑149.

��Sprzedam telewizor, tel. kom. 
507‑957‑679.

��Blacha ocynk 1,25/3,10 m, 
grubość: 0,05 mm, 50 zł/szt., tel. kom. 
693‑975‑421.

��Wykładzina pokojowa na filcu 5x3, 
używana, tel. kom. 515‑959‑420.

��Fotoleżak jednoosobowy  
i dwuosobowy z materacami, stelaż 
drewno, tel. kom. 515‑959‑420.

��Przekładnia do wyciągu, rusztowania, 
waga 2000 kg, tel. kom. 507‑164‑215.

��Silnik elektryczny 15 kW, tel. kom. 
607‑353‑691.

��Sprzedam pralkę automatyczną 
Bosch Maxx 6 (6 kg wsadu), tel. kom. 
533‑009‑198.

��Wózek dziecięcy 3-częściowy Jumper 
+ nosidełko, mało używany, firmy Tako, 
tel. kom. 510‑051‑554.

��Segment pokojowy 3,60 dł., mahoń, 
stan bdb, 300 zł, tel. kom. 602‑820‑852.

��Sprzedam spawarkę 380W 
fabrycznie robioną, tel. kom. 
691‑826‑998.

��Meble pokojowe, tel. kom. 883-656-
535, 791‑909‑790.

��Sprzedam topole, tel. kom. 
664‑732‑718.

��Rower damski używany, tel. kom. 
504‑065‑348.

��Siłownia Atlas, tel. kom. 668‑594‑262.

��Cegła Max, tel. kom. 668‑594‑262.

praca

dam pracę
��Szwalnia w Głownie przyjmie 

szwaczki chałupniczki (dzianina), 
tel. kom. 604‑475‑553.

��Zatrudnię szwaczki na dzianinę, 
tel. kom. 603‑610‑884.

��Zatrudnię specjalistę ds. zakupu w 
Łowiczu - branża mięsna, wymagane 
doświadczenie w handlu, foodtrade@
foodtrade.pl, tel. kom. 888‑431‑443.

��Zatrudnię handlowca z językiem 
rosyjskim, praca biurowa w Łowiczu, 
foodtrade@foodtrade.pl, tel. kom. 
888‑431‑443.

��Z Oriflame jako konsultantka: 
dorobisz, zarobisz. Wyślij SMS na 
numer 603-959-031 z imieniem i 
nazwiskiem. Oddzwonimy.

��Samodzielnego brukarza, tel. kom. 
667‑837‑817.

��Zatrudnię szwaczki, tel. kom. 
500‑243‑325.

��Zatrudnię pracownika w firmie 
Pro Elektronics na stanowisku 
serwisant telefonów GSM, możliwość 
przyuczenia, stała umowa o pracę, 
tel. (46) 837-92-79, w godz. 9.00‑18.00.

��Zatrudnię elektryka samochodowego 
z doświadczeniem do napraw 
rozruszników i alternatorów w Łowiczu, 
tel. kom. 606‑228‑526.

��Zatrudnię murarza, tel. kom. 
603‑872‑901.

��Zlecę przeszycia dzianiny zakładom  
i zespołom chałupniczym, tel. kom. 
608-182-860, 10.00‑18.00.

��Zatrudnię szwaczki na szycie bluzek 
z dzianiny, tel. (42) 719-18-43, tel. kom. 
665‑217‑483.

��Zatrudnię absolwenta o profilu 
mechanizator rolnictwa - Gąbin, tel. 
kom. 500‑038‑709.

��Zatrudnię magazyniera, Łowicz, tel. 
kom. 602‑527‑481.

��Zatrudnię kierowcę C+E, tel. kom. 
608‑353‑034.

��Zatrudnimy osobę na stanowisku 
sprzedawca w sklepie odzieżowym 
House w Łowiczu. CV+ zdjęcie proszę 
wysłać na adres houselowicz@o2.pl.

��Przyjmę do pracy w gospodarstwie, 
tel. kom. 600‑822‑089.

��Ślusarz-spawacz, montażysta 
schodów i balustrad z kwasówki  
i drewna, także jako praca dodatkowa, 
tel. kom. 782‑730‑137.

��Zatrudnię ekspedientki do sklepu 
spożywczego w Łowiczu, tel. kom. 
512‑088‑422.

��Zatrudnię kierowcę  
w transporcie międzynarodowym, 
z doświadczeniem, kat. C+E, 
chłodnie, podwójna obsada, tel. 
kom. 604‑455‑360.

��Zatrudnię fryzjera, Łowicz, tel. kom. 
607‑803‑804.

��Zatrudnię doświadczoną fryzjerkę. 
Kosmetyczkę na staż, tel. kom. 
512‑088‑422.

��Zatrudnię pracowników na budowę, 
tel. kom. 603‑591‑544.

��Ślusarz-spawacz, montażysta 
balustrad i schodów z kwasówki, 
drewna, także jako dodatkowa praca, 
tel. kom. 782‑730‑137.

��Osobom z pasją podróżowania 
da ciekawą pracę Katolickie Biuro 
Pielgrzymkowe (preferowani emeryci). 
zapraszamy2@twojepielgrzymki.com.pl.

��Zatrudnię spedytora z 
doświadczeniem w transporcie 
międzynarodowym, tel. kom. 608-059-
817, 606‑457‑050.

��Zatrudnię przedstawiciela 
handlowego z doświadczeniem 
i prawem jazdy kat. B, tel. kom. 
600‑023‑649.

��Zatrudnię spedytora z 
doświadczeniem w transporcie 
międzynarodowym tel./
fax (22) 428‑20‑20.

��Cięcie sadu, tel. kom. 606‑272‑661.

��Zatrudnię: obsługa klienta, 
wystawianie faktur, tworzenie ofert, 
odpisywanie na maile, praca  
w magazynie. CV +foto:  
praca@odziez-robocza.com.

��AVON - konsultantki, atrakcyjne 
prowizje i prezenty, tel. kom. 
501‑032‑348.

��Zatrudnię blacharz, lakiernik 
samochodowy, tel. kom. 660‑758‑598.

��Potrzebuję pomoc dla chorej, 
w centrum Łowicza, tel. kom. 
535‑689‑811.

��Hotel „Boryna” poszukuje kucharki 
wraz z obsługą, tel. kom. 782‑770‑320.

��Zatrudnię kierowcę kat. C+E, 
transport krajowy i międzynarodowy, 
tel. kom. 505‑083‑574.

��Zatrudnię sprzedawcę salon „Plusa”, 
tel. kom. 691‑991‑000.

��Zatrudnię pomocnika do prac 
wykończeniowych, tel. kom. 
728‑163‑557.

��Zatrudnię kierowcę kat. C+E na kraj, 
tel. kom. 601‑270‑478.

��Poszukuję opiekunki w wieku 
25-40 do niemowlaka lat, tel. kom. 
506‑606‑802.
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��Zatrudnię kierowcę C+E z 
doświadczeniem w transporcie 
międzynarodowym, tel. kom. 
509‑659‑963.

��Zatrudnię kierowcę z 
doświadczeniem kategoria C+E, na 
chłodnię, w ruchu krajowym, tel. kom. 
607-403-256, 609‑455‑846.

��Agrofarm zatrudni: doradcę do 
spraw żywienia bydła i trzody oraz 
sprzedawcę części do maszyn 
rolniczych. Wykształcenie min. średnie, 
mile widziane doświadczenie. CV na 
adres: agrofarm@op.pl.

��Zatrudnię kierowcę kat. C+E w 
transporcie międzynarodowym, tel. 
kom. 503‑546‑438.

szukam pracy
��Mężczyzna 29-letni, podejmie pracę, 

tel. kom. 790‑602‑012.

��Podejmę pracę fizyczną, prawo jazdy 
B, T, umiejętność spawania, mechanika 
samochodowa, tel. kom. 665‑455‑810.

��Rozliczę czas pracy kierowcy, 
delegacje, zużycie paliwa itp. - 
posiadam kwalifikacje i doświadczenie, 
tel. kom. 502‑788‑574.

��Szukam pracy jako kierowca 
kat. C+E, dyspozycyjny, tel. kom. 
516‑357‑437.

��Kierowca C+E, uprawnienia na HDS 
poszukuje pracy dorywczej, tel. kom. 
695‑194‑887.

��Dobra księgowa chce zmienić pracę. 
Poprowadzę również kadry, ZUS, tel. 
kom. 606‑815‑711.

��Kierowca C+E z praktyką, podejmie 
pracę, tel. kom. 532‑315‑614.

��Szukam pracy na ciągnik, beczkę, 
wozidła, kat. B, tel. kom. 663‑763‑947.

��Przyjmę pracę jako krojczy, tel. kom. 
603‑950‑339.

usługi wideo
��Wideofilmowanie cyfrowe, Blu-ray, 

tanio, tel. kom. 606‑852‑557.

��Cyfrowe wideofilmowanie, 
fotografowanie, full HD, Blu-ray, 
tel. 46/837-94-85, tel. kom. 
608‑484‑079.

��Wideofilmowanie, full HD, zdjęcia, tel. 
kom. 502‑163‑788.

��Wideofilmowanie, tel. kom. 
600‑287‑992.

��Profesjonalna fotografia ślubna 
www.studiokadr.cdx.pl, tel. kom. 
604‑357‑594.

��Studio Wideo Kadr, full HD, tel. kom. 
607‑916‑001.

��Foto-video, tel. kom. 604‑330‑036.

��Studio Kroton- filmowanie, HD, 
zdjęcia, tel. (46) 837-47-48, tel. kom. 
504‑057‑550.

��Wideofilmowanie DVD, Blu-Ray, tel. 
kom. 698‑535‑780.

��Profesjonalna fotografia ślubna www.
macromagic.pl, tel. kom. 608‑372‑976.

remontowo-
budowlane

usługi
��Tynki maszynowe profesjonalnie, tel. 

kom. 608‑444‑405.

��Montaż i sprzedaż pokryć 
dachowych, tel. kom. 501‑694‑856.

��Cyklinowanie, układanie, olejowanie, 
lakierowanie parkietów, tel. kom. 
505‑072‑638.

��Budowa domów, budynków 
gospodarczych, przeróbki, rozbiórki 
itp., tel. kom. 785‑333‑971.

��Wylewki agregatem, tel. kom. 
509‑038‑623.

��Wylewki agregatem, tel. kom. 
511‑440‑509.

��Wylewki agregatem, tel. kom. 
531‑402‑222.

��Tynki, tel. kom. 503‑077‑863.

��Usługi remontowo-budowlane, tel. 
kom. 667‑993‑029.

��Glazura, terakota, tel. kom. 
602‑717‑207.

��Kompleksowe wykończenia wnętrz 
od A do Z, adaptacja poddaszy, tel. 
kom. 728‑163‑557.

��Docieplenia, tel. kom. 606‑428‑162.

��Remonty kompleksowe, tel. kom. 
606‑428‑162.

��Projektowanie budynków 
mieszkalnych, gospodarczych, 
rozbudowy, nadzór, wyceny, 
kosztorysy, tel. (46) 837-78-38, tel. kom. 
502‑086‑592.

��Murarstwo, tynkowanie, tel. kom. 
668‑489‑577.

��Tynki agregatem: gipsowe, 
tradycyjne, wylewki; solidnie, tel. kom. 
502‑370‑226.

��Tynki tradycyjne, z piaskiem 
kwarcowym, wylewki; solidnie, tel. kom. 
501‑931‑961.

��Układanie kostki brukowej, tanio, tel. 
kom. 667‑837‑817.

��Kanałowe docieplanie budynków 
granulatem styropianowym; 
kondygnacja: 900 zł, tel. kom. 
602‑570‑424.

��Firma FBS-Tynk wykonuje: tynki 
maszynowe, gipsowe i cementowo-
wapienne oraz posadzki (z 
mixokreta), tel. kom. 502‑452‑907.

��Cyklinowanie, układanie, tel. kom. 
501‑249‑461.

��Dachy, pokrycia dachowe, 
konstrukcje, obróbki, tel. kom. 
609‑846‑316.

��Docieplenia, tel. kom. 698‑669‑433.

��Tynki maszynowe, wylewki, tanio, 
solidnie, tel. kom. 604‑144‑668.

��Malowanie mieszkań, układanie 
paneli, tel. kom. 668‑342‑534.

��Układanie kostki www.seba‑bruk.pl, 
tel. kom. 604‑413‑669.

��Usługi remontowe, gipsowanie, 
malowanie, docieplenia, tel. kom. 
602‑383‑118.

��Układanie kostki brukowej,  
tel. kom. 697‑116‑271.

��Wylewki maszynowe Mixokret,  
tel. kom. 517-032-915, 606‑314‑749.

��Kominki: profesjonalny montaż,  
tel. kom. 608‑101‑676.

��Kominki z płaszczem wodnym. 
Profesjonalny montaż, tel. kom. 
608‑101‑676.

��Kominy: montaż i wykonanie 
wkładów kominowych ze stali 
kwasoodpornej i żaroodpornej,  
tel. kom. 608‑101‑676.

��Docieplenia budynków, elewacje 
zewnętrzne, glazura, terakota, 
adaptacja poddaszy, kompleksowe 
wykończenia wnętrz, faktury VAT, tel. 
kom. 606‑737‑576.

��Budowa domów, tel. kom. 
794‑230‑700.

��Docieplenia, tel. kom. 794‑230‑700.

��Profesjonalne układanie, 
cyklinowanie z polerowaniem 
parkietów, lakierowanie. Schody 
-cyklinowanie, lakierowanie, tel. 
kom. 607‑090‑260.

��Brukarstwo, tel. kom. 
791‑306‑104.

��Dachy: naprawa, wymiana, podbitki 
itp., tel. kom. 607‑610‑786.

��Malowanie, gładź, płyty k/g, glazura, 
adaptacja poddaszy, panele, tel. kom. 
668‑026‑851.

��Przystępne ceny, solidne, fachowe 
wykończenia wnętrz (glazura, terakota, 
gipsy, malowanie). Docieplenia 
budynków, murowanie, tynki, klinkier 
itp., tel. (46) 837-13-91, tel. kom. 
793‑035‑025.

��Malowanie, tapetowanie, gładź, płyty 
g/k, glazura, tel. kom. 608‑685‑867.

��Bramy przesuwne, ogrodzenia, siatka 
ogrodzeniowa, montaż, producent, tel. 
kom. 503‑572‑046.

��Cyklinowanie, układanie parkietu, tel. 
kom. 668‑750‑437.

��Usługi remontowe, wykończenia 
wnętrz, glazura, terakota, docieplanie 
budynków, tel. kom. 880‑542‑743.

��Wykonujemy ogrodzenia, 
fundamenty, klinkiery, bloczek ozdobny, 
siatki itp., tel. kom. 796‑497‑762.

��Usługi ogólnobudowlane, tel. kom. 
667‑286‑782.

��Tynki, remonty, przebudowy, 
wyburzenia, wykończenia, tel. kom. 
519‑608‑474.

��Docieplanie budynków, elewacje, 
kompleksowo, tel. kom. 603‑452‑605.

��Budowa domów, kompleksowo,  
tel. kom. 603‑452‑605.

��Tynki maszynowo- cementowo- 
wapienne- gipsowe, docieplenia 
poddaszy, zabudowa k/g, całkowite 
wykończenia wnętrz, tel. kom. 
505‑102‑406.

��Docieplenia budynków 
maszynowo, tel. kom. 505‑102‑406.

��Układanie kostki brukowej, tel. kom. 
695‑384‑425.

��Prace budowlane i remontowe. 
Technologie cienkowarstwowe ytong, 
porotherm, terminy od kwietnia,  
tel. kom. 512‑788‑282.

��Kompleksowe wykończenia wnętrz, 
docieplanie budynków, solidnie,  
tel. kom. 504‑004‑323.

��Budowa domów, docieplanie, tynk 
tradycyjny, tel. kom. 512‑335‑940.

��Dachy, blachodachówka, 
podbitka, termozgrzewalna, tel. kom. 
515‑236‑149.

��Docieplenia, elewacje, adaptacja 
poddaszy, gładzie, glazury, tel. kom. 
605-318-007, 663‑851‑389.

��Klinkier, elewacje, docieplenia,  
tel. kom. 667‑361‑560.

��Tapetowanie, malowanie, 
profesjonalne doradztwo, tel. kom. 
602‑361‑430.

��Ciesielstwo-dekarstwo,  
tel. kom. 508‑155‑289.

��Montaż ogrodzeń betonowych, 
metalowych, siatki, bramy,  
tel. kom. 606‑303‑471.

��Glazura, terakota, adaptacja 
poddaszy, sufity, falowane tynki, 
mozaikowe, kamień dekoracyjny, gładź, 
malowanie szafy, pawlacze, przeróbki 
elektryczne, fachowe doradztwo, tel. 
kom. 605‑562‑651.

��Kompleksowe wykańczanie wnętrz, 
glazura, panele, gładzie gipsowe, 
ocieplanie budynków, Głowno, tel. kom. 
664‑254‑946.

��Wykopy mini-koparką, cena od 50 
zł, tel. kom. 505‑928‑735.

��Stawianie ogrodzeń klinkierowych  
i kominów, tel. (42) 710‑88‑91.

��Firma Piotr-Bud: ocieplanie 
elewacji, glazura, terakota, 
adaptacja poddaszy, tel. kom. 
602‑814‑481.

��Tynki tradycyjne, maszynowe, 
docieplenia, remonty, tel. kom. 
607‑343‑357.

��Piaskowanie, tel. kom. 608‑372‑254.

��Tanio solidnie docieplenia budynków, 
murowanie tynki, klinkier, wykończenia 
wnętrz, tel. kom. 534‑835‑309.

��Usługi remontowo-budowlane, tel. 
kom. 667‑941‑359.

��Budowa domów i budynków 
gospodarczych, tel. kom. 667‑941‑359.

��Solidne tynki, tradycyjne remonty, tel. 
kom. 788‑523‑561.

��Lastrytkarstwo, glazurnictwo, g/k, 
wykończenia, tel. (42) 710-80-97, tel. 
kom. 601‑321‑914.

��Docieplenia budynków, tynk 
strukturalny, tel. kom. 507‑458‑670.

��Układanie kostki brukowej  
i granitowej, tel. kom. 661‑937‑398.

��Wylewki agregatem, solidnie,  
tel. kom. 604‑727‑951.

��Kompleksowe usługi remontowo-
budowlane, FVAT, tel. kom. 
660‑454‑195.

��Usługi remontowo-budowlane, 
ścianki gipsowe, sufity, gładzie, tynki, 
sztablatury, malowanie tradycyjne, 
malowanie farbami Para I K-81, 
tapetowanie, glazura, terakota i inne 
prace wykończeniowe. FVAT, tel. kom. 
692‑638‑648.

��Klinkier, ogrodzenia, elewacje, 
kominy, tel. kom. 516‑061‑848.

��Układanie kostki brukowej i 
granitowej, tel. kom. 884‑626‑856.

��Elewacje budynków, wykończenia 
wnętrz, kostka, usługi  
z towarem, tel. kom. 513-823-750, 
502‑312‑887.

��Konstrukcje i więźby dachowe, tel. 
kom. 604‑373‑348.

��Remonty kompleksowo, wycena 
gratis, tel. kom. 501‑020‑414.

��Malowanie, gipsowanie, płyta k/g, 
panele podłogowe, glazura, terakota, 
tel. kom. 790‑329‑790.

��Malowanie, gipsy, glazura, remonty 
mieszkań, tel. kom. 662‑808‑565.

��Budowa domów, budynków 
gospodarczych, garaży itp., ocieplane 
budynków, kostka, tel. kom. 
512‑924‑857.

��Malowanie agregatem, elewacje, 
wnętrza, tanio, tel. kom. 515‑509‑511.

��Rynny metalowe; różne kolory, 
parapety metalowe (złoty dąb), dachy 
kompleksowo, podbitki, tel. kom. 
692‑817‑156.

��Cyklinowanie, polerowanie, 
lakierowanie, tel. kom. 600‑984‑398.

��Montaż ogrodzeń betonowych, 
metalowych, panelowych. Słupki, siatki, 
wiaty, tel. kom. 731‑710‑042.

��Ogrodzenia, www.europlot.pl, tel. 
kom. 533‑633‑634.

��Układanie paneli podłogowych, 
ściennych, malowanie wnętrz, tel. kom. 
796‑596‑085.

��Brukarstwo - solidnie!!, tel. kom. 
518‑464‑524.

��Dachy, podbitki, ocieplenia 
poddaszy, płyta k-g, tel. kom. 
785‑534‑988.

��Docieplenia budynków, tel. kom. 
880‑542‑743.

��Gipsowanie, malowanie, panele 
podłogowe, tanio i solidnie, tel. 
kom. 664‑712‑854.

��Docieplenia budynków, elewacje, tel. 
kom. 668‑181‑142.

��Malowanie, gipsowanie, płyty k/g, 
glazura, terakota. Tanio!, tel. kom. 
668‑181‑142.

��Kompleksowe usługi blacharsko-
dekarskie, tel. kom. 724‑848‑661.

��Remonty - hydraulika, elektryka, 
kafelkowanie, regipsy, malowanie, tel. 
kom. 667‑441‑688.

��Hydraulika - gaz, instalacje wodne, 
tel. kom. 667‑441‑688.

��Gipsy, glazura, terakota, 
malowanie, prace remontowe: 
wykonam, tel. kom. 516‑153‑870.

��Układanie kostki brukowej, tel. kom. 
666‑137‑565.

��Adaptacja poddaszy, 
kompleksowe remonty 
i wykończenia, tel. kom. 
532‑482‑915.

��Ogrodzenia betonowe, metalowe, 
siatki, panele, klimkier, montaż, 
wylewki, wiaty, fundamenty, tel. kom. 
505‑700‑777.

��Docieplenia budynków, 
kompleksowo, tel. kom. 603‑452‑605.

��Ogrodzenia, bramy, balustrady, 
tel. kom. 506‑771‑822.

��Układanie kostki brukowej, 
granitowej, tel. kom. 692‑789‑266.

��Dachy: konstrukcje, pokrycia, 
naprawy, konserwacje, tel. (46) 839-18-
37, tel. kom. 609‑227‑348.

��Wykonuję tynki tradycyjne, 
kwarcowe, tel. kom. 697‑923‑472.

��Docieplanie budynków, gładzie, 
malowanie, płyty k/g, panele 
podłogowe i ścienne, glazura, terakota, 
tel. kom. 607‑343‑338.

��Gipsy, malowanie, płytki, 
zabudowa k/g, poddasza, tel. kom. 
608‑372‑976.

��Dach od A do Z. Pokrycia dachowe, 
krokwie, podbitki. Przeróbki dachów 
wraz z pracami murarskimi. Wolne 
terminy, tel. kom. 669‑609‑738.

��Docieplanie budynków, wykończenia 
wnętrz, malowanie, gipsy, zabudowa 
poddaszy, tel. kom. 505‑024‑964.

��Tartak obwoźny, spalinowy, tel. 
kom. 510‑988‑154.

��Prace ziemne, budowanie, rozbiórki, 
transport, Głowno, okolice, tel. kom. 
602‑445‑248.

��Usługi nową koparko-ładowarką, 
solidnie, tanio, niwelacja terenu, 
wyburzenia, melioracja, itp, tel. kom. 
790‑606‑451.

��Dachy kompletne, nowe i stare, 
rozbudówki, wykonam solidnie  
i tanio, tel. kom. 725‑919‑624.

��Usługi ogólnobudowlane od 
podstaw, budowy domów, budynków 
gospodarczych, ogrodzeń z klinkieru i 
płyt betonowych, tel. kom. 691‑736‑552.

��Budowa z YTONGA od projektu po 
dach wraz z materiałem na 8% VAT, 
tel. kom. 601‑303‑235.

��Ocieplanie budynków wraz 
z materiałem na 8%, tel. kom. 
601‑303‑235.

��Budowa budynków inwentarskich, 
hal stalowych wraz z materiałem 
od projektu po dach, tel. kom. 
601‑303‑235.

��Docieplanie, malowanie, tynk 
akrylowy, mozaikowy, tel. kom. 
698‑054‑645.

��Usługi remontowo-budowlane, 
budowa domów jednorodzinnych, 
budynków inwentarskich, 
ogrodzenia klinkierowe, tel. kom. 
607‑817‑492.

��Hydraulik od A do Z, tel. kom. 
600‑946‑087.

REKLAMA

REKLAMA
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��Usługi remontowo-budowlane, 
wznoszenie budynków (domy 
jednorodzinne, gospodarcze), tel. 
kom. 697‑546‑957.

sprzedaż
��Producent! Siatki, słupki, bramy, 

balustrady, usługa montażu, tel. kom. 
500‑371‑161.

��Sprzedam cegłę, tel. kom. 
606‑641‑347.

��Bloczki gazo-beton (Suporex) 
59x24x24, ok.400szt., tel. kom. 
607‑452‑559.

��Stemple budowlane, tel. kom. 
601‑512‑203.

��Pompa ciepła: powietrze- woda, 
użytkowa, montaż serwis, tel. kom. 
501‑074‑060.

��Kotły c.o. wraz z montażem, tanio, 
szybko, gearancja, faktura, tel. kom. 
501‑074‑060.

��Tanio. Armatura hydrauliczna 
(żeliwna, miedziana) z tworzywa 
klejona, zgrzewana skręcana, 
zaciskowa. Taniej Klickiego 66 
(wypożyczalnia maszyn budowlanych), 
tel. kom. 501‑074‑060.

��Stemple budowlane, tel. kom. 
603‑225‑128.

��Cegła biała i pojedyncza, potrójna, 
tel. kom. 723‑938‑111.

��Sprzedaż piasku sortowanego do 
murowania i na wylewki, pospółka, 
czarna ziemia, lesz, podsypka. 
Transport Wywrotka, tel. kom. 
886‑704‑515.

��Stemple budowlane 3 mb, Reczyce, 
tel. kom. 505‑151‑721.

��Cegła K-3, stemple budowlane, okna 
z demontażu, drut zbrojeniowy, tel. 
kom. 510‑160‑842.

usługi 
instalacyjne

�� Instalacje elektryczne: nowe, 
przeróbki, tel. kom. 696‑081‑582.

��Usługi hydrauliczne, tel. kom. 
508‑862‑015.

��Przyłącza, elektroinstalacje, pomiary, 
odgromówka, automatyka budynkowa 
EIB/KNX, wideo-domofony, RTV-Sat, 
komputerowe, bramonapędy, alarmy, 
kamery; naprawy, konserwacja, 
przeglądy, odbiory, uprawnienia, VAT, 
el-arm@o2.pl, tel. kom. 601‑303‑858.

��Hydraulik, wszystkie technologie, tel. 
kom. 608‑101‑676.

��Elektryk, tel. kom. 501‑129‑686.

��Hydraulika, kolektory słoneczne od 
1.500 zł, tel. kom. 886‑756‑497.

�� Instalacje, usługi elektryczne, tel. 
kom. 509‑838‑364.

�� Instalacje elektryczne, przyłącza, 
pomiary, dokumentacja - rozsądna 
cena, tel. kom. 723‑121‑325.

��Profesjonalne instalacje sygnalizacji 
włamania, pożaru, kontroli dostępu, 
nadzoru wizyjnego (monitoring), tel. 
kom. 601‑207‑689.

��Vertal - żaluzje poziome, pionowe, 
rolety materiałowe i antywłamaniowe, 
siatki przeciw owadom. Produkcja, 
montaż, tel. kom. 602-736-692, 
512‑342‑751.

��Usługi hydrauliczne i kolektorów 
słonecznych, tel. kom. 663‑474‑390.

��Hydraulika, tel. kom. 
608‑263‑951.

��Serwis kotłów c.o. olejowych i 
gazowych wiszących firm: Viessman, 
Buderus, Ulrich, Junkers, Vaillant, 
Immergas, tel. kom. 508‑454‑366.

��Usługi hydrauliczne c.o., kolektory 
słoneczne, pompy ciepła, klimatyzacja, 
tel. kom. 518‑905‑611.

��Montaż anten satelitarnych, 
naziemnej cyfrowej, ustawianie przy 
pomocy profesjonalnego miernika, tel. 
kom. 609‑700‑765.

��Montaż instalacji elektrycznych, cena 
do uzgodnienia, tel. kom. 607‑316‑725.

��Usługi hydrauliczne, kompleksowo, 
tel. kom. 600‑541‑185.

usługi inne
��Masz problem z komputerem: 

zadzwoń. Fachowo. Szybko. Tanio, tel. 
kom. 504‑070‑837.

��Pranie samochodów, dywanów, tel. 
kom. 728‑508‑073.

��Meble pod wymiar: kuchenne, 
biurowe, szafy z drzwiami przesuwnymi, 
solidnie, raty, tel. kom. 501‑707‑657.

��Zespół, wokalistka, najtaniej, tel. 
kom. 503‑746‑892.

��Dekoracje sal weselnych „Wardart”, 
Strugienice, tel. kom. 886‑328‑694.

��Dekoracja sal weselnych (pokrowce, 
obrusy w komplecie), tel. kom. 
693‑776‑474.

��Koparka gąsiennicowa, kopanie 
stawów, koparko-ładowarka (z 
młotami), wszelkie prace ziemne, 
rozbiórkowe, usługi wywrotką, tel. kom. 
693‑565‑564.

��Nowo otwarty Salon Urody GRAZIA 
ul. Śląska 9, Głowno, tel. kom. 
693‑490‑469.

��Zespół muzyczny „Antrakt”, tel. kom. 
669‑877‑514.

��Pranie dywanów i tapicerki meblowo-
samochodowej w zakładzie i u klienta, 
tel. kom. 501‑431‑978.

��PIT-y, rozliczanie, tel. kom. 
793‑020‑943.

��Usługi projektowo-kosztorysowe, 
nadzory, tel. kom. 509-299-685, 
509‑299‑676.

��Zespół muzyczny „Rytm”, tel. kom. 
695‑761‑385.

��Usługi szewskie. Łowicz, 
osiedle Bratkowice 3B 
(piwnica), tel. kom. 512‑024‑112.

��Przewóz mebli, przeprowadzki, tel. 
kom. 664‑013‑145.

��Zespół Re-box: wesela, bale, 
komunie, tel. kom. 609‑037‑343.

��Meble na wymiar, kuchnie, komody, 
szafy itp (przeróbki), tel. kom. 
889‑474‑502.

��Zespół muzyczny, wieloletnie 
doswiadczenie, tel. kom. 606‑908‑346.

��Usługi rębakiem, rozdrabnianie 
gałęzi, przycinka drzew i inne prace 
przycinkowe, tel. kom. 606‑370‑008.

��Wynajem rębaka, tel. kom. 
606‑370‑008.

��Firma chętnie nawiąże współpracę 
ze składami i podmiotami 
zainteresowanymi dystrybucją 
ekogroszku, tel. kom. 509‑920‑555.

��Biuro rachunkowe, Łowicz, ul. 
Stanisławskiego 24, tel. kom. 
604‑621‑125.

��Wycinka drzew, tel. kom. 
696‑008‑528.

��Tani przewóz „BUSEM 
9-osobowym”, tel. kom. 
603‑709‑302.

��Śluby, inne imprezy okolicznościowe: 
Chrysler 300-C, nowy model, tel. kom. 
607‑328‑028.

��Transport, piasek, pospółka, 
podsypka, tel. (46) 837-06-19, tel. kom. 
602‑471‑796.

��Cięcie drzew niebezpiecznych, 
konkurencyjne ceny, tel. kom. 
782‑718‑483.

��Ale szybka gotówka - nawet 5000 
zł! Proste zasady, bez zbędnych 
formalności. Provident Polska 
S.A. - 600 400 295 (taryfa wg opłat 
operatora).

��Usługi minikoparką od 50 zł, tel. 
kom. 508‑175‑031.

��Opieka pielęgniarska, całodobowa, 
tel. kom. 501‑074‑045.

��Śluby, imprezy okolicznościowe, 
czarny Chrysler 300 C, 2007r., tel. kom. 
694‑484‑902.

��Domofony: tradycyjne i cyfrowe. 
Instalacje i centralki telefoniczne, tel. 
kom. 601‑207‑689.

�� Instalacje i centralki telefoniczne, 
domofony, bramofony, videofony. 
Montaż, naprawy, konserwacja, tel. 
kom. 601‑207‑689.

��Usługi księgowe, rozliczenia PIT, 
tel. kom. 508‑191‑628.

��Rozdrabnianie gałęzi rębakiem, tel. 
kom. 667‑566‑961.

��Śluby - Chrysler 300C Hemii, 
dekoracja gratis, tel. kom. 728‑348‑420.

��Domowy wypiek ciast na każdą 
okazję, tel. kom. 669‑478‑111.

��Zaproszenia, ulotki, wizytówki, 
banery, indywidualne projekty. Szybko i 
tanio!, tel. kom. 669‑165‑191.

��Naprawa sprzętu AGD, tel. kom. 
510‑158‑880.

��Zespół lub DJ na wesela, tel. kom. 
889‑249‑910.

��DJ - Johny, duet, wesela- youtube, tel. 
kom. 880‑098‑537.

��Komunie, chrzty. Muzyka, stawki 
godzinowe, tel. kom. 608‑015‑713.

��Rozdrabnianie gałęzi rębakiem, tel. 
kom. 667‑732‑751.

��Wycinka drzew rosnących w trudnym 
położeniu, tel. kom. 506‑660‑095.

��Kamaz: przewóz piasku, żwiru, ziemi, 
tel. kom. 601‑630‑882.

��Wycinka drzew, usługi podnośnikami 
koszowymi do 27m, tel. kom. 
668‑591‑725.

��Usługi transportowe Renault Mascot, 
dł. przyczepy 4x2, FVAT, tel. kom. 725-
695-160 , 600‑428‑743.

��Usługi rozdrabniaczem gałęzi, tel. 
kom. 508‑454‑366.

��Pokrowce na krzesła uniwersalne, 
wypożyczam, tel. kom. 507-937-148, 
514‑808‑445.

��Śluby Kabrioletem, srebrny Mercedes 
CLK, tel. kom. 516‑755‑753.

��Zespół, tel. kom. 692‑101‑989.

��Zespół muzyczny For-Rent, tel. kom. 
509-766-163, 607‑777‑304.

��Ścinanie drzew, tel. kom. 
792‑027‑388.

��Usługi kamerą rewizyjną, dł. 30 m, 
tel. kom. 790‑606‑451.

��Wszystko do autoklimatyzacji i nie 
tylko. Łowicz ul. Franciszka Włada 1 
(obok kościoła na Korabce), tel. kom. 
792‑670‑069.

��Tartak przewoźny, tel. kom. 
512‑907‑059.

��Profesjonalne ścinanie drzew, 
wykaszanie, tel. kom. 888‑312‑392.

��Wypożyczę tanio stół wiejski  
z dekoracją, beczułki, kamieniaki, 
nalewak do piwa, piwo, możliwy dowóz, 
tel. kom. 889‑994‑992.

��Naprawa telewizorów, Łowicz, 
Topolowa 19, tel. (46) 837-70-20, tel. 
kom. 728‑227‑030.

matrymonialne
��Poznam Panią do 53 lat, stały 

związek, sms, tel. kom. 696‑845‑040.

��Mężczyzna pozna kobietę cel 
towarzyski, tel. kom. 882‑928‑566.

��Poznam towarzysko szczupłą 
zadbaną dziewczynę, tel. kom. 
886‑076‑267.

��Poznam miłą, sympatyczną, 
bezdzietną panią w wieku 25-26 lat, tel. 
kom. 726‑328‑363.

��Poznam Pannę stały związek, wiek 
27-40, sms, tel. kom. 515‑662‑132.

nauka
��Matematyka, tel. (46) 837‑85‑96.

��Matematyka, tanio, tel. kom. 
601‑303‑279.

�� „Językowo” - angielski, kursy, 
korepetycje; biuro@jezykowo.edu.pl,  
tel. kom. 535‑426‑113.

��Polski - przygotowanie do matury, 
korepetycje, prezentacje maturalne. 
Fachowo, 603‑246‑033.

��Angielski korepetycje, egzamin 
gimnazjalny, matura, tel. kom. 
793‑567‑040.

��Nauka Języka Angielskiego Jacek 
Romanowski, 20 lat skutecznego 
nauczania, tel. kom. 607‑440‑582.

��Niemiecki- korepetycje, wszystkie 
poziomy, Łowicz, tel. kom. 691‑715‑557.

��Korepetycje WOS, historia, tel. kom. 
727‑472‑483.

��Kanadyjczyk polskiego pochodzenia, 
nauka języka angielskiego  
i francuskiego, wszystkie poziomy. 
Tłumaczenia, tel. kom. 784‑898‑250.

�� Intensywny kurs przygotowujący do 
matury z języka angielskiego, tel. kom. 
784‑898‑250.

��Angielski, tel. kom. 796‑603‑379.

��Mgr matematyki, tel. (46) 837‑53‑15.

��Matematykatel./fax (46) 837‑01‑80.

��Angielski, korepetycje, tel. kom. 
796‑126‑215.

��Korepetycje: nauczyciel, egzaminator 
gimnazjalny i maturalny z j. 
niemieckiego, tel. kom. 602‑399‑307.

��Angielski, tel. (46) 837‑53‑15.

��Niemiecki, korepetycje, tel. kom. 
663‑505‑433.

��Język niemiecki korepetycje, tel. kom. 
508‑186‑351.

��Angielski - korepetycje, Głowno, tel. 
kom. 725‑198‑697.

��Prezentacje maturalne, tel. kom. 
608‑433‑138.

��Chemia, Łowicz, tel. kom. 
691‑081‑061.

��Angielski -korepetycje, tel. kom. 
537‑250‑251.

��Język niemiecki: korepetycje, matura, 
gimnazjum, egzaminy, dzieci, dorośli, 
tel. kom. 692‑956‑207.

��Język angielski: korepetycje, matura, 
gimnazjum, egzaminy, dzieci, dorośli, 
tel. kom. 692‑956‑207.

rolnicze – kupno

płody rolne
��Kupię zboże paszowe, tel. (46) 838-

98-06, tel. kom. 605‑370‑062.

��Kupię żyto i pszenicę konsumpcyjną, 
tel. (46) 874-39-22, tel. kom. 
605‑139‑221.

��Kupię pszenżyto, mieszankę, 
każdą ilość, tel. kom. 695-102-426, 
603‑573‑567.

��Kupię jęczmień, pszenżyto paszowe, 
odbiór własnym transportem, tel. kom. 
880‑350‑450.

��Kupię orzechy włoskie w skorupie, 
tel. kom. 608‑613‑658.

��Kupię zboże, tel. kom. 667‑566‑276.

��Kupię zboże paszowe, tel. kom. 
693‑253‑063.

��Limit buraczany cukrowni Dobrzelin, 
tel. kom. 693‑177‑813.

��Kupię zboże paszowe i żyto, tel. kom. 
668‑478‑617.

��Kupię zboże (spleśniałe) lub inne 
nasiona, tel. kom. 785‑270‑613.

��Kupię limit buraczany Dobrzelin, tel. 
kom. 783‑886‑162.

��Skup zboża paszowego, 
konsumpcyjnego oraz eko: minimum 
23 t - płacę w dniu załadunku, 
zapewniam transport, tel. kom. 
509‑942‑079.

��Żyto, owies oraz inne zboża transport 
gotówka, tel. kom. 669‑886‑188.

hodowlane
��Skup bydła rzeźnego, 

hodowlanego, maciory, knury, 
cielęta, konie, tel. (46) 838-
88-62, tel. kom. 502-460-724, 
500‑258‑237.

��Skup bydła innego, do 5 zł/kg, tel. 
kom. 792‑772‑466.

��Bydło wybrakowane-skup. 
Najwyższe ceny, tel. kom. 
726‑879‑139.

��Skup bydła: byki 7,60 +VAT, krowy 
5,80 +VAT, jałówki 7,00 +VAT, tel. kom. 
792‑772‑466.

��Skup bydła, koni i bydła 
pourazowego, tel. kom. 604‑267‑833.

��Byczki, jałówki w wadze 150-300 kg, 
tel. kom. 796‑021‑918.

��Skup cieląt, tel. kom. 606‑901‑931.

��Kupię byczki od 90 do 200 kg, tel. 
kom. 606‑505‑072.

��Cielaki mięsne kupię, tel. kom. 
661‑463‑619.

��Jałoszki mieszańce, 100-200 kg, tel. 
kom. 662‑059‑527.

maszyny
��Każdego Władimirca, Ursusa, tel. 

kom. 725‑562‑998.

��Glebogryzarki, talerzówki, 
inne maszyny kupię, tel. kom. 
794‑113‑931.

��Suszarnię podłogową lub inną kupię, 
tel. kom. 794‑113‑931.

��Kupię maszyny rolnicze - ciągnik, 
przyczepę, pług, inne - stan 
obojętny, gotówka od ręki, tel. kom. 
604‑689‑161.

��Kupię ścinacz łęty ziemniaczanej, tel. 
kom. 609‑063‑583.

��Kupię prasę kostkującą: Sipma, 
Claas, Welger, John Deere; ciągnik 
Władimirec T-25; kopaczkę; sadzarkę; 
kombajn Anna, Bolko, Karlik; prasę 
rolująca Claas, Welger, Arobale, tel. 
kom. 518‑857‑308.

��Przyczepę wywrotkę, tel. kom. 
668‑162‑199.

��Kupię ciągnik Ursus 3512 lub MF255, 
tel. kom. 510‑877‑180.

��Bizon do remontu, tel. kom. 
602‑522‑478.

��Kupię tregrę 16, po cenie złomu; 
spornik przedniej osi do traktora C-330, 
używany, tel. (46) 838-15‑18 wieczorem.

��Siewnik poznaniak do remontu, może 
być dziurawy zbiornik, ciągnik C-360 
do remontu, tel. kom. 664‑981‑618.

��Siewnik 2 m, tel. kom. 608‑643‑187.

��Kupię C-328, C-330, C-360, C-4011 
C-380, MTZ, T-25 Władimirec bez 
dokumentów, do remontu, stan 
obojętny, tel. kom. 502‑939‑200.

��Kupię ciągniki i maszyny rolnicze, tel. 
kom. 607‑809‑288.

rolnicze - 
sprzedaż

płody rolne
��Jęczmień, owies, tel. kom. 

693‑960‑636.

��Sprzedam mieszankę, owies, 
tel. (46) 838‑46‑17.

��Zboża jare, sadzeniaki ziemniaka, 
trawy, kukurydza, oferuje Firma 
Nasienna Granum Sp.j, Łowicz ul. 
Katarzynów 46, tel. (46) 837‑23‑05.

��Jęczmień jary do siewu, tel. kom. 
504‑350‑641.
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��Pszenżyto, żyto, siano, słoma, 
tel. (46) 838‑74‑91, po 16.

��Sprzedam bób, tel. kom. 
608‑613‑658.

��Sprzedam owies, jęczmień, łubin 
Graf, tel. kom. 669‑299‑585.

��Jęczmień „Eunowa”, tel. (46) 838-79-
57, tel. kom. 691‑138‑230.

��Słoma w dużych balotach, ze stodoły, 
tel. kom. 697‑689‑881.

��Jęczmień jary, owies i owies bez 
łuskowy, tel. kom. 605-128‑019, 
Sierżniki.

��Ziemniaki jadalne i paszowe, 
Bielawy, tel. kom. 600‑485‑110.

��Mieszanka zbóż jarych (jęczmień, 
pszenica), tel. kom. 606‑901‑931.

��Sprzedam saladerę, Świeryż I 12, tel. 
kom. 721‑152‑691.

��Słoma w dużych belach, tel. kom. 
501‑632‑719.

��Sprzedam słomę w kostkach, tel. 
kom. 508‑586‑263.

��Owies i żyto, tel. kom. 691‑666‑513.

��Sprzedam owies i żyto, tel. kom. 
694‑075‑080.

��Pszenżyto i mieszanka zbożowa, 
tel. (46) 874-71-85, tel. kom. 
502‑659‑506.

��Słoma, duże bele, tel. kom. 
666‑981‑922.

��Mieszanka zbożowa, pszenica 
Stratus, jęczmień Nawra, tel. kom. 
792‑320‑050.

��Ziemniaki Wineta, tel. kom. 
691‑972‑304.

��Pszenica, żyto, mieszanka zbożowa, 
tel. (46) 838-99‑43, po 20:00.

��Jęczmień, pszenicę, siewne, tel. kom. 
603‑609‑674.

��Słoma w dużych belach z mieszanki 
i łubin słodki Mister, Wygoda, tel. kom. 
514‑536‑444.

��Mieszanka owies, tel. kom. 
692‑916‑507.

��Pszenica jara Navra; jęczmień Stratus 
po wymianie ze Strzelec, tel. kom. 
509‑195‑030.

��Suche ziarno kukurydzy 25 ton, tel. 
kom. 661‑584‑272.

��Zboże: pszenżyto i mieszanka 
zbożowa, Osiek, tel. kom. 661-709-954, 
660‑587‑518.

��Żyto jare, owies, pszenica, pszenżyto, 
Bocheń, tel. kom. 667‑118‑084.

��Sprzedam 1,5 t pszenicy, Chruślin, 
tel. kom. 508‑578‑982.

��Łubin żółty, słodki, szerokolistny, 
oczyszczony Mister, tel. kom. 
512‑347‑439.

��Sianokiszonka - baloty, okolice 
Strykowa, tel. kom. 603‑877‑390.

��Sprzedam pszenżyto, tel. kom. 
695‑136‑941.

��Zboża jare Hodowli Strzelce, 
Bielawy, Rynek 14, tel. kom. 
607‑189‑155.

��Sprzedam seladerę, tel. kom. 
510‑143‑816.

��Sprzedam pszenżyto jare, mieszankę, 
słomę w belach, tel. kom. 728‑422‑197.

��Mieszanka, pszenica, tel. kom. 
509‑853‑384.

��Słoma duże bele- Piotrowice; śruta  
z kukurydzy, tel. kom. 696‑425‑214.

��Owies, Jastrzębia, tel. kom. 
698‑614‑138.

��Seradela, Bocheń 76.

��Owies, tel. kom. 609‑740‑816.

��Łubin Juno, tel. kom. 603‑609‑674.

��Sprzedam słomę baloty, tel. kom. 
669‑470‑294.

��Sprzedam ziemniaki jadalne, 
sadzeniaki Cyprian, Tajfun, tel. kom. 
531‑791‑123.

��Sprzedam mieszankę zbożową, tel. 
kom. 798-855‑314, po 15.00.

��Sprzedam łubin, słodki, żółty, tel. 
kom. 696‑253‑998.

��Sprzedam łubin, tel. kom. 
600‑073‑458.

��Mieszanka zbożowa 4 tony, 
dmuchawa do zboża, słoma w 
balotach, tel. kom. 510‑514‑012.

��Sprzedam słomę i owies, Czatolin, 
tel. kom. 725‑406‑808.

��Skup żyta, wymiana na otręby, tel. 
kom. 501‑713‑862.

��Słoma w balotach, Dmosin, tel. kom. 
500‑190‑988.

��Sprzedam sianokiszonkę w balotach, 
tel. kom. 500‑225‑198.

��Jęczmień, pszenica jare , tel. kom. 
504‑501‑038.

��Sprzedam żyto i słomę w kostkach, 
tel. kom. 502‑351‑237.

��Jęczmień, pszenżyto, ziemniaki 
paszowe, tel. kom. 603‑754‑598.

��Żyto, pszenica, Jackowice, tel. kom. 
888‑365‑188.

��Owies i sucha słoma w balotach, 
tel. kom. 603‑616‑978.

��Żyto, siano w kostkach, tel. kom. 
664‑766‑871.

��Sprzedam owies z jęczmieniem, 
tel. (46) 838‑47‑29.

��Słoma w belach, Urzecze, tel. kom. 
602‑709‑962.

��Sprzedam bób na paszę 0,80 zł/kg 2 
tony, tel. kom. 601‑512‑203.

��Słoma kostka ze stodoły, okolice 
Rybna, tel. kom. 608‑285‑494.

��Sprzedam jęczmień jary „Skald” do 
siewu, tel. kom. 607‑311‑951.

��Sprzedam łubin wąskolistny, tel. kom. 
601‑543‑333.

��Łubin żółty, słodki, tel. kom. 
607‑318‑501.

��Sprzedam bób Bachus, tel. kom. 
515‑980‑483.

��Sprzedam żyto, owies, Łowicz, tel. 
kom. 608‑659‑507.

��Sprzedam jęczmień jary, Łowicz, tel. 
kom. 608‑659‑507.

��Słoma, Bąków, tel. kom. 606‑357‑786.

��Owies, żółty Krezus, tel. kom. 
600‑415‑353.

��Sprzedam pszenżyto, tel. kom. 
661‑025‑120.

��Sprzedam łubin wąskolistny, tel. kom. 
501‑348‑061.

��Słoma w balotach, tel. kom. 
600‑428‑743.

��Słoma, Nieborów, tel. kom. 
606‑470‑406.

��Sadzeniaki Lord, Irga, tel. kom. 
726‑002‑628.

��Słoma kostka, ze stodoły, tel. kom. 
888‑548‑789.

��Słoma w balotach ze stodoły, 
tel. (46) 839‑21‑92.

��Słoma baloty ze stodoły, tel. kom. 
695‑027‑515.

��Sprzedam siano, tel. (46) 838‑51‑21.

��Sprzedam owies, tel. kom. 
607‑584‑399.

��Owies, ok. 4 ton, tel. kom. 
605‑120‑638.

��Sprzedam mieszankę, tel. kom. 
515‑122‑403.

��Owies, tel. kom. 660‑750‑259.

��Słoma w belkach, tel. kom. 
664‑808‑345.

��Jęczmień, owies, Zielkowice II 104.

��Łubin słodki, tel. kom. 602‑113‑064.

��Słoma z mieszanek, tel. kom. 
602‑387‑024.

��Sprzedam łubin, żółty, słodki, tel. 
kom. 667‑877‑178.

��Mieszanka (jęczmień 50%, owies 
30%, pszenica 20%), wschód 
100%, pierwszy odsiew, tel. kom. 
605‑591‑610.

��Sprzedam pszenicę jarą odmiana 
Nawra, tel. kom. 693‑157‑117.

��Sprzedam ok. 3 t mieszanki 
zbożowej, tel. kom. 791‑762‑682.

��Susz kukurydziany z wywaru 
gorzelnianego DDGS, gorzelnia 
Mstowo, tel. kom. 606‑227‑731.

��Jęczmień siewny, tel. kom. 
693‑552‑235.

��Sprzedam słomę bele 120x120, 
okolice Bielaw, tel. kom. 797‑384‑699.

��Sprzedam słomę w belach ze 
stodoły, gmina Bedlno, tel. kom. 
608‑411‑461.

��Sprzedam 5 ton kukurydzy, Marywil 
20, tel. kom. 691‑125‑654.

��Ziemniaki sadzeniaki: Irga, Bryza, 
Irys, okolice Kiernozi, tel. kom. 
603‑061‑866.

��Sprzedam ziemniak jadalny Satina, 
marchew jadalną, paszową, buraczek 
ćwikłowy jadalny, tel. kom. 661‑914‑343.

��Sprzedam 3 tony jęczmienia, 
tel. (46) 832-81‑44, po 19.00.

��Seradere, tel. kom. 697‑693‑665.

��Sprzedam mieszankę 6 ton, łubin 
biały 1,5 tony, tel. kom. 604‑310‑440.

��Ziemniaki sadzeniaki i paszowe, tel. 
kom. 695‑564‑529.

��Jęczmień, tel. kom. 534‑237‑127.

��Mieszanka zbożowa, tel. kom. 
513‑394‑596.

��Pszenżyto, żyto, słoma żytnia, 
pszenżytnia w balotach, tel. kom. 
508‑377‑710.

��Sprzedam jęczmień paszowy (siewny 
Skarb), słomę w okrągłych, tel. kom. 
515‑270‑479.

��Sianokiszonka, tel. kom. 692‑157‑245.

��Słoma w kostkach, Błędów, tel. kom. 
668‑165‑645.

��Łubin gorzki, tel. kom. 668‑423‑381.

��Łubin żółty słodki, tel. kom. 532-
314‑505, Boczki.

��Łubin, tel. kom. 516‑843‑987.

��Sprzedam mieszankę zbożową, żyto, 
tel. kom. 660‑702‑548.

��Owies ok. 4 t, tel. kom. 793‑755‑321.

��Owies Bingo, tel. kom. 880‑263‑930.

��Cebule- ręcznie oczyszczona, 
ziemniak Irga, tel. kom. 785‑240‑260.

��Siano luzem, tel. (24) 282-26-05, tel. 
kom. 606‑954‑790.

��Mieszanka, tel. kom. 889‑148‑759.

��Sprzedam owies, kiszonkę  
z kukurydzy, tel. (24) 277‑72‑79.

��Sprzedam mieszankę zbożową, tel. 
kom. 886‑814‑278.

��Oczyszczony, jary jęczmień Stratus, 
pszenica Tybalt, tel. kom. 794‑226‑261.

��Pszenica, jęczmień, owies 
bezłuskowy, słoma, tel. kom. 
502‑585‑456.

��Ziemniaki paszowe i jadalne, tel. 
kom. 728‑588‑205;.

��Sadzeniaki ziemniaka Bellarosa żółte 
i Aruba białe, tel. kom. 508‑194‑191.

��Zboże siewne, pszenica jara 
Navra; jęczmień jary Stratus, tel. kom. 
609‑842‑747.

��Cebula, nasiona bobu, tel. kom. 
664‑909‑790.

��Owies ok. 4 t luzem, tel. kom. 
600‑623‑430.

��Ziemniaki jadalne, sadzeniaki, Irga, 
Tajfun, tel. kom. 787‑417‑558.

��Mieszanka zbożowa 10 t, Urzecze, 
tel. kom. 601‑239‑800.

��Sprzedam pszenicę, gmina Stryków, 
tel. kom. 515‑396‑487.

��Słoma ze stodoły, okrągłe belki,  
tel. kom. 608‑738‑088.

��Sprzedam jęczmień, 12 ton, ładny, 
tel. kom. 508‑250‑827.

��Sprzedam pszenżyto, mieszankę 
zbożową, słomę w kostkach, tel. kom. 
509‑495‑738.

��Owies, żyto, tel. kom. 791‑503‑330.

��Pszenżyto, tel. kom. 665‑487‑500.

��Pszenżyto, żyto,  
tel. kom. 698-941-580.

��Mieszanka zbożowa, tel. kom. 
602‑689‑205.

��Burak pastewny, tel. (46) 838‑71‑39.

��Jęczmień, mieszankę zbożową 
sprzedam, tel. kom. 510‑105‑700.

��Oddam za darmo słomę luzem, 
miejscowość Pniewo koło Żychlina, tel. 
kom. 606‑880‑430.

��Mieszanka zbożowa, żyto, 
tel. (46) 837‑90‑49.

��Jęczmień, żyto, tel. kom. 
793‑701‑024.

��Sprzedam owies, tel. kom. 
605‑679‑209.

��Pszenżyto 5 ton i słoma w balotach, 
tel. kom. 691‑863‑495.

��Ziemniaki paszowe, 
tel. (46) 838‑11‑83.

��Kiszonka z kukurydzy, tel. kom. 
693‑698‑352.

��Mieszanka, owies, żyto, tel. kom. 
723‑938‑111.

��Sprzedam pszenicę do siewu Tybal, 
okolice Głowna, tel. kom. 511‑318‑490.

��Sprzedam owies, tel. kom. 
513‑473‑662.

��Sprzedam jęczmień, pszenicę, owies 
jare, Łaźniki, tel. (46) 838‑72‑99.

��Pszenica jara, słoma duże bele, tel. 
kom. 666‑937‑442.

��Sprzedam słomę 120x130, okolice 
Łyszkowic, tel. kom. 796‑184‑401.

��Sprzedam kiszonkę kukurydzy i 
słoma bele, tel. kom. 605‑670‑842.

��Sprzedam jęczmień i pszenice do 
siewu, tel. kom. 508‑153‑886.

��Sprzedam słomę z pszenicy w 
kostkach (magazynowana) i siano 
luzem, jęczmień i pszenice do siewu, 
tel. kom. 508-153-886, 691‑411‑355.

��Sprzedam jęczmień. Gmina 
Kiernozia, tel. kom. 727‑503‑254.

��Pszenżyto, tel. kom. 502‑539‑686.

��Sprzedam owies, tel. kom. 
501‑940‑229.

��Owies do siewu, żyto i ziemniaki, tel. 
kom. 509‑324‑542.

��Jęczmień, kukurydza, słoma, tel. 
kom. 506‑115‑015.

��Pszenica jara, owies do siewu, tel. 
kom. 725‑847‑441.

��Sprzedam mieszankę zbożową  
2 tony, tel. kom. 691‑695‑406.

��Sprzedam nasiona bobu Bizon, tel. 
kom. 721‑136‑035.

��Pszenica jara, żyto jare, słoma  
w belach 120x120, tel. (46) 838-03‑65, 
po 16.00.

��Słoma w belach 120x120, tel. kom. 
608‑193‑506.

��Gryka, tel. kom. 510‑143‑816.

��Słoma i sadzeniaki, tel. kom. 
693‑574‑400.

��Sprzedam słomę w balotach ze 
stodoły, tel. kom. 783‑161‑395.

��Łubin żółty; siano, tel. kom. 
505‑660‑707.

��Kiszonka z kukurydzy, tel. kom. 
693‑698‑352.

��Sprzedam nasiona wczesnej fasoli, 
tel. kom. 696‑852‑727.

��Ziemniaki Lordy, tel. kom. 
697‑714‑837.

��Sprzedam nasiona bobu Bizon, tel. 
kom. 512‑907‑059.

��Mieszanka, żyto, słoma baloty 
120/130, tel. kom. 721‑737‑343.

��Mieszanka zbożowa, Kiernozia, 
tel. (24) 277‑91‑85.

��Nasiona facelii błękitnej oraz żyto,  
tel. kom. 609‑684‑738.

��Jęczmień jary, tel. kom. 511-220-652, 
502‑768‑409.

��Słoma, tel. kom. 783‑886‑162.

��Kostki słomy, tel. kom. 888‑513‑196.

��Jęczmień, tel. (46) 838‑26‑50.

��Ziemniaki Irga, tel. kom. 519‑605‑355.

��Słoma, siano w kostkach, 
Łyszkowice, tel. kom. 785‑930‑706.

��Sprzedam większą ilość słomy w 
małych kostkach, tel. kom. 667‑313‑397.

��Łubin żółty, szerokolistny, słodki, tel. 
kom. 696‑724‑348.

��Mieszanka, tel. kom. 691‑235‑046.

��Sprzedam owies, pszenżyto, 
Reczyce, tel. kom. 505‑151‑721.

��Sprzedam łubin, żółty, szerokolistny, 
tel. kom. 608‑872‑787.

��Sprzedam kapustę białą na paszę, 
tel. kom. 692‑733‑263.

��Sprzedam mieszankę zbożową 6 
ton, przewaga jęczmienia, tel. kom. 
693‑752‑498.

��Sprzedam mieszankę zbożową, tel. 
kom. 728‑256‑065.

��Sprzedam owies i mieszankę, tel. 
kom. 888‑896‑738.

��Sprzedam owies - może być do 
siewu i na pasze; sprzedam słomę 
lub zamienię na obornik, tel. kom. 
667‑278‑282.

��Owies Sławko z ziarna 
kwalifikowanego, tel. kom. 662‑775‑424.

��Słoma, siano, sianokiszonka, Łaźniki 
93, tel. kom. 608‑525‑976.

��Ziemniak jadalny 4 t Satina, ładny, 
gruby, możliwość transportu, tel. kom. 
605‑049‑498.

��Żyto, pszenżyto, mieszanka, tel. kom. 
504‑629‑438.

��Sprzedam mieszankę, jęczmień, 
pszenicę, sadzarkę polską do 
ziemniaków, tel. (42) 710‑91‑60.

��Sprzedam siano w balotach  
z dowozem, tel. kom. 600‑323‑947.

��Słoma ze stodoły, duże bele, 
mieszanka, owies, jęczmień 50/50, 
zboże siewne, tel. (46) 838‑82‑24.

��Sprzedam siano, okolice Głowna, tel. 
kom. 609‑251‑962.

��Pszenica jara, werbena, wczesna, 
Boczki, tel. kom. 604‑948‑641.

��Owies, jęczmień, tel. kom. 
782‑650‑798.

��Mieszanka zbożowa, tel. kom. 
668‑594‑262.

��Sadzonki Truskawek Marmolada  
i Florens, tel. kom. 724‑551‑112.

��Sprzedam pszenicę jarą (może być 
do siewu), pszenicę ozimą, pszenżyto, 
mieszankę (jęczmień + owies), tel. kom. 
600‑068‑542.

hodowlane
��Skup bydła innego, do 5 zł/kg, tel. 

kom. 792‑772‑466.

��Skup bydła: byki 7,60 +VAT, krowy 
5,80 +VAT, jałówki 7,00 +VAT, tel. kom. 
792‑772‑466.

��Kurczaki zielononóżki, tel. kom. 
539‑415‑178.
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��Jałówka na wycieleniu, początek 
kwietnia, tel. kom. 668‑951‑245.

��Dwie jałówki wysokocielne, tel. kom. 
787‑523‑191.

��Zamienię jałówka cielna 3 miesiące 
na cielaki, tel. kom. 721‑504‑683.

��Jałówki na wycieleniu, tel. kom. 
604‑088‑657.

��Jałówka na wycieleniu, termin 20 
kwietnia, tel. (46) 838-17‑10, po 20.00.

��Sprzedam cielęta, tel. kom. 
504‑055‑723.

��Trzy jałówki wysokocielne, 
tel. (24) 277‑95‑47.

��Jałówka wysokocielna, 
tel. (24) 277‑95‑63.

��Prosiaki, 8 sztuk, tel. kom. 
784‑851‑798.

��Jałówka wysokocielna, tel. kom. 
506‑587‑077.

��Byczek roczny 100% Simental, linia 
niemiecka, tel. kom. 505‑602‑794.

��Jałówka na wycieleniu, termin: 
24.04.13, Bobrowniki 156, 
tel. (46) 839‑63‑37.

��Sprzedam 3 jałówki hodowlane HF, 
na wycieleniu, tel. kom. 696‑130‑651.

��Jałówkę cielną HF sprzedam. 
Wycielenie 05.04.2013 5.000 zł, 
Kołacinek, tel. kom. 601‑374‑504.

��Sprzedam cielaki, tel. kom. 
669‑004‑495.

��Sprzedam jałówkę Jersey, 
termin ocielenia 16.04.2013, 
tel. (46) 839‑21‑71.

��Jałówka na wycieleniu, 9 prosiąt, tel. 
kom. 728‑432‑281.

��Sprzedam knura mało używanego, 
tel. kom. 722‑023‑349.

��Sprzedam jałoszkę na ocieleniu, tel. 
kom. 721‑174‑680.

��Sprzedam jałówkę, wycielenie koniec 
kwietnia, tel. kom. 662‑593‑485.

��Sprzedam pawie czarnoskrzydłe 
jednoroczne, trzy samce, jedna samica, 
tel. kom. 515‑987‑490.

��Krowa, tel. kom. 723‑431‑429.

��Jałówka hodowlana wysokocielna, 
tel. kom. 510‑199‑367.

��Kurczaki zielononóżki, tel. kom. 
725‑034‑251.

��Jałówka wysokocielna, 
tel. (24) 236‑52‑58.

��Dwie krowy, dwie jałówki 
wysokocielne, basen do mleka 550 
litrów, tel. kom. 605‑278‑719.

��Sprzedam 2 knurki hodowlane po 80 
kg, tel. kom. 507‑957‑679.

��Prosiaki 40 szt., tel. kom. 
798‑906‑448.

��Sprzedam jałówkę wysokocielną, 
mięsno-mleczną, termin wycielenia 15 
kwietnia, tel. (46) 838‑17‑97.

��Sprzedam źrebaka, tel. kom. 
519‑605‑355.

��Jałówka wysokocielna, tel. (46) 838-
83-53, tel. kom. 883‑144‑505.

��Krowy mleczne, tel. (46) 837‑14‑61.

��Cielaki, byczki mięsne, tel. kom. 
602‑394‑036.

��Sprzedam jałówkę na wycieleniu, 
Przemysłów, tel. (46) 838‑15‑04.

��Sprzedam jałówkę, wycielenie 8 
maja, tel. kom. 667‑877‑178.

��Sprzedam jałówkę wysokocielną, tel. 
kom. 691‑937‑326.

��Dwie jałówki 250-300 kg, tel. kom. 
663‑763‑947.

��Jałówka na wycieleniu, termim 
08.04., tel. (46) 838‑82‑24.

��Młoda krowa wysokocielna, tel. kom. 
793‑051‑461.

��Jałówka wysokocielna, tel. kom. 
697‑298‑966.

maszyny
��Prasy rolujące, tel. kom. 

607‑168‑196.

��Prasa John Deere 580, sznurek, 
siatka , tel. kom. 606‑641‑506.

��Nowy chwytak do bel na jeden 
siłownik, dorabianie euro ramek, tel. 
kom. 608‑591‑942.

��Beczka asenizacyjna 6.000 litrów, tel. 
kom. 501‑620‑689.

��Sprzedam rozrzutnik Tandem, stan 
bdb, tel. kom. 512‑811‑101.

��Prasa kostkująca Massey Ferguson, 
tel. kom. 606‑253‑871.

��Ursus U-902, w pełni sprawny, tel. 
kom. 605‑128‑019.

��Opryskiwacz Ślęza do remontu, 
tel. (46) 874-72-71, tel. kom. 
691‑707‑937.

��Rozrzutnik 2-osiowy, 4.600 zł, tel. 
kom. 796‑021‑918.

��Ursus C-385, stan bdb 16.000 zł, tel. 
kom. 792‑772‑466.

��Agregat prądotwórczy 8 kW, 
napęd WOM od ciągnika, tel. kom. 
606‑901‑931.

��Walce młyńskie, tel. kom. 
606‑901‑931.

��Deszczownia szpulowa 250 m, tel. 
kom. 507‑046‑414.

��Pług obrotowy „Atlas”, 4-skibowy, tel. 
kom. 507‑046‑414.

��Zgrabiarka 7, stan dobry; dojarka 
DeLaval, tel. kom. 604‑969‑205.

��Rozrzutnik, tel. kom. 514‑539‑036.

��Prasa Deutz Fahr GP-230, stan 
bdb; rozsiewacz nawozu, tel. kom. 
668‑816‑945.

��Wózek widłowy Yale; gazówka 2003 
r.; udźwig 1,6 t, tel. kom. 506‑664‑741.

��Ciągnik ogrodniczy Forschnitt, z 
narzędziami i przyczepką; brony 3 
ciągnikowe; ładowacz na tył ciągnika, 
widły i szufla, tel. kom. 791‑766‑688.

��Sprzedam siewnik zbożowy, tel. kom. 
691‑958‑811.

��Prasa Z-224, 1986 rok, stan dobry, 
tel. kom. 602‑249‑820.

��Zbieracz do liści; sieczkarnia 
1-rzędowa do kukurydzy; prasa 
kostkująca Famarol; przekładnia do 
wyciągu łańcuchowego; rozsiewacz 
Kos; dwukółka ciągnikowa, tel. kom. 
608‑259‑757.

��Basen do mleka 320l, dojarka 
konwiowa, tel. kom. 608‑259‑757.

��Zetor 6245 z turem, 4x4, 1990 
rok; kombajn Fortschrit 512, tel. 
kom. 666‑981‑922.

��Prasa polska kostka, tel. kom. 
607‑418‑736.

��Ciągnik rolniczy C-330, 1985 rok; 
cyklop; maszt widlak; schładzalnik 320 
l, tel. kom. 664‑901‑471.

��John Deere 5720 2006 rok, 
mało używany, klimatyzacja, radio, 
cena do uzgodnienia, tel. kom. 
502‑453‑671.

��Zetor 5211 1991 rok, tel. kom. 
883‑760‑108.

��MTZ Pronar 82SA, tel. kom. 
501‑504‑723.

��Prasa rolująca Sipma lub Warfama, 
tel. kom. 501‑504‑723.

��Prasa rolująca Metal Fach, owijarka 
bel, tel. kom. 883‑760‑108.

��Gniotownik walcowy do ziarna, tel. 
kom. 693‑036‑673.

��Siewnik 4 m; rozrzutnik obornika 
2-osiowy, tel. kom. 509‑837‑568.

��Ładowacz Cyklop 2004 r. z kabiną, 
tel. kom. 603‑080‑109.

��Kabina do C-360, kompresor 2 
cylindrowy, tel. kom. 691‑863‑492.

��Opryskiwacz sadowniczy „Sepia” 
1.000 l, 2005 r., (użytkowany 5 ha 
porzeczki), tel. kom. 500‑385‑907.

��Sieczkarnia do kukurydzy, 4-rzędowa 
Z-350/3, 1989 r. +3 hedery, stan dobry, 
12.000 zł, tel. kom. 667‑373‑504.

��Sprzedam siewnik Poznaniak, Cyklop 
Nujn, tel. kom. 500‑336‑162.

��Ładowacz Cyklop, rozrzutnik 
obornika 1-osiowy, przetrząsarko-
zgrabiarka 5,sadzarka do 
ziemniaków, obsypnik do ziemniaków 
5, tel. (42) 719-57-18, tel. kom. 
783‑017‑131.

��Dwukółka do ciągnika, 
tel. (46) 838‑04‑79.

��Orkan 2, tel. kom. 536‑602‑532.

��Sprzedam ciągnik Zetor 7745, 1992 
rok, tel. kom. 783‑482‑700.

��Opryskiwacz, sadzarka, baloty, tel. 
kom. 532‑619‑815.

��Sprzedam siewnik przerabiany 25 
rurek, tel. kom. 607‑897‑544.

��Siewnik poznaniak, tel. kom. 
509‑853‑384.

��Kombajn ziemniaczany Anna, prasa 
Z-224, tel. kom. 607‑762‑291.

��Sprzedam rozrzutnik Tandem, stan 
bdb, tel. kom. 512‑811‑101.

��Rozrzutnik Jeantil 8 t, 
tel. (46) 837‑13‑24.

��Przyczepy 6 t, 8 t, tel. (46) 837‑13‑24.

��Pług obrotowy Unia 4, tel. kom. 
600‑879‑205.

��T-25 Włodimirec, 1997 rok, tel. kom. 
511‑123‑016.

��Opryskiwacz taczkowy, spalinowy, tel. 
kom. 663‑141‑077.

��Sprzedam śrutownik walcowy lub 
żmijkę, tel. kom. 509‑112‑148.

��Rozrzutnik 6-tonowy Warfama 
tandem, orkan 2 1989 r., tel. kom. 
661‑554‑045.

��Sprzedam kultywator z wałem 
strunowym, zgrabiarka 7-gwiazdowa, 
tel. kom. 696‑253‑998.

��Beczka do ślęzy sadowniczej - nowa, 
tel. kom. 506‑188‑515.

��Ślęza sadownicza - duży kosz, tel. 
kom. 506‑188‑515.

��Duży kosz do ślęzy, tel. kom. 
506‑188‑515.

��Siewnik Poznaniak, zbiornik na 
mleko, opryskiwacz 400 litrów, konwie 
do dojarki, śrutownik zaciągowy, 
mieszalnik, rozrzutnik, pług 3-skibowy, 
tel. kom. 606‑769‑925.

��Sadzarkę do ziemniaków, 
glebogryzarkę, wyorywacz, tel. kom. 
693‑705‑621.

��Sprzedam rozrzutnik T0-88  
z nadstawkami, kosiarkę dyskową 
Class, przetrząsacz hydrauliczny, 
składany, tel. kom. 500‑225‑198.

��Sprzedam kosiarkę dyskową Krone 
AM282, tel. kom. 602‑131‑357.

��Siewka do nawozu Amazone, 
przetrząsacz karuzelowy, zgrabiarka, 
prasa Galignani pasowa 97, tel. kom. 
607‑992‑213.

��Łuskarka do bobu, kosiarka 
listwowa „Osa”, dmuchawa do siana, 
eternit grubofalisty nowy, tel. kom. 
604‑349‑007.

��Pług Ibis, 4-skibowy, tel. kom. 
504‑501‑038.

��Siewnik poznaniak, tel. kom. 
889‑933‑041.

��Pług 3-skibowy, tel. kom. 
691‑753‑644.

��Prasa Z-224/1, pług 2 i 5 
podorywkowa, tel. (46) 838‑46‑81.

��Kojce porodowe, sortownik do 
ziemniaków, sadzarka do rozsady, piec 
do ogrzewania tunelu foliowego, tel. 
kom. 691‑961‑159.

��Wieżyczka widlaka, tel. kom. 
607‑137‑690.

��Przyczepa D-50, 6 t, tel. kom. 
661‑913‑564.

��Przyczepa samozbierająca, obsypnik, 
sadzarka, tel. kom. 692‑372‑747.

��Siewnik do siania warzyw, żmijka, 
nawy pług IV, kultywator, tel. kom. 
694‑026‑457.

��Rozrzutnik obornika 1-osiowy, 
kombajn ziemniaczany Bolko, ścinacz 
zielonek, orkan 2A, sortownik do 
ziemniaków, tel. kom. 691‑753‑444.

��MTZ-80, maszt, pług 2 i 3-skibowy, 
Kos, tel. kom. 693‑422‑829.

��Sprzedam stertnik 9 m, technicznie 
sprawny, tel. kom. 609‑502‑051.

��Sadzarka do ziemniaków, stan bdb, 
tel. kom. 600‑876‑355.

��Ciągnik C-330, 1991 rok, 3400 
mht; dwie dmuchawy do siana, tel. 
kom. 608‑431‑725.

��Przetrząsacz; zgrabiarka; dmuchawa 
pionowa do siana; obredlacz; ładowacz 
na tył do ciągnika, stan bdb, tel. kom. 
880‑565‑192.

��Prasa Krone KR130S, Rotor, siatka 
1997 rok, tel. kom. 606‑122‑540.

��Prasa rolująca Claas Rolland 62; 
kombajn Claas Europa, stan maszyn 
dobry, tel. kom. 600‑415‑353.

��Moto-pompa do deszczowni; myjka 
do warzyw korzeniowych; taśmociąg do 
zbioru kapusty, tel. kom. 608‑400‑447.

��Śrutownik walcowy, tel. kom. 
600‑321‑842.

��Beczki asenizacyjne ocynk, 
3000, 4000, 5000, 7.0000, 8000 
l; International-644, 1985 r.; pług 
zagonowy 4-skibowy Killingstad, 
Overum, tel. kom. 600-428-743 
725‑695‑160.

��Siewniki Hassia, Stegstet, wybierak 
do kiszonki; zgrabiarka Claas, tel. kom. 
600-428-743 725‑695‑160.

��Sprzedam pompę do nawadniania, 
tel. kom. 661‑693‑742.

��Sprzedam wał korbowy do C-330, 
obudowę sprzęgła, pompę wtryskową, 
korpus zwolnicy do C-360, tel. kom. 
698‑038‑765.

��Rozrzutnik, drapak, brony, redła, 
pająk, pług, tel. (42) 710‑87‑03.

��Sprzedam Ursus C-4011, C-360, cena 
do uzgodnienia, tel. kom. 606‑405‑474.

��Cyklop polski, tel. kom. 697‑366‑263.

��Zetor-7340 Turbo, 4x4, 1998 r., 
bogate wyposażenie, stan super, tel. 
kom. 605‑591‑610.

��Brykieciarka hydrauliczna, tel. kom. 
606‑725‑693.

��Prasa Z-224, 1992 r., tel. kom. 
602‑852‑353.

��Sprzedam rębak do gałęzi na wam 
ciągnika, tel. kom. 661‑914‑343.

��Wykonuję maszyny do łupania 
drewna i pieńków, tel. kom. 
667‑115‑455.

��Przyczepa samozbierająca 
Jugosłowianka PRP-3, stan bdb, tel. 
kom. 606‑753‑417.

��Rozrzutnik 2-osiowy, 4-tonowy, stan 
bdb, tel. (46) 838‑95‑20.

��Siewnik zbożowy poznaniak, tel. 
kom. 663‑436‑259.

��Kombajn Bizon Record Z-058, stan 
bdb, 1985 r., cyklop czeski, tel. kom. 
512‑842‑650.

��Kosiarka rotacyjna, adapter pionowy 
do rozrzutnika, tel. kom. 510‑420‑824.

��Kultywator, talerzówka, 
kolumna kierownicza do C-360, 
tel. (46) 839‑13‑53.

��Rozrzutnik 1-osiowy 4,5 t, tel. kom. 
660‑790‑868.

��Orkan-2, stan bdb, tel. kom. 
785‑594‑090.

��Młynek do czyszczenia zboża, tel. 
kom. 505‑812‑296.

��Orkan-2, stan bdb, tel. kom. 
501‑278‑988.

��Zetor 7211, Ursus C-360, stan dobry, 
tel. kom. 535‑307‑649.
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��Ciągnik C-330, 1986 rok, przyczepa 
D-732, tel. kom. 602‑528‑051.

��Wycinak do kiszonek Fella 160, tel. 
kom. 662‑294‑778.

��Kombajn zbożowy Vistula, sprawny, 
tel. kom. 668‑472‑081.

��Tur do Fenda Stoll, wycinak do 
kiszonek Fella, tel. kom. 600‑822‑089.

��Pług 4-skibowy obrotowy Kverneland, 
zgrabiarka karuzelowa, tel. kom. 
600‑822‑089.

��Ciągnik Fendt -312, 1993 r., tel. kom. 
600‑822‑089.

��Suszarnia do kukurydzy 8 t, tel. kom. 
600‑822‑089.

��Dwukółka ciągnikowa, 800 zł, tel. 
kom. 502‑338‑780.

��C-360, 1975 r., 12.500 zł, tel. kom. 
502‑338‑780.

��Ciągnik C-360 z turem, 1985 rok, tel. 
kom. 793‑553‑004.

��Prasa zwijająca Warfama,  
kombajn ziemniaczany, tel. kom. 
508‑364‑849.

��Silnik z przekładnią do wyciągu, tel. 
kom. 728‑531‑670.

��Przyczepa samozbierająca, 
dmuchawa do siana, zgrabiarka 5, 
przetrząsałka karuzelowa, tel. kom. 
790‑390‑527.

��Sadzarka do ziemniaków, tel. kom. 
608‑793‑399.

��Sprzedaż części do Bizona, tel. kom. 
602‑522‑478.

��Glebogryzarka, brony 5, wózek 
widłowy, rozsiewacz nawozu Lej, tel. 
kom. 693‑177‑813.

��Ursus C-360, stan dobry, 
tel. (46) 838-23-61, tel. kom. 
721‑418‑969.

��Sprzedam mieszankę i owies, tel. 
kom. 608‑726‑253.

��Sprzedam wyciąg linowy, tel. kom. 
601‑540‑087.

��Sprzedam wyciąg linowy, nowy, tel. 
kom. 694‑686‑808.

��Ciągnik C-330, 1981 r., rozrzutnik 
obornika 2-osiowy, 4-tonowy, 2004 r., 
pług zagonowy, 4-skibowy, 2000 r., tel. 
kom. 721‑431‑693.

��Rozrzutnik obornika Fortschritt oraz 
wszystkie części nowe i używane, tel. 
kom. 693‑830‑160.

��Siewnik zbożowy zawieszany, 17 
rurek, tel. kom. 721‑137‑548.

��Orkan 2A, pług 5 Unia, agregat Unia 
kombi, 3 m; opryskiwacz 300 l, 10 m 
termit, tel. kom. 889‑971‑723.

��Przetrząsarko-zgrabiarka „siódemka”, 
stan dobry, 1.300 zł, tel. kom. 
693‑975‑421.

��Kultywator z wałem strunowym do 
C-330; silos paszowy 15 t, tel. kom. 
609‑842‑747.

��Glebogryzarka, deszczownia Sigma, 
tel. kom. 728‑203‑280.

��Opryskiwacz 400 l, 12 m +atest, tel. 
kom. 602‑325‑159.

��Rozrzutnik 2-osiowy; siewnik 
Amazone D-7, 2.5 m, tel. kom. 
602‑394‑036.

��Prasa Warfama 2000 rok, rolująca, 
tel. kom. 664‑981‑618.

��Agregat wirujący z hydropakiem 
3-metrowy, tel. kom. 664‑981‑618.

��Siewnik poznaniak, tel. kom. 
664‑981‑618.

��Rozsiewacz nawozów BRZEG, 1.500 
kg, stan bdb, tel. kom. 667‑899‑123.

��Prasa kostkująca, stan bdb; 
rozrzutnik obornika 1-, 2-osiowy; C-330 
z turem, tel. kom. 502‑355‑889.

��Koła 10/15 oraz opony 6.00/16, 
akumulatory, tel. kom. 504‑178‑884.

��Ładny lekki maszt do ciągnika; 
ładowacz do balotów na tył, tel. kom. 
665‑374‑423.

��Pług obrotowy 3-skibowy, pług „2”, 
tel. kom. 663‑226‑547.

��Sprzedam ciągnik Sam z silnikiem 
Esa, tel. kom. 604‑236‑417.

��Sprzedam opryskiwacz 12/400, 
śrutownik K-50, stanowiska do krów, 
silnik 7,5 kW, tel. (46) 838‑12‑23.

��Kombajn Anna, Bizon Z-056, 
sadzarka czeska, wszystko 
garażowane, tel. kom. 697‑360‑850.

��Tanio kombajn buraczany 
Posejdon, taśma zbierająca, tel. kom. 
600‑523‑438.

��Prasa Z-224, 1996 rok, stan bdb, tel. 
kom. 603‑696‑520.

��Sprzedam glebogryzarkę 
międzyrzędową, tel. kom. 667‑133‑737.

��Prasa kostka; kombajn Anna,  
tel. kom. 530‑313‑227.

��Ciągnik rolniczy MF-255,  
1986 rok, po odbudowie, tel. kom. 
665‑525‑555.

��Sprzedam prasę Z-224 w dobrym 
stanie, tel. kom. 884‑203‑464.

��Rozrzutnik obornika 1-osiowy;  
wóz konny, tel. kom. 889‑722‑699.

��Agregat prądotwórczy - generator,  
10 kW mocy, trzycylindrowy  
diesel- silnik Cubota japoński,  
10.000 zł, bardzo oszczędny,  
2006 rok, mało motogodzin,  
tel. kom. 516‑604‑415.

��Orkan 2 do zielonek, stan bdb, tel. 
kom. 693‑025‑944.

��Maszyna do łuskania bobu,  
oraz gałęziarka, tel. kom. 608‑570‑034.

��Podsiewacz nawozu do warzyw,  
tel. kom. 601‑272‑521.

��Wycinak do kiszonek, tel. kom. 
601‑272‑521.

��Pług Kverneland obrotowy  
i zagonowy, zabezpieczenia, tel. kom. 
726‑329‑856.

��Siewnik zbożowy Amazone, tel. kom. 
601‑272‑521.

��Beczka asenizacyjna,  
ocynkowana, holenderska, tel. kom. 
726‑329‑856.

��Sprzedam krokodyla do tura  
i obciążniki, tel. kom. 664‑928‑289.

��Kultywator do C-330, 1,8 m, 
dziesiątka, 350 zł, tel. kom. 
505‑406‑307.

��Sprzedam pług 5-skibowy, 
zagonowy, Grudziądz; sadzarkę 
czeską; kołki, linki do pastucha, Łaźniki, 
tel. (46) 838‑72‑99.

��Ładowacz tur do ciągnika Fendt  
z serii 311 lub 512 i podobne, tel. kom. 
608‑420‑169.

��Ładowacz tur Quick do Ursusa-4514, 
-5314, tel. kom. 692‑601‑689.

��Ładowacze czołowe do: Ursusa, 
Fendta, MF, Case, Deutz Fahr,  
produkcji zachodniej, tel. kom. 
692‑601‑689.

��Fendt-515, 1999 r., przedni tuz, tel. 
kom. 692‑601‑689.

��Praso-owijarka Claas-250 Uniwrap, 
tel. kom. 692‑601‑689.

��Fendt-511, 1998 r. oraz Fendt-512, 
1997 r., sprowadzone z Niemiec, tel. 
kom. 608‑420‑169.

��Ładowarka teleskopowa JCB-531-70, 
2006 r., tel. kom. 608‑420‑169.

��Claas Ares-550, 2002 r., 
sprowadzony z Niemiec, tel. kom. 
692‑601‑689.

��Fendt-311, 115 KM, 1992 r., tel. kom. 
608‑420‑169.

��Deutz Fahr Agrotron-100, 2000 r., 
sprowadzony z Niemiec, tel. kom. 
692‑601‑689.

��Sprzedam John Deere 6506, 1997 
rok, 110 KM, zgrabiarka Niemajer, 
kosiarka dyskowa Deutz Fahr szer. 
2,25, tel. kom. 502‑676‑206.

��Sprzedam jałówkę na wycieleniu, tel. 
kom. 512‑447‑254.

��Sadzarka karuzelowa 2 rzęd., 
stan b. dobry, cena 6500, luskarka 
bobu z podajnikiem taśmowym na 6 
straków i sortow., cena 3500, tel. kom. 
537‑467‑337.

��Sprzedam ładowacz cyklop, Orkan, 
ciągnik C-330, rozrzutnik 2-osiowy, 
siewnik do nawozu, śrutownik walcowy, 
tel. kom. 515‑731‑974.

��Sprzedam Bąka i wialnię, 
tel. (46) 838‑40‑77.

��Kabina do C-330, tel. kom. 
607‑992‑191.

��Przyczepa do przewozu koni i bydła, 
tel. kom. 607‑992‑191.

��Ciągnik Lamborghini 115 KM; prasa 
New Holland, 2007 rok; pług 4-skibowy 
obrotowy Unia, tel. kom. 506‑115‑015.

��Ursus C-385 z turem, stan bdb, 
22.000 zł, do uzgodnienia, tel. kom. 
608‑452‑258.

��Cyklop, zbierająca T-124, tel. kom. 
603‑243‑414.

��Prasa Sipma Z-224/1, rolująca 
Metal Fach Z-562, beczkowóz 4.000 l 
Meprozet, ładowacz tur do Ursus-2812, 
-3512, MF-235, -255, tel. kom. 
604‑213‑682.

��Przyczepa do słomy 13,6 mb., 
siewnik do kukurydzy 8-rzędowy, tel. 
kom. 694‑860‑866.

��Ursus C-362, 1985 rok, stan bdb, tel. 
kom. 500‑204‑628.

��Sprzedam siewnik do nawozu firmy 
Raoch, 450 litrów 2-talerzowy, tel. kom. 
509‑011‑888.

��Zetor 7211, 1991 rok, tel. kom. 
501‑850‑017.

��Zetor 3320, 2004 rok, tel. kom. 
501‑850‑017.

��Chwytak do bel na tył ciągnika Matal 
Fach, tel. kom. 728‑924‑555.

��Pług 3-skibowy, tel. kom. 
697‑753‑644.

��Agregat uprawowy Bomet, 2,7 m, 
stan bdb, tel. kom. 781‑192‑860.

��Dwukółka do przewozu zwierząt, 
siewnik do nawozu Lejek, tel. kom. 
693‑737‑059.

��Pilnie siewnik konny 15”, 
przystosowany do ciągnika, 600 zł, 
stan dobry, tel. kom. 604‑212‑720.

��Sprzedam wspomaganie kierownicy 
do ciągników Ursus, C-330, C-360, 
T-25, tel. kom. 692‑335‑998.

��Sadzarka Akpil, dwukółka, siewka 
do nawozu, śrutownik, platforma na 
podnośnik, tel. kom. 605‑896‑199.

��Sprzedam ciągnik Ursus C-355, stan 
bdb, tel. kom. 515‑987‑490.

��MTZ-80, 82, części używane,  
tel. kom. 880‑353‑819.

��Kombajn Bizon -części używane,  
tel. kom. 880‑353‑819.

��C-380 części używane: skrzynia 
biegów, silnik, obciążniki, zaczepy, 
zwolnice, tylny most inne, tel. kom. 
502‑939‑200.

��Części używane do C-328, C-330, 
C-360, C-4011, C-355, T-25 Władimirec 
- skrzynie, silniki, tylne mosty, 
podnośniki, felgi, zwolnice, tel. kom. 
880‑353‑819.

��Zetor-8011, 1971 r., z kabiną, 
zarejestrowany, tel. kom. 880‑353‑819.

��Przyczepa wywrotka 4,5 tony, tel. 
kom. 693‑177‑813.

��Rozrzutnik 2-osiowy, tel. kom. 
605‑531‑311.

��Prasa Z-224, 1986 rok, tel. kom. 
693‑552‑207.

��Rozrzutnik Forschnitt 10 t, nadstawki, 
stan bdb, tel. kom. 726‑739‑443.

��Rozsiewacz do nawozu Amazone 
ZA-X, 2-talerzowy, tel. kom. 600-428-743 
725‑695‑160.

��Maska, błotnik, kabina starego typu 
do C-360, tel. kom. 663‑675‑149.

��Siewnik do cebuli i warzyw, 
tel. (24) 277-93-89, tel. kom. 
504‑517‑015.

��Ciągnik C-330M, 1988 rok; 
sadzarka polska; kultywator z wałkiem; 
opryskiwacz 10 m; pług 2 grudziądzki, 
widlak do ciągnika, tel. kom. 
600‑912‑390.

��Kombajn Bizon, 1989/1990 rok, 
tel. (24) 277-83‑81 wieczorem.

��Siewnik poznaniak, tel. kom. 
509‑065‑711.

��Kosiarka rotacyjna polska, 
opryskiwacz zawieszany, sortownik do 
ziemniaków, tel. kom. 783‑886‑162.

��Ciągnik C-360 z kabiną, przyczepa 
wywrotka HL6, tel. kom. 600‑335‑473.

��Przyczepa wywrotka 4,5 tony, tel. 
kom. 539‑001‑876.

��Rozrzutnik Fortschritt 10 ton, stan 
dobry, tel. kom. 539‑001‑876.

��C-360, 1986 rok z kabiną, tel. kom. 
539‑001‑876.

��Części do ładowarki TiH, tel. kom. 
600‑335‑473.

��Maszt widlaka, niski, tel. kom. 
600‑335‑473.

��Ciągnik 385, Zetor, MTZ, tel. kom. 
607‑809‑288.

��Podajnik kubełkowy kompletny do 
zboża, tel. kom. 606‑967‑890.

��Zetor-7711, 1990 rok, krajowy, tel. 
kom. 606‑967‑890.

��Sprzedam kosiarkę rotacyjną, polską, 
tel. kom. 668‑424‑376.

��Sprzedam ciągnik, 
tel. (42) 710‑87‑03.

��Pług zagonowy 4x35 skibowy Akpil, 
2004 rok z zabezpieczeniami, wysoki 
stojan, tel. kom. 608‑056‑920.

��Przyczepa samozbierająca Krone, 
tel. (46) 831‑11‑54.

��Wyciąg linowy, tel. kom. 727‑341‑502.

��Opryskiwacz, 400 l, 10 m, 1.200 zł, 
tel. kom. 609‑810‑838.

��Sprzedam rozrzutnik 1-osiowy, 
rozrzutnik 2-osiowy, kosiarkę rotacyjną, 
tel. kom. 511‑786‑307.

��Przetrząsacz karuzelowy Deutz Fahr; 
ciągnięty, zapinany do belki , tel. kom. 
692‑606‑026.

��Ciągnik Ursus C-360, 1984 r., po 
odbudowie, tel. kom. 603‑591‑544.

��Rozrzutnik 1-osiowy, tel. kom. 
603‑592‑345.

��Siewnik poznaniak, tel. kom. 
531‑450‑890.

��Sprzedam prasę Z-224, 1986 rok, tel. 
kom. 694‑157‑527.

��Agregat uprawowy 900 zł, pług 2, 
kultywator, tel. (46) 838‑25‑79.

��Sprzedam pług 3, grudziądzki, tel. 
kom. 695‑305‑028.

��Rozrzutnik obornika, 1-osiowy, 
tel. (46) 837‑14‑61.

��Owijarka samozaładowcza 
ELHO, 2009 r, tandem, faktura VAT; 
beczkowóz Pomot 8000 litrów, 
tandem, 2005 r, faktura VAT, tel. kom. 
608‑128‑670.

��Ładowacze czołowe tur do ciągnika: 
Ursus 2812, 3512, C-330, C-360, T-25, 
hydrauliczne lub na linkę, tel. kom. 
608‑128‑670.

��Przyczepa Warfama 6t  
z nadstawkami, 2008 r.; ładowacz tur 
do Ursusa 3512/MF255/2812, tel. kom. 
608‑128‑670.

��Przyczepa do bel, samozbierająca, 
mała, tel. kom. 665‑489‑282.

��Agregat uprawowy Bomet, 3,6 
m szerokości, używany, tel. kom. 
695‑761‑387.

��Ursus C-360, 1985 r., tel. kom. 
721‑086‑263.

��Agregat siewny na hydropaku nowy, 
tel. kom. 888‑176‑412.

��Pług „2”; stertnik; silnik 11 kW, tel. 
kom. 504‑629‑438.

��Sprzedam Potinger Max 2, tel. kom. 
663‑763‑947.

��Prasa do słomy kostka Famarol 
2002, tel. kom. 695‑556‑511.

��Przyczepa 3-tłokowa, 17-tonowa, wał 
camblowy, Mesco do siana, siewnik 
poznaniak z hydropakiem, tel. kom. 
665‑941‑224.

��Sprzedam rozrzutnik 1-osiowy, 
siewka do nawozu, inne narzędzia 
rolnicze, Stryków, tel. kom. 
530‑068‑232.

��Maszt widlaka + łapy 120 cm, tel. 
kom. 503‑652‑330.

��Ładowacz Troll, tel. kom. 
503‑652‑330.

��Kombajn zbożowy John Deer 975, 
stan bdb, tel. kom. 783‑112‑512.

��Zgrabiarki karuzelowe: Kuhn, Deutz 
Fahr, tel. kom. 668‑594‑262.

��Trząsałko- zgrabiarka, Mesko, tel. 
kom. 668‑594‑262.

��Siewniki zbożowe Nordsten, Isaria, 
tel. kom. 668‑594‑262.

��Brona aktywna, tel. kom. 
668‑594‑262.

inne
��Nadstawki na palety-stelaże, tel. kom. 

507‑046‑414.

��Zbiornik 15 m3, tel. kom. 
507‑046‑414.

��Węże kroplujące, tel. kom. 
507‑046‑414.

��PHU Agro Dmosin oferuje  
w przystępnych cenach nawozy, 
opał, tel. kom. 691‑149‑896.

��Zbiornik na mleko Frigomilk, 550 
litrów, sadzarka polska, I właściciel, 
tel. (24) 277‑96‑42.

��Młóto browarniane, wytłoki z jabłek, 
tel. kom. 600‑323‑947.

��Wapno nawozowe, nawozy, żużel, tel. 
kom. 600‑323‑947.

��Nawozy azotowe wieloskładnikowe, 
tel. kom. 607‑992‑213.

��Basen na mleko 550 l, tel. kom. 
781‑173‑462.

��Sprzedam pastuch elektryczny do 
krów, tel. kom. 888‑822‑173.

��Oddam obornik koński, Piaski koło 
Nieborowa, tel. kom. 602‑471‑279.

��Sprzedam dojarkę przystosowaną 
do doju krów gdy brak światła, 
tel. (46) 839‑21‑92.

��Zbiornik na mleko 800 l De Laval 
2001 rok, tel. kom. 725‑440‑981.

��Sprzedam używany opryskiwacz 
sadowniczy 400 litrów z przystawką 
wentylatorową, tel. kom. 606‑615‑497.

��Obornik, tel. (46) 839‑13‑53.

��Sprzedam basen na mleko 330 
litrów, tel. kom. 600‑608‑287.

��Opony używane 16/70/20, tel. kom. 
693‑830‑160.

��Wózek paleciak, 2 sztuki, tel. kom. 
693‑830‑160.

��Basen 550 Alfa Laval, tel. kom. 
604‑245‑140.

��Basen 550 litrów, tel. kom. 
693‑698‑352.

��Obornik, tel. kom. 883‑237‑644.

��Sprzedam kompletne tylne koła do 
C-330, tel. kom. 600‑394‑592.

��Sprzedam gnojówkę, tel. kom.  
663-077-030, 693‑320‑919.

��Zbiornik na mleko 550 l, tel. kom. 
515‑291‑421.

��Sprzedam wagę inwentarzową, 
tel. kom. 726‑121‑861.

��Sprzedam obornik bydlęcy,  
tel. kom. 697‑634‑232.

��Lejek do nawozu, tel. kom. 
883‑144‑505.

��Chłodnia na mleko 750 litrów, 
tel. (46) 831‑11‑54.

��Sprzedam obornik bydlęcy, tel. kom. 
506‑150‑469.

��Sprzedam opony tylne do ciągnika 
14/9/28, 20-30 % bieżnika, tel. kom. 
606‑490‑951.

��Sprężarka kolumna kierownicza 
C-330, tel. kom. 668‑594‑262.

rolnicze - usługi
��Transport maszyn rolniczych i 

budowlanych, tel. kom. 665‑734‑042.

��Wykonuję kosiarki sadownicze, 
tel. (46) 832-14-57, tel. kom. 
513‑666‑808.

��Mechaniczne podcinanie porzeczek, 
okolice Głowna, tel. kom. 505‑630‑402.

��Naprawa ciągników, maszyn 
rolniczych i sprzętu budowlanego, 
tel. kom. 510‑809‑025.

��Podsiew łąk nowym siewnikiem 
firmy Verdo, tel. kom. 660‑330‑597.

��Transport ciągników, przyczep, 
maszyn i urządzeń rolniczych, 
budowlanych, tel. kom. 609‑135‑502.

��Rozliczenia VAT rolników, tel. kom. 
508‑191‑628.

��Ciągnik C-360; kombajn Bizon Z-56; 
przyczepa 4,5 i 6 t; koparko-odmularka 
„Pelikan”; prasa Sipma.

��Wycinka drzew, www.szychowscy.
com.pl, tel. kom. 604‑891‑092.

��Siew, zbiór i skup kukurydzy na 
ziarno, tel. kom. 664‑187‑631.

��Pisanie wniosków o 
dofinansowanie z programu 
Modernizacja Gospodarstw 
Rolnych, ostatni nabór na lata 
2007/2013, tel. kom. 507‑474‑735.

��ARiMR: modernizacja 
gospodarstw rolnych. Wypełnianie 
wniosków u rolnika. Ostatni nabór! 
Bezpłatne doradztwo, tel. kom. 
513‑440‑318.

zwierzęta

sprzedaż
��Gołębie Staropolskie i Rzeszowskie, 

tel. kom. 882‑404‑160.

��Yorki szczenięta, tel. kom. 
501‑632‑719.

��Sprzedam owczarki niemieckie, 
rodowodowe, tel. kom. 509‑481‑761.

��Kucyk miniaturka, półtora roku, 80 
cm w kłębie, tel. kom. 667‑904‑069.

��Rottweilery, tel. kom. 725‑790‑042.

��Yorki, chihuahua, maltańczyki, 
mopsy, tel. kom. 662‑093‑975.

��Sprzedam gołębie kariery białe, 
20 sztuk, cena 30 zł/sztuka, 
tel. (46) 838‑98‑62.

��Pawie niebieskie, tel. kom. 
723‑500‑144.

��Oddam młodą suczkę, tel. kom. 
535‑275‑229.

��Oddam szczeniaka, tel. kom. 
692‑006‑570.

��Sprzedam psa owczarek niemiecki, 
długowłosy, eksterier duży 4,5-letni 
ostry, tel. kom. 887‑140‑035.

��Kucyk, tel. kom. 603‑591‑544.

��Owczarek niemiecki, tel. kom. 
502‑539‑686.

��Kozy, kuce, tel. kom. 607‑992‑191.

��Oddam szczeniaka (ładna suczka), 4 
miesiące, tel. kom. 505‑699‑616.

inne
��Pensjonat dla Konia, Michałówek k/

Nieborowa., tel. kom. 665‑048‑604.

REKLAMA
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Informacje

informacje
�� Informacja PKP  (ogólnokrajowa) 

22/19436
�� Informacja PKS (całodobowa)  

46/837-38-13
�� Informacja o krajowych numerach 

tp 118-913
�� Informacja o międzynarodowych  

numerach tp 118-912
��Rozmowy międzynarodowe tp – 

zamawianie 9051
��Naprawa telefonów – błękitna linia 

tp 9393
��Biuro zleceń tp 9497
��Wojewódzkie Centrum Zarządzania 

Kryzysowego Łódzkiego Urzędu 
Wojewódzkiego w Łodzi 9287

pogotowia
��Policyjny telefon zaufania 837-80-00
��Telefon informacyjno-problemowy:

Poradnia Leczenia Uzależnień 837-37-07
Poradnia Zdrowia Psychicznego 46-
837-33-07

��Pogotowie energetyki cieplnej  
46-837-59-16

��Pogotowie wodno-kanalizacyjne  
46-837-35-32

��Pogotowie energet. 46-837-36-05

��Zakład pogrzebowy: 46-837-53-85, 
46-837-07-10, 46-837-20-22, 46-837-26-74.

��Gaz butlowy:   
516-053-554, 697-649-492, 46-837-84-40, 
46-837-16-16, 46-837-66-08, 46-837-41-02, 
46-837-30-30, 46-837-20-37, 46-838-36-36, 
509-887-080; 46-837-47-77, 46-837-44-44, 

��Warsztat konserwatorski  ŁSM 46-837-
65-58

�� �Lecznice dla zwierząt:  
ul. Starościńska 5, tel. 46-837-52-48 ul. 
Chełmońskiego 31, tel. 46-837-35-24 
ul. Krakowska 28, tel. 46-830-22-86 
Łyszkowice, tel. 46-838-87-19 Bielawy, 
tel. 46-839-20-95

telefony
��  Taxi osobowe: 

837-34-01; 46-191-91; 46-837-35-28 
(bagażowe); 46-830-05-00; 603-06-
18-18; 794-013-013; 606-486-555; 
600-508-308 

��PUP: 46-837-04-20; 46-837-03-73
��Starostwo Powiatowe w Łowiczu: 

sekretariat 46 837-59-02

��Urząd Miejski: Sekret. 46-830-91-51 

��Awarie oświetlenia ulicznego: 
konserwator 603-802-477, 601-819-912, 
601-270-775, 46 830-91-45 

��Urząd Skarbowy:   
centrala 46 837-43-58, 46-837-32-38, 
sekretariat 46-837-80-28 

��ZUS 46-830-17-12

��Łowickie Stowarzyszenie Abstynenc-
kie „Pasiaczek” Łowicz, ul. św. Floriana 

7, tel. 46-837-66-92,  czynny codziennie 
(oprócz sobót) w godz. 16.00 – 20.00.

��Gminna Grupa Abstynencka  
w Bielawach – spotkania w czw. w godz. 
10.00-11.00. Po informacje dzwonić  
w czwartek do UG w Bielawach w godz. 
8.00-10.00.

��Grupa AA „Łowiczanka” spotkania 
przy Klubie Pasiaczek na muszli Błonie  
w każdy czwartek o godz. 19.00. 

��Punkt pomocy dla ofiar przemocy  
w rodzinie (siedziba, Stowarzyszenie 
„Nadzieja” ul. Podrzeczna 3a, tel.  
46-830-03-63, czynny: 16.00-19.00.

��Punkt konsultacyjny przy Grupie 
Wsparcia „Przeminęło  
z wiatrem” (problem przemocy)  
w Domaniewicach, czynny: pt. 16-18 
tel. 46-838-33-11.

��Samopomocowa Grupa Absty-
nencka „Nie ma mocnych” w Zdunach 
(siedziba GOK)  – czw. godz. 18.00.

��Ogólnopolska poradnia telefonicz-
na dla osób dorosłych w kryzysie emo-
cjonalnym, czynna od pon.-pt. godz. 
14.00-22.00 pod bezpłatnym numerem 
telefonu 116 123; www.116123.edu.pl

dyżury przychodni
��Nocna i Świąteczna Pomoc 

Lekarska ul. Ułańska  28, tel. 46-837-
56-11, 46-837-56-12, 46-837-56-13 lub 
509-056-091– czynna: w dni robocze 
18.00-8.00, soboty, niedziele i święta od 
8.00 (przez 24 h). 

��Poradnia Leczenia Uzależnień,  
ul. Kaliska 6, tel. 837-37-07

apteki
��Łowicz – apteka całodobowa: 

ul. Stanisławskiego, tel. 46-830-22-02
��Bielawy, ul. Garbarska 10, tel. 839-22-76
��Chąśno 64, tel. 838-18-25
��Domaniewice, ul. Główna 9, 838-33-85; 

ul. Górna 1A, 911-55-44
��Kiernozia, ul.  Rynek Kopernika 12, tel. 

24-277-91-58; ul. Kościuszki 6, tel. 24-277-
97-64; ul. Łowicka 12A, 24/382-11-66

��Kocierzew Południ​owy 101,  839-42-42
��Łyszkowice, ul. Kościelna 3, tel. 838-87-

86; ul. Szkolna 3a, tel. 830-39-01
��Nieborów 209, tel. 838-56-25
��Bełchów, ul. Przemysłowa 2,  

839-68-89
��Sobota, ul. Plac Zawiszy Czarnego 20,  

tel. 838-22-81
��Zduny 1a, tel. 838-74-68
��Zduny 34, tel. 838-75-35

msze święte  
w niedziele i święta

��Kościół św. Ducha:  
7.00, 8.30, 10.00, 12.00, 18.00;

��Kościół Chrystusa Dobrego Pasterza: 
7.00, 8.00, 10.00, 11.15, 12.30, 17.00;

��Bazylika Katedralna: 7.00, 9.00, 10.30, 
12.00, 18.00;

��Kościół św. Leonarda: 11.30;
��Kościół o.o. Pijarów: 8.00, 9.30, 

11.00, 12.30, 16.00;
��Kościół Sióstr Bernardynek:  

8.00, 10.00;
��Kościół pw. Matki Bożej Nieustającej  

Pomocy: 8.00, 10.00, 12.30, 17.00;
��Kaplica seminaryjna: 10.00.

pływalnia miejska
Pływalnia miejska dostępna jest dla ogółu 
chętnych w godz.: 

��Poniedziałek – nieczynna
��Wtorek –8.00-22.00
��Środa –8.00-22.00
��Czwartek –8.00-22.00
��Piątek – 8.00-22.00
��Sobota – nieczynna
��Niedziela – nieczynna

Grota solna i sauna czynne od poniedział-
ku do piątku w godz. 16.00-22.00,  
sobota, niedziela 12.00-20.00.

kino Fenix  
ul. Podrzeczna 20, tel. 046/837-40-01

��Czwartek, 28 marca:  
godz. 14.30, 16.30 – Jack pogromca 
olbrzymów – pradawny spór ożywa, 
kiedy młody rolnik przypadkowo otwiera 
bramę między światem ludzi, a światem ol-
brzymów. Wypuszczone na ziemię po raz 
pierwszy od stuleci, usiłują one odzyskać 
panowanie nad utraconym niegdyś lądem.

godz. 19.00 – Lincoln – ostatnie 4 miesią-
ce życia i prezydentury Abrahama Lincolna 
to świadectwo jego zaangażowania i pełnej 
oddania walki z podziałami w narodzie. To 
ostatnia bitwa, jaką stoczył, mimo ogromnej 
presji publicznej, trudnych okoliczności i 
problemów osobistych.

��Piątek, 29 marca:  
godz. 17.00 – Zambezia – w samym 
sercu Afryki leży imponująca ptasia 
metropolia – Zambezia. Młody sokół, sku-
szony obietnicą sławy, opuszcza rodzinną 
dżunglę, by – wbrew woli strachliwego 
ojca – odwiedzić stolicę pierzastych i przy-
stąpić do prestiżowej eskadry myśliwców, 
szkolonych do patrolowania nieba nad 
Zambezią.

godz. 19.00 – Miłość – to filmowa histo-
ria skomplikowanej relacji małżeńskiej 
trzydziestolatków, którym pozornie nie 
brakuje niczego do szczęścia. Maria i 
Tomek mają satysfakcjonującą pracę, 
urządzają mieszkanie, spodziewają się 
dziecka. Wydaje się, że nic nie jest w 
stanie zburzyć ich związku, ale Maria 
zataja pewne wydarzenie, które zmienia 
nie tylko ją, ale także ich związek. Miłość 
tych dwojga zostaje poddana długotrwa-
łej próbie...

��Sobota, 30 marca:  
godz. 17.00 – Zambezia  
godz. 19.00 – Miłość

��Niedziela, 31 marca:  
kino nieczynne

��Poniedziałek, 1 kwietnia:  
godz. 17.00 – Zambezia  
godz. 19.00 – Miłość

��Wtorek, 2 kwietnia:  
godz. 17.00 – Zambezia  
godz. 19.00 – Miłość

��Środa, 3 kwietnia:  
godz. 17.00 – Zambezia  
godz. 19.00 – Miłość

wystawy stałe
��Sztuka Baroku – na ekspozycję składa-

ją się przykłady rzemiosła artystycznego: 
meble, tkaniny, szkło, porcelana, a także 
malarstwo i rzeźba. Muzeum w Łowiczu, 
czynna w godz. 10-16, bilet normalny 7 zł, 
ulgowy 4 zł.

��Etnografia Księstwa Łowickiego – wy-
stawa przedstawia stroje ludowe, wycinanki, 
rzeźby, ceramikę, tkaniny oraz eksponaty  
z dziedziny papiero-plastyki. Muzeum 
w Łowiczu, czynna w godz. 10-16, bilet 
normalny 7 zł, ulgowy 4 zł.

��Współcześni plastycy łowiccy  
– wystawa obrazów artystów związanych  
z Łowiczem oraz portretów łowickich ma-
larzy. Muzeum w Łowiczu, czynna w godz. 
10-16, bilet normalny 7 zł, ulgowy 4 zł.

��Wystawa w Muzeum Diecezjalnym  
w Łowiczu – zwiedzanie katedry wraz  
z eksponatami znajdującymi się w wieży. 
Dodatkowo można oglądać panoramę 
miasta z tarasu widokowego oraz projekcję 
filmu o historii katedry. Muzeum czynne od 
poniedziałku do soboty w godz. 10-16. 

��Muzeum ludowe rodziny Brzozow-
skich w Sromowie czynne przez cały rok 
w dni powszednie w godz. 9.00-17.00,  
w niedziele i święta w godz. 12.00-17.00,  
tel. 46 838-44-72.

wystawy czasowe
��Zima w łowickim – wystawa fotograficz-

na Sylwestra Cichala i Pawła Pisarskiego 
z Kutna przedstawiająca znane atrakcje 
turystyczne regionu łowickiego, w zimowej 
szacie. Foto Art Galeria EKSPOZYCJA  34, 
brama w kamienicy przy ul. Zduńskiej 34, 
czynna do 6 kwietnia, wstęp wolny.

��Gloria Victis 1863-1864 – Pamięć  
i tradycja – pokazane są dokumenty akto-
we, fotografie i karty pocztowe pochodzące 
z zasobu Archiwum w Łowiczu, zdjęcia ze 
zbiorów rodzinnych Jana Wegnera oraz 
wykonane przez Ewę i Bogumiła Liszew-
skich z Łodzi. Siedziba oddziału Archiwum 
Państwowego Warszawa w Łowiczu, wstęp 
wolny, wystawa czynna do końca kwietnia.

��Kościoły Drewniane Diecezji Ło-
wickiej – wystawa fotografii Jana Ruciń-
skiego, na której przedstawia drewniane 
kościoły diecezji łowickiej. Urząd Gminy  
w Nieborowie, wystawa czynna do 31 
marca.

��Wystawa prac plastycznych Marty 
Kapusty – związana ze sztuką ludową. Zo-
baczyć na niej można portrety łowiczanek 
i łowiczaków w strojach łowickich, chaty 

łowickie czy też procesję Bożego Ciała. 
Prace wykonane są przede wszystkim su-
chymi pastelami, węglem oraz ołówkiem. 
GOK Bolimowie, czynna do 12 kwietnia.

��Wystawa malarstwa Anny Szcześniak 
na którą składają się reprodukcje prac, 
wykonane na papierze fotograficznym. 
Prezentowane prace zachwycają bogatą 
kolorystyką i tematyką nawiązującą do 
regionu łowickiego. Powiatowa Biblioteka 
Publiczna w Łowiczu, czynna do końca 
marca.

koncerty
��Piątek, 5 kwietnia:  

godz. 21.00 – koncert rockowego 
zespołu Ametria. Klub Pracownia w Łowi-
czu, ul. Podrzeczna 20, bilety 15 zł.

inne
��Czwartek, 4 kwietnia:  

godz. 16.00 – wykład zorganizowany  
w ramach Łowickiego UTW. Przed słu-
chaczami wystąpi afrykanistka i etnograf, 
m.in. autorka książki pt. „Afryka. Obyczaje  
i kultura”, Jolanta Koziorowska, która 
wygłosi prelekcję pt. „Meksyk, podróż ma-
rzeń”. Sala USC w Łowiczu, wstęp wolny.

��Niedziela,  7 kwietnia: 
– Łowicki Jarmark Antyków i Spotkań 
Kolekcjonerskich – kolekcjonerzy z całej 
Polski będą prezentować i sprzedawać 
obrazy, monety, książki, widokówki i przed-
mioty codziennego użytku. Nie zabraknie 
hafciarek, wycinankarek i innych twórców 
rękodzieła. Nowy Rynek w Łowiczu.

boiska i hale  
sportowe
Chcąc skorzystać z obiektów sportowych 
należy się kontaktować z: 

��Orlik przy ul. Grunwaldzkiej  
– nr tel. 608-433-787 (po godz. 16)

��Orlik przy ul. Bolimowskiej  
– Marian Dymek nr tel. 516-031-268

��Orlik  w Popowie – 46 895-15-36  
(po 15, wcześniej korzysta szkoła) 

��Boisko przy SP nr 1 – nr. tel. 519-130-
551 (czynne od pon.-pt. w godz. 16.00-
20.00, w weekendy w godz. 12.00-20.00)

��SP nr 4 – 46 8373694
��LO im. Chełmońskiego – 46 837-42-00
��SP  Bąków Górny – 46 838-79-66
��SP Bednary-Wieś – 46 8386576
��SP Kocierzew Południowy – 46 838-

48-26 (tylko osoby z najbliższego terenu, 
wcześniej należy napisać podanie)

��SP Stachlew – 46 838-67-29  
(tylko dla mieszkańców gminy  
Łyszkowice)

��SP Mysłaków – 46 838-59-25 (bezpo-
średnie zgłoszenie do dyrektora szkoły)

��SP Nieborów – 46 838-56-94
��Gimnazjum w Bolimowie –  838-03-99
��Gimnazjum w Łaguszewie – 838-43-93
��ZSP Błędów – 46 838-14-76 (8 -14)
��Kompleks sportowy w Bolimowie 

czynny od 8 rano do zmroku

informacje 
n Informacja: PKS 042-631-97-06
n Naprawa telefonów 96-96
n Naprawa telefonów publicznych 980
n Policja 997 alarmowy
n Policja w Głownie 42-719-20-20
n Policja w Strykowie: 42-719-80-07
n Straż pożarna: 998 alarmowy

n Pogotowie ratunkowe 999 alarmowy

dyżury przychodni 
n Przychodnia Rejonowa w Głownie,  
ul. Kopernika 19, tel. 42-719-10-92,  
710-71-26
– poradnia ogólna: pn.-pt. 8.00-18.00
– dla dzieci: pn.-czw. 8.00-18.00,  pt. 8.00-15.30
– rehabilitacyjna: pn.– pt. 8.00-15.006.00
– naczyń obwodowych: pn. 13.00-14.00
– chirurgiczna: pn.-pt. 10.00-15.00
– �zdrowia psychicznego:  

pn. 14-20; wt. 7.45-14.45; śr. 10-18, czw. 
8-15; pt. 13.15-20.

– reumatolog: czw. 8.00-14.00
– �poradnia K: pn. 8-12 i 14-16;  

wt. 8-12; śr. 8-12 i 13-15;  
czw. 12-16; pt. 13.-1h:

– urolog: śr. 11.00-13.00 

– �dermatolog.: wtorek. 8-12; środa 13-15;  
czwartek w godzinach 8-12.00

– pulmonolog: pn., śr., pt. 8.00-15.00
– �laryngolog:  pon. 8-14; śr. 8-12;  czw. 

13-18.00
– neurolog: pn., śr. 15.00-18.00
–ortopeda: pn., wt., czw., pt. 11.00-13.00
– okulista: pn., śr., pt. 8.00-13.00
– diabetolog: wt., czw. 11.00-13.00
– ortodonta: pn. 11.00-18.25;  wt., śr. 11-18.
– �stomatolog: pn. 8.00-18.25, wt.,śr. 8.00-

15.35; czw., pt. 8.00-15.35

n Przychodnie w Strykowie:  
ul. Kościuszki 27: tel. 42-719-80-34 
ul. Targowa 16: tel. 42-719-92-30

pogotowia
n Policja w Głownie 42-719-20-20
n Policja w Strykowie: 42-719-80-07
n Straż pożarna:
w Głownie: 42-719-10-08 
w Strykowie: 42-719-82-95;
Straż pożarna: 998 alarmowy
n �Lecznica dla zwierząt:   

Głowno ul. Łowicka 62: 42-719-14-40,  
Głowno ul. Sowińskiego 3: 887-894-942   
Stryków : 42-719-80-24 

n Zakład pogrzebowy  
w Głownie: 42-710-71-90, 42-719-30-24  

w Strykowie: 42-719-86-16

n Pogotowie energetyczne 
w Zgierzu: 42-675-10-00  
w Strykowie: 42-719-80-10

n Pogotowie wodociągowe w Głownie 
tel. 42-719-16-39

apteki
Dyżury nocne aptek w Głownie: 
czw. 28.03. ul. Kopernika 19,  
tel. 719-20-12 

pt. 29.03. ul. Kopernika 19,  
tel. 719-20-12 

sob. 30.03. ul. Kopernika 19,  
tel. 719-20-12 

ndz. 31.03. ul. Kopernika 19,  
tel. 719-20-12

pn. 01.04. ul. Swobodna 17/19,  
tel. 719-44-66

wt. 02.04. ul. Swobodna 17/19,  
tel. 719-44-66

śr. 03.04. ul. Swobodna 17/19,  
tel. 719-44-66
czw. 04.04. ul. Swobodna 17/19,  
tel. 719-44-66

Apteki pełnią dyżury w godzinach  
od 19.00 do 8.00 dnia następnego;  
soboty i niedziele: w godzinach 8.00-8.00 
dnia następnego.

n Dyżury aptek w Strykowie:  
niedziela 04.04. – ul. Kolejowa 33,  
tel. 719-81-48. Apteki pełnią dyżur  
w godz. 9.00-14.00.

n Punkt apteczny w Bratoszewicach: 
tel. 42-719-65-25, czynny w godz: pn.-pt. 
8.30-16.00;

telefony
Filia Powiatowego Urzędu Pracy  
w Głownie 042-719-20-76

n Filia Powiatowego Urzędu Pracy  
w Strykowie 042-719-84-22

n Urząd Gminy Głowno  
42-719-12-91

n Urząd Miejski w Głownie 
42-719-11-51, 42-719-11-29

n Taxi w Głownie 42-719-10-14

n Urząd Miasta-Gminy Stryków  
042-719-80-02

n KRUS 042-719-95-15

msze święte  
w niedziele i święta

��Parafia św. Jakuba w Głownie:  
7.00, 9.00, 10.30, 12.00, 18.00

��Parafia św. Maksymiliana w Głownie: 

8.00, 9.30, 11.30, 16.00

��Parafia św. Barbary w Głownie:  
7.00, 9.00, 11.00, 18.00

��Parafia Św. Marcina w Strykowie: 
8:00, 9:30, 11:00, 18:00

wystawy
��Prezentacja satyrycznych prac 

Jacka Frąckiewicza, znanego malarza 
i rysownika, laureata wielu konkursów 
krajowych i międzynarodowych. Otwarcie 
wystawy odbędzie się 5 kwietnia w Galerii 
Bank&DM w Banku Spółdzielczym  
w Głownie o godz. 18.00.

inne
��Czwartek, 5 kwietnia:  

godz. 12.00 –  spektakl pt. „Marzenia 
się spełniają”, który przygotowuje Polskie 
Towarzystwo Walki z Kalectwem w Kutnie. 
Miejski Ośrodek Kultury w Głownie, wstęp 
wolny.

��Sobota, 13 kwietnia:  
godz. 17.00 – Taneczna Gala Malucha – 
dla uczestników przewidziany jest konkurs 
tanecznych umiejętności. Na gali zapre-
zentują się również grupy taneczne Gold 
oraz Agat. Sala widowiskowo-sportowa  
w SP nr 2 w Głownie, wstęp bezpłatny.



INFORMATOR głowieński i strykowski 

buraczek czerwony 	 kg	 1,00-1,50

cebula	 kg	 1,50-2,00

czosnek	 szt.	 0,50-1,00

jabłka	 kg	 1,00-2,50

jaja fermowe	 15 szt.	 6,00-9,00

jaja wiejskie	 15 szt.	 8,00-12,00

kapusta biała	 szt.	 1,00-2,50

marchew	 kg	 1,00-2,00

pieczarki	 kg	 4,00-8,00

pietruszka	 kg	 2,50-3,00

por	 szt.	 1,00-2,00

natka pietruszki	 pęczęk	 1,00-1,50

brukselka	 kg	 3,00-3,50

ziemniaki	 kg	 0,80-1,00

miód	 0,9 litra	26,00-32,00

kalafior	 szt.	 3,00-4,00

brokuł	 szt.	 1,50-3,00

włoszczyzna	 pęczek	 2,50-3,50

ogórek	 kg	 10,00

seler	 kg	 2,50-3,50

pomidory	 kg	 6,00-7,00

papryka czerwona	 kg	 5,00-6,00

skarb rolnika 
NOTOWANIA Z TARGOWISKA  
W ŁOWICZU z dnia 15.03.2013 r.

Rolnik Sprzedaje 
(ceny z dnia 26.03.2013 r.)

Żywiec wieprzowy:

�� Mastki: 5,00 zł/kg+VAT 

�� Różyce: 5,00 zł/kg+VAT

�� Skowroda Płd.: 5,00 zł/kg+VAT

�� Domaniewice: 5,00 zł/kg+VAT

�� Chąśno: 4,90 zł/kg+VAT

�� Karnków: 4,90 zł/kg+VAT

�� Kiernozia: 4,90 zł/kg+VAT

Żywiec wołowy:

�� Mastki: krowy 5,80 zł/kg+VAT; byki 
7,00 zł/kg+VAT; jałówki 6,80 zł/+VAT;

�� Skowroda Płd.: krowy 6,00 zł/kg+VAT;  
byki 7,50 zł/kg +VAT; jałówki 7,00 zł/
kg+VAT;

�� Różyce: krowy 6,00 zł/kg+VAT;  
byki 7,50 zł/kg+VAT; jałówki 6,70 zł 
kg+VAT; 

�� Domaniewice: krowy 6,00 zł/kg+VAT;  
byki 7,50 zł/kg+VAT; jałówki 6,70 zł/
kg+VAT; 

�� Kiernozia: krowy 4,00-6,00 zł kg+VAT;  
byki 6,50-8,00 zł/kg+VAT; jałówki 
6,00-7,00 zł/kg+VAT;

OFERTY PRACY
Powiatowy Urząd pracy w Łowiczu 
(stan na 26.03.2013 r.)

INFORMATOR ŁOWICKI 

urodziły się:
córeczki

�� państwu Majerom z Nowej Niespuszy
�� państwu Piętom z Błędowa
�� państwu Kończykom z Kocierzewa
�� państwu Organiściakom z Grabowa
�� państwu Joe z Łowicza

synkowie
�� państwu Gajkom z Łyszkowic
�� państwu Szewczykom z Karsznic 

Dużych
�� państwu Beta z Łowicza

KRONIKA  
WYpadków 
miłosnych

�� robotnik gospodarczy
�� operator maszyn do wyrobu pelletu
�� specjalista do spraw sprzedaży
�� przedstawiciel handlowy
�� monter sieci telekomunikacyjnych
�� sprzedawca
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Sport
Koszykarki i koszykarze 
z Dwójki okazali się
ponownie najlepsi. str. 53

Lekka atletyka | Halowe Mistrzostwa Województwa Łódzkiego Zrzeszenia LZS

Sześć medali domaniewiczan
W hali Centralnego Ośrodka 

Sportu w Spale odbyły się Halo-
we Mistrzostwa Zrzeszenia LZS 
w lekkiej atletyce szkół podsta-
wowych (rocznik 2000 i młodsi) 
i gimnazjalnych (rocznik 1997  

i młodsi), a w zawodach tych 
wystartowała dziewięciooso-
bowa grupa zawodników UKS 
Błyskawica Domaniewice. 

W pierwszym dniu pod-
opieczni trenera Mieczysława 

Szymajdy wywalczyli dwa 
medale. Najlepiej z uczniów 
podstawówek w spalskich mi-
strzostwach wypadł Patryk Pa-
jąk, który z wynikiem 4,72 m 
zwyciężył w konkursie skoku 

w dal. W tej samej konkurencji 
o rok młodszy Tomasz Wieteska 
z wynikiem 4,20 m zajął ósme 
miejsce. Wieteska był również 
ósmy w biegu na 60 m. O tym 
starcie opowiada jego ojciec, 

Wojciech Wieteska: – W gro-
nie 61. zawodników Tomek był 
ósmy, ale z tego startu można 
być bardzo zadowolonym. To-
mek z wynikiem 8,66 s o 0,07 s 
pobił swój rekord życiowy i był 
to drugi wynik w jego roczniku. 

W biegu na 200 m Kacper 
Grabowicz z wynikiem 30,78  s 
zajął miejsce trzynaste miejsce.

Na zakończenie zawodów ro-
zegrano biegi sztafetowe 4x200 
m, które przyniosły UKS Bły-
skawica Domaniewice drugi 
medal. W sztafecie tej pobiegli 
Kacper Grabowicz (osiągnął 
wynik 30,81 s), Jakub Pająk 
(32,44 s), Patryk Pająk (30,27) 
i na koniec Tomasz Wiete-
ska (29,71 s). Ostateczny czas 
2:03,13 min dał reprezentantom 
UKS Błyskawica doskonałe dru-
gie miejsce. 

–Można mieć pewien nie-
dosyt, ponieważ do pierwszej 

sztafety z Kleszczowa zawod-
nicy Mietka stracili tylko 0,01 
s. Można tylko żałować, że nie 
biegli w mocniejszej serii, w któ-
rej byłaby większa rywalizacja –
komentuje Wojciech Wieteska. 
–Biegnący na czwartej zmianie 
Tomek przybiegł z ponad stu-
metrową przewagą.

Następnego dnia rywalizo-
wali gimnazjaliści, a sportowcy 
z Domaniewic Az czterokrotnie 
stawali na podium. W konkursie 
pchnięcia kulą 3 kg najlepszą 
okazała się Dorota Wolińska 
10,82 m, trzecia była Sara Ro-
siak 10,06 m, a szósta Angelika 
Woźniak 9,59 m. 

O dwa kolejne medale UKS 
Błyskawica wzbogacił się  
w skoku wzwyż. Wśród chłop-
ców drugi był z wynikiem 172 
cm Cyprian Mrzygłód, a wśród 
dziewcząt trzecia była Paulina 
Graszka (137 cm). � p

Biegi przełajowe | Międzywojewódzkie MM

Albert tuż za podium
W Końskich rozegrano Mię-

dzywojewódzkie Mistrzostwa 
Młodzików w biegach prze-
łajowych, a w zawodach tych 
wystartowała siedmioosobowa 
grupa zawodniczek i zawodni-
ków UKS Błyskawica Domanie-
wice. Najbliżej podium był Al-
bert Mrzygłód, który przybiegł 
na dystansie 3 km na czwartym 
miejscu, a tym samym biegu Ar-
tur Janicki był dziewiąty. 

Na nieco krótszym dystansie 
2 km dziewiąty był Filip Marko-
wicz, piętnasty Sebastian Janic-
ki. W biegu na 2,5 km młodzi-
czek czternasta była Dominika 
Ufa, a w biegu na 1500 m 24. 
Była Oliwia Sędzikowska (UKS 
Błyskawica Domaniewice),  
a 29. Kamila Zakrzewicz.

W klasyfikacji klubowej pod-
opieczni trenera Mieczysława 
Szymajdy zajęli całkiem niezłe 
piąte miejsce. � p 

 Młodziczki:
1.5 km: 1. Paulina Witek (UKS 
Żaczek Połaniec) 5:51 min, 2. Bar-
bara Berłowska (BKL Bełchatów) 
5:53 min, 3. Kinga Kowalska (Sło-
neczko Busko Zdrój) 6:00 min, 24. 
Oliwia Sędzikowska (UKS Błyska-
wica Domaniewice) 7:21 min, 29. 
Kamila Zakrzewicz (UKS Błyskawi-
ca Domaniewice) 8:26 min.
2.5 km: 1. Łucja Wiktorowicz 
(UMLKS Pegaz Opoczno) 10:29 
min, 2. Gabriela Kazberuk (UKS 
Żaczek Połaniec) 10:35 min, 3. 
Ewelina Fabiszewska (RKS Łódź) 

10:36 min, 14. Dominika Ufa (UKS 
Błyskawica Domaniewice) 13:29 
min

 Młodzicy:
2 km: 1. Marcin Warchulski (KKL 
Kielce) 7:02 min, 2. Dawid Piwko 
(Olimp Strawczyn) 7:04min, 3. Piotr 
Fortuna (RKS Łódź) 7:12 min, 9. 
Filip Markowicz (UKS Błyskawica 
Domaniewice) 7:35 min, 15. Se-
bastian Janicki (UKS Błyskawica 
Domaniewice) 7:47 min, 
3 km: 	 1. Kamil Bielawski 
(Olimp Strawczyn) 9:59 min,  2. 
Wojciech Pawlak (MLUKS Rawa 
Mazowiecka) 10:35 min, 3. Patryk 
Pietrzak (Olimp Strawczyn) 10:39 
min, 4. Albert Mrzygłód (UKS Bły-
skawica Domaniewice) 10:42 min, 
9. Artur Janicki (UKS Błyskawica 
Domaniewice) 11:29 min. 

 Punktacja klubowa: 1. SSR 
Olimp Strawczyn 20, 2. UMLKS 
Pegaz Opoczno 9, 3. RKS Łódź 
8, 4. UKS Żaczek Połaniec 6, 5. 
UKS Błyskawica Domaniewice 5, 
6. MLUKS Rawa Mazowiecka 5, 
7. MULKS MOS Sieradz 3, 8. UKS 
Aleksandrów Łódzki 3, 9. LUKS 
Boguszyce 3, 10. KKL Kielce 3, 11. 
BKL Bełchatów 3, 12. ULKS Gryf 
Rytwiany 2, 13	 UKS Dzie-
siątka Radomsko 2, 14. Słoneczko 
Busko Zdrój 2, 15. UKS WiR Ło-
puszno 1, 16. UKS Lisy Zgierz 1, 
17. MULKS Żeromski Sieradz 1, 18. 
MUKS Park Zduńska Wola 1, 19. 
LKB Rudnik 1, 20 KLKS Juventa-
-Kobex Starachowice 1.

Tenis stołowy | 7. turniej GP Polski Weteranów

Obaj łowiczanie w Radomiu na podium
W Radomiu rozegrany zo-

stał siódmy w sezonie 2012/13 
turniej Grand Prix Polski We-
teranów w tenisie stołowym. 
Tym razem miejsca na podium 
zajęli obaj rywalizujący w tych 
zawodach łowiczanie. Tadeusz 
„Maciej” Pytkowski został skla-
syfikowany w kategorii M-65 
na trzecim miejscu, a Zdzisław 
Orzechowski, który rywalizuje 
w kategorii M-70, zdołał wywal-
czy brązowy medal. 

–Z moim finałowym rywalem 
spotkałem się pierwszego dnia 
w grupie i wówczas go łatwo 
ograłem –opowiada Pytkow-
ski. –Później ja wygrałem jedną 
połówkę, on drugą i znowu spo-
tkaliśmy się w meczu o pierwsze 
miejsce. Niestety od jakiegoś 
czasu borykam się z kontuzją 
 i w rewanżu nie dałem rady –
dodał.  Kolejny –8. turniej Grand 
Prix Polski Weteranów odbędzie 
się już w weekend 13-14 kwiet-
nia w Gniewie. � Paweł A. Doliński

Mężczyźni –65-69 lata: 
 7. turniej GP Polski Wetera-
nów: 1. Franciszek Dulkowski 
(Grudziądz), 2. Tadeusz Pytkowski 
(Łowicz), 3-4. Marek Ofiarski (Prze-
myśl) i Janusz Olbiński (Łódź), 5-6. 
Leon Pawlak (Ośnica) i Bronisław 
Kurzak (Dąbrowa), 7-8. Lech Paw-
łowski (Wrocław) i Edmund Renkel 
(Grudziądz), 9. Aarne Puu (Kra-
ków), 10. Jerzy Osicki (Polkowice), 
11-12. Zygmunt Fleszar (Ostróda) 
i Jerzy Przygoda (Kobyla Góra), 

13-14. Roman Jagielski (Otolice)  
i Tadeusz Krajewski (Ostróda), 
15-16. Lech Duczkowski (Łuków)  
i Jan Markiewicz (Warszawa), 17-
20. Tadeusz Teluk (Milówka), Jan 
Koniuch (Rzeszów), Zygmunt Kra-
siński (Warszawa) i Marian Finkow-
ski (Lublin). 
 Ranking GP Polski Wetera-
nów: 1. Franciszek Dulkowski 
(Grudziądz) 1355, 2. Edmund 
Renkel (Grudziądz) 1160, 3. Leon 
Pawlak (Ośnica) 975, 4. Janusz 
Olbiński (Łódź) 965, 5. Jan Markie-
wicz (Warszawa) 900, 6. Lech Paw-
łowski (Wrocław) 880, 7. Zygmunt 
Fleszar (Ostróda) 860, 8. Tadeusz 
Pytkowski (Łowicz) 815, 9. Broni-
sław Kurzak (Dąbrowa) 750, 11. 
Roman Jagielski (Otolice) 710, 12. 
Jerzy Przygoda (Kobyla Góra) 710, 
13. Tadeusz Krajewski (Ostróda) 

645, 14. Aarne Puu (Kraków) 565, 
15. Lech Duczkowski (Łuków) 505, 
16. Bernard Oślizło (Skrzyszów) 
500, 17. Marek Ofiarski (Przemyśl) 
370, 18. Zbigniew Okołotowicz 
(Boguszów-Gorce) 350, 19. Ma-
rian Finkowski (Lublin) 305, 20. 
Lech Kowalczyk (Katowice) 295, 
21. Roman Ćwik (Siemianowice 
Śląskie) 242, 22. Tadeusz Teluk 
(Milówka) 230, 23-24. Wojciech 
Kaptur (Wodzisław Śląski) 180  
i Antoni Biaduń (Zabrze) 180, 25-
27. Andrzej Bacz (Kraków) 110, Jan 
Koniuch (Rzeszów) 110 i Zygmunt 
Krasiński (Warszawa) 110, 28-29. 
Tadeusz Woźniak (Malinowice) 
107 i Andrzej Kuś (Sucha Góra) 
107, 30. Zygmunt Schaefer (Pie-
kary Śląskie) 97 oraz 31-32. Jerzy 
Keler (Bytom) 93 i Paweł Fiszer 
(Świętochłowice) 93.

Mężczyźni –70-74 lata: 
 6. turniej GP Polski Wetera-
nów: 1. Henryk Glura (Bydgoszcz), 
2. Jan Hreczuch (Wrocław), 3-4. 
Zdzisław Orzechowski (Łowicz)  
i Marian Gęsicki (Działdowo), 5-6. 
Zygmunt Matracki (Gdańsk) i Piotr 
Pięta (Limanowa), 7-8. Edward 
Dąbrowski (Warszawa) i Ryszard 
Banaszkiewicz (Brzeg Dolny), 9. 
Marian Wyrzykowski (Świnoujście), 
10. Roman Eski (Warszawa), 11-
12. Jan Trojanowski (Sandomierz) 
i Marek Sajdak (Gliwice), 13. Jan 
Worek (Rzeszów). 

 Ranking GP Polski Wetera-
nów: 1. Ryszard Banaszkiewicz 
(Brzeg Dolny) 1430, 2. Henryk Glu-
ra (Bydgoszcz) 1365, 3. Zdzisław 
Orzechowski (Łowicz) 1280, 4. Ma-
rian Gęsicki (Działdowo) 1145, 5. 
Zygmunt Matracki (Gdańsk) 995, 
6. Jan Trojanowski (Sandomierz) 
835, 7. Marek Sajdak (Gliwice) 810, 
8. Marek Sajdak (Gliwice) 800, 9. 
Jan Hreczuch (Wrocław) 610, 10. 
Roman Eski (Warszawa) 530, 11. 
Antoni Szwab (Wodzisław Śląski) 
440, 12. Tadeusz Szopa (Kraków) 
405, 13. Piotr Pięta (Limanowa) 
390, 14. Marian Wyrzykowski 
(Świnoujście) 380, 15-16. Edward 
Dąbrowski (Warszawa) 180 i Eryk 
Pogorzałek (Tarnowskie Góry) 
180, 17. Witold Kuchna (Ruda Ślą-
ska) 155, 18-19. Józef Pastor (Pe-
wel Mała) 145 i Tadeusz Wziątek 
(Gliwice) 145, 20-21. Robert Kurek 
(Strzebnica) 135 i Jan Worek (Rze-
szów) 135.

Młodzi lekkoatleci z UKS Błyskawica Domaniewice stanęli na drugim miejscu na podium w sztafecie 4x200 m. 

Podopieczni Mieczysława Szymajdy wywalczyli sześć medali.

Tadeusz Pytkowski wywalczył w Radomiu drugie miejsce. 
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Biegi przełajowe | GP Łodzi 2013

Wygrali ostatnią odsłonę
W Łodzi po raz szósty i za-

razem ostatni odbył się bieg 
przełajowy na 5 km z cyklu 
Grand Prix Łodzi 2013. Ostat-
nia odsłona tych zawodów, która 
tradycyjnie odbyła się w Parku 3 
Maja, przebiegała pod dyktando 
łowickich biegaczy. Od pierw-
szych kilometrów cały peleton 
prowadził Sebastian Kosęda,  
a tuż za nim biegł Łukasz Za-
gawa (Eko-Plast). „Po piętach” 
deptał im Krzysztof Pietrzak 
(LKS Koluszki), któremu zale-
żało na dobrym wyniku by wy-
grać cały cykl GP Łodzi. Na fini-
szu nasza para już nie chciała się 
ścigać i wpadła równo na metę, 
jednak w komunikacie na pierw-
szym miejscu znalazł się Kosę-
da, a drugi był Zagawa. Obydwaj 
uzyskali taki sam czas 17:37 
min. Tuż za nimi zameldował 
się Pietrzyk, który dzięki temu 
wygrał cały cykl GP. Wśród pań 
rywalizację ponownie wygrała 
Monika Kaczmarek (19:31 min). 

– Bieg ten wygraliśmy z Łu-
kaszem. Na metę wbiegliśmy 
trzymając się za ręce uniesione 
w geście zwycięstwa. Łukasz 
jest w komunikacie drugi, ale 
to widocznie odczyt z maty po-
miarowej – relacjonował swój 
występ Kosęda. – Wspólne zwy-
cięstwo z Łukaszem to piękna 
sprawa. Okazało się, ze poje-
chaliśmy do Łodzi i „pozamia-
taliśmy, jak chcieliśmy”. Choć 
muszę powiedzieć, że końców-
ka była nerwowa. To był mój 
najgorszy bieg z całego cyklu. 
„Noga nie podawała” i cały dy-
stans prowadziłem chłopaków. 
Szkoda, że Łukasz nie słyszał, 
jak mówiłem żeby dawał zmia-
ny, to ucieklibyśmy wcześniej. 
A tak w pojedynkę, po tak cięż-
kiej i zaśnieżonej trasie nikt nie 

chciał ryzykować. Na czwar-
tym kilometrze jeden zawodnik 
szarpnął tempo i ruszyliśmy za 
nim. Końcówka była bardzo ner-
wowa. Jak już wypracowaliśmy 
prowadzenie Łukasz odpuścił 
rywalizacje i postanowiliśmy 
wbiec na metę równocześnie – 
podsumował łowicki biegacz. 

Dla miłośników biegania or-
ganizatorzy GP przygotowali już 
propozycję wiosenno-letnich za-
wodów rozgrywanych na terenie 
łódzkich parków. Cykl „Biegam 
i chodzę po Łodzi 2013” to czte-
ry imprezy rozgrywane na tere-
nie Parku Julianowskiego, Lasu 
Łagiewnickiego oraz Parku na 
Zdrowiu. Tak jak w ubiegłym 
roku zawodnicy zbierać będą 
punkty w poszczególnych kate-
goriach wiekowych, żeby zostać 
sklasyfikowanym należy wziąć 
udział w co najmniej trzech im-
prezach. O kolejności decyduje 
suma punktów z trzech najlep-
szych startów. Pierwsze zawo-
dy z odbędą się 21 kwietnia na 
terenie Parku Julianowskiego. 
Dla sklasyfikowanych zawodni-
ków czekają atrakcyjne nagrody 
m.in. buty Asics z kolekcji „je-
sień 2013”. Po każdym z biegów 
zawodnicy będą nagradzani  
w kategoriach dodatkowych, co 
jest już tradycją. Wszelkie in-
formacje dostępne są na stronie 
www.biegampolodzi.pl. � zł

Terminarz imprez z cyklu Bie-
gam i chodze po Łodzi 2013: 
 21.04.2013 roku: Park Julianow-
ski – bieg 10 km, nordic 5 km. 
 2.06.2013 roku: Las Łagiewnicki 
– bieg, nordic 5 km.
 21.07.2013 roku: Park na Zdrowiu 
– bieg 10 km, nordic 5 km.
 15.09.2013 roku: Las Łagiewnic-
ki – bieg, nordic 5 km.

Piłka nożna | Halowy Turniej LZS do lat 16

Wicemistrzostwo Olimpii
Niewątpliwym sukcesem 

młodych piłkarzy Olimpii Chą-
śno zakończył się tegoroczny 
cykl halowych turniejów orga-
nizowanych przez Wojewódzkie 
Zrzeszenie LZS w Łodzi. W za-
wodach gimnazjalistów (rocznik 
1997 i młodsi) młodzi gracze  
z Ziemi Łowickiej z powodze-
niem radzili sobie w poszczegól-
nych etapach. Najpierw w zawo-
dach powiatowych rozgrywanych 
w Kompinie Olimpijczycy poko-
nali ekipę GP Nowe Zduny 5:1, 
później kolejno Domaniewice 
2:1, G 2 Dzierzgówek 1:0, w pół-
finale ekipę G 1 Kompina 2:0 i w 
finale ponownie Domaniewice 
2:0. W ten sposób Olimpia zna-
lazła się już w etapie międzypo-
wiatowym, który odbył się znów 
w Kompinie. Drużyna Konrada 
Ścibora pokonała Strzybogę 4:1  
i Byszew 6:4. Występujacy w roli 
gospodarzy chąśnianie awanso-
wali zatem do finału. 

W Wieluniu rozpoczęło się 
bardzo dobrze. Najpierw pewne 
zwycięstwa z Victorią Skomlin 
3:1, potem Piastem Błaszki 3:1, 
ale w kolejnym meczu trafiła 
się porażka z Unią Sulmierzyce 
2:5. Ostateni pojedynek wygrany  
z Włókniarzem Moszczenica 2:0 
zapewnił Olimpii Chąśno drugie 
miejsce i tym samym tytuł wi-
cemistrzów województwa łódz-
kiego LZS na rok 2013. Drużyna 
Olimpii Chąśno oparta była na 
uczniach Publicznego Gimna-
zjum w Błędowie, a w zespole 
tym grali: Dominik Kotlarski, 
Kamil Furman, Michał Matu-
szewski, M. Siejka, M. Miazek, 
M. Grzonka, P. Kowalski, D.  
Szczepanek, Marcin Lus i Woj-
ciech Witkowski oraz Adrian Lus  
i Karol Siekiera (obaj Gimna-
zjum Publiczne w Nowych Zdu-
nach) – nauczycielami w-f są 
Andrzej Błażejewski i Konrad 
Ścibor. � p

Piłka nożna | Przygotowania Pelikana do rundy wiosennej w lidze Michałowicza 

Chcą poprawić swój wynik z jesieni
Po zakończeniu rundy jesien-

nej sezonu 2012/2013 młodzi 
zawodnicy Pelikana z rocznika 
1998 na pewno nie byli zado-
woleni. Przypomnijmy, że ligo-
wa rzeczywistość okazała się 
bardzo brutalna. Łowiczanie  
w jedenastu rozegranych spotka-
niach zdołali wywalczyć tylko 
siedem punktów. Udało im się 
wygrać dwa mecze. Pokonali 
młodszy zespół Victorii Szadek, 
który jest ostatni w tabeli i od-
nieśli zwycięstwo w pojedynku 
z Borutą Zgierz. Cenny okazał 
się punkt wywalczony w meczu 
z Włókniarzem Moszczenica. 

Jednak podopieczni trenera 
Pawła Kutkowskiego bardzo 
chcą poprawić swój wynik  
i w zimie wzięli się ostro do pra-
cy. Trenowali na hali dwa – trzy 
razy w tygodniu, gdzie praco-
wali nad techniką i sprawnością 
fizyczną. W terminie od grudnia 
2012 do stycznia 2013 drużyna 
wzięła udział w trzech turnie-
jach halowych. Pierwszy z nich 
odbywał się w grudniu w Żyrar-
dowie, a drużyna Pelikana zajęła 
czwarte miejsce. 

Drugi odbywał się zaraz po 
Świętach Bożego Narodze-
nia i był to turniej o Puchar 
Burmistrza Miasta Łowicza. 
Do turnieju przystąpiły dwie 
drużyny Pelikana. W turnieju 
poza zawodnikami z Łowicza 
udział wzięli zawodnicy: MKS 
Skierniewice, Żyrardowian-
ki Żyrardów, Pogoni Grodzisk 
Mazowiecki, MKS-u Kutno  
i dwie drużyny Boruty Zgierz. 
Turniej okazał się bardzo udany 
dla gospodarzy ponieważ Pe-
likan I zajął pierwsze miejsce, 
wyprzedzając Borutę I i Pogoń, 
a Pelikan II uplasował się na 
miejscu czwartym. Najlepszym 
zawodnikiem tego turnieju zo-
stał wybrany Maciej Kosiorek  
z Pelikana I. 

Trzeci turniej odbywał się  
w styczniu 2013 w Głownie,  
a Pelikan rywalizował ze swo-
imi rówieśnikami, a także  
z zawodnikami o rok starszy-
mi, ponieważ był to turniej dla 
rocznika 97 i młodsi. Pobliskie 
Głowno okazało się być szczę-
śliwe dla Pelikana, który zajął 
pierwsze miejsce wyprzedzając 

m.in. Widzew Łódź, Borutę-97 
Zgierz i Stal-97 Głowno, a każ-
dy z zawodników za zwycięstwo 
otrzymał pamiątkowe medale 
oraz atrakcyjne nagrody. Warto 
też odnotować, że najlepszym 
bramkarzem turnieju został wy-
brany Piotr Rześny (Pelikan), 
który stracił najmniej bramek  
w turnieju, za co otrzymał pa-
miątkową statuetkę. 

Od ferii zimowych, czyli od 
połowy lutego 2012 zawodnicy 
Pelikana przystąpili do cięższych 
i intensywniejszych treningów 
w celu przygotowania do rundy 
rewanżowej sezonu 2012/2013. 
Treningi odbywały się cztery  
a nawet pięć razy w tygodniu, 
na których chłopcy pokonali 
sporo kilometrów, przeskoczyli 
niezliczoną ilość płotków i mnó-
stwo razy kopali piłkę, po to aby 
optymalnie przygotować się do 
ligowej rywalizacji. W trakcie 
zimowych przygotowań druży-
na rozegrał także kilka meczów 
kontrolnych: 
 Pelikan Łowicz – Żyrardo-
wianka Żyrardów 1:0; br.: Patryk 
Sekuła.

 Pelikan Łowicz – Łodzianka 
Łódź 0:1 
 Pelikan Łowicz – MKS Kutno 
4:0; br.: Dawid Kaszewski, Maciej 
Kosiorek, Kacper Owczarek i Woj-
ciech Kłosiński.
 Pelikan Łowicz – MKS Skier-
niewice 2:3; br.: Dawid Kaszewski 
i Łukasz Więcek.

Do końca przygotowań dru-
żyna rozegra jeszcze sparingi  
z Mazowią Rawa Mazowiecka, 
Borutą Zgierz i Olimpią Niedź-
wiada. Pierwszy mecz ligowy 
Pelikan-98 Łowicz rozegra  
w pierwszy weekend kwietnia 
w Łodzi z miejscowym Widze-
wem.

– Jestem zadowolony z sezonu 
przygotowawczego. Szczególnie 
ucieszył mnie mecz z MKS Kut-
no, w którym chłopcy pokazali, 
że poczynili ogromne postępy. 
Wydawało mi się, że  to nie jest 
mój zespół. Grali naprawdę bar-
dzo dobrze i to pozwala patrzeć 
optymistycznie na rundę wio-
senną. Mam nadzieję, że będzie 
ona dużo lepsza od słabej jesieni 
– podsumował przygotowania 
trener Paweł Kutkowski. � z

Tenis ziemny | Towarzyski mecz Łowicz – Głowno 

Łowicz tym razem lepszy
W hali sportowej OSiR nr 2 

przy ul. Topolowej 2 w niedziel-
ne popołudnie 24 marca kró-
lował tenis ziemny. Na trzech 
kortach zawodnicy z Łowicza 
zagrali towarzyskie spotkanie  
z zawodnikami z Głowna. Po-
dobnie jak w roku 2012, im-
preza ta odbyła się z inicjatywy 
prezesa UKS Rakieta Łowicz – 
Stanisława Dańczaka i dyrekto-
ra OSiR – Zbigniewa Kuczyń-
skiego. Spotkanie to odbyło się 
pod patronatem dyrektora OSiR 
i wzięło w nim udział pięciu te-
nisistów z Łowicza i czterech  
z Głowna. 

Warto dodać, że swój turnie-
jowy debiut zaliczył właśnie 
dyrektor Zbigniew Kuczyński, 
który grał w meczu deblowym 
w duecie z Wojciechem Pietrza-
kiem i łowicka para wygrała 2:0. 

W singlach trzy mecze wy-
grali nasi tenisiści, a jeden 
głownian. W deblach po jednym 
meczu wygrała para z Łowicza 
i z Głowna. W ubiegłym roku 
w meczu padł remis 3:3, a tym 
razem łowiczanie wygrali 4:2. 
Oczywiście w planach są ko-

lejne spotkania towarzyskie. Po 
turnieju Stanisław Dańczak wrę-
czył gościom pamiątkowe ło-
wickie gadżety. Dyrektor OSiR 
– Zbigniew Kuczyński stwier-
dził, że może w najbliższym 
czasie uda się rozegrać podobne 
spotkania z innymi pobliskimi 
miejscowościami.

Paweł Kuza i Zbigniew Ła-
ziński planują w najbliższym 
czasie wskrzesić Amatorskie 
Mistrzostwa Łowicza w tenisie 
ziemnym. 

– Liga tenisowa, która była 
rozgrywana w naszej hali cie-
szyła się sporym zainteresowa-
niem i startowało w niej swego 
czasu ponad dwudziestu zawod-
ników. Formuła ligowa jest tro-
chę uciążliwa dla zawodników, 
ponieważ muszą grać w każdą 
niedzielę. Często komuś nie pa-
sował termin i robiło się sporo 
„przekładańców”. Teraz  planu-
jemy rozegrać kilka turniejów, 
w których zawodnicy gromadzi-
liby punkty. Najlepsza ósemka 
zagrałaby w turnieju finałowym. 
Myślę, że taka formuła może się 
sprawdzić i spodobać zawodni-

kom –  podsumował Zbigniew 
Łaziński. � z

Wyniki meczów singlowych: 
 Krzysztof Świech – Jarosław 
Krzeszewski 2:0 (7:6, 6:2)
 Wojciech Pietrzak – Paweł Ko-
walski 2:0 (6:1, 6:1)
 Zbigniew Łaziński – Arkadiusz 
Janiak 0:2 (4:6, 3:6)

 Paweł Kuza – Jacek Okoński 
2:0 (6:1, 7:6)

Wyniki meczów deblowych: 
 Wojciech Pietrzak, Zbigniew 
Kuczyński – Arkadiusz Janiak, 
Paweł Kowalski 2:0 (6:4, 6:4)
 Zbigniew Łaziński, Paweł Kuza 
– Jarosław Krzeszewski, Jacek 
Okoński 0:2 (4:6, 3:6)

Tym razem tenisowy pojedynek Łowicz kontra Głowno zakończył się zwycięstwem gospodarzy 4:2. 

Zbyszek Łaziński (z lewej) i Paweł Kuza myślą o wskrzeszeniu 
Tenisowych Amatorskich Mistrzostw Łowicza 
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Łowiczanie Sebastian Kosęda i Łukasz Zagawa „dubletem” wygrali 
bieg w Łodzi.
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Koszykówka | 18. kolejka wojewódzkiej ligi juniorów U-18 

Trzymali się przez trzy kwarty
Swój ostatni mecz w  lidze 

wojewódzkiej zagrali juniorzy 
Księżaka Łowicz. W 18. kolejce 
łowiczanie na wyjeździe zmie-
rzyli się z ekipą PKK 99 Pabia-
nice. W pierwszym spotkaniu 
w Łowiczu nasza drużyna grała 
w mocno osłabionym składzie 
i dostała „tęgie lanie” (45:119). 
Tym razem, w nieco mocniej-
szym zestawieniu (brakowało 
tylko Julka Rosy) podopiecz-
ni trenera Piotra Rutkowskie-
go przez trzy kwarty walczyli 
jak równy z równym. Jednak  
w ostatniej odsłonie mocniejsi  
i starsi rywale zdemolowali 

Księżaka, wygrywając  kwartę 
34:10, a całe spotkanie 82:48. 

Mecz lepiej rozpoczęli miej-
scowi, którzy po trzech minu-
tach wygrywali już 10:1. Jed-
nak łowiczanie przebudzili się 
i złapali „wiatr w żagle”. Po 
„trójkach” Michała Rokickiego  
i Matusza Dobrzyńskiego i kilku 
dobrych akcjach graczy podko-
szowych Księżacy do przerwy 
przegrywali tylko 26:33. 

Po zmianie stron nadal gra 
dobrze się układała. Mocna 
obrona i dobre kontrataki  oraz 
„trójka” Jakuba Organiściaka 
przybliżyły nasz zespół do ry-

wala. W 28. minucie na tablicy 
widniał wynik 42:38. Niestety, 
po tym okresie dobrej gry łowi-
czanie zupełnie stanęli. Piłka nie 
chciała wpadać do kosza i przez 
kolejnych dziesięć minut Księ-
żacy nie zdobyli punktów. W 37. 
minucie Pabianice wygrywały 
69:38, a trener Rutkowski nie 
mógł uwierzyć w to, co się sta-
ło z jego zawodnikami. Dopiero  
w końcówce meczu zła passę 
przełamał Mateusz Klimczak, 
który wrócił do koszykówki po 
długiej przerwie i zagrał dobry 
mecz. Klimczak to wysoki za-
wodnik (196 cm) i jeśli będzie 

sumiennie pracował na trenin-
gach to ekipa juniorów będzie 
miała z niego duży pożytek.  

Łowiccy juniorzy zakończyli 
tegoroczne rozgrywki na siód-
mym miejscu w tabeli, ale to nie 
był dla nich zły sezon. Walczyli 
przeważnie ze starszymi rywala-
mi, a celem było ogrywanie się 
na kolejny sezon, gdzie nasza 
ekipa powinna „bić” się o miej-
sce w pierwszej dwójce, które 
premiowane jest awansem do 
rozgrywek centralnych. � zł

 PKK 99 Pabianice – Księżak 
Łowicz 82:48 (20:13, 13:13, 
15:12, 34:10)
Księżak: Jakub Organiściak 17 
(2x3), Krzysztof Rondoś 7, Michał 
Rokicki 7 (1x3), Mateusz Dobrzyń-
ski 3 (1x3) i Mateusz Gładki 2 oraz 
Jakub Szkup 4, Mateusz Klimczak 
4, Michał Zdunkiewicz 3 i Karol 
Branicki 1, 
Najwięcej dla PKK 99: Krystian 
Mik 14 i Krystian Łągiewicz 13. 

18. kolejka: PKK 99 Pabianice – 
UMKS Księżak Łowicz 82:48, AZS 
PWSZ Skierniewice – SMS MG-
13 Łódź  78:57, Junak Radomsko 
– Wiking Tomaszów 20:0 (w.o.), 
ŁKS KM Łódź – AZS WSGK Kutno 
85:64, Pauza: Piotrcovia Piotrków.

1. AZS Skierniewice	 16	 32	 1541:793

2. ŁKS KM Łódź	 16	 30	 1325:893

3. Junak Radomsko	 16	 25	1064:1123

4. PKK 99 Pabianice	 16	 23	1106:1109

5. Piotrcovia Piotrków.	 16	 21	1022:1105

6. AZS WSGK Kutno	 16	 20	  951:1287

7. Księżak Łowicz	 16	 19	  856:1356 

8. Wiking Tomaszów 	 16	 11	   590:951

9. SMS MG-13 Łódź (pk.)	 16	 28	 1136:852

Koszykówka | Zaległy mecz wojewódzkiej ligi kadetów U-16 o miejsca 7-12

Kadeci Księżaka wygrali w grupie pocieszenia
Ostatni swój mecz w woje-

wódzkiej lidze kadetów U-16 
rozegrali podopieczni trenera  
Piotra Rutkowskiego. Kadeci 
Księżaka Łowicz z rocznika 
1997 i 1998, którzy walczyli  
w finałach w o miejsca 7-12, 
czyli w rundzie pocieszenia,  
w zaległym w meczu 4. kolej-
ki zagrali u siebie z Piotrcovią 
Piotrków Trybunalski. Księżacy 
byli zdecydowanie lepsi od swo-
jego rywala i wygrali to spotka-
nie pewnie i wysoko 74:36.  

Łowiczanie w pierwszej 
kwarcie bardzo mocno bronili 
na całym boisku i szybko zdomi-
nowali swojego rywala. Wygrali 
kwartę 23:4 i mecz praktycznie 
był ustawiony. Na zakańczanie 
tego dobrego okresu gry  efek-
towną „trójkę” trafił Michał Ro-
kicki.  W kolejnych odsłonach 
więcej mogli grać rezerwowi, 
wśród których zdecydowanie 
najbardziej wyróżniał się wysoki 
podkoszowy zawodnik Mateusz 
Klimczak, który zdobył w tym 
spotkaniu 16 punktów. 

Łowicka ekipa kadetów wy-
grała ostatecznie  grupę pocie-
szenia i zajęła w lidze woje-
wódzkiej siódmą lokatę w gronie 
dwunastu zespołów. Oczywiście 
niesmak pozostanie, ponieważ 
przed sezonem Księżacy byli 
wskazywani w gronie kandyda-
tów do najlepszej trójki.

– Szkoda chłopaków, tak krót-
ko mogę powiedzieć. Przed se-
zonem nawet nie braliśmy pod 

uwagę takiej możliwości, że nie 
zagramy w grupie o miejsca 1-6. 
Ale jednak tak się stało. Całą 
winę za ten stan ponoszą gracze 
z rocznika 1996, którzy w waż-
nych momentach nie stawiali 
się na mecze i zastępowali ich 
ambitni zawodnicy z ekipy ka-
detów z rocznika 1997 i 1998. Po 
trudnych sobotnich spotkaniach  
w gronie juniorów młodzi za-
wodnicy w ważnych niedziel-
nych pojedynkach kadetów nie 
mieli świeżości i to zadecydowa-
ło o dwóch ważnych wynikach. 
Jednak muszę powiedzieć, to 
był owocny sezon. Koszykarze 
z rocznika 1997 pokazali, że  
w nadchodzącym sezonie mogą 
spokojnie rywalizować w li-

dze juniorów i w zmaganiach 
rocznika 1996 spokojnie so-
bie poradzą. Mam nadzieję, że  
w sezonie 2013/2014 nasi junio-
rzy z powodzeniem powalczą 
o pierwszą trójkę i  pomogą im 
w tym gracze z rocznika 1997  
i 1998. Cieszy mnie fakt, że uda-
ło mi się ich zebrać i utrzymać 
w składzie gotowym do rywali-
zacji z najmocniejszymi ekipami 
z województwa łódzkiego – pod-
sumował trener Rutkowski. � zł

 Księżak Łowicz – Piotrcovia 
Piotrków Trybunalski 74:36 
(23:4, 15:12, 18:10, 18:10)
Księżak: Szymon Aniszewski 
19, Kacper Kłos 12 (1x3), Michał 
Zdunkiewicz 11, Szkup Jakub 6, 

Michał Rokicki 3 (1x3) oraz Mate-
usz Klimczak 16, Paweł Szustak 
4, Kamil Branicki 2, Mateusz Kac-
prowski i Jan Wójcik.

Tabela kadetów U-16 o miejsca 7-12:

1. Księżak Łowicz	 10	 19	 882:530

2. Junak Radomsko	 10	 18	 704:646

3. AZS WSGK Kutno	 10	 15	 702:650

4. Piotrcovia Piotrków	 10	 14	 620:657

5. Start II Łódź 	 10	 12	 517:685

6. UKS Jordan Łódź	 10	 12	 513:770

Tabela kadetów U-16 o miejsca 1-6:

1. ŁKS KM II Łódź	 10	 20	 726:451

2. UKS Żychlin	 10	 17	 640:579

3. Ósemka Skierniewice	 10	 16	 630:662

4. Start I Łódź	 10	 15	 716:678

5. ŁKS KM I Łódź	 10	 12	 552:640

6. PKK 99 Pabianice	 10	 10	 565:729

Koszykówka | Finał ligi żaczek U-12

Zakończyły na siódmym
Młode koszykarki łowickie-

go Księżaka na zakończenie 
rozgrywek wojewódzkiej lidze 
minikoszykówki żaczek U-12 
rozegrały turniej o miejsca 7-9. 
Podopieczne trenera Pawła Do-
lińskiego zmierzyły się ponow-
nie ze skierniewicką Ósemką 
i MKS Kutno, z którymi nasza 
drużyna potykała się tydzień 
wcześniej. W Skierniewicach ło-
wiczanki wygrały z gospodynia-
mi 60:21 i z kutniankami 61:38.

W finałowej rozgrywce  
w hali sportowej OSiR nr 2 eki-
pa Księżaka ponowie wysoko 
ograły Ósemkę, a na koniec do-
szło do pojedynku z MKS. Był 
to bardzo zacięty pojedynek, ale 
23-punktowa zaliczka z pierw-
szego meczu wystarczyła. Kut-
nianki ostatecznie minimalnie 
wygrały 49:47, ale ostatecznie 
do łowiczanki wywalczyły wyż-
szą pozycję w klasyfikacji koń-
cowej. � PALP

Mecze finałowe wojewódzkiej 
ligi żaczek U-12 o miejsca 7-9:
 Księżak Łowicz – Ósemka 
Skierniewice 56:17(20:2, 6:5, 
18:4, 12:6)
Księżak: Zofia Zbrożek 16, Wikto-
ria Fabijańska 14, Wiktoria Matych 
7, Klaudia Zarychta 4, Klaudia 
Traut 4, Klaudia Musialik 4, Kin-
ga Chmurska 2, Agata Dzionek 
2, Ada Wilk 1, Marta Śleszyńska, 
Michalina Urbaniak, Angelika Wa-
racka, Patrycja Zakrzewska i Julita 
Godos..
Najwięcej dla Ósemki: Jagoda 
Obrzydowska 14.
 Księżak Łowicz – MKS Kutno 
47:49 (9:4, 7:12, 18:13, 13:20)
Księżak: Kinga Chmurska 12, Wik-

toria Fabijańska 9, Zofia Zbrożek 8, 
Klaudia Traut 7, Angelika Waracka 
4, Agata Dzionek 3, Wiktoria Ma-
tych 2, Marta Śleszyńska 2, Ada 
Wilk, Klaudia Zarychta, Klaudia 
Musialik, Michalina Urbaniak, Pa-
trycja Zakrzewska i Julita Godos.
Najwięcej dla MKS: Małgorzata 
Siatkowska 23.
 MKS Kutno – Ósemka Skier-
niewice 77:9

1. Księżak Łowicz	 4	 7	224:125

2. MKS Kutno	 4	 7	218:143

3. Ósemka Skierniewice	 4	 4	  73:247

Mecze finałowe wojewódzkiej 
ligi żaczek U-12 o miejsca 4-6: 
UKS Aleksandrów Łódzki – Mag 
-Rys Zgierz 34:61, Mag-Rys 
Zgierz – ŁKS KK Łódź 68:25, UKS 
Aleksandrów Łódzki – ŁKS KK 
Łódź 81:39. 

1. Mag-Rys Zgierz	 4	 7	196:119

2. UKS Aleksandrów	 4	 7	205:162

3. ŁKS KK Łódź	 4	 4	108:228

 Mecze finałowe wojewódzkiej 
ligi żaczek U-12 o miejsca 1-3: 
UKS Orlik Ujazd – PTK Pabianice 
38:43, UKS Orlik Ujazd – Widzew 
Łódź 31:37, Widzew Łódź – PTK 
Pabianice 31:38. 

1. Widzew Łódź	 4	 7	157:139

2. PTK Pabianice	 4	 7	163:160

3. Orlik Ujazd	 4	 4	163:184

 Ostateczna kolejność: 1. Wi-
dzew Łódź, 2. PTK Pabianice, 3. 
Orlik Ujazd, 4. Mag-Rys Zgierz, 5. 
UKS Aleksandrów Łódzki, 6. ŁKS 
KK Łódź, 7. Księżak Łowicz, 8. 
MKS Kutno, 9. Ósemka Skiernie-
wice.

Przez trzy kwarty juniorzy Księżaka grali jak równy z równym, ale w czwartej już tak dobrze nie było.
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Przez trzy kwarty juniorzy Księżaka grali jak równy z równym, ale w czwartej już tak dobrze nie było.

Żaczki Księżaka wywalczyły w zakończonym sezonie siódme miejsce 
w województwie łódzkim.

Koszykówka | Łowiczanin gra w TBL 

Jeśli Maciek Kucharek 
gra – Start wygrywa  

Zespół Macieja Kucharka 
Start Gdynia, który zajął ostat-
nie miejsce w tabeli Tauron Ba-
sket Ligi w rundzie zasadniczej 
walczy obecnie o miejsca 7-12.  
W sezonie zasadniczym gdy-
nianie wygrali pięć spotkań  
i doznali siedemnastu porażek. 
Rywalizację w grupie słabszej 
Start rozpoczął bardzo dobrze. 
Po porażce z Rosą Radom Start 
wygrał swoje dwa kolejne poje-
dynki. Oczywiście swój udział 
w tych zwycięstwach miał ło-
wicki koszykarz. 

W wygranym meczu z AZS 
Koszalin 81:54 Maciej Kucharek 

zagrał 12 minut i zdobył 6 punk-
tów (2x3) i zebrał dwie piłki  
w obronie. 

W drugim spotkaniu Ma-
ciej zagrał już ponad 25 minut, 
a Start pokonał Kotwicę Ko-
łobrzeg 71:67. W tym meczu 
wychowanek UMKS Księżak 
zdobył również 6 punktów 
(1x2 i 4x1), zebrał dwie piłki  
w obronie i miał dwa przechwy-
ty. Wszystko wskazuje na to, że 
po drobnej kontuzji nie ma już 
śladu i łowiczanin będzie grał 
jeszcze lepiej. Trzymamy kciuki 
za kolejne dobre występy Ku-
charka. � zł
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Sport szkolny | Powiatowa Gimnazjada Szkolna w koszykówce dziewcząt

Monopol na majstra niezmiennie ma Dwójka
Monopol na zwycięstwa  

w mistrzostwach Ziemi Łowic-
kiej w koszykówce dziewcząt 
niezmiennie od kilku lat posia-
da Gimnazjum nr 2 w Łowiczu. 
Podobnie było i tym razem.  
W turnieju zorganizowanym  
w ramach Powiatowej Gimna-
zjady Szkolnej ekipa Dwójki 
odniosła komplet trzech wy-
granych, drugie miejsce znowu 
zajęła drużyna z Gimnazjum 
nr 1 w Łowiczu (nauczycielka 
w-f Iwona Rondoś), a trzecie 
miejsce wywalczyła reprezen-
tacja Gimnazjum Publicznego  
w Domaniewicach (nauczyciel 
w-f Mieczysław Szymajda).

W zwycięskiej drużynie Gim-
nazjum nr 2 im. Jana Wegnera 
w Łowiczu wystąpiły: Natalia 
Bliźniewska (50. punktów w tur-
nieju), Aleksandra Kwiatkow-

ska (18), Maja Gabrysiak (13), 
Natalia Mostowska (13), Sylwia 
Kwasek (9), Aleksandra Pali-
woda (8), Bogumiła Polak (6), 
Natalia Szewczyk (4) i Katarzy-
na Antosik (2), Julia Woźniak  
i Marcelina Olak – nauczyciel 
w-f Bartosz Włuczyński. � P

Grupa A:
 G 2 Łowicz – G Kiernozia 37:5 
(5:5, 14:0, 10:0, 8:0); pkt.: Nata-
lia Bliźniewska 16, Maja Gabrysiak 
9 (1x3), Aleksandra Paliwoda 4, 
Natalia Mostowska 2, Sylwia Kwa-
sek 2, Aleksandra Kwiatkowska 2  
i Katarzyna Antosik 1 – Kochanek 
3 i Majewska 2. 
 G Popów – G Kiernozia 15:10 
(4:2, 1:0, 4:4, 6:4); pkt.: Justyna 
Antosik 6, Natalia Czerbniak 4, Kor-
nelia Milczarek 3 i Paulina Nowak 2 
– Kochanek 8 i Kobierecka 2.

 G 2 Łowicz – G Popów 57:4 
(22:0, 3:4, 20:0, 12:0); pkt.: 
Natalia Bliźniewska 20, Natalia 
Mostowska 6, Bogumiła Polak 6, 
Sylwia Kwasek 5, Natalia Szew-
czyk 4, Aleksandra Kwiatkowska 4, 
Aleksandra Paliwoda 2 i Katarzyna 
Antosik 1 – Marta Boczek 2 i Mal-
wina Białek 2. 
Grupa B:
 Pijarskie GKP Łowicz – G 1 
Łowicz 13:19 (2:7, 4:3, 1:6, 
6:3); pkt.: Aleksandra Sobocińska 

6, Małgorzata Zajączkowska 2, 
Aleksandra Cholewska 2, Agata 
Grzegory 2 i Michalina Gajda 1 – 
Aleksandra Duranowska 13, Nata-
lia Bura 5 i Paulina Piekacz 1. 
 G 1 Łowicz – GP Domaniewice 
18:15 (4:2, 6:4, 6:4, 2:5); pkt.: 
Aleksandra Duranowska 7, Paulina 
Piekacz 5, Natalia Bura 4 i Aleksan-
dra Rokicka 2 – Dorota Wolińska 
8, Sara Rosiak 6 i Klaudia Białek 1. 
 Pijarskie GKP Łowicz – GP Do-
maniewice 6:11 (2:1, 2:4, 0:6, 

2:0); pkt.: Aleksandra Sobocińska 
4 i Aleksandra Cholewska 2 – Do-
rota Wolińska 5, Sara Rosiak 3  
i Klaudia Białek 3. 
Mecz o 3. miejsce:
 GP Domaniewice – G Popów 
24:6 (4:2, 6:0, 8:2, 6:2); pkt.: Do-
rota Wolińska 22 i Klaudia Białek 
2 – Natalia Czerbniak 4 i Malwina 
Białek 2. 
Mecz o 1. miejsce:
 G 2 Łowicz – G 1 Łowicz 39:9 
(17:3, 10:2, 2:4, 10:0); pkt.: Na-

talia Bliźniewska 14, Aleksandra 
Kwiatkowska 12, Natalia Mostow-
ska 5, Maja Gabrysiak 4, Aleksan-
dra Paliwoda 2 i Sylwia Kwasek 2 
– Aleksandra Duranowska 5 (1x3), 
Maja Raróg 2 i Natalia Bura 2. 

1. G 2 Łowicz	 3	 6	133:18

2. G 1 Łowicz	 3	 5	  46:67

3. GP Domaniewice	 3	 5	  50:30

4. G Popów	 3	 4	  25:71

5. Pijarskie GKP Łowicz	 2	 2	  19:30

G Kiernozia	 2	 2	  15:52

Sport szkolny | Powiatowa Gimnazjada Szkolna w koszykówce chłopców

Jeszcze raz całe podium zajęli koszykarze z Łowicza
Kolejnym z rzędu sukcesem 

koszykarzy z Gimnazjum nr 2 
w Łowiczu zakończyła się tego-
roczna Powiatowa Gimnazjada 
Szkolna. W mistrzostwach Zie-
mi Łowickiej podopieczni Bar-
tosza Włuczyńskiego wywal-
czyli komplet trzech zwycięstw 
komplet i zapewnili sobie tym 
samym kolejny start w mistrzo-
stwach rejonu. 

Drugie miejsce zajęła druży-
na z Gimnazjum nr 4 w Łowiczu 
(nauczyciel w-f Stefan Staszew-
ski), a trzecie miejsce zajęła 
reprezentacja Pijarskiego Gim-
nazjum Królowej Pokoju w Ło-
wiczu (nauczyciel w-f Sebastian 
Popiel). Zatem po raz kolejny  
w tym roku szkolnym wszystkie 
miejsca na podium zajęli łowi-
czanie. 

W ekipie łowickiej Dwójki 
wystąpili: Dominik Wieczorek 
(23. punktów w turnieju), Mi-
chał Zdunkiewicz (19), Jakub 
Szkup (16), Michał Warzywoda 
(16), Kacper Kłos (13), Michał 
Kacprowski (9), Paweł Szustak 
(8), Kamil Branicki (7), Piotr 
Rybicki (3) i Kacper Płacheta 
(2) – nauczyciel w-f Bartosz 
Włuczyński. � P

Grupa A:
 G 2 Łowicz – G 2 Dzierzgówek 
30:8 (13:2, 7:4, 6:2, 4:0); pkt.: 
Dominik Wieczorek 13 (1x3), Mi-
chał Zdunkiewicz 6, Jakub Szkup 
5, Michał Warzywoda 2, Paweł 
Szustak 2, Kacper Kłos 1 i Kamil 
Branicki 1 – Bartłomiej Bakalarski 
4, Jan Bieniek 2 i Szymon Pacio-
rek 2.
 G 2 Łowicz – PG Błędów 

43:10 (10:4, 13:4, 10:0, 10:2); 
pkt.: Jakub Szkup 7, Michał Kac-
prowski 7, Michał Warzywoda 6, 
Paweł Szustak 6, Kamil Branicki 
4, Michał Zdunkiewicz 4, Dominik 
Wieczorek 4, Piotr Rybicki 3 i Kac-
per Kłos 2 – Piotr Kowalski 4, Do-
minik Szczepanek 4 i Bieniek 2. 
 G 2 Dzierzgówek – PG Błę-
dów 24:4 (10:0, 4:0, 8:2, 2:2); 
pkt.: Bartłomiej Bakalarski 10, 
Jan Bieniek 6, Daniel Borowiec 2, 
Michał Godos 2, Piotr Bakalarski 
2 i Szymon Paciorek 2 – Dominik 
Kotlarski 4. 
Grupa B:
 G 4 Łowicz – Pijarskie GKP Ło-
wicz 32:10 (4:4, 12:0, 7:2, 9:4); 
pkt.: Michał Rokicki 12 (1x3), Sta-
nisław Kucharski 9 (1x3), Mariusz 
Dobrzyński 8 i Damian Brzozowski 
3 – Dawid Feliga 6, Bartłomiej Gą-
secki 2 i Maciej Godosz 2. 
 G 4 Łowicz – G Popów 18:8 
(3:2, 10:4, 4:2, 1:0); pkt.:  
Michał Rokicki 6, Mariusz Do-
brzyński 5, Paweł Redo 4 i Da-
mian Brzozowski 3 – Maksymilian 
Siekiera 2, Dawid Gałązka 2 i Emil 
Rybus 2. 

 Pijarskie GKP Łowicz – G Po-
pów 21:14 (4:0 2:7, 9:3, 6:4); 
pkt.: Dawid Feliga 7 (1x3), Maciej 
Godosz 5 (2x3), Bartłomiej Gąsec-
ki 5 i Tomasz Dąbrowski 4 – Daniel 
Dałek 9, Dawid Gałązka 4 i Maksy-
milian Siekiera 1.
Mecz o 3. miejsce:
 Pijarskie GKP Łowicz – G 2 
Dzierzgówek 14:8 (7:2, 0:2, 3:4, 
4:0); pkt.: Maciej Godosz 9 (3x3), 
Tomasz Dąbrowski 4 i Dawid Fe-
liga 1 – Bartłomiej Bakalarski 6  
i Jan Bieniek 2.
Mecz o 1. miejsce:
 G 2 Łowicz – G 4 Łowicz 43:12 
(5:4, 18:4, 10:2, 10:2); pkt.: Kac-
per Kłos 10, Michał Zdunkiewicz 9, 
Michał Warzywoda 8, Dominik Wie-
czorek 6, Jakub Szkup 4, Kamil Bra-
nicki 2, Michał Kacprowski 2 i Kac-
per Płacheta 2 – Mariusz Dobrzyński 
7, Paweł Redo 3 i Michał Rokicki 2.

1. G 2 Łowicz	 3	 6	116:30

2. G 4 Łowicz	 3	 5	  62:61

3. Pijarskie GKP Łowicz	 3	 5	  45:54

4. G 2 Dzierzgówek	 3	 4	  40:48

5. G Popów	 2	 2	  22:39

PG Błędów	 2	 2	  14:67

W finale po raz kolejny Dwójka pokonała ekipę G 1 Łowicz. Czy to już jest monopol?  

Trzecie miejsce wywalczyły domaniewiczanki, które pokonały Pijarki. 

Koszykarze z Dwójki nie mieli większych problemów z wywalczeniem kolejnego mistrzowskiego tytułu. Srebro dla G 4 Łowicz. 

Pijarzy w meczu o trzecie miejsce wygrali z drużyną z Dzierzgówka.
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Koszykówka | 18. kolejka II ligi męskiej

Porażka na koniec rundy 
Kibice koszykówki z niecier-

pliwieniem oczekiwali na wieści 
z ostatniego meczu   w rundzie 
zasadniczej II ligi. Ekipa ło-
wickiego Księżaka w środę 20 
marca pojechał kolejny raz nad 
polskie morze by zmierzyć się 
ze zdolną koszykarską młodzież 
z SMS PZKosz Władysławowo. 
Niestety, łowiczanie nie wraca-
li z nad Bałtyku w najlepszych 
humorach. Mecz od pierw-
szych minut nie układał się po 
myśli łowickiego szkoleniowca 
Cezarego Włuczyńskiego. Już  
w pierwszej sekundzie kontuzji 
stawu skokowego doznał Rafał 
Wojciechowski i to było duże 
osłabienie naszej ekipy. Osta-
tecznie nasi koszykarze przegra-
li na wyjeździe 83:78. Wynik ten 
oznaczał, że KS Księżak zajął 
trzecie miejsce w rundzie za-
sadniczej i w pierwszej rundzie 
play-off nasi gracze zmierzą się 
z MKS Skierniewice (o pierw-
szym pojedynku czytaj obok). 

Ostatni mecz dla Księżaka 
rozpoczął się obiecująco. Ło-
wiczanie po czterech minutach 
wygrywali 9:2 i byli wyraźnie 
lepsi od miejscowej młodzieży. 
Jednak w końcowych minutach 
pierwszej odsłony nasz rywal 
zagrał bardzo ambitnie i sku-
tecznie i po pierwszej kwarcie 
prowadził 19:18. 

W drugiej odsłonie Księżacy 
zdołali wyjść ponownie na pro-
wadzenie. W 14. minucie „za 
trzy” trafił Bartosz Włuczyński 
i łowiczanie prowadzili 25:23. 
W kolejnych akcjach dobrze 
zaprezentował się nasz „cen-
ter” Adam Rajkowski i po jego 
dwóch celnych akcjach nasza 
ekipa wygrywała 29:25. W koń-
cowych minutach pierwszej po-
łowy łowiczanie byli minimalnie 
gorsi i po dwudziestu minutach 
przegrywali 34:37. 

Trzecią odsłonę dobrze roz-
poczęli Przemysław Malona  
i Tomasz Smorawiński. Po ich 
punktach w 22. minucie prowa-
dziliśmy 38:37. Jednak w kolej-
nych minutach drugiej odsłony 
na boisku dominowali miejsco-
wi, którzy wykorzystywali atut 
swojego boiska i po trzydziestu 
minutach wygrywali 59:52. 

W czwartej części tego zacię-
tego meczu łowiczanie dogonili 
przeciwnika. Ważną „trójkę”  

w 32. minucie trafił Adam Go-
łuch i Księżacy przegrywali 
tylko 60:61. Jednak w kolej-
nych minutach SMS znów był 
skuteczniejszy, odskoczył na 
dziesięć oczek i do końcowego 
gwizdka kontrolował wynik, 
wygrywając ostatecznie 83:78. 

Łowiczanie po tej porażce 
pozostali na trzecim miejscu  
w tabeli, a to oznaczało, że ry-
walem w I rundzie play-off bę-
dzie dobrze znany MKS Skier-
niewice. Runda zasadnicza była 
dla podopiecznych trenera na 
pewno bardzo udana. Mimo 
wąskiego składu Księżak zdołał 
wygrać aż dwanaście spotkań,  
a przegrali tylko sześć. Nasz 
team dużo lepiej spisywał się 
we własnej hali, gdzie wygrał 
siedem meczów, a doznał tylko 
dwóch porażek. Na wyjazdach 
łowiczanie wygrali w rundzie 
zasadnizej pięć spotkań, a prze-
grali cztery. � zł

 SMS PZKosz Władysławowo 
– Księżak Łowicz 83:78 (19:18, 
16:16, 22:18, 24:26)
SMS: Mikołaj Witliński 23 (1x3), 
Kacper Borowski 11, Leszek 
Kaczmarski 9 (3x3), Nikodem Siri-
jatowicz 8 (1x3) i Jakub Garbacz 
4 oraz Damian Jeszke 8, Kamil 
Zywert 8, Marek Zywert 7, Rafał 
Stefanik 3, Filip Struski 2, Krystian 
Koźluk, Stanferd Sanny.
Księżak: Kacper Kromer 23 (1x3), 
Bartosz Włuczyński 13 (1x3), 
Przemysław Malona 12, Tomasz 
Smorawiński 9 (2x3) i Rafał Woj-
ciechowski oraz Adam Rajkowski 
14, Maciej Siemieńczuk 4, Adam 
Gołuch 3 (1x3) i Piotr Pawłowski. 
Sędziowali: Arkadiusz Gajda i Mi-
chał Trypuć (obaj Toruń).
Zaległe mecze 18. kolejki II ligi 
– grupa A:  SMS PZKosz Włady-
sławowo – Księżak Łowicz 83:78, 
Stawiński Basket Piła – Basket Ju-
nior Suchy Las 90:71, Trefl II Sopot 
– Noteć Inowrocław 67:68.

1. Wilki Morskie Szczecin	 18	 32	 1405:1267

2. SMS Władysławowo	 18	 31	 1487:1306

3. Księżak Łowicz	 18	 30	1443:1362

4. Wybrzeże Gdańsk	 18	 27	 1411:1428

5. MKS Trefl II Sopot	 18	 27	1266:1230

6. Skierniewice	 18	 27	 1391:1396

7. Stawiński Basket Piła	 18	 26	 1460:1457

8. Noteć Inowrocław	 18	 25	1320:1369

9. GTK Gdynia	 18	 23	 1472:1618

10. Basket Suchy Las	 18	 22	 1267:1489

Księżacy powalczyli we Władysławowie z rywalami z SMS PZKosz, ale 
jednak do Łowicza wracali na tarczy...

Koszykówka | I runda play-off II ligi męskiej

Najsłabszy mecz w sezonie 
Zupełnie nie udał się 
pierwszy mecz  
I rundy play-off ekipie 
łowickiego Księżaka, 
która w minioną sobotę 
przegrała derbowy 
pojedynek z MKS 
Skierniewice 77:92. 

Zespół łowickiego szkole-
niowca Cezarego Włuczyńskie-
go, który bardzo dobrze spisy-
wał się w rundzie zasadniczej, 
grał w tym sezonie już trzy razy 
z rywalem ze Skierniewic i trzy 
razy wygrywał. Jednak tym ra-
zem to MKS był zdecydowanie 
lepszy i w końcówce nie dał 
szans Księżakom. Na pewno 
ogromny wpływ na tę porażkę 
miał brak Rafała Wojciechow-
skiego. Nasz zawodnik doznał 
kontuzji w meczu we Władysła-
wowie i nie mógł zagrać w tym 
spotkaniu. Wojciechowski już 
kilka razu udowodnił, że w trud-
nych momentach jest motorem 
napędowym Księżaka i teraz to 
się potwierdziło. 

Od pierwszych minut było 
widać, że MKS jest mocno zmo-
tywowany i po trzech dobrych 
akcjach w 3. minucie prowadził 
6:2. Łowiczanie mieli problemy 
ze skutecznością i nie mogli tra-
fić z dobrych pozycji. W 6. mi-
nucie nasz team wyszedł na pro-
wadzenie po „trójce” Bartosza 
Włuczyńskiego, który powoli 
się rozkręcał i zaczął grać bar-
dzo dobrze. Jego druga „trójka” 
pozwoliła na kontakt z rywa-
lem i w 10. minucie było 16:18.  
W ostatniej akcji trafił Mariusz 
Łapiński i po pierwszej odsłonie 
MKS wygrywał 20:16. 

Drugą kwartę dobrze zaczęli 
Księżacy. Po punktach Włu-
czyńskiego i Adama Rajkow-
skiego był remis 20:20. W 14. 
minucie przypominał o sobie 
Marcin Kuczmera, który ostat-
nio praktycznie nie grał. Trafił 
„za trzy” i było 29:32. W 35. 
minucie goście wygrywali już 

36:29, ale „trójki” Włuczyńskie-
go i Tomasza Smorawińskiego 
doprowadziły do stanu 35:36. 
Do przerwy zdecydowanie le-
piej grał nasz rywal i to on scho-
dził do szatni prowadząc 51:44. 

Po zmianie stron do 25. mi-
nuty cały czas goście mieli prze-
wagę dziesięć oczek. Chwilowy 
zryw Księżaka pozwolił nieco 
odrobić stratę. Po kilku dobrych 
akcjach i „trójce” Kacpra Kro-
mera i Przemysława Malony 
było już tylko 63:65. Jednak 
okazało się, że to był ostatni 
fragment dobrej gry naszej eki-
py. W końcówce trzeciej kwarty 
MKS szybko odskoczył i po 30 
minutach prowadził 77:65. 

W ostatniej odsłonie w 35. 
minucie łowiczanie przegrywali 
już 69:88 i ekipa ze Skierniewic 
kontrolowała przebieg spotka-
nia. Strat nie udało się odrobić. 
Wyraźnie było widać, że nasi za-

wodnicy są zmęczeni rundą za-
sadniczą, ale w sumie nie ma się 
co dziwić, bo przecież przy tak 
wąskim składzie, grając każdy 
mecz w siedmiu zawodników, 
musi kiedyś wyjść zmęczenie. 
Na domiar złego w rewanżu  
w Skierniewicach nie zagra Ma-
lona, który w ostatnim pojedyn-
ku został ukarany trzecim prze-
winieniem technicznym. � zł

 Księżak Łowicz – MKS Skier-
niewice 77:92 (16:20, 28:31, 
21:26, 12:15)
Księżak: B artosz Włuczyński 27 
(5x3), Kacper Kromer 12 (1x3), To-
masz Smorawiński 11 (1x3), Prze-
mysław Malona 10 (1x3), Adam 
Gołuch 2 oraz Adam Rajkowski 
10, Marcin Kuczmera 5 (1x3), Ma-
ciej Siemieńczuk i Piotr Pawłowski. 

MKS: Radosław Jarosz 19 (1x3), 
Łukasz Mąkolski 15 (3x3), Mariusz 

Łapiński 15 (1x3), Mariusz Wójcik 
15 (3x3), Marcin Żelisławski 3 oraz 
Jacek Zieliński 19, Adrian El-Ward 
7 (1x3), Jarosław Muś, Kamil No-
wicki i Piotr Sikorski.   
Sędziowali: B ogusław Słupczyń-
ski (Warszawa) i Bartłomiej Ku-
charski (Pruszków). Widzów: 300. 

I runda play-off: 
 Księżak Łowicz – MKS Skier-
niewice 77:92. Stan rywalizacji 
0:1. 
 SMS PZKosz Władysławowo 
– Stawiński Basket Piła 70:80. 
Stan rywalizacji 0:1. 
 King Wilki Morskie Szczecin – 
Noteć Inowrocław 91:58. Stan 
rywalizacji 1:0.
 Wybrzeże Korsarz Gdańsk – 
Trefl II Sopot 94:68. Stan rywali-
zacji 1:0.

Zespoły: GTK Gdynia i Basket Ju-
nior Suchy Las zakończyły sezon.

W derbach nie zawedli tylko kibice. Koszykarze nie mieli pomusłu na pokonanie Skierniewic. 
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SYTUACJA  SYNOPTYCZNA: Pogodę 
kształtuje układ wyżowy, w weekend niż. 
Napływa wilgotna oraz coraz cieplejsza masa 
powietrza.

Czwartek: Pogodnie, zachmurzenie 
umiarkowane, bez opadów, ale chłodno.
Widzialność umiarkowana do dobrej, 
rano zamglenia. Wiatr wschodni, słaby do 
umiarkowanego, 3-7 m/s.
Temp. max w dzień: + 1 st. C do + 2 st. C.
Temp. min w nocy: - 3 st. C do - 5 st. C.

Piątek - Sobota - Niedziela: Pochmurno, 
okresami występować będą opady śniegu, 
śniegu z deszczem lub deszczu, trochę cieplej. 
Widzialność umiarkowana do dobrej, zamglenia, 
rano miejscami zamglenia. Wiatr wschodni i 
południowo-wschodni, słaby i umiarkowany, 4-8 
m/s. Temp. max w dzień: + 1 st. C do + 4 st. C.
Temp. min w nocy: 0 st. C do - 2 st. C.

Poniedziałek - Wtorek - Środa: 
Pogodnie, zachmurzenie umiarkowane, 
okresami do dużego, miejscami możliwe opady 
deszczu lub deszczu ze śniegiem, coraz cieplej. 
Widzialność umiarkowana do dobrej, rano 
zamglenia. Wiatr wschodni, słaby i umiarkowany.
Temp. max w dzień: + 4 st. C do + 5 st. C.
Temp. min w nocy: - 1 st. C do - 3 st. C.

BIURO METEOROLOGICZNE CUMULUS

Prognoza biometeorologiczna:
Na ogół niekorzystne warunki biometeorologiczne. 
Czas reakcji oraz zdolność koncentracji poniżej normy.
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Nie odsyłamy niezamówionych tekstów. 

Ogłoszenia ramkowe i reklamy 
przyjmujemy telefonicznie, faxem: (46 837-37-51,  
46 830-34-08), e-mailem (reklama@lowiczanin.info) 
lub osobiście w biurze ogłoszeń, ul. Pijarska 3a,  
w pon., wt.i i pt.w godz. 7.30-18.00,  
śr. i czw. w godz. 7.30-16.00,  
sob. w godz. 8.00-14.00.

Ogłoszenia drobne przyjmowane są osobiście 
w biurze ogłoszeń, punktach wymienionych na  
stronie 40, a także przez stronę www.lowiczanin.info
Skład tekstu własny. 

Druk: SEREGNI PRINTING GROUP Sp. z o.o.  
03-796 Warszawa, ul. Rzymska 18a.

Nakład kontrolowany Nowego Łowiczanina  
10.400 egz. Nakład wraz z wydaniem głowieńskim 
(Wieści z Głowna i Strykowa), też kontrolowanym 
przez ZKDP: 13.090 egz.

100%
własności polskiej

Reprezentacja dziewcząt ze Szkoły Podstawowej w Grabowie.
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Sport szkolny | Mini piłka ręczna dziewcząt

Szczypiornistki z Grabowa 
najlepsze w półfinale powiatowym

W sali Szkoły Podstawowej w 
Grabowie w dniu 18 marca od-
był się powiatowy półfinał mini 
piłki ręcznej dziewcząt. Wzięły  
w nich udział trzy drużyny z oko-
licznych szkół podstawowych: 
gospodarze – Szkoła Podstawo-
wa Grabów, Szkoła Podstawo-
wa Szewce, Szkoła Podstawowa  
Nr 2 Żychlin. W półfinałach po-
wiatowych zwyciężyła reprezen-
tacja dziewcząt szkoły z Grabo-
wa, będą one dalej rywalizować 
w finale powiatowym. � mr

 Wyniki: SP Szewce – SP Grabów 
2:12; SP Szewce – SP Nr 2 Żychlin 

1:11; SP Grabów – SP Nr 2 Żychlin 
2:1.

1. SP Grabów

2. SP Nr 2 Żychlin

3. SP Szewce

 
 Skład reprezentacji SP Gra-
bów: Ilona Bisiorek, Magdalena 
Plewa, Luiza Jakubowska, Julia 
Beszczyńska, Aleksandra Więcek, 
Paulina Maciejewska, Oliwia Paw-
łowska, Justyna Lewandowska, 
Kamila Majkowska, Natalia Kubica, 
Patrycja Dziankowska, Patrycja 
Ciechomska. Opiekun: Włodzi-
mierz Dziedzic.	

Reprezentacja chłopców z Gimnazjum w Żychlinie.Reprezentacja dziewcząt z Gimnazjum w Żychlinie.

Sport szkolny | Gimnazjalne Mistrzostwa Powiatu w koszykówce

Awansowali do rozgrywek rejonowych
W środę 20 marca w hali 

sportowej Gimnazjum Nr 1  
w Kutnie odbyły się gimna-
zjalne mistrzostwa powia-
tu w koszykówce dziewcząt 
i chłopców.  Po trzy najlepsze 
drużyny z powiatu rywalizowały  
o ten tytuł. Wśród nich byli tak-
że uczniowie i uczennice Gim-
nazjum im. A. Mickiewicza  
w Żychlinie. W rywalizacji 

dziewcząt żychlińskie gimna-
zjalistki zdobyły trzecie miejsce, 
zaś chłopcy wywalczyli tytuł 
mistrza powiatu kutnowskiego.  
W meczu finałowym pokona-
li reprezentację Gimnazjum  
Nr 2 z Kutna 50:33 (15:4, 9:13, 
16:14, 10:2). r

 Dziewczęta: 1. Gimnazjum  
Nr 1 w Kutnie; 2. Gimnazjum Nr 2  

w Kutnie; 3. Gimnazjum im. A. Mic-
kiewicza w Żychlinie.
Reprezentacja dziewcząt Gim-
nazjum im. A. Mickiewicza  
w Żychlinie zagrała w składzie: Le-
wandowska Michalina, Balcerzak 
Agnieszka, Balcerzak Małgorza-
ta, Banachowicz Kinga, Nowicka 
Agata, Garboś Jagoda, Kowalczuk 
Aleksandra, Wilińska Milena. Opie-
kun: Tomasz Maciak

 Chłopcy: 1. Gimnazjum im.  
A. Mickiewicza w Żychlinie; 2. Gim-
nazjum Nr 2 w Kutnie; 3. Gimna-
zjum Nr 1 w Kutnie. 
Reprezentacja chłopców Gimna-
zjum w Żychlinie: Filiński Adam, 
Krzewicki Mateusz, Lewandowski 
Hubert, Miler Maciej, Pietrzak Rafał, 
Stasiak Marcin, Szymczak Jakub, 
Wiliński Maciej, Pietrowicz Kamil. 
Opiekun: Jarosław Kapes

Piłka nożna | 20. kolejka II ligi

Znowu sparing zamiast ligi
Znów w weekend odwołana została większość spotkań w grupie wschodniej II ligi. Wśród nich 
znalazła się potyczka, w której Pelikan Łowicz miał mierzyć się w Stalowej Woli z tamtejszą Stalą. 
Zamiast tego podopieczni Grzegorza Wesołowskiego zagrali w Pruszkowie na boisku ze sztuczną 
nawierzchnią mecz ze Zniczem. Górą w nim byli gospodarze, którzy zwyciężyli 1:0.

Włodarze łowickiego klubu o 
tym, że spotkanie ze Stalą Sta-
lowa Wola zostało przełożone, 
dowiedzieli się na dwa dni przed 
kolejką. Szybko zorganizowano, 
więc sparing ze Zniczem Prusz-
ków, który w sobotę miał zagrać 
w Rzeszowie z Resovią. Oba klu-
by w tym roku mają za sobą jeden 
mecz ligowy. Oba zwyciężyły go  
w stosunku 3:1. Przypomnijmy, 
że Pelikan pokonał w Niepoło-
micach Puszczę, a pruszkowianie 
uporali się w Nowym Dworze 
Mazowieckim ze Świtem.

Pomimo tego, iż był to tylko 
mecz sparingowy to oba ze-
społy chciały w nim zwyciężyć 
i atakowały od pierwszych mi-
nut. Pelikan mógł szybko wyjść 
na prowadzenie, ale w dogodnej 
sytuacji przestrzelił Maciej Wy-
szogrodzki. Gospodarze szybko 
odpowiedzieli łowiczanom. W 9. 
min., w zamieszaniu podbramko-
wym piłkę do siatki z bliska wpa-
kował Arkadiusz Jędrych. Obie 
ekipy miały jeszcze różne dogod-
ne okazje strzeleckie, ale więcej 
goli w sobotę już nie padło.

– Przede wszystkim w tym 
meczu chciałem zmienić podej-

ście zawodników. Cieszy mnie 
to, że grali z zaangażowaniem. 
Przeprowadziliśmy kilka fajnych 
akcji. Nasz sposób gry był taki 
jak sobie planowaliśmy. Wynik 
jest w tym wypadku drugorzęd-
ną sprawą – zaznaczył trener 
Wesołowskim. Biało-zieloni do-
brze zaprezentowali się w pierw-
szych trzech kwadransach me-
czu. W przerwie szkoleniowiec 
zdecydował się na dokonanie 
aż ośmiu zmian. Biało-zieloni 
zagrali po zmianie stron troszkę 
gorzej, ale nadal byli dla prusz-
kowian równorzędnym przeciw-
nikiem i nie pozwolili rywalom 
na osiągnięcie przewagi.

W tym spotkaniu na nowych 
dla siebie pozycjach zagrali 
Damian Kosiorek oraz Kamil 
Jackiewicz. Pierwszy z wymie-
nionych sprawdzany był na le-
wej obronie, a drugi na tej samej 
flance, ale w pomocy. – Zanosi 
się na to, że do końca sezonu 
będziemy grać systemem co trzy 
dni. W związku z tym szukam 
alternatywy dla zawodników. 
Nie gramy ani w Bundeslidze, 
ani w Primera Division, więc 
nie jesteśmy przygotowani na 

tak częste granie – wytłumaczył 
szkoleniowiec łowiczan. – Po-
trzebujemy alternatywy i peł-
nowartościowych zmienników 
– dodał.

Grzegorz Wesołowski był za-
dowolony z postawy Kosiorka. 
– Bardzo pozytywnie zaprezen-
tował się na nowej dla siebie po-
zycji. Pokazał, że można na nie-
go stawiać – ocenił jego występ. 
Pochwały należą się również 
Jackiewiczowi, któremu udało 
się na lewej stronie przeprowa-
dzić kilka niezłych akcji.

Nie da się uniknąć gry co trzy 
dni w celu nadrabiania zaległo-
ści. W zeszłym sezonie dla Pe-
likana taki obrót spraw mógłby 
być bardzo kłopotliwy. Biało-
-zieloni mieli wtedy bardzo wą-
ską kadrę. Jak jest obecnie? – Ja 
się tego nie boję. Mamy wyrów-
nany skład. Bardziej trzeba być 
przygotowanym niż bojaźliwym. 
Jesteśmy gotowi na grę co trzy 
dni. Do tego widać wolę walki. 
Miałem pretensje do swoich gra-
czy po ostatnim meczu kontrol-
nym z Widzewem o to, że prze-
szli obok spotkania. Teraz jest 
zupełnie inaczej. Szkoda tylko, 

że nie poparliśmy tego zwycię-
stwem – zapewnił trener Ptaków.

Jeżeli pogoda nie stanie li-
gowcom znów na przeszkodzie 
to w Wielką Sobotę Pelikan za-
gra w Łowiczu z Pogonią Siedl-
ce. Zespół ten zajmuje obecnie 
siódmą pozycję w tabeli II ligi 
z dorobkiem 26 punktów. Jako 
jedyny ma rozegrany w lidze 19 
spotkań. Wiosną udało im się za-
grać dwukrotnie. Na inaugurację 
rundy rozbili przed własną pu-
blicznością Radomiaka Radom, 
a w ostatnią niedzielę podzielili 
się punktami z Wisłą Puławy – to 
spotkanie również było rozgry-
wane w Siedlcach.

Grzegorz Wesołowski za-
pewnia, że będzie to bardzo 
wymagający przeciwnik i jego 

podopieczni muszą być do tego 
meczu bardzo dobrze przygo-
towani. Na razie nie wiadomo 
jednak jeszcze czy spotkanie to  
w ogóle dojdzie do skutku.  
W Łowiczu wszyscy czynią przy-
gotowania, aby murawa nadawała 
się do gry w sobotę. Trener Pta-
ków zapewnia, że jego piłkarze 
są już głodni gry i nie mogą się 
doczekać kolejnego meczu o li-
gowe punkty.

– Pogoń Siedlce to solidna 
drużyna, która jest dobrze przy-
gotowana do zmagań w rundzie 
wiosennej. Cały mecz potrafi za-
grać w wysokim tempie. W skła-
dzie siedlczan znajduje się Adam 
Czerkas, który zagrał w niedzielę 
po dłuższej przerwie, ale mimo to 
wszedł z ławki i zrobił kilka groź-
nych akcji. Oczywiście mają tez 
kilka mankamentów, ale o nich 
będę już rozmawiał ze swoimi 
piłkarzami – ocenił najbliższego 
rywala Grzegorz Wesołowski. 

Być może biało-zieloni do-
staną wsparcie w postaci osoby 
Rafała Kujawy. 24-letni pomoc-
nik pojawił się w poprzednim 
tygodniu na treningu Ptaków. 
Grzegorz Wesołowski zna wy-
chowanka ŁKS Łódź, bowiem 
współpracowali oni razem  
w tym klubie. Od początku swo-
jej kariery był on związany wła-
śnie z łodzianami. W polskiej 
ekstraklasie rozegrał 42 mecze, 
w których zdobył łącznie osiem 
bramek. Poprzednią rundę spę-
dził w pierwszoligowym GKS 
Katowice. 

W trzynastu spotkaniach na 
zapleczu ekstraklasy nie zdobył 
jednak żadnej bramki. Piłkarz 

ten jest bliski podpisania umowy 
z klubem z Łowicza.

– Obecnie jest on w słabej 
formie fizycznej i fakt ten oczy-
wiście mnie martwi. Rafał umie 
grać w piłkę i może być czoło-
wym zawodnikiem w linii ataku. 
Po rozmowie z nim i sparingu wi-
dać, że brakuje mu jeszcze trochę 
ogrania. Ja pomogę mu w tym 
żeby doszedł do pełni sił fizycz-
nych. Na razie nie wygląda to cie-
kawie, ale to jest zawodnik, który 
nawet w słabej formie może dać 
wiele drużynie – ocenił piłkarza 
Grzegorz Wesołowski.

Jest, więc wielce prawdopo-
dobne, że Kujawa w barwach 
Pelikana zagra już w Wielka 
Sobotę podczas meczu ligowe-
go z Pogonią Siedlce. Nie wia-
domo tylko czy wybiegnie już  
w podstawowym składzie. O ile 
oczywiście mecz ten dojdzie do 
skutku…, a jeżeli dojdzie to jego 
rozpoczęcie zostało zaplanowa-
ne na godz. 15.00.� Mateusz Lis

 Znicz Pruszków – Pelikan Ło-
wicz 1:0 (1:0)
1:0 – Arkadiusz Jędrych (9).
Pelikan: Mariusz Różalski – Kon-
rad Kowalczyk, Krzysztof Bro-
decki, Mykola Dremluk, Damian 
Ceglarz – Maciej Wyszogrodzki, 
Robert Łakomy, Krystian Myc-
ka, Michał Adamczyk – Mariusz 
Solecki, Rafał Kujawa. II połowa: 
Mariusz Jędrzejewski – Taras 
Maksymow, Krzysztof Brodecki, 
Mykola Dremluk, Damian Kosio-
rek – Karol Kopeć, Mikołaj Zwo-
liński, Patryk Pomianowski, Kamil 
Jackiewicz – Łukasz Mitek, Patryk 
Bojańczyk.

Mamy wyrównany 
skład. Bardziej trzeba 
być przygotowanym 
niż bojaźliwym.
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Sport Szczypiornistki  
z Grabowa najlepsze 
w półfinale powiatowym. str. 55

Piłka nożna | Żychlińska Halowa Liga Piłki Nożnej MGT KIA OPEN 2013

Zakończenie szóstej edycji halówki
W niedzielę 24 marca 
została rozegrana 
ostatnia kolejka 
Żychlińskiej Halowej 
Piłki Nożnej.

 MC ZDUNY – ŻWAWE KOZY 
5:2 (1:2)

Pierwszym spotkaniem był 
mecz drużyny MC Zduny 
i Żwawych Kóz. Dobry początek 
spotkania w wykonaniu zawod-
ników Żwawych Kóz, którzy już 
w 5. minucie prowadzili, a w 8. 
powiększyli przewagę, ustalając 
wynik 2:0. 

Wszyscy czekali na kolejne 
bramki zielonych, ale to za-
wodnicy ze Zdun zaczęli coraz 
częściej atakować bramkę prze-
ciwników. Na 2 minuty przed 
zakończeniem pierwszej połowy 
dało im to gola kontaktowego 
1:2. Przy takim wyniku zawod-
nicy zeszli na odpoczynek po 
pierwszej części spotkania. 

Druga połowa obfitowała  
w dużą liczbę akcji zarówno pod 
jedną, jak i pod drugą bramką. 
W 14. minucie do wyrównania 
doprowadzili piłkarze MC Zdu-

ny, a 120 sekund później po raz 
trzeci bramkarz Żwawych Kóz 
musiał wyjmować piłkę z wła-
snej bramki. W drugiej części 
meczu swoja przewagę w tym 
spotkaniu udowodnili zawodni-
cy MC Zduny, ostatecznie wy-
grywając mecz 5:2. 

 BS SKŁAD – POGROMCY 3:1 
(1:1)

Kolejnym spotkaniem była 
rozgrywka pomiędzy dwoma 
drużynami, zajmującymi drugie 
i trzecie miejsca w tabeli. Przez 
pierwsze minuty drużyny spraw-
dzały, na co mogą pozwolić so-
bie w ofensywie. Dopiero w 6. 
minucie padła bramka dla czer-
wonych. Trzy minuty później BS 
Skład wyrównał. Pierwsza poło-
wa zakończyła się remisowym 
wynikiem 1:1. 

Druga odsłona spotkania na-
leżała do BS Skład. Niebiescy 
zaczęli częściej dochodzić do 
bramki rywala, po jednej z akcji 
fantastycznym uderzeniem popi-
sał się Rafał Bogusz, zdobywa-
jąc bramkę na 2:1. Gra wyraź-
nie nabrała tempa. Zawodnicy 
BS Skład strzelili jeszcze jedną 
bramkę na 3 minuty przed koń-

cem meczu. Takim sposobem 
wygrali spotkanie 3:1.

 GRADOBICIE SKRZESZEWY – 
NIEUSTRASZENI 4:2 (3:2)

Pierwsi na prowadzenie wy-
szli zawodnicy Gradobicia, 
strzelając gola w 4. minucie, 
by minutę później dołożyć ko-
lejne trafienie. Po 8 minutach 
gry Skrzeszewy prowadziły już 
3:0. Nieustraszeni poderwali się 
do gry, zdołali strzelić 2 gole i 
schodzili na przerwę przegrywa-
jąc 2:3. 

W drugiej odsłonie Gradobi-
cie strzeliło czwartą bramkę tego 
dnia i ponownie odskoczyli ry-
walom. Nieustraszeni po długiej 
walce ulegli Skrzeszewom 2:4.

 OLIMPIA OPORÓW – SMOKE 
STORY GROUP 3:0 (walkower).

 AMATORZY – TEN TIM 4:1 (3:1)
Początek meczu był bardzo 

zacięty. Jako pierwsi na pro-
wadzenie wyszli zawodnicy 
Amatorów, i od tej pory starali 
się kontrolować przebieg gry.  
W 6 minucie prowadzenie było 
już dwubramkowe. Drużynie 
Ten Tim panował chaos, który 

był widoczny zarówno w de-
fensywie i ofensywie. Wynik do 
przerwy to 3:1 dla Amatorów. 

W drugiej części jedyną 
bramkę strzelili zawodnicy ze 
Szczawina, którzy powiększyli 
swoją przewagę do 4:1. W me-
czu doszło do przepychanek po-
między zawodnikami, przez co 
sędzia był zmuszony sięgnąć po 
czerwony kartonik dla zawodni-
ka Ten Tim. Ostatecznie Amato-
rzy zwyciężyli 4:1

 BAD BOYS – PAVULON SQUAD 
4:6 (1:2)

Na zakończenie kolejki Bad 
Boys zmierzyli się z Pavulon 
Squad. W 5 minucie Pavulon 
objął prowadzenie. Bad Boys 
podjęli walkę, doprowadzając 
do remisu, jednak to zawodnicy 
z Kutna cieszyli się z prowadze-
nia schodząc na przerwę 2:1. Po 
zmianie stron zawodnicy Bad 
Boys ponownie doprowadzili do 
remisu 2:2. Ale ostateczne sło-
wo należało do Pavulonu, którzy 
strzelili jeszcze cztery bramki – 
wygrywając całe spotkanie 6:4. 

Po zmaganiach sportowych 
na boisku przyszła część na 
oficjalne podsumowanie ligi. 
Burmistrz Gminy Żychlin – 
Grzegorz Ambroziak dokonał 
wręczenia wyróżnień i nagród. 
Wszystkim piłkarzom biorącym 
udział w lidze wręczono pamiąt-
kowe medale. Pierwszym trzem 
drużynom wręczono puchary  

i medale, które ufundowała Gmi-
na Żychlin oraz nagrody rzeczo-
we, ufundowane przez sponsora 
turnieju. 

Zwycięzcą całego turnieju 
została drużyna Jurny Buhaj w 
składzie: Daniel Kowalski, Ma-
teusz Kopeć, Mateusz Moty-
liński, Adam Witczak, Damian 
Okupski, Łukasz Szczygielski, 
Mateusz Biesiekierski, Daniel 
Dysierowicz, Przemysław Rok, 
Kamil Gałązka. Przyznano rów-
nież nagrody indywidualne: dla 
najlepszego strzelca – został nim 
Krystian Zdziarski (Nieustrasze-
ni) zdobywca 31 bramek; oraz dla 
najlepszego bramkarza – Witolda 
Rykowskiego (BS Skład). Cieszy 
fakt, że taka forma propagowania 
halowej piłki nożnej spotkała się 
z dużym zainteresowaniem ze 
strony kibiców oraz drużyn bio-
rących udział w turnieju. Orga-
nizatorzy zapraszają do udziału 
w turnieju już za rok.� mr 

	
1.Jurny Buhaj	 30	 12	 57:18

2.BS Skład	 30	 12	 44:12

3.MC Zduny	 27	 12	 52:24

4.Pogromcy	 26	 12	 44:14

5.Pavulon Squad	 23	 12	 47:23

6.Amatorzy	 21	 12	 32:28

7.Gradobicie Skrzeszewy	 19	 12	 28:21

8.Olimpia Oporów	 17	 12	 22:28 

9.Nieustraszeni	 15	 12	 47:36

10.Bad Boys	 10	 12	 20:51

11.Ten Tim	 9	 12	 24:33

12.Smoke Story Group	 3	 12	 16:74

13.Żwawe Kozy	 0	 12	 15:86Drużyna Jurny Buhaj – mistrz ŻHLPN’2013.

Witold Rykowski (BS Skład) odbiera statuetkę dla najlepszego bramkarza turnieju. Krystian Zdziarski (Nieustraszeni) otrzymuje nagrodę dla najlepszego strzelca ŻHLPN.
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Burmistrz Gminy Żychlin wręcza puchar za zajęcie I miejsca ŻHLPN 
kapitanowi drużyny Jurnego Buhaja -  Łukaszowi Szczygilskiemu.
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czwartek, 28 MARCA: 
 10.00 – Stadion OSiR, ul. Jana 
Pawła II 3; Sparingowy mecz pił-
ki nożnej rocznika 1998: Pelikan 
– Mszczonowianka Mszczonów;
 12.00 – Stadion OSiR w Łowi-
czu, ul. Jana Pawła II 3; Sparin-
gowy mecz piłki nożnej rocznika 
2000: Pelikan – Stal Głowno;
 14.00 – Stadion OSiR w Łowi-
czu, ul. Jana Pawła II 3; Sparin-
gowy mecz piłki nożnej roczni-
ka 1997: Astra Zduny – Korona 
Wejsce;

PIĄTEK, 29 MARCA: 
 18.00 – Stadion OSiR w Łowi-
czu, ul. Jana Pawła II 3; Sparin-
gowy mecz piłki nożnej: Pelikan 
II Łowicz – Orzeł Nieborów;

SOBOTA, 30 MARCA: 
 15.00 – Stadion Miejski  
w Łowiczu, ul. Starzyńskiego 
6/8; Mecz II ligi piłki nożnej: 
Pelikan Łowicz – Pogoń Siedlce 
(może być przełożony);

ŚRODA, 3 KWIETNIA: 
 16.30 – Stadion Miejski  
w Łowiczu, ul. Starzyńskiego 
6/8; Zaległy mecz II ligi piłki 
nożnej: Pelikan Łowicz – Motor 
Lublin;
 19.00 – Hala sportowa OSiR 
nr 2, ul. Topolowa 2; Ewentualny 
trzeci mecz I rundy play-off II ligi 
koszykówki męskiej: Księżak Ło-
wicz – MKS Skierniewice; 

PIĄTEK, 5 KWIETNIA: 
 8.30 – Hala sportowa OSiR 
nr 2 w Łowiczu, ul. Topolowa 2; 
Powiatowa Licealiada Szkolna  
w piłce siatkowej chłopców;
 17.00-21.00 – Boisko Orlik – 
OSiR w Łowiczu, ul. Bolimow-
ska 15/19; 1. kolejka Łowickiej 
Ligi Orlika: godz. 17.00: Project 
GT Łowicz – Asy Łowicz, godz. 
17.40: Zatorze Łowicz – KS Ste-
fan Łowicz, godz. 18.20: Chiń-
ska-Dagram Łowicz – Pizzeria 
Łowicka Łowicz, godz. 19.00: 
KS Index Łowicz – Są Gorsi Ło-
wicz, godz. 19.40: Zetka Łowicz 
– KS Ostrowiec i godz. 20.20: 
Renix Łowicz – Górki Łowicz;

SOBOTA, 6 KWIETNIA: 
 11.00 – Stadion OSiR w Łowi-
czu, ul. Jana Pawła II 3; Mecz 
wojewódzkiej ligi piłki nożnej 
juniorów młodszych: Pelikan Ło-
wicz – MKS 2000 Tuszyn. 
 14.00 – Stadion OSiR w Ło-
wiczu, ul. Jana Pawła II 3; Mecz 
skierniewickiej klasy okręgowej 
Kuchara: Pelikan-99 Łowicz – 
Sierakowianka Sierakowice. 

NIEDZIELA, 7 KWIETNIA: 
 godz. 10.00 – Hala sporto-
wa w Gostyninie: Turniej Piłki 
Koszykowej Mężczyzn

Księżak pierwszy 
mecz play-off
przegrał, ale powalczy. str. 54


